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Szel wg"iadu bojówki oskarżong ł'I hal przgzDal sie 
do popelDi~niil -Iku ZiłlOftc;bó", 

nego" telefonuje: Jakób Czornij badany był 4-
M"arsz. Koresp. "Głosu poran'lczornija, złożone w śleditwie. 

Na -rczorajszem posiedzeniu krotnie. Zeznał on wówczas, że 
sądu okręgowego w sprawie o w Lublinie mieszkał od dwuch 
zabójstwo min. Pierackiego spro lat, mniejwięcej od grudnia 1933 
wadzono oskarżonego Jakóba roku na ul. :Wesołej Nr. 10 m. 1. 
Czornija. Pewnej nocy przyszedłszy do 

munikuje, że sąd stwierdził, iż ., 
Następnie przewo'dniczący kOI Praca w Organ-Iza,iach 

Przewodniczący PC? wznowie- domu, zastal jakiegoś nieznane­
l in posiedzenia zapytuje o kar- go mężczyznę, który o-<wiadezył, 
żonego, czy przyznaje się do wio że jest nauczyeielem i udaje się 
ny. do Lwowa. 

Oskarżony usiłuje m6wić w ję Czornij z nim nie rozmawiał, 
zyku ukraińskim. pozwolił mu jednak przenoco-

Przewodniczący przypomina wać. Rano nieznajomy wyszedł, 
mu, że obowiązany jest składać powiedziawszy "dowidzenia". 
wyjaśnienia w języku polskim. MI dalszym ciągu zeznań 
Oskarżony w dalszym ciągu stwierdza, że Maluey nie zna. 

próbuje mówić w języku ukraiń- Po odczytaniu zeznań osIe 
skim, mimo wezwania przewod- Czornija przewodniczący zarzą­
niczącego, aby usiadł, wobec dził kilkuminutową przerwę, pod 
czego zarządzono usunięcie o- czas której sprowadzono na sa­
likarżonego z sali, poczem sąd lę następnego osk. Eugenjusza 
postanowił odczytać zeznania Kaczmarskiego. 

Stan zdrowia CzarnUa 
Adw. Hankiewicz wystąpił z 

wnioskiem, aby dodatkowo od­
tzytać protokuły badania zdro­
wia osk. Czornija. 

Prok. Żeleński nie sprzeciwił 
się temu wnioskowi. 
Przewodniczący zapytał, czy 

strony nie zgodzą się, aby proto­
kuły te uznać za odczytane. 

Adw. Hanklewiez prosi o od­
czytanie. 
Sąd okręgowy zdecydował pro 

ŁokuIy badania stanu zdrowia 
odczytać. 

Prok. Żeleński: Czy pp. obroń 
cy nie uznaliby za właściwe spro 
wadzenie na salę osk. Czornija? 

Adw. Hankiewicz: Tak, pro· 
szę· 

Na salę sądową wprowadzono 
osk. Czornija i sąd przystąpił do 
elispertyz, które dokonywane by 
łv kilkakrotnie. 
- Ekspertyza lekarska w stosun 

ku do Czornija oparta jest na 
wszechstronnym materjale. W 
konkluzji biegli dochodzą do 
wniosku, iż jest on całkowicie 
I)Oczyłalny. Dla jego zdrowia ko 
niecznem jest jednak wedle le­
karzy, aby nie przebywał, o ile 

możności, w odosobnieniu i był 
pod stałą opieką lekarską. 

MI związku z tem orzeczeniem 
adw. Haukiewicz prosi sąd o 
stwierdzenie, czy zarząd więzie­
nia zastosował się do wskazań 
lekarzy i czy jest on nadal izo­
lowany. Jeżeliby ustalono, że 
zarząd więzienia nie zastosował 
się do zaleceń - obrońca prosi 
sąd o natychmiastowe wydanie 
odpowiednich poleceń. 

Prok. Żeleński prosi o zada­
nie oskarżonemu pytania. 

Przewodn. zwraca się do o­
skarżonego czy odpowie po pol­
sku. 

Osk. Czornij odpowiada po u­
kraińsku, że tylko w tym języ­
ku. 

Prok. Żeleński: Czy oskarżo­
ny jest sam w celi, czy ma towa 
rzysza? 

Osk. odpowiada, iż towarzy· 
sza nie ma. 

Prok. Żeleński przyłącza się 
do wniosku adw. Hankiewicza 
co do porozumienia się z zarzą­
dem więzienia, 

Następnie sąd zarządził prze­
rwę· 

Nie b dzie dłużej izolowan, 
Po przerwie o godz. 13,301 osk. Kaczmarskiego, zmienia k~ 

przewodniczący ozn.ajmia, że I lejność badania oskarżonyc~ I 
wobce tego, iż zcznama osk. ~1y zarządza sprowadzenie oskarzo­
hala są obszerniejsze od zeznalI nego Myhala. 

osk. Czornij istotnie .od pe~nego Osk. l\Iyhal: _ Do organiza- sklego rewolucj0l!era" i innych 
czasu pozostawał w IzolaCJI. Sąd/ cji Ukraińskich Nacjonalistów wydawnictw. DZIałalność moja 
zarządził uchylenie ~otychcza~o wstąpiłem z końcem 1930 r., lub zaczęła się od wstąpienia do O. 
wego .~tanu r~eczy l osadze~le z początkiem 1931 r. \V czasllch U. N. Poc~ątkowo pracow6łem 
CzormJa w ceh w towarzysfwie. "imn. zjalnych byłem członkiem w referaCie propagandowym. 

Na salę sprow. clzony zostaj\' i. zw. "Narodnej Rewolucyjnej Zajmowałem się rozrzueanleDt 
oskar, on Organizacji', a po em ezłonklem uloł~k. Polem zajmował .. _-

ROMAN MYHAL. byłego U. O. W. Do wstąpienia nowisko referenta prasowego na 
Przewodniczący zapytuje go do ch organizacji namówili m. Lwów, z czasem na powiat, 

czy przyznaje się do winy. mnie starsi koledzy, których na- a z końcem 1931 r. byłem zastęp 

"Pomagałem 
Naci sjcs" 

Osk. Myhal w odróżnieniu od 
poprzednio badanych oskarż~­
nych odpowiada w języku pol­
skim: "TAK, PRZYZNAJĘ SIĘ". 

Na pytanie przewodniczącego, 
czy przyznaje się, że jako czło­
nek Organb;acji Ukraińskich 
N acjonaIistów pomógł Grzego­
rzowi Maciejce po zabiciu prze 
zeń w dniu 15 czel'wca 1934 r. 
min. Pieracldcgo umknąć za po 
wyższe przesh~pshvo odpowie­
dzialności karnej przez to, że w 
czerwcu i lipcu 1934 I'. we Lwo­
wie W CELU UMOŻLIWIENIA 
MACIEJCE UCIECZKI dwukrot 
nie przyczynił się do nawiązania 
przez niego łączności organ~za· 
cyjnej z Malucą - OSKARZO­
NY RÓWNIEŻ DAJE ODPO­
WIEDŹ TWIERDZĄCĄ. 

(lJyhal zeznaie 
PO Boisku 

Zapytany, czy chce złożyć ja­
Ideś wyja~nienia, odpowiada 
,~tak" i oświadcza, że ZEZNA­
W AĆ BĘDZIE PO POLSKU. 

Oskarżony prosi, aby mógł 
na wstępie wyjaśnić dlaczego 
pragnie zeznawać po polsku, a 
mianowicie: 1) dlatego - mó­
wił oskarżony - że nie przyno­
szę ujmy tem ukraińcom, ponie­
waż Warszawa nie leży na zie­
miach ukraińskich, 2) pragnę 
wyświetlić szereg spraw, nie aby 
bronić się, gdyż bronić się nie 
chcę I nie będę. Mam odwagę 
powiedzie~, że to i to zrobiłem i 
wziąć na siebie odpowiedzhll­
ność. 

Przewodniczący: - Proszę o 
wyja§nienia sztzeg6łQwe od 
chwili wstąpicrria do organizacji 
O. U. N. 

zwisk nie podaję. Czynności żad cą referenta propagandowego 
nych w tych organizacjach nie na cały kraj. Do mnie należało 
wykonywałem, kończyło się nn transportowanie literat1l17 z za­
czytywaniu "Surmy", "Ukraiń- granicy do Polski. 

Jak IransDorlowano bibule 
Następnie oskarżony bardzo 

szczegółowo opowiada, w jaki 
sposób odbywał się transport nie 
legalnej literatUry. 
PIERWSZY ROZKAZ DOSTAŁ 
OSKARŻONY OD BANDERY, 
który był jego zwierzchnikiem. 
Rozkaz dotyczył nawiązania kOll 

taktu z Czechosłowacją. Oskar­
żony przeszedł przez granicę 
rankiem i otrzymał transport bi 
buły wagi 60 kg. Bibuła ta była 
magazynowana we Lwowie w 
domn akademickim i w innych 
miejscach. Następne transporty 
bibuły Mvhal przewoził w towa 
l'Zystwie 3 kolegów, których o-

becnie niema już w kraju, gdy! 
UCIEKLI ZAGRANICĘ PO ZA­
MACHU NA Al\ffiULANS POCZ­
TOWY POD PECZENIŻYNEM. 

Działalność oskarżonego trwa 
ła do roku 1932, kiedy został a­
resztowany i osadzony w wlęzie 
niu. Kiedy po roku wyszedł na 
wolność, spotkał się z Banderą, 
który prosił go, aby objął funko. 
cje wywiadowcze i ustalił do­
kładnie tryb życia konsula so­
wieckiego we J .. wowie. 

Do inwigilacji konsula przy· 
stąpił Myhal wespół z Kossów­
ną, która była zwierzchnikiem 
wywiadu kobiecego. 

Inwigilowanie konsula Z.S.S.A. 
Szezegółowo opowiada Myhal 

JAK ZACZĄŁ HANDLOWAĆ 
JABŁKAMI 

i jako przekupień przebywał w 
pobliżu gmachu Iwnsulatu. 
Wszelkie ZEBRANE INFORMA­
CJE KOMUNIKOWAŁ PIDHAJ 
NEMU, KTÓREGO BANDERA 
PRZEDSTAWIŁ MU JAKO 
ZWIERZCHNIKA. 

N askułek przeprowadzonych 
wywiadów przez Myhala part ja 
postanowiła dokonać wreszcie 
zamachu. Wykonawcą był Łe-

myk, który OMYŁKOWO ZA­
BIŁ SEKRETARZA MAJLOW A, 
wziąws~y go za konsula sowlee 
kiego. 

Po zamachu w konsulacie o­
skarżony nie wych:odzłl przez 
dłuższy czas na miasto, gdyż do 
konywano wówczas aresztowań. 
Przy omawianiu szczegółów in­
wlgUaeji zapytany o nazwiska 
swych pomocników, oskarżony 
oświadcza, że ich nie wymieni, 
gdyż nie chce zdradzać ludzi. 
którzy mu podlegali. 

Bombe dal Pidhainr 
Następnie oskarżony opowia miał być dokonany przy pomo­

da, iż za pośrednictwem Pidhaj- cy bomby. Skąd bomba ta pocho 
nego otrzymał od Bandery roz- dzila, oskal'żony nie wie. 
kaz przeprowadzenia wywiadu DOS'f AJ;' JĄ OD' PIDHA.JNEGO. 
co do trybu życia profesora An- Zamach nie został wykonany, 
toniego Kruszelllickiego oraz ko 
mlsarza Kossohudzkiego we Lwo (Ciąg dalszy na stronicy .c:eJ) 
wie. Na tego ostatniego zamach 
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Sie/!am do teczki z wycinka- ZIPRASZAMY NA dz:e.iach żydostwa, p~ząwszy I N8'~om'nst Ilostawa mOl'alna 
mi ł pod datą 23 listopada Sl (a d . LAMPXe WINA od bJstoi·.ii zachodnie.i Azji. Pół pokolenia, oblicze kuHuralne 

ł k ) o nowootworJ:oneJ ""1' T Ił MI" P' t k " 6' tel wee a urat cztery lata temu winillrni IIrfystycłnej ".., ~ ,10 r Oih8 'ł, 11~.1S Docnej Afryki i łmp~r.lum l warslw /!órnych (akadcmików!) 
w nr. 321 "Głosu PoranneJ(o'"' - rzvmsk!~o aż do dyktatora ~ tu spl'awa niełada, to l':ECU 

zna.idu.ie swóJ artykuł p. tvt. l TrockieJ(o j konJ(I'esu w Norym waJ(i doniosłej dla wszystkich. 
"Smutne refleks.ie.u • Mógłbym znaczyłem wtedy, że jest to 0- p!lSze we wstepnym artykule: berdze było tyle "epizodów", Dla rodz·IIlY. dla llallstwa, dla 
f!0 prawi~ dosłownie przepisać, czywlśc.ie p~teksł błahy, jest "Rycel'skie tradycje Rzeczypo- które bądź dławiły ten naród, społeczeństwa, dla polityki, dia 
a odpowiadałby temu, nad I to bow.em sprawa, która mo- : spoliłe.i, na które nasi narn- bądź przerzucały całe .feJ(0 ma- arm.fi, ba j dla ltościoła. l:ywi­
ezem z troską zamyśla się dziś I ~!a być ure~ulowana zarządze- dowcy tak chętnie się powoJu- sy z kraju do kra.tu, bądź ~o llizac.te tworzą różnc kręg', I'iY­
poważnieJsza ]) .. asa polska. pi.. mem władz. I dodałem: .,Oczy- ,ją. widocznie należą do przP - wreszcie wydźwi~ały do hero- s!emv dynamiczne, a wiec sy­
sałem wtedy pod wratenrem wiście w~dz, któ~by ~hciały szłośei. Nie da się bowiem w icznych prób odrodzen"a, i:e I słem reli~.li, wiedzy, sz!uki, go 
za.iść anłyźydowsldch na wyż- I op~'z.eć SIę o ~ływ~ zydow- iad'en sposób z niemi pogodzić probłem żydowskI, br3'lly po IJPodarkf, społeczncgo żyda ... 
szych uczelniach, że młode po- skIe.l demokrac.łI, a n e ch~m~- bicie mnfe.i.szości przez wi~ p.ndecku, mOżna uważa~ za nl- AI~ czy .iest mieJsce wśrut! 
k~lenie. chowane .iuż w niepo- łów zacofanych". - A dziś. czy I k!lZOŚć". A dale.i, opisuJąc je· kły •. teźdi idzie o prawdziwą łych kregów na system ni~na­
(lIegłe.i szkole, wst~pu.te na are- łamy.w nr. 325 z dn. 23 lIsto- dną ze scen bi.ialyki, pubHev- l:nie historyzmu. "Brany pO wiści? Czy w cieniu te~o kJ'e~u 
ue, wykazuJąc nie mens sana pada 35 (r~wno po czter~ la- I ~ta "Cz~su·· zapytuJe: "Czy mo endecku", to znaczy tak, jak nip. muszą zgasnąć poehodu"C 
in corpore sano, lecz menll pu- tach) .,KurIera Porannego w I zna sobIe wyobrazić coś har' pisaliśmy cztery lała temu we l! poznania i solidarnego współ­
h" da in corpore sano - z~niIiz artykule p. Wie~zorkiewicza ~a dzie.i obrzydliweJ(o, bardziej wspomnianym artykule: ..... 1- istnienia? - PubJ:cysła "Cw­
ne duchową w ciele wygimna- (jtepu.fące zdan a: • "WszystkIe I chamsk'~go?" A dalej zn,ńw: dzie tu o przepo.ienie nienawi- su"' pisze: "Albo się WY7.na~u 
słyJ.;owanem i wyćwłczonem. nasze rz~dy, ulega.lące tak la- .. Dziwimy sie. że ~tarsze spole- ścią konk.m-enc.i1, o walkę o k~s zasady mOl'alności chrześei.tań-
Wspominałem, że kiedy rek two. a mekiedy tak cbętnie nu- czeństwo ~aO~i)ł z takim sDł!ko chleba. o bryłę złoła"'. .,DzlkU' skrej. z zasadą miłości bliźnie­

tor wszechn!cy (a był nim ~łskom wszelkich kler~kaliz- jem prZY.lmU.le wiadomo'i"l o niepohamowana walka o zer. o I go na czele, albo się hołdu.fe 
w{vwczas prof. ŁOkasiewicz w m?w. w stosunkach z Zy~ow- zaJściach na wyższych uczel- pieniądz". I teor.lom, opartym na ni~nawł1 
Warszawie - uczony świato· Skl'e~ społe~zeIistwem, op e~a: n·ach. PrzY.ll~uie .fe tak, jak~y Przecid wiedzą wszyscy i ści rasowej, Tl'ze!!~ się zdecy· 
weJ sławy ł niemal odkrywl'a I ły sle rówmcż na na.lb3l'dz~e] I przy,ieło kazdą inną sensacJ~. nie ukrywa. tą tedo, że w Polsl~e d(}wać. Albo, albo • 
na polu lo~'styki), mity~u.tąc ciemnych i rea~cyjnych. sfe- A t u c h o d z ł p r z ~ c i e 7; ,.,., 

l ra-L tod k ", Ie I . I miod~m i mieldem płynąc. i nie Kto sic ma zdecydow8'ćf --rozbestwionych młodllieiicbw. {D or o SY,lnyC... n pO" f) z d r o w I e m o r a n e •. • ,. " • 
ZQwstydzał . ich sł.owamh ... TolzwalaJęCJ'ch m880Ql żydow- D l' Z Y S z I e.f i n t e J l ~ e n- byłoby wyb lanła sąb w liikle- I U sąSIadów deCYZja wyszła ]0-
nie p~liska rycerskość _ dzl~- sk'm wYZW(}UĆ sic z zaduchów r. 1 i p o l s k i e .t. Jakże! p~ch Ilnl wypych4nia .'1. aud'Yt~ sna i niedwuznaczna ze strony 
sleelu na .iedńeao". _ to w od «het~. l chederów"'. nJkły wydaje ai., wobee ł~~o • .,.a; I'JÓw. Ale "pI'obłem z~dows~1 "wodzów'". Stłumiła wszystkie 
powiedzi słyszał cyniczne szy- Wldtll\e w .prze!awach ~w'P,- gadnłenlR problem żydowskI". 'I weale przez to nie b!~by bhż- inne. zapanowała niepodzielnie. 
del'stwa i widział dokoła ,.i~bie rzece~o nac.lonahzmu luetyłe I Dopl'awdy! "7 dziwacznych szy swe~o rozwłązarua. Ale czy na 500 - 1000 lat za-

"roz'b" dla losu z'ydosłwa ile I ""'IiI _____ m_am_ .. ~ _______ IWI ___ .. _D kreślone bedzie to panowanfe, 
zwal'ty tłum pałkarzy. ~ '" . , - I!J> 
Zadawałem pyfan'e: ,.Gdzie 8tral.szn~ me?Iento d~a ety('zneJ jak eltce .. wódz wodzów"? Czy 

są te kryłed~, które ma.ią w i kulturalne.l ~artośCł ~,adcb~. apł}~el! '.a nienawiści może pod-
postaci id~ałów, przyświecajac dzącyeh POI~~ICh pokolen. k~l1- trzymać całą stl'u'rturę kruszą-
popedom czynić z nich żywot- czyłem SWO.l artykuł ostrzczp.- cei sie cywilizac.fi? 
ne owoc~e sib? Jakie są te I niem: .,Caveant pcdftJ(o~i pe I 1 Doskonały 11isarz ł socJolog 
ideały u wspÓłczesne~o polskie "es. p"ubł~ca quld detrlmen!!, polski Flol',f,an Znaniecki 1tP-

k I • ho •• capJ!lt - , • d Si' h It f!O po o cma, c wane~o lUZ w A d 'ś C " k k - ki WJa a: " ollny wo ee a p.rna-
atmosferze wolności i swobo- r 3;~ dn" z;~ li tora d ow:rs) tvwy: albo powstnnle cywillza-
dy?" _ Nie znaJdywałem od- nr. z. s pa a c.ia wszechludzka, która nietyf 
powfedzl. A może nie bez po- W ZZn ... _ t 7 PS r....... ko uratuje wszystkO, co wart~ 
wodu i nie bez racji podkrdla- uratowania z cywilizac li naro-
tem, 2e panoszące sle prądy N b I -" - dowych, lecz doprowadzi Inm-
przerostu fłzyczne~o ·1 8porlo- owg C; &0'''''''' I kość do poziomu, przewybzaJ'I 
wcllO wychowania są jeżeli nIe .. ' ..,., ce/!o na.łśmielsze marzenia ulo< 
«łówlUh to Jedną II wainleJ- pisłów; albo cywilizacje n8l'O" 

szych przyczyn zupełney(o brn- Ewolucja w kierunku socjalizmu demokratycznego w Z.S.R.R. dowe si~ rozpadnłh to d18CZJ. 
ku tyeh ideałów. Nie bez rac.U najwieksze 8ystemy świat8 kul 
_ bo obecnie, ~ 4 latach, iWśród wielkich wydarzeń w w ZSSR, dnie niskie; 2. Sklepy "publicz- lury, najbardzi~.l wartościowe 
słynny. ued.tałra polskI, prof. międzynarodo~j polityce, jak Nie wchodząc w szczegóły le- ne", gdzie ceny były wyższe j wzory utracą wszelkie znacze­
Groet". s podobną wyslą"'ł te- stosowanie sankcji ekonomiez- chniczne, wystarczy wskazać, że gdzie zaopatrywali się obywate· nie bc'owe dla zrzeszeń Jndz. 
zą na zj~dzie ped.tatr6w w Lo nych i wybory angielskie, nie rząd sowiecki nadał rublowi no" le, którzy nie mieli dostępu do łdeh na przeciąg I1cznfch po-
dzi w dn. 1 llstopada b. r. l zwrócono szczególnej uwagi na wy parytet, oparty na franku sklepów "zamkniętych"; 3. Skle koleń". 

Czte". lata temu pretekstem reformę walu~ową, która wlaś- francuskim. Odtąd jeden rubel py "torgsinu.", ~arezerwowane Są już kl'ah~. f!dzie ZnanIec" 
do bojowych awantur akade- nie odbyła si" w RosJ·i. Jest to będzie wart około 3 franków, za dla obcokraJowcow, w których I k' . S hoduJ"! '. S so 

'" d ł db ł' ł . l Im, uc '" { m, pa w-młck'~h była sprawa doshrr- zmiana dość ważna sama przez miast 13 fr. 60 c., co mu na a za~ at~ o h ywa a Się wy ączme ~kim i p. iui zakneblowano u-
!lzanla bdowsklch zwłok dla I się i jako wskaźnik dla ewolucji kurs zbliżony do średnich cen w S eWtlZaC

t
· . b ł b . ., ~~a. U nas 'leszcze nie! Ktoś mu 

anałomJ~znych ćwIczeń. Za- ekonomicznej, która odbyła się światowych. ys em en me y ynaJmmeJ'. . Ć· d' bOć 
iiłlii!!!!Ml6lmHmIJ.ł!Włm.o.oom.inA .. I ......... ____ .................. I ..... 1ł1IR Nie znaczy to, że ZSSR. prze· narzucony wzalędami doktry· I SI b D~whzlą ecyz.l~: eo ZI'u l • 

= .~~.,..,,-..... ~--- k" l ok' 11 Y H' ~łosy dOCIerały do du-
chodzi ewolucję w kierunku wol ners lml, a e przez omecz- 8 m' '. . l ' ? 
ności tranzakcji zagranicznych. ność zbudowania przemysłu so. zy i ozgu mlodyc~ po akow 

ZIOtA Z HA.R(II Dra lAU'RA O tern niema mowy. Handel za- wieckiego i przez trudności, na. Dl'. Jozcf Kon. 

są dobrym środkiem dla uregulowania 
\żołądka, usuwają obstrukcję, są łagodnym 
naturalnym środkiem przeczysżczającym. 

Duchowni Drotestanccr 
protestują przeciwko udziałowi Stanów Zjedno­

czonych w olimpjadzie 
NOWY Jon«, 23 11. (pat). 

138 duchownych protestanckich 
podpisało wspólne wezwanie, 
hy Ameryka nie brała udziału w 
igrzyskach olimpijskich, jakie 
mają odbyć się w Berlinie, albo­
wiem narodowi socjaliści stosu-

g 

ją paragraf aryjski w dziedzinie 
sportu. Przez ulice miasta prze­
ciągnęło 10,000 osób, protestu­
jąc przeciwko udziałowi Stanów 
Zjednoc.lonych we wspomnia" 
nych igrzyskach. Manifestacja 
miała przebieg spokojny. 

l~nKHAnOl~WY W t~OII 
Spdlka Akcyjna Al. Tadsulza Kościuszki 15 

ma jeszcze do wynajocia 

SllffS 
na dogodnych warunkach poczynaj,.c od 4 zł. miesi~cznie 

Wyjeżdżając, nie zostawiai w domu papier6w war- S81e'u 
tościowych, złota, srebra, i t. p., lecz zanieś j. do 

graniczny i handel dewizami po- potykane przy aprowizowaniu .......... ~ .. ~~<&.~~~ 
zostanie naturalnie w rękach pracowników. Postęp uprzemy· 
państwa. Pod tym względem de- słowienia kraju i stopniowa ko 
waluacja rubla nie zmieni w ni- lektywizacja rolnictwa pozwoli. 
czem obecnie obowiązującego sy ły na stopniową rezygnację z te-
sternu. Ale wewnątrz kraju re- go systemu. W styczniu r. b. kar 
forma walutowa będzie miała ta chlebowa została zniesiona, 
ważne skutki, zwłaszcza, że po- potem karta ziemniaczana, a 
zwoli na zniesienie "torgsinu", wkońcu 25 września r. b. cały 
t. zn. sklepów, gdzie obcokrajow system kartkowy. Jednocześnie 
cy mogli i musieli zaopatrywać ceny zostały zunifikowane na 
się we wszystko, i dokona unifi- poziomie nieco wyższym od cen 
kacji handlu wewnętrznego So- w sklepach "zamkniętych", ale 
wietów oraz unifikacji cen we- znacznie niższym od cen skle· 
wnętrzno - krajowych. _ pów "publicznych". Różnica 

Zmianll ustawy o ochronie loka~or6w 
Zniesienie i zmn'e;szenie 

Podall{u od lokali 
(Dz. U. R. P. Nr. 82, poz, 504 I SM 

z dn. 15 listopada 1935 r.) 

Wyd, Ksir.garnl ŁMzkiei ,.CZYI AJ" 
ul~ Prez. Narut lwlca:B ;l. 

Cena 50 groszy 

Ewolucja w tym kierunku roz między tymi dwoma rodzajami . ' 
poczęła się z początkiem r. bie. sklepów za jednym zamachem tahstycz~.ego. Jest to ocen~ 1 

Poprzednio handel wewnętrzny znikła tak, że jedynie istniejące g~untu fa:łszy:"a: S3'steJ~ s.owIec­
i ceny charakteryzowały nierów sklepy "torgsinu" pozostały za. kI ~rzech~dzl ruewątphwlC e,,:~ 
noś ci, których wyrazem były'kar rezerwowane dla obcokrajow- lucJę w kIerunku demokraCJI; 
ty żywnościowe i sklepy specjal- ców. I ale pozostaje on ściśle socjali­
ne. Dokonując unifikacji cen we. styczny, choci~żb~ pf7.ez fakt, że 

Na większą część środków wnętrznych i pozwalając na znik I własno~ć <1 kap!ta!lst~c~n~ ~ dal­
żywności, w szczególności na nięcie sklepów torasinu" dewa. szym Clą"U me IshucJc l ze me 

"I::>' h' dl' chleb istniały karty, dające pra- luacja rubla jest końcem ewolu. c. a~lZm cen w. a szym CIągU 
wo dla mniej lub więcej wydat· cji w kierunku regulacji CtP.., któ I me ~est pozostaWIOny pr,~ypad­
nych racji, stosownie do socjal· rą możnaby nazwać demokra- kowl .. "praw n~turalnych . ek? 
nej użyteczności obywatela. Wy· tyczną, a którą charakteryzo. ! nomJI. l~er~lneJ .. Co ma dązno~ć 
datne racje dla robotników, wać można z jędnej strony przez! do ZnIknIęCia, t. J. pl'zym?s, .Ido­
mniej wydatne dla urzędników zqpełną równość cen, a z dnI ,ry cha~akteryzował całe ZyCIe .e· 
sowieckich i bardzo słabe dla re- giej strony przez większą swo konOł~l1~zne ZSSR.. Ewo~l!rl;. 
szty ludności. bod~ w dokonywaniu łranzak- której Jesteśmy ŚWiadkamI me 

Ponadto stworzono eałą hie- cjl. _ prowadzi z powro!e~ do kapita-
rarebj~ sklepów, w których ce" W niektórych sferach krajów' Uzmu, ale do sO~Jahzmu dem~­
ny wahały się w stosunku bar, "burżuazyjnych" korzystają ze I krat>:c~ncgo. I nie ulega wątph­
dzo powatnym. Rozróżniano: . l. sposobności, by głosić, że Sowie- WOŚCI: ze pod ł~m względem mo 
Sklepy "zamknięte", zareurwo· ty eoraz bardziej oddalają się ż~ ml~ć powazne konsekwen­
wane dla robotników i urzędni- od swoich pierwotnych zasad, cJe międzynarodowe. 

--_IIII!!!!!!!!I.!!!!!ł!lIII _______________ JJ~ó-w, .. który'dl ceny bJ'IJ. ... ~ aby. si~ zbliżyć. do systemu uP.l· .. 
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zosiałg przfz min. ska bu znftł:Z 

ne naj alej ' w Wszystkie DOdania musza blfC zalal 
ił! rozlz~rzo 
erminie 2a mies-ecznJl 

Wa~~lawski koresponJel't "Glo I nie do I-ej !nstancji, co z natury I przedniego stanu tegoroczne zarzą I 
su Porannego" telefonuje: rzeczy wpłynąć musi na szybsze icb dzenie zakreśla ściśłe terminy za-

Z dniem 31 grudn;'l r. b. upływa I załatwianie. łatwiania wnoszonych podań przez 

OI<YGINALNE 
PASIllLES 

VALVA 
STANIAŁY 

Dbana [ena zł. łe~ 

Na specjalną jednak uwagę zaslu izby skarbowe w terminie dwumie­
guje ta część postanowień omawia· !slęcznym od daty złożenia podanła, 
nt'go zarządzenia, która dotyczy a przt'z urzędy skarbowe w termi­
tryhu załatwiania podań o świadec nie 6-ciotygodniowym, wprowadza­
iwa ulgowe. Inowacja, jaką okól· ' jąc równocześnie rygor Da wypa 
nik ministerstwa w tej dziedzinie dek nie wydania, względnie nIedo , 
wprowadza, nie miała dotychczas ręczenia postanowienia w zakreślo· 
w praktyce skarbowej precedensu. nych terminach. 

Dotychczas o ostatecznem przy' Otói w tym przypadku wyrazon~ , 

Bielizna dziecięca 
będzi ,e 

idealnie 
znowu 
czysfa! 

termin nabywan.ia świadectw prze­
mysłowych na I. 1936. Rok rocz 
nie i w tym okresie ministerstwo 
skarbu w drodze zarządzeń ustala· 

znaniu ulg, decydowało pozytyw- w podaniu prośbę, uwaza się za 
tle załatwienie podania przez dorę' uwzględnioną. Wprowadzenie tego 
czenie płatnikowi zllwiadomienia o rygr,ru będzie z jednej strony bodź~ 
powziętej decyzji. Ponieważ decy· cem dla władz skarbowych do na­
zje te często zapadały po upływie tvc!lmiastowego rozpatrywania i za nie spadnie na nłch w przyszłości 1lędą tylko te podania, które zosta~ 
t.ługie~o czasu - odbijało się to ł;twiania wniesionych podań, z dru niei'podzianka w postaci obowiązku lIą \'l'Diesiolle do 31 grudnia r. b. 
uje~~ie na st~ie prz~d~iębior~h~:a giej zaś ~t~nowić będzi~ rękojmi~ I dopłaty do świadectwa przeroysło· W. jnte~esi~ .zatem sam~cb ~łatni­
obcląronego meprzewldzianyml Clę I dla płatlllkow, którzy me otrzymah j wego. . Iww fezy sClsłe dotrzymJ'wame za-
żarami. W przeciwieństwie do p.o- w przepisanym terminie decyzji, że Trzeba dodać, że roz~atrywane I krc.~lonego terminu. 

ło zasady, na których ilodstawie b·· k 
w gospodarczo uza,;adnionych wy- I n z 
padl.ach, phtnicy mieli możność I 

n~b:YWltnia d~a ?J'o~ .. adzoll".cll przez III. __ 
cen robów ka rle O ,ch 

Olch przedSIębiorstw pnemvslo- i ~I olllrsm 
wych, względnie handlowych świa :I 
tle~1 '" pl'ze'tl~'~lowych kategorji \ 
lliżS1Cj od tej, którą ustawa o lIan, 

cukru 
nafta 

ma koszto ai 1 zł tr- •• We,-e I 

i żelazo maja r" wniei D@taniec 
r, 

stwllW'ym Illldatku przemysloW)'m Postulat obniżenia cen niekt6-
d!.l <lanego przetl..;iębiorst~ a pr'le rych wyrobów kartelowych wkrót­
widuje. re już ma być zrealizowanI. Wczo-

cukru do 1.10 zł., a w razie U· zł. za kg. w detaltl da się przepro.! Przemysłowcy uwazają,!e rząd 
stępstw w akcyzie i taryfach do 1 wadzić. l'owinien więcej ustąpić z akcyzy. 

l \\ tym roku, Wlorem lat ubie· rnj toczyły się rozmowy na tema1 
głych, wydało ministerstwo skarbu ob:~ii.e\lia \:cn ruluu. Co się tyczy 
zarz;!dz~nia c!(. "sz.y;;tkich izb i u- cukru, roztJIowy toczą ~się dokoła 
rzędów skarbowych, w których u- okrągłej cyfry - 1 zł. za kilogram , 
stalilu zl1<;a{ł.v lI/.y;.Jdwania ulg w handlu detalicznym, Jako maxi. 
przy nabywaniu ~wiadectw na rok ' !num zniźki. Pytanie tyrKo, jaJ, 
1936 i znacznie rozszer%ylo dotych- dojść do tej ceny to znaczy, kto ma 
czasowe ulgi. Rozszerzono więc za- ponieść ofiary. Cukrownicy gOdzm-/ 
kJ'(!<; ulg fila "r~edsiębiorsw GA- by się obIlIżyć cenę przez siebie 
STRONOMICZN1CH, KJNEMATO- uzy&kłwaną o 10 zł. na 100 kl1'ogra 
GRAFICZNYCH, HOTELI I ZA- mach, to znac~ z 64 zł. na 54 zł. 
• TAZDóW, KSIĘGARN, WYP01;Y- 1ądają Jednak obniżenia akcyZ)' 
CZA.LŃ KSIĄtEK I INNYCH. na cukier. 

\V on\a~~a~lelt. zanądzeniu rozSze I Rząd byłby skłonny naJwytel do 
!"Zyło rówmez ministerstwo skarbu, anulowania ostatniej podwyżki 
mając na uwadze intcrec; płatnika akc ' o 5 złotych. 
oraz konieczność USPRAWNIENIA YZY 
TOKU ZAŁATWIANIA PODAŃ O Ceny buraków, pła~one plll;ntato. 
ULW, kompetencje urzędów skar- rom mają być obnizone tak, by 
1Jowych w udzielaniu ulg na skutek, przez to koszt produkcji cukru 
indywidualnych pOdań Płatniczych./ spadł o 3 złote na 100 kg. 
Rozszerzenie to ma dla płatników Pewne ustępstwa porobi jeszcze 
duże znaczenie, ponieważ ogranicza / 'Wlej w taryfach na przewóz cukru 
załatwianie pewnych spraw wyłącz - tak ze może jakoś obniżka celi 

*Ma ';ew kU -- -
Hii. frow,g 
bilą za niesalułowanie sztandaru ze swastyką 
GDAŃSK, 23. 11. (PAT). -I im. llindenbnrga wyskoczyło kil 

Ostatnio mnożą się wypadki po- kn szturmow~ów z mas~rujące 
bicia przez szturmowców uaro.. go oddziału, którzy pobili b. na­
dowo - socjalistycznych prze- czelnego redaktora dawnego or­
chodniów, którzy nie salutowali ganu ~entrowego "Danziger 
sztandaru ze swastyką. :w alei Landeszeitung". Pr.edstllwicielsłwo i Skład KonsYi1nacfjny DOM HANDLOWI' E N E R 

WarIZawII, ŚwlętokrzYlka 25. tel. 244-16 i 596·05 -
", w,kon D k adn • ilu n u 

bedzie kontrolowana Drzez sDedaln ch urzednik6 
ministrów uchwaliła projekt usta- administracyjne. Wprowadzenie te- ta RzpliteJ z dnia 22 kwietnia 1927 
wy skarbowej na okres budżetowy go c:ystemu ułatwi ministrowi skar- r. o rozbudowie miast. 
od 1 kwietnia 1936 r. do 31 marca bu pieczę nad ŚClsłe'.D wykonywa. Poza tern projekt ,)fzewiduJe u' 

Co . się tyczy węgla, to mówi się 
również o obniżce e 15 do 20 p~ 
przyczem duże Głłary byłybJ ,.. 
sione drogą oltnWd taryf przew~ 
WJeIL ,, ~ ., ' 

Sytuaela pod tym wz~ Jeeł 
JedlJak skomplłJiowau, p,t Je4III 
z najpoważniejszyeh karteli ... 
C3Jł, że woH . rozwiązanie ..... 
i zniżkę cen et 30. 40 luli uw« .. 
ptGf'., aU: młtkę el'&l '"' _ ..... 

nłu kartel .. 
W dalszym 't2Iędzłe rospatr,wIM 

Jest lDOżnwośl5 obaiiaaia cea ~ 
ielaza i papłets. \ 

:JaJt się do>IrlaiłnJem1 W łIIif 
prac nad obnłżenlem eetl nr.­
wyeb, wyłonHa się konłecZOGłe 

opracowania zupełnie DOweJ nta~ 
wy kartelowej. Prace w łJm Ide·, 
runku juz zostały podjęte. 

PoUcja strzeże . 
uniwersytetu w Kairze 

KAm, 23.11. (PAT) - Po ot~ 
maniu ",ladomości, ze studenci za.., 

mierzają siłą dostać się do gmachu 
ulJiwer!;~·tetu. przyczółki mostowe 
i okolice uniwersytetu egipskiego 

w Gtzeh zostały nbc;adzone prze'J 
~ilne oddziały policyjne. W mieście 
panuje spokój. 

ZamieC śnieina 
na półwyspie helskim 
HEL, 23.11. (PAT) - U brzegów 

otwartego Bałtyku zapanowała zi. 
ma w całej pełn!. Cały póhvysep 
helski wraz z brzegami Jastrzębiej 
Góry, Karwi itd. pokryty jest p,aru­
centymetrową wustwą ś.!iegu. Nad 
otwar1ym Bałtykiem pn:eszła ostat 
l1ifj nocy gwałtowna śnieżyca, po­
łączolla z i:ilJ{ugodzinn" zamiecilJ 
śnieżną na lądzie. 

WARSZAWA,23.11. (PAT) -

Dnia ~ b. m. odbyło się pod prze­
wodnictwem pana premjera Marja­
na Zyndram - Ko§ciałkowsklego 

p(js!~d:~enie rady ministrów. Rada 

1937 r. oraz przepisy dotyczące I niem budżetu. poważnienie ministra skarbu do 

wy~onania ~u~żetu. :rzepisy , t~ . . Pf!7;a~m uchwałą "ady ministrów czynienia ulg \T zakreeie umarzanlą Katastrofalne skufk i 
m. ID, przewIduJą. ustalenie w każ· , -. -' - ' js. f"-! \l,aległych ods~tek, odsetek zwłoki, 

7 

z P. T. K. 
W niedzielę, dniu 1 grudnia inż. W. 

Kwapiszewski, kierownik oddziału re­
gulacji miasta, poprowadzi w godzi. 
nach rannych wycieczkę do południo· 
wej dzielnicy miasta (Chojny) lub do 
domk6w robotniczych na Karolewie, 
7.uJe.in:e od pogody. Opłala dla człon· 
J.;.iw i młodzieży szkolnej 20 gr .. dla 
gości 40 gr. 

. ~ " , '" ' zrlłe'slóna zestała poza wo lUenJ ' . .' .. 
dem mmisłerstwle URZĘDNIKÓW ' wf i rat amortyzacyjnych ł kapitału 

z dnłem 1 k etn a 1936 r. gospo- RZYM 
ODPOWlEDZIALNYCH PRZED • ' .. dłużnego dla spółdzielni budowla , 23. 11. (PAT). Według 

darka ryczałtQwa w admmistracJ' fi • 1 h 
WLAśCIWYM MINISTREM ZA DO nych budowlano _ mieszkaniowych o CJ3 nyc danych podczas ka-

państwowej. , , t t f I • b kt' 
KŁADNOśĆ I REALNOsĆ WV.KO . . gmin wiejskich i {nstytucji społecz as ro a neJ urzy, ma prze-
NYW !\NIA BUDtETU. W dalsiym ciągu rada mini~t.rów I nó _ humanltarnycbt które znajdują jl szła nad Kałabr.~ą, powo(lując 

W szczególnośd zilś za pr~es.~rze p,rzyję'a projekt dekretu Q,)" ulgącb 1 ~ię 'W wyjątkowo ciężkiej sytuacji powódź, nłrnciło życie 70 osób. 
ganie wydatkó..... osobOWYCh za w spłacie kredytów, udzielonyeh na gospodarczej. , Wyrządzone przez burzę szkody 
p'rzele~ i za ądatki rzeczowo ~ łodstawie rozp'ot~dzenia treądeo , . " oceniają na 20 miljonów lirów. 

burzy 
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rak 
sI z lalcie,IPolemza ile·e si • le 
brz.r:nial rozkaz do bojowców ukraińskich 

(Ciąg dalszy ze str. l-eD, 
ponieważ nie było sposobności, 
N a wiadomość o tem Pidhajny 
powiedział: 

budzkicgo, na wyścigach i o tern 1 KL Sposoby zabieia Ba~zYÓ-1 W sprawie zamachu na dyr. 1\ przy któreJ mieśc'ło się gimna· 
że zamach teu również nie do,: sk'cj;{o ustalał oskarżouy z Phl- Babija oskarżony wyjaśnia, że z.tum dyr. Babi.ia. 
szedł do skutku. Podczas opo- ha.iuym. Dal~.i oskarżony opo- I Band~ra powiedział mu, że MA Zamach miał być dokonan1 
wiadania o zamachach Myhal 0- wiada o zamachu sztyletowym I DLA NIiEGO WAŻNIEJSZĄ RO na 2, 3 dni przed procesem ł '! 
świadcza: na Baczyńskiego, dokonany !n I BOTĘ. Dał mu wówczas na bi· myka, ' zabójcy sekretarza kon­- Źle, Bandera będzie się 

gniewał. 
Następnie oskarżony opowia­

da o drugim zamachu na Kosso-

- Ja byłem winien, a w każ- przez JarreJlo i KaczmarSkie(o. ; bułce od papierosów szkie uli sulalu sowiecki~go Majłowa~ 
dym razie byłem moralnym Nastepnie oskarżony mówi, cy Piotra i Pawia we Lwowie, 
sprawcą· że do zabó.istwa BaczyńskieJlo I 

przeznaczony został Koroły- W organizacji br' nieład Nasza robotali czyn, Mac!e.iko l ktoś trzeci, na 
l' I zwany w akcie oskarżenia ie- Oskarżony zakomun'kowal I wskazań oskarżonego~ obrał tli 

W międzyczasie aresztowany nik. Zwierzchnikiem ich był lezniakiem, Dwukrotnie plano- wybranym do wykonania q- I ną dro~e uci-eezki \ w pośc:"U 
został Szuchewycz, a oskarżony Kaczmarski. Nie wiedziałem I wany zamach na Baczyńskie"o machu, że ma.lą go dokonać na- zastrzelił się. I 
nawiązał kontakt z Iwanem Ma wtcdy, że Maciejko tak się nazy I,nie doszedł do skntku. I wet, Jldyby on, Myhal, został A·l Na pytanie przewodniczącegą 
Iucą, który polecił mu przepro- wa i nie. znałem również jego Oskarżony wy.faśn'a dalej, że . resztowany. ośw:adcza, że wbrew swoim pO 
wadzić w jaknajkrótszym czasie pseudonimu. Po zamachu w War I nie chce obciążać Pid.ha.inego .n-I Oskarżony podkreśla, że W przednim zeznaniom ze śledz­
zamach, I tu dopiero po raz szawie, dowiedziałem się, że ni Bandery, tern, że, jak zf.znał ORGANIZACJI BYŁ NIELAD, twa, ~wolwer, .iaki miał drugi 
pierwszy - oświadcza oskarżo- "TO NASZA ROBOTA". Kacz-I w śledztwie, na pytanie dlac~- wskutek ~zego sprawca zabó.i- sprawca zamachu na dyr. Ba-
ny - NIE CHCIAŁEM DOPUŚ- marski powiedział mi, że JE-! stwa, Car, nie słosując ale do bija. oddany został orJlanizaej'· 
CIC DO ZAMACHU lecz nie dla- DEN Z JEGO TRÓJKI WZIĄŁ ~ 
tego, żebym się sprzeciwiał za- UDZIAŁ W ZAMACHU NA MI-I a iiI. 
machowi, lecz dlatego, że cho- NISTRA. a. Trucizna na wszelki wJlDsdek 
dziło mi, aby przez ten zamach Wiedząc o tern, że Maciejko " ITOruJE 
NIE · ZOSTAŁ WYKRYTY ZA- ueiekł i że władze go poszuku.ią, ROltY[H DDln.-... ' .. 

BÓJCA MIN. PIERACKIEGO, nie chciałem dopuścić do tego, I OD BOLU 
GRZEGORZ l\fACIEJKO. aby ta sama bojówka dokonała 

Sprawa przedstawia się w ten zamachlI na Kossobudzkiego, po 'I lIlAKIEM 
sposób, że do bojówki, która nieważ w razie schwytania, u- -----------­
miała łlrZeprowadzić zamach na .lawniłoby się, że zabójstwa mi- , ~o zabił Baczyńsk'eg.o, dostał ta 
Kossobudzkiego NALEŻAŁ PO-l n,is~a Piel'ackiego dokonał Ma- ki rozkaz od Pidha.fnego. 'l'u 

Odwołuje r6wnieź swojt> pier rolyszynowi trucizny, Od Ma-. 
wotne zeznania, .iakoby był tyl szczaka OSKARZONY OTRZY· 
ko pomocnikiem w tym 7ama- MAŁ 2 CZY 3 TABLETKI ~jan· 
chu i STWIERDZA, ŻE B,n l kaU, a posiadał również at'~ 
TEGO ZAMACHU ORGANIZA. n:k. ' I ' 
TOREM, Przewodnicząey zarzqdza 10-

Dale.i mówi o wręczeniu KQ I minutową przel'wę. 

CZĄTKOWO MACIEJKO I KO- cleJko. nle było rozkazu, a nawet n~ 
ROŁ YSZYN i jeszcze jeden osob było . ~amo",- "Najlepsz, nasz w,czyn" 

(o sre stalo z bombami Własneml siłamI Po pauzie Myhal zena.te, żt> 
od Pidha.1n~~o .leszcze przed za 

Pidha.lny powiedz' al pewl1~gu bó.lstwcm minish'a słyszał. że N a pytanie przewodniezącego 
co się stało ze wspomnianemi 
przez oskarżonego bombami, My 
hal odpowiada, iż zdaje się OD­
DAŁ JE PIDHAJNEMU, od któ­
l'ego dowiedzial się później, że 
petarda, podłożona W drukarni 
pisma "Rada" była tą samą pe­
tardą, która miała bye użyta 
pizy iłlmachu ha Kossobudzkie· 

gOR' k d h razu do oskarżonego, że •• Ml- BĘDZIE "SPŁAWIONA WIĘK-
oz a'f co o zamac ~ na SIMY ZAMACH NA BACZY~- SZA RYBA". 

drukarOlę, otrzymał oskarzony SKIEGO WYKONAĆ WŁASNE ' O ó' • d .. d • ł • 
od Pidhajnego i przeprowadził " . • zab ~stwle owP~ lf'a SJe 

i d , Z I MI SIŁAMI W kilka dni pó,- z dodatku nadzwyczaJnego. po wyw a ,m. ID. przy pomocy a- • " P·dba· ł.&e . • 
ki • I ZOleJ I .lny przyzna, 'I. I kazał ten dodatek SzuchewI('70 

rY~t ej. nłó I t d t i BANDERA NAI.EHAŁ NA WY- wio który powiedział mu: .,TO 
i o za S pc ar ę, ego n e KONAl'IIIE ZAMACHU, JEST NAJLEPSZY NASZ Wy. 

w We. t • • d' Powiedzłał wówczas do oska.. CZYN" i polecił zawiadomić za 
em mIeJscu przewo Dl-żon O. JA STRZELĘ KILKA \ 

cząey zarządził przerwę, . eJ( , ., '. raz Malue." ,. . 
RAZY DO BACZYNSKIEGO, a Podczas Jednego konłal"u z 

M,hal nikogo nie broni ty tylko 1łrzyprowadź JlO na od Kaczmarskim, ten oświadczył, 
powlednie młe.tsce. Nawet II te przybył człowiek zWarsza. 
przodu bedę strzelał do nłe!(o, wy i szuka kontaktu. Oskar:i()o 

Po przerwie osk. Myhal w dali sprawcą. .&..b ł i ó ·1· oAokm ~ y po em n! m WI I, ~~ ny zaobserwował kiedyś spotka \ 
szym ciągu składa swe wyjaii- Nie ja zrobDem z BaczyDskie- strzelaJ z tyłu-. nie Kaezmarsk'ego z MaltJ(~ą J 
Bienia. Przystępując do zeznań go konfidenta, jak to niektórzy 

się oskarżony z MaeieJką • 
miastem w pobliżu wiaduktu 
kolc.iowef.(o, przywitał się z nim 
i powiedział: 

"GRATULUJĘ". 
Kaczmarskl wręczył wówczaS 
Maclei,ce ~wolwer, Iitóry, j;ak 
mu potem oświadczył, był ))O­

trzebny Mae:e.ice do obron,.. 
Następne", dnia widział się ró­
wnież z MacieJką. Jakl& CZai 
porem Kaczmarski wspolllDłal, 
że oweao Hryeia MacJejkl"" 
ma we Lwowie. : ,.!"I' ~ 

Rex-Kontunem w sprawie zabójstwa Baczyńskie cheieli przedstawić. Jeżeli co- l k (IJ h ł b·· . ł owym przY.iezdnym zWarsza· 
g~ i dyr. Babija, zaznaczam, mó- kolwiek mówiłem w śledztwie a Y a z ~ II , wy, Z rOzmowy z Kaczmarskim 

li 'i k' k I t dowiedział się, że CZŁOWIEK N'b d" d wi oskarżony, iż BĘDĘ STARAŁ czy ?a po Cj., ta Ja. ~raz.~ OSkariony ośwIadczył , ,,,ów- T,EN JEST BEZPOŚREDNIM al ar Zlej oszcz~ ny 
SIĘ ODDAĆ RELACJE O TYCH sądZIe, to ~azde s'Y0je naj mDleJ I czas, że sam dokona zamachu, I ZABÓJCĄ MIN, PIERACKlli- Odbiornik fiS rynku, 
ZAMACHACH TAK, JAK ONE sze zeznaDle podpIsywałem wla i porozumiał się w ~t sprawie GO W. d. ó ••• , h Zasięg e u r o p e] B k i, 
SIĘ PRZEDST A WIAŁY, BEZ snem imieniem i nazwiskiem i '. Je ne] z p ZDleJszye Koszt \" zycia wynosi 

od li b 't z Senkowem. P:d,ba.łny na I rozmów z Kaczmarskim' ·bYła 
JAKIEJKOLWIEK Z MEJ mam wat>ę o eCDle o samo po dzień przed zamachem dosłar-, - d t ,..~ około 1 grosz na godzin~ 
STRONY CHĘCI OBRONY ALE wtórz ć I mOwa o os arczen u pl'em .... zy D b' f' b 

, N' Y •• ł łak ó i~ • k czył mu dwueh rewolwt'rów. dla owej;{o człowieka. Kac7,mar- o na yCla w lrm,:,-c : 
Z DRUGIEJ STRONY BEZ CHĘ OW~~d~~~a;~a'n:m ~o,łta _ Jed,en był dla S~nkowa, .drugi ski pożyezył w UNDO dla Ma· ELBKTROS, Śródmiejska 5 
CI MORt

LNEJ 
OBRONY: I b'ł" Ib JJ h i t ~ Ikahbru 7.65, WZIął oskarzony. Iciejki 20 zł, i tej;{oż dnia poJE'- I(lKRA FIIDJO I l g 

T~~~d~!j :~y~h Z~-:~~~iem w~l"z~o p~t~': ;OD~I:AĆo P~N I O~karżo?y PJ'~dstawł!, spol- I cił' oskal'żonemu wyszukać dla 11 - ' ł\ ' , ~arutow ua 
bezpośrednim sprawcą, W drU- PIDHAJNY NIE MIAŁ ODWA.,kanle ~o.1e z Haczynsklm w re , l'+'la("e.iki micszkanle. II RAOJO .. REICHER PlOfrkowlka 142 
gieJ' moralnym, pośrednim GL . staurae.ł, dokąd sprowadził ro Wraz z Kaezmarsklm spotkał :-_____ ' _______ , 

z ~ał. świadomości... Po Wyj· 

Pidhafnv "S'DsI11 ~~uD1les~~:;~7.~:::~% Szarie zamachowc6w 
\10 STR7.Ał"ÓW, KŁADĄC BA. '" 

I dziś powiadam, że nie m~m I mać te próby, LUDZIE Z ZA- CZY~SKIEGO TRUPEM NA Na pytanie przewodnł('zące- r RIERARCHJl WY.c.SI, W razłe 
żalu do inż. Pidhajnego, ale je· GRANICZNEM WYKSZTAŁCE- ' MIEJSCU. Po zabóJstwie _ mó I ~o, jaki był ustróJ O. U. N. I nieporozumień z Pidhajnym 
żeli my w organizacji umieliśmy NIEM UMIELI "SYPAĆ", ale ' wi _ poszli§my d~ restan1'acJt komp~te'8c.te .tego wl.'ldz, ost.01' . (ozs!rzy~ał Je Bandera. Kł. 
wymagać od małyeh ludzi, od tak, żeby się pod zeznaniami nie' umówionej z PidhaJnym. Prz~d \ żony stwierdza, że nie wiedzial I wchodził w skład kra.iowej e­
l'zemieślników i in. karności, podpisać. Z chwilą, kiedy mam I tern jeszcze sPolkaiem sIę . '._ lotem nigdy. Czy krajowym I ~zekutywy, oskarżony nIe wl .. 
kiedy mówiliśmy im "IDŻCIE I absolutne dowody na to, uważa- mówi oskarżony _ z Kossów- prowidnik'em był Bandera, rów dzial. Zdawało mn s!e tylko, 
~TRZELAJCIE, A POTEM ZA- łem za właściwe PQwiedzieć ną. której odd~łem rewolwen, wnłeż nie wkd,złał, wiadomo l .że zasiada.i3 w niei lud21~ 
ZYJCIE STRYCHNINY LUB IN wszystko na. rozprawie, dlatego, a Pidbajnemu złożyłem relację mu było tylko, ze BANDERA I l słarsL I 

NEJ TRUCIZNY ALBO STRZE- że JEŻELI TAK JEST W ORGA- z zamachu. PIDHAJNY SĄ OD NIEGO W 
LAJCIE SIĘ", to potem, kiedy NIZACJI, TO ORGANIZACJA 
nam samym przyszło wy trzy- TAKA NIE MOZE ISTNIEĆ. 

Zab6jstwo Baczyńskiego 
Zaznaczam, iż strzela.tąc elo 

Baczyńskiego, wierzyłem w to, 
że strzelam do konfidenta. 

Jeżeli dałem rozkaz strzela~ 
do dyr. Babi.la, to nie wlcdzia-

"Splawiona Qllększa Napad, rabunkowe 
ryli a" w sprawIe planowanych na· I żeński. Kossównie ł zwferz~linł-

Na pył,młe przewodn'f'zą~e- padów zaznacza, że Pidbajny I kowi wydziału męskiego, które. 
łern o tern, że .lest to były oft- ~o cO mOże 1)owiedzfetS n "1'7..-1 kazał mu roztoezy~ ohserwJl- ' j;{O nazwsika nie chce poda~ 
cer ukrah'iski, JA WINIEN JE- ~o'towanlach do zabiela wole- cję nad posłańcem elektrowni i WiadDmości zebrane przez wY 
STEM ŚMIERCI DYR, BABIJA WOdy wołyńskiego JózewSkłł'-1 i ~ad płatnikiem pułku, Pid- I wiad o.skarżony staJ~ komuniko 
I DAŁEM ROZKAZ ZABICIA tlo. oskarżony odpowada, że o halllY PROPONOWAŁ ROW~ I wał P!dha.fnemu, Szcze~ółowo 
GO, AI,E SAM NIE ZABlLEM. I tei SJ)rawe n'c mu nie włado- NIEŻ NAPA, D NA URZĘDNI-\ odpow ada na pytania, dotyczą 

m'o, bo działalno§~ .tego ograni : KA BANKU POLSKIEGO, NO- ce sposobów prow~dzenfa wy. Na rozkaz Banderu ~zała sle tylko do Lwowa, SIy i SZĄCEGO ~.tENIADZE nAN- władu~ w czem na.1więcej po-
-, • f nnł tynu, od PlclhaJnef(O', ·te KOWE. ." _.,: ,: - . - I mocną była Kossówna. 

ByłP.m tecbnlkiem or~aniza- {ern. Na jednem z zebran .,..ga NA WOJJYNru MA BYĆ' Kaczmarski dodał oskado- Z kolei zadaJt' pytania prokd 
~Y.inym. Moralną w'nę ponoszą nizacY.inyeh Band-era powiew ! "SPŁAWIONA WIĘKSZA BY· nemu nle.iakie,:(o Jarosza, kłó-II'ator tel~ński, Na pytanie. czy 
ci, k~4rzy tak zarządzaJą orga- dział, że z Baezyńskim t1'zeba I BA'-. ' ry był za właman!em sie do mu pytanie prolul1'ator Rudnic­
nizac.ią. skończyć iaknajprędzej. Pidhaj \ Dale.' wyfa§nła, te 1łO a,e· .,ewnero ~atego sklepu .iubl- I ki. Z odpow'~dzi oskarżoneao 

Na pytanie przewodniczące- ny zaś powiedział, by po zabl- sztowanlu Bandery, Pldha.ine~ l~rskiero. Oskarżony projekt w OI'~an'zacji była stosowana 
eo, oskarżony odpowiada, że c'u Baczyliskiego POLOZYC i i łnny~h. nawiązał konta1d ora I ten od,rmoił. przysie~a lub przyrzeczenie, o­
BANDERA KAZAŁ OSKAlltO- ZWŁOKI na jakieJś większej : r;(an;zaeY.1ny z Iwanem Malucq, Nastepnie zadaje oskarżon~- sltarżony odpowiada, ii nie 
NEMU PRZEPROWADZIĆ WY I ilości mater.ialu \Vybuehow~o i od nieJto otrzymał polecenie wynika. że był szefem wywia- wiadomo mu. 
WIAD CO DO BACZY~SKIE- i i PODPALIĆ JE. ABY ZOST..\- I przeprowadzenia zamachq na t du, a pOlł'eenia '. dla wywiarlu 

,GO, któ.,eaQ nazwał konfitlea- ,LY ROZERWANE W KAWAL-- I cUr. Babija. . 'dawal. jdelj chodzi O w,Y.wlad (Q,okoolczenie na str, 5-ej). 
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DLA PArł i nie ieSlem przyiaCielem POISBi 
WYTWORNA 
WODA KWIATOWA 

- oświadczył zamachowiec Myhal 
(Dokończenie procesu zamachowców ukraińskich). 

Rodzina DoteDia Dolit ke 
Zarycką zna, była tylko kan 

dydHłką na członkinię O. U. N. 
i pracowała w wywiadzie KO~J" 
sówny. 
Zarycką 08kariony opIeko­

wał słe. gdyż mówiła, te Oleice 
mil je.t za złe, że zajmuje się 
polityką. 

Znalem t(t uczucie - mówi 

oskarżony - gdyż sam OD 4 
I.AT NIE STYKAM SIĘ Z RO­
DZINĄ, KTÓRA JEST PRZE­
CIWNA MOJEJ PRACY POLI­
TYCZNEJ. 
O~arżony stwierdza dalej w 

OdłlOwitldzi na pyt8!llła, że PID­
HAJN) ROZPORZĄDZAŁ 
H.'NOUSliEM HOJOWYM. 

Bronia zawiadywał aluea 
Na zapytanie, Jak l\faclełł(o 

zar~ował na grahdac.ie oskar 
żone(o. oskadony odpowiada. 
li nie pamięta. Dlrle.i wyjaśnia 
te po aresztowaniu Pidhajnego, 
BRONIĄ ZA WIADYW AL PO­
CZĄTKOWO MALUCA, który 
odebrał rewolwery, Jakie mial 
oskarżony. '" Po aresztowaniu 
Malucy w dn. 10 sierpnia l 

śmierci Kossówny, 12 słtll'pnia, 
nte można było odszukać maga 
Z:rllU !Z brol1i~. Do dyspozyc,ii, 
były tylk-o dWH rewolwery, któ- ! 
re miał Myhal. Do zabójstwa 
dYl'. Babija użyty był rewol­
we'r, zabrany od f{ossówny. po­
zatem brał rewolwtlr od I(acz­
marskłe~o. 

" 

Nauka i technika skonstTllował, Osramówek nOW:t I,p palnika t dwu· 
skrętnego dlltlu kr,stalic~nego. tarówki % temi palnikami, tak lwane 

Osra..,6wki-m ' ga~owane, w,w:anają w .sw~un~" do tut)wanego prąd", 
i ~aletn.e od t,pu, do 20% wiGceJ sw.ada, n/t ::arowk· dotychc::asowe. Ta 

nad\jl,ika $wiatła nic \łIięcej nie kostruJe. 
Ktlpujcie prteto Wt własn)'Tll inte",ie 

Os,.arrlówki .ffl 
cechowane gwaranCJą w)'da)ności światła w defai~menach i poboru prqd" Ulwa· 

tac h c::e~ /~ zarÓ\vkach dawnirjs::rj nie _ ~~"L 

Jr4mtuL . ~tąe« ~ l-m 
-

K ,- k t F" Mowie DO polsku •• . === 
~an ~~ty:u~ ~. !:!~~ czuje DO ukraińs u r Sprawa miliardowego sDadku 

czewskiego ! w parlamencie angielskim i australijskim 
Na pJ"lanle adw. Hanklewicza, WPRAWDZIE :MóWlĘ PO I 

Warszawski korespondent "010 (lIacze~o oskarżony twierdzi, że POLSKU, LECZ CZUJĘ PO U- j Warsz. koresp. "Głosu Poran- sione ob~zerne pe~cje. polaków 
~u Porannego" telefonuje: dobro narodu stawia wyżej, KRAIŃSKU. I nego" telefonuje: obywatelI amerykanskich z Bo-

W dniu wczorajszym skonlisko· niż własną ambieję, oskarżony PRZYJACIELEM POl,AKÓW / W dniu wczorajszym przedsta lesławem Janem Strzeleckim na 
wany z()!;tał kolejny numer łygod. oświadcza: "UWAZAM, ZE BYNAJMNIEJ NIE JESTEM. \Wiciel interesów s~adkobiercó~v ~zel~. Autorzy p~ty~ji domaga­
nika "Front Robotniczy", organu BARDZIEJ POMAGAM N.\RO- Cboc~aż wobec kode!~sn karne- bl'abiego Strzeleckiego, o kto- Ją Się rozllatrzema Ich pretensji 
b. premjera Moraczewskiego. Pttwo DOWI UKRAfflSKIEMU TEM, ~o jestem moraln)m sprawcą, I'ycb procesie przeciwko wła- pl'ze~ 1 lute~o 1936 roku. Przy· 
dem konfiskaty jest artykuł p. Mo. tF ;\"IE ODMA WłAM Z,EZNAI'I to orze(1 narodem ukrahiskim dzom anstralijskim w swoim cza pommamy, ze scheda, o którą u 
l'aezewskiego o ostatnich dekretach I ZE NAPRAWIAM CHOĆ W nie .lestem. Ponlew:tż załama.l sie donosiliśmy, otrzY?Iał z .L?n pominają ~i~ polacy, ~a war-
gospodarczych rządu. CZĘSCI PRZESTĘPSTWO, DO lem się ~ slcdzłwie i w wiezie- dynu telegram, zawlad~m13~ą- t?ŚĆ 600 mtłJonów funtow szter· 

Z
. • KONANIE NA OSOBACH IU.- nin, chcę Im się przyslułyć, / cy, że do parlamentu anglelskle- hntlów. 
JednOCZBDłI ICZYŃSKIEGO I BABIJA. choćbym mial "pó.iśc pod szubi~ go i australijskiego zostały wnie 

żydowskiej reprezenła- . Gdybym jakiegM ezynu do- nice. J II 
cJI parlamentarnej kOllal 1V Paryżu c,,! Londynie, Na prośbę adw. Hanklewicza, FO" I erz, 

nie przyniosłoby Ujmy narodo- który oświadcza, że obrona .fest 
WarS7:awskl korespondent "Olo. wf ukLraińskiemn, gdybym tam bardzo :nnęczona. przewodniczą 

płynie 
Su Porannego" telefoDu!e: zeznawał po francusku., czy au cy o ~z. 20.50 zarządził przer 

Kondylis złożył funkcje regenta 

Na dzisiaj zapowiedZiano wap61- IdeIsku i dlatego tu zeznaję po w~ w rozprawie do ponłedzlał-
ną radę wszystkich posłów i sena polsku. I I ,.'" i ,. ~:?;II\.~ ku, 25, do godź. 10 rano. 

Rznł, 23. 11. (P AT). Król wych odpłynął do Grecjl .. p. 
grecki w godzinach popołudnio- kładzie krążownika "Helll". 

ATENY, 23.11. (PAT). Z chwl torów żydowskich. Narada ta ma 
zapoc7.ątkować zjednoczenie przed­
stawicieli parlamentarnych Agud) 
7. posłami należącymi do koła ży' 
dowskiego. Do tej chwili porozumie 
nia żadnego nie było, a nawet istnłą 
Ja walka. Posłowie bowiem z Agu­
dy byli poza kołem Ż}-dowEokiem. 
Obecnie ostatnie zaj~cia antyźydow 
skie w,yrównały nieporozumienia J 
.!uż w n!ekt6rych konferencjach z p 
Raczkiewiczem występowali łąCJ 

nIe I przedstawiciele koła iydOW'! 
!>Idego i Agudy. 

I , gr ią w jn u 
w razie nałożenia embargo na 

zahamuje akcję ' wojsk włoskieh dzl, że ambasador Ceruttł w od- by na embargo na naft~, ośwład 
w Afryce. powiedzi na zapytanie premjera czyć miał, że byłoby to równo­

Radykalna "L'Oeuvre" lwier- Lavala, jak Włocby reagowały- znaczne z wojną. 

A iSJÓCZJC' Z ObJli ......... -rahei 
Slowa D~eUla zDerzalg (zarngcb wojowników 

'PARYŻ, 23. 11. (PAT). Wczo­
rajsze rozmowy dyplomatyczne 
prem,iera Lavała z przedstawicie 
lami Wioch, Z. S. S. R., Turcji i 
Czechosłowacji wywołały duże 
zainteresowanie w kołach poli­
tycznych, w szczególności wiei­
Ide znaczenie przywiązują do 
konferencji z ambasadorem wło­
skim Ceruttim, ltłól'a dotyczye 
miała nrzedewszystkiem sprawy 
I'ozszerzenia sankcji ekonomicz- ADDIS ABEBA, 23, 11. (PAT). nocnym i południowym, niepo- dza tę wiadomość, dodając, że 

lą wkroczenia króla na pokład 
greckiego krążownika "Helli" 
w porcie Brindisi generał Kon­
dylis przestał sprawować funk­
cje regenta, zważywszy, iź krą­
źownik grecki uważany jest za 
terytorjum greckie. 

Pomimo burzy król prawdo­
podobnie przybędzie do Grecji 
o wyznaczonej godzinie • 

Partia Pracy 
odrodzona 

Warsz. koresp. "Głosu Poran­
nego" telefonuje: 

Jak słychać w kołach, zbliżo­
nych do obecnego premjera, mó 
wi się o powołaniu do życia z po 
wrotem partji pracy. 

------

MELOD)E 
Z WIEDNIA 

nych względem Włoeh i na na f- Komunikat oficjalny donosi, że kojąc ustawicznie przeciwnika wiadomości telefoniczne z Dag­
tę. Ta ewentualność niepokoi w dniu wczorajszym wojska i przerywając jego linje komuni gahbur zapowiadały, iż słowa ce 
rząd włoski, który obawia się, abisyńskie pr;:ejawiały ożywio_,k,acYjx,te. ~zmożeni~ a~tywn?ś- sarza dodały wojskom abisyń- A. .. lI"p~YCJA RADIOWA 
że nałożenie embargo na naftę ną działalnośc na fronłach pól, CI WOjsk jest zapOWIedzIą zbhza skim zapału, W m!!DZIELr 24.xCo· a-O·~D. 18.00 

ii~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~_~'~~~ę~&~~U&Sqi~~~~~~~~~~~~~~~~~~i~~~~~~~~~; _ skalę, które strona abisyńska za @ e 

rZG!z olskc; 8 WiOł:b 
idzie zboże węgierskie 

Z Gdańska donoszą: I w porcie gdańskim załadowano 
W ostatnim czasie nadeszły w ciągu ostatnich kilko dni 25 

tu tranzytem przez Polskę duźe tyslęcsy tonn zboża węgierskiego, 
l)artje zboża węgierskiego, prze- które skierowano do portu wlo­
znaczone do Wioch. Na okr~ty skiego Civita Veceia. 

mierza ' podjąć na froncie ot{a­
deńskim, 

LONDYN, 23. 11. (pAT)'. 
Agencja Reutera donosi Z Harra 
ru, że według nieurzędowych 
wiadomośei abisyńczycy odebra 
li Gorahei. 

Ze źródeł zagranicznych, zasłu 
gujących na zaufanie, korespon­
dent :B.eute&Ia li: Harraru potwier 

Bis up Legge skazan, 
na 100 tys. marek grzywny 

BERLIN, 23.11. (pAT) - Trwa- mu, :zakończył się dziś wyrokiem 
ją <'Y przeszło od tygodnia w Ber- następuj.cym: Biskup Legge skua 
li'1ie t;en'3acyjny proces o prze- ny zf)stał na karę pienłęin, _ 
~tęf'litwo deWiZO. we przeciw bisku-I tys. marek. . 
~wi młśołeńskieJ,P:' Piotro~i Lo&al 
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S~rócone święla BOŻegO narodzenia 
IW razif przfdlużenia sic ferii przgDlusowUch 

na wgższgt:b ut:zelniadl 

lU PRZEMiAnA MATERJl JĘ!T [lUTO PRIY[ZYHA WIElU [HORÓB 
(kamienie żółciowe. artretyzm, ischias, choroby skóry), kuracja zioła· 
mi CHOLEKINAZA H. Niemojewskiego polega na pobudzeniu wą 
irohv do normalIlej czynności i reguluie przemianę materji. 

Broszury bezpłatnie. 
P·H 

Warsz. kor. "Gł.osu Poran- razie przedłużen;a się .obec- kłopotliwą syłuad~ przy place Mu' zeum 
llego" teletollUJe: nych przymusowych lerji b~- niu czesneco. Termin wpłace-

•• cIzie trzeba zapewne skrócie zl· nla p!erwszej raty upływa .. 
kultur, etn:czn j 

W • dnIU wezor3'.~zym w rek mową przerwę w nauce. Fer.ie I pierwszych dniach ~udnla. Po zostaje dziś otwarte w Łodzi 
to~aCle uniw~rsytetu warszaw- I Boże~o Nal'odzenia llormalnle nieważ kwestury Sil nieczynne W dniu dzisiej'!zym L('dź gościo dfr uciążliwych warunkach prowa-
stkle~o. I Pt rZY.lęłe zo~taIYJ)rz:~- trwają .od 22 grudn1a do ,-go i n:e wiadomo,' kiedy winowilI hnOZI'O przedl'ltawl'Cl'oli polskl'e<ro s aWICI~ s wa ol'gamzac]l 8n.· t i Gd b . d k •• I, t__ • II' . < t:> dzonych badań terenolVych pn;y H· 

denekich, z któreml k.onfero-' s .Yc~n ~ ir~t le na za~ęela I swe ~race. t .or:aniCJe pr.S y świata. naukowego i muzeologji dziale prawie wszystldch uniwersy 
wano o ostatnich zaJściach. Ole b y b d ~ c; Wf zn:"6rli~e, I ~ Jlro .onga ę erm nu p a no-, t okazji otwarci;\ muzeum etnogra,· tet( w pol8kich. Są one wynildem 

trze a e z ~ .te er. e s r c "'. CI czesn~o. . Hcznego w sala,ch b. pałacu Heiu· ZarÓ\H:o 0bszt!rnej eksploracji etno-
Na konferenc.il te.i władze u- Przeds!awlc.ele • .organizacji I R~kto~at Darazie nie dal .od- złów. Będzie to prawdziwe a nie· gr.lfi,·znaj obszaru województwll. 

niwersyłeckie wy,taśniły, te w studenckich zwrucah uwaJtę ua I P.owiedZl na to życzenie. ill")(łli.~wane świ~to polskiej kultu. ló.izkirgo i p('lnocnej częścj woje. 

Obniżka emerytur Z. U. P. U. 
ry i zostanie niewątpliwie godru~ wórlztwa kieleckiego, jak i szcze· 
p')Wit;lfl~ nie tylko przez społeczeil gółowych prac wykopaliskowyell, 
f:two Plllskie ale i elementy innych plowad'lonych przez ekspedycie od 
n:.rodowuści. Lódź uzyskuje mu- uziału prehistorycznł-lgo rCluzeum w 
7.~tJm p(llskiej kultury etnicznej z piętnastu miejscowościach woje· fundusze emfrg~alnf padną ofiarą oddlułfDia o-H.zi;tlem archeologji przedhisto· "'ództwa łćdzkiego. W chwili obec-
tycznej sięgającym w odległą prze· uej !'oll·:' f~gtlhą. \\',irt Jf,Ć i/!zednt:~\\·ia. 
8fłość pradziejów 6tnicznych i klll ją zł'iory z okresu przedrzymskwgo 
L'Jfalllych ziem polskich. i okresu wpływów kultury rzym-

Jak się dowiadujemy w 7wiązkll hlorstw prywatnych, które miały stopnin należy oblliiyi emer"Jturl 
.; akcj" c'ldłużeniową i obniżeniem własne fundusze emeryl"t.lne, Jak pracol\lIików prywatlJb'clI. -:>7 
t1proct'ntowania od kredytów BGK np. BGK, Bank Polsk1 itd. 
mogą być pociągnięte do ofiar fun· Cn aię tyczy Z. U. S, (dawne świadc~.!Jlra Z. U. P. U. maJ, być 
dnsze emeryt:llne instytucji public7 Z. U. P. U.» te przygotowywane są tak ol,:ll1;lte, by obecne fundusze 
no - prawnych i tych przedsię- obliczeni? które 1\'ykażą w jakim ~~ar(',yły w przy~złclcl aa emerr-

;jiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiii'.' iiiiiiiiiiiiiiiiii. tl·ry. Jak wiadomo komj~Ja Lada W liaN financ;e Z. U. P. U. doszła dl 
przekonania, ze kapitały u1tezpiecze 
nia emerytalnego pracownłUw pr1 
watnych q ~byt szczupłe .. to, " 
mogły wyshrezyć na wyplatę eme­
rytur - brak 500 miljonów złotych. 

Naw, rzad w Bułgarii 
Na czele gabinetu Kiosseiwanow 

SOFJA, 23. 11. (PAT). Rząd 
'l'oszewa podał się do dymisji. 

Misję tworzenia nowego rzą­
du król powierzył ministrowi 
spraw zagranicznych Kiosseiwa· 
nowi, który prawdopodobnie bę 

dzie starał się utworzyć gabinet Po ustaleniu ostatecznych eyft eme 
fachowy. rytury będą l)dJ)owlednlo obni:io;tC, 

SOFJA, 23. 11. (PAT). Król a­
probował listę gabinetu, którą 
przedstawił mu Kiosseiwanow. 

EUGENJUSZ 80DO 
1~4 BlNI14 

ANTONI FERTNER 
STANISŁAWA WYSOCKA 

LODA NIEMIRZANKA 

niezależnie ,>,1 obciążenia ich pO­
datkiem specjalllem. 

Będziemy mieli zatem dwie obnH 
ki emerytur Zupowych - pierwsza 
na dwa lata - przy pomocy podał 
IlU specjalnego, druga Już na stałe. 

ltaJwlęklZY fsafr 
II I.I.R.B. 

JCllt to muzeum wprawdzie skro- ~kiej, stanowiące jedyny tej ,,,agi 
Inne rozmiarami, bo najmniejsze z zesp6l w Polsce. 
polskich wielkomiejskich muzećw Nowa ta instytucja badawcza., 
ctQt'graficznyeh i archeologicznych, powstała wysi~kiem pul::okieh filer 
ale jak na polekie stosunki poeta, intelektualnych, staje się ambns~dą 
wion~ wzorowo. Zbiory muzeum etnografji i archeologji krajowej n:!' 
powetaly drogą żmudnych i w na- terenie naszego miasta. 

Pól miliona d ar w 
zażądał Braddock za mecz z Lou:sem 

'Jak donoszą z Nowego Jorku I ta Dempsey, który p;aw.~opo" 
murzyn Louis, pogromca byłe· dobnie sŁanie się impresarjem: 
go mistrza świata Maxa Baera murzyna Louis, gdyż dał mu bar. 
przesłał już oficjalne wyzwanie dzo dogodne warunki. 
obecnemu mistrzowi świata 

Braddoekowi. Cracnvie-Beułhen 
Braddoek wyzwanie to przy-

jlll, jednak zażądał za walkę ni 0:9 (5:1) 
mniej, ni więcej tylko 500 tysię- Tegoroczny sezon hokejowy za;. 
cy dolar6w, co nawet już na sto inaugurowany został w sob.otę 
sunki amerykańskie jest sumą wieczorem w Katowicach m .... 

. • bardzo 'WVg6rowan ll- czem pomlędzy Cracovill a KI ... 

I W RostOWle nad Donem zo~ -~. bem Sportowym 09 Beuthen.. 
stała ukończona budowa tea.tru Warunki podyktowane przez Zwycięstwo odniosła Cracovia 
mir.jskiep, kt6ry pod w1.g1ę- Braddocka wywołały olbrzymie w stosunku 5:1 (1:1, 1:0, 3:0). 

P Jl N 
SZOflR 

ł dem rozmiarów jest .a}wiek- poruszenie .wśród. me?ażer6~ .•••••••••••••••••••••••• 
szytO cm_chem teatralnym w Slldzll ogólnie, te nikt Ole podeJ­
Rosji. _ Sala teatralna mieści mie się zorganizowania meczu 

Wkrótce w kinie 

,,(ASINO·· 
2250 widz6w. Wnętrze t"atru f o ile Braddock obstawać będzie 
fover wyłożone iest Ilranitem i przy wysuniętej sumie. Według 

innych pogłosek mecz ten ma ma.rmurem. 

KopIec 
Józefa PiłsudskIego 

Konto w P.K.O. 1313 
n ZSi_ 

Prem}erg teatralne przydługie I nuiąc~, a od .. lona S-ta 
wydaje się być wogóle zbędną. P. 
Szletyński Dosił ~ię nawet z zamia­K A Z V K •• rem skreślenia caleJ tej odsłony, 

•• ale odstąpił od zamiaru, obawiająe 
Sztuka w 6 odsłonach de 5Łefani i Cerlo się, że katastrofa na'itl!pi zbyt 

Reżyser sztuki włoakiej spółki :; tych ataków jest donośny, niepo- szybko po nocnym ataku w 4 odslo­
dutorskiej, będącej swego rodzaju hamowany, zwierzęcy krzyk~ będą- nie. Te objekcje wydają mi się jed­
uszlachetnionym Grand Guignolem, ty jakby uzewnętrznieniem burzy. nak niesłuszne. Prze~lei po prze-
p. Henryk Szletyńsld, zaznaczył w która miota duszą uezonego. zwyciężeniu S7.Clytowego punl.du 
rozmowie z niżej podpisanym) że ataku wyczerpany prof. Oders 

Je,śli dodać, Ze cala akcja sztuki drża.t'ą ręką notuje: "Nadl~izkim wbrew pozorom scenicznym przez . d bł k h rozgrywa Się w omu o ą at'yc " wwsilkiem "oU udało mu się' w 
sztukę przechodzi nurt komedjowy. f • '1 ś • "01 

W atmos erze grzesznej mi o ci zo- ostatnieJ- chwili opatlować atak i Jest to bowiem jakby udramatyzo- f d I ni 
"y pro esora o wy eczonego z e- odsunąć go Da kUka godzin". Gdyby wany prlykład, że ezłowiek, który I h' 
norma nego stanu psyc lcznego ,vlęc nazaJ'utrz ° godz. t2-ej w po-hvierdzi, że zazdrości właściwie d ...... 
a wokata Auamlego, ze w powie- łudnle atak nastąpił, byłoby to na-

niema, że jest ona chorobą, którą i • k Ik d trzu w SI rze oma ty o la pu- wet logiezn, k(lnsekwencJą mi-
łatwo wyleczyć można, musi być bl' ś' • i tezno el taJemn ea zamordowania nioneJ nocy. Pozatem dla przeclęt-
i jest. .. warjatem, notabene trawio· j tA" • I' war ata nr. '"', ze wreszc e Dl,~ "ego widza, któol'V nie moze się nym zazdrością. i . 01 

obywa s ę bez strzału na scenie, któzbytnio wgłębiać w tajniki wiedzy 
Bohater sztuki, prof. Bruno 

Oders, uczony o światowej sławie, 
jest właśnie takim sceptykiem co 
do uczucia zazdrości. Zbudował 011 

raJą teor ,ję i niezawodną w jego 
mniemaniu metodę leczenia tego 
uczucia. Ale jednocześnie sam jest 
trawiony piekieiną zazdrością, z 
czem się jednak nie może zdradzi!!; 
howiem pogrzetiałby haniebnie swe 
największe dzieło. .Jednocze~ 
nie wewnętrznie zmaga się z tcnl 
uczuciem, Na tle tej walki i 
-tłumienia spontanicznych odruchów 
powstaje u prof. Odersa stan cho­
rubowy, który się rozwija idopro 
wadu do szaleństwa. Ataki, coraz 
częstsze, "rzychodzą w nocy o okre 
śloaeJ ,odzłnie i wyzwoleniem 

rym wytrącona 7. równowagi ducho medycznej, dziwnie wygląda ten 
wej zona Oders~ kładzie trupem atak na wykład de właśnie po zgła 
swego kochanka (bardzo nieprze- dzenlu 1')'W!lla, który był przyczyną 
Ii:onywlljący fragment akcji) - to walki wewnętr.mej i rozwojll cho­
zrozumiemy zamierzoną przez anto· roby. Stosunek żony prof. Odersa 
rów makabryczność i klinicZllOŚĆ do Adamłego Jest "sztnee "rze­
ich widowiska. Podobno jeden ze dei tyl1<o tłem dla przeżyć glówne­
wspólników jest debiutantem autor go boba tera. Niesłusznie wobec te­
skim~ będąc w zawodzie młod~ m, "0 zostaJe on rozwinięty do końca 
ale wybitnym psychjatrą włoskim. i poświęcono mu nawet całą od­
To da.te grawanclę, ze strona me- słonę. 
dyc7.na widowiska jest logiczna i Jeśli akcJa, pomimo mementów 
konsekwentna. Drugi ,,~pófat1tor przydługleh i nużących, toczy się 
nie dorównał swemu towarzyszowi bardzo zy"'o i trzyma widza w na­
pracy. Pod względem dynamiki sce pięciu od począ.tku do ko6ea, Jest 
nicznpj nasuwające się moiliwo~ci to w pierwszym rzędzie zasług, re­
bynajmniej nie zostały wyzyskane. :iysera p. Sztetyt\sklego, który lU­

Dość powiedzieć, że pomimo tak 'ra I miennie obmyślił każdy szcze~M, 
piJ.jącej ra.buły niektóre sceny są l a nad całości, "wony. tę ałlllO!l1e-

zorganizować były mistrz świa-
Da 

rę Dic~pokoju i niesamowitości, o (5 odsłona), podkreślających to, CO 

którą autorom niewątpliwie cho- się o jego przeszłości mówi w sztu. 
dziło. ce. 

Cały ciężar sztuki spoczywa na P. Niedźwiecka doskonale ..". 
barkach głównej po!;taci, p/)patt'llą- brnęła z trudnej roli nieszc7,ęśtiwe) 
cego \IV obłęd prof. Odersa. O,jtwa' r.ubtelne.i kobiety" skazanej na ty.. 
rza go na łódzkiej scenie znany nam cie wśród warJatów leczonych i Ie­
z dawlJ~ C'h lat, a pflyhyl~' obernie rzącego ich war jata. Wszystkie 
na !rośclnne wystęl'Y p. Tadeu&z momenty roli, które mogłyby bu­
Białoszczyński. Artysta ten, Idóry dzić pewne zastrzeżenia, ma.;ą swe 
miał jaknajlepsze zadatki. d<Jjrzał źród!o w samej sztuce, w niedo· 
niesłychanie szy'bko i dzisiaj sla· ciągnięciach autorów. Kunszt od­
DOWCZO należy dó naj~enniejsz:veh twórezy nie pozostawiał nic "o ży. 
aklorów mlr,de.~o pokolenia. Po- ('zenia, a w nIektórych scenach (t 
głębił rolę prof. Odersa znałcomicie] i 3 odsłona) wznosił się na wyżyny 
wygrał wszystkie przcmian~' psy- kreacji. 
chiczne bez zarzutu, ani ?rzez chwi· Słowa najwyższe~m uznania nate­
lę nie wpadając w talt niebezpil'cz- żą się jeszcze p. Lubicz - Lisow· 
ną W' rolach klinicznych szarzę. skiemu. Dr. Relłi!) .iest wogóle bar­
!\foze jed~nie należałoby w picr- 0700 cieJmwą. postacią. Lelcarz • psy­
szych trzech odsłonach .ieszcze bar- chJatra, w kterym przywi~zanie i 
dziej opanowywać nurtujący w or- kult dla profesora walcz~ z poczu· 
ganiźmie obłęd, aby scenicznie ciem obowi<lzku, nakazuj,!c~'m u· 
punkt kulminacyjny w 4 odsłonie mie.iscowienie ob!ąlcatica, z1lne:nie 
był efektownie.jszy. Technika !!ry l1iezale-'-nie od tc?-,o. Idm j~st ten 
- modulacja głosu, maska, mimika nieszczę~liwy - typ, przeprowadzo 
i mchy - na najwyższym pozio· r.y przez autorów bodaj n" ikofise· 
mie odtwórczym. Z niekłamaną ra- II wentnie.ł i znakomicie. z I,"meral­
dością konstatujemy ten nie ro1.· ną dV:3krec,i,. i przcl.onywI''''Slvnr 
wóJ, a wrrost rozkwit talentu mi wyrazem dramat.ycznym, oddany 
lego i kulturalnego artysty i czło· przez p. Lhowskiego. 
wieka. Reszta zes!lołu pod snra~11'1 reklł 

P. Madalińskiemu przy"adła w re~ysera stwarza z'me'''ie od"n l'd{':' 
udziale rola amanta. Aczkolwiek nie tło dla tragedji głównego boba· 
W' charakterze tej!o zdolnego art y- tera. 
lity leżą raczej role dramatyczne o Na zakończ~nie ~odzi sic por.łkrCś 
podkładzie charakterystycznym, to 
.tednak Jego Adami był ezło"\Vie· 
Iriem z krwi i kości, szczególnie w 
momentach chwilowych wybuchów 

li<! "omvg'owe • Tlip', tlp m-" ';-7'l lIia 
dekoracyjne, przedewszystkiem w 
pierwszych dwuch odsłon"~h. 

G. Was. 
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Smitha nie znaleziono I •• 
Fałszywy alarm angielskiego kapitana 

- Opłakujcie Kingsfo.rda Smi 
tha. nieustraszone,go zdobywcę 
I'Ow~etrza, pioniera podnieb­
nych !.zlak6w. Wszelkie nadzie­
je stracone. Nie zdołali.śmy go 
odn.aleźć - depeszował sztab ........................ 

i PUDER' 
DLA DZIECI? 

angielski sił lotniczych w In: 
d.iach do Londynu, skąd z~gi­
n;ooy pilot Ifozpoczął Plrzed 
dwoma tygodniami sw6j relwl'­
dowy lot do Ausl-ralii. 

Kinl'{sford Smith zginąłl 
Tia,giczna ta wieś'~ pormxyła 

cały świat. Bot Smith znany h:vł 
na ohu półkulach. On, pkr,,'szy 
pogromca Pacyfiku i pierws~Y 
pilot, kt6remu udało się po sta.r 
cie z Europy przeleci~ szcl~śli 
wie Atla,ntyk i osiągnąe stały • 
ląd amervkań'ski. Tylu przed 
nim ś:rniałków znalazło śmierć 
w oceanie, a on iedna,k przele-) 
ciat.. . 

Gdy Smith nie oolecial 00 Sin 
TOOCfV\łł~Cre gapO/fe, na poszukiwanie gO wy 

ODBIORNIK WYSOKiEj KLASY 
NA DOGODNE 

t ~ ' . I - , , 

\ I ci q C zt.:r nok dz'e.m 

chwiliobniżyliś~y ~ały 
miesięczne na 3-obwodowy odbiornik 
wysokiej klasy KOSMOS K83 do zł. 17,50 

C, JORDAN 

RATY 

p'()Ul35_NA STRAZY WROWJA OZJECt<A 

........................ 

rmzvły powietrzne patrole. -
Poszukiwania nie dały wyni­
ków - Smitha nie znaleziono. 

I 6R 
Pokazy w Salonie dcmor.stracyjnyro firmy .K O S M O S - R A D J O· w Waf5źawie, ul. Worecka 1 

Optymiści nie tracili .ieszcze 
nadziei. Może wyląd.ował na 
którejś z licznych, drobnych 
w ysepek po drodze ... 

,,., j:. t 

codziennie do 8·ei wieczorem. Sprzedaż w rrostępujqcych firmach: 

Ale mijały dni, a o odważ'­

~Alfa·· ·Hyt, K awrot 1; ,.Aud iofon ·· , Piotrkowska] 66; B-cia Borkowscy, Piotrkowska. 25; Borkow­
ski i Schmidt, I'iotrkowska 125; Elektrownia Łódzka, Targowa 1; H. Gotlibowski, Zgierska 30aj 
Grimm i Kamiellski, Piotrkowska 64; L. Leazcz]ilSki, Piotrko'wska 175; "Nosta ~, Piotrk owska 190j 
Alfred Pippel, Kawrot 2; Sz, Hozenblum·~Aut1ion , Traugutta l; W. Piątkowski, Zgierz, Stary Rynek 3. 

nym lotniku i jego towarzyszu, "~""łi3f5MY!!XRIJ':.lgQ 
pilocie Pethydrid~e. nie nad­
chodziła żadna wieść. 

tJ""t'I"'"B MY""'. W 

I oto wreszcie onegdaj kapi­
tan an~ielskiego parowca .,Pa­
sza" doniósł przez radjo. że za· 

lUarSZ8sBi lew i czarna MSiQZniClMa 
ll\~ażył na ~",spie ~ayer, lei.ą · Płe~Z€rml! od. n~~D§a dla (ara rO§~1iJ-skif"'O 
cel na zachod od S]amu, w za-I '!II &8 

Ofenzywa włosl,a w Abisynii toce Bengahkiej, SygI1a1y, świ etl Kawuler.iu ab:SYllska, licząc a \ Opis życiu atamana Kry ten- czej, .iak to było wówczas W 
1I1knęła na martwym punkcie. ne, lecz nie mógł zbliżyć się do \ 100,000 ludz', E: toi ohecnie pod ki brzmi jak powieść o lIliezwy- zwyczaju - a mianowicie nie 

Okazuje si że choć wsz stkie wySpy, z Dowodu silnego w~n, dow ództ~vem kozaka dollskieg.o kłych .wYdarzenia,ch. Jako mlo- uciekł do Ameryki, tylko do A-
d' :t d R / i d tru, puł\;.ow l1I ka h yana StefanOWI' dv ofIcer kozakow przyhoez- bisvnii , gdzie rządz ił w6wczas 

rOk gl .prowa "tąk' Od z~mu, o , de - To napewno sygnały Smithal c7.u. Jak donosi jedno z p ism t:! nych, lit6rzy przeznacze~i byli neg us Menelik, wi e1ki przy ja-
na me wszvs te rogi prowa zą I . t ...' . k·' '. d d . t· .. h' l . d Addł _ Ab b - WySUlllę o przypuszczeOle, ll1.lgrac Ił rosy]s leJ, ]\UZ prze o trzvrrnaOla s razy w pa~aca.c Cle ros]an i entuzjastyczny 

o s e ,y. Z Singapo.re na tę wieść wy· kilIm laty os:edliło się w Ahi- carskich, prowadził Krytenko wielbiciel cara Ałeksandra III. 
*' . I słano natyc~i3iSt wO,łskowy ~:a s'vnji wielu kozaków dOI'i~kich. wesołe życie "złote.i młodzieży" 

W~osl wprow~lIza!ą w szybklem I moll.ot australijski, aby PTzeslU~ Lecz, jak si~ ohecnie o kazu.ie , w PeŁersburRl!. Cały sw6j afekt ier~r~te~Ii::a:r;!!etU::st~ 
femple elektryfikaCję zdobytych kać WYSpę. ' .iuż w roku 1896 w bitwie pod skierował do jednej z baletnic 
terenów. Krążą pogłoski, że ma to Po kilku godziJnach" samolot lAduą, po stronie abisymsk;ej carskiei opery i ten roman~ ko wO.Fny. Po z wyci ę;.jkiej wojnitl 
na cela przedstawienie konniktu powrócił _ Smitha nie znale- 'wa.Iczyli kozacy d oo]s,cy_ Ich sztował go olbrzymie sumy pie :u ~~o~~~~' Jr::~ił~O: 
wIosko • abisy6skiego we w łaś- ziano. brawurowy ałak na wo.iska niędzy. Lecz ,tych miał coraz 
c i we rn ~ w i e t I e. Drobne iskierki nadziei zRa' włoskie miał się Doważnie przy mniei, a,ź wkońcu musiał sięR- żej wytnzvmać na obczyźnie.! * wziął ze soba czarną księżnica-

!dła wieść, przesłana do Europy czynić do tej strasznej klęski. , nąć do kasy pułkowej. Natura1.- kę i wy je(: h al do R~.ii. 'PO drOo ' 
Pewna pani w Berlinie zamierza przez radio z SiIlgapore: kt6rą wówczas pOl1 :eśli włoSi. nie, ze strachu, aby głową nie dze do Petersburga kupił W\ 

przyjąć słuiącą. Gdy się już prze-"- Alarm falszywyl ' Srqitha W .laki sposób dostali się w zapłacił za swą lekkomyślność, Wa'l'szawie młodego lwa i pl"%J\ 
konała, że kandydatka prz.ekroPY.V, nie znaleziona!", \ I tym czasie kozacy do Abh:ynji? musiał uciekać. Lecz zł'obił i'lla 

-ol bvwszv do 'Itollicv ofia'l'ował ('a 
la prekluzyjną granicę 35 lat, pyta: .owi księżniczkę i lwa, jaJko Pr8 

- A C'zy Jesteś 7.decydowana sIu- zent od negusa. Car rOlZczulon}! 
iyć u żydów? da.row~ł winę byłemu oficero~ 

Kandydatka odpowiada ze śmie- wi, a obecnie dygnitarzowi ablo! 
chem: syńskiemu. Księżnic;.,kę um.ieł. 

- At'b, łaskawa pani, dla mnie cił w "SmoLnym instytucie", fi 

żydzi I cbrześcijanie są jednakowo ~a riUlkl przyszłości J."!l.\ II Z 2 .1IJ' 'B !:l\ 5:.. ft tm1 1DTO'-D 1111 Krvtenkę obdarował i zezwolił 
mili. Illzłe tylko o to, żeby byli . łlll n u "ll.,U~U W1r... g mu na odw iedzenie jego stron' 
aryjczykami... Znany fizyk i teclmolog frap T f I ' t I d N· ro(hLnnych. KryŁenko z Donu * cus:ki, George Claude, ogłosiJ ryum El ny powro mar mo a y w lemczech zabrał ze sobą. cały oddział ko-

Pewnego dnia ~icdział Alje~bin wylIJ.iki swych doświadczell nad Cały sz.ereg· zarządzeri hitle-/ Nic więc dziwnego. że nastr6j zaków. osiedlając ich na~,tep" 
Ił' Jednej z kawiaró paryskich, żarówkami elektrveznemi. Są rowskich, by wspomnieć choć- nie je~t wesoły, a niema wieI- nie w Abisynji, - PotomkowiA 
\V kt6re.i zhiernJą 'iię .. 'wcbiścł. Ba. to bardzo ciekawe p,race, pc>- by np, te, które ma.ią nli celu kich szans, ażeby był lepszy, tych osiedleli.ców Żyją do dzi~ 
wiący przejazdem w Paryżu nie- świ~one zagadnieniom, w jaki rzekomo utrzymanie czy ;, tości I gdyż powodem tych bJ'aków dnia i walczą obeooie na froI1~ 
miet', który był gorącym miłośni- spos6b mOŻllla zmniejszyć zuży · rasy, zmierza do tego, aby od- jest hrak dewiz. ('ie 17 włochami . 
kłem tej kr6lewski~j gry, poznaJ cie energji elektrvczne.i w Ź9' wrócić uwagę na.iliczniejszych .CiUIf4m~-m:;;Q&U:Kiwmi_ .. s:alii!iEW!IL!!iIt&5u.liliaW.M!"IIi~ 
Aljeehina I za wszelką cenę chciał rowkach, przY .iednoczeEnem rzesz obywateli od bardzo przy PIlt:K"'E RE E GLVIł~ft'JE'., 
z nim rixlcgr:1Ć partję. zwiększeniu ich efektu świeU· krych i c i ~żkich kłopotów na- ' Iv'''' ·11 ~I,;K{!, tir 

- Bardzo pana o to pros'l;ę, mi- .nego. Pierwszym krokiem -w tury Rlo~podarczej . .Jakie są za· BIAłE ANT/SA 
strzu - powiedział. - Juz odda", tvrn kierunku było wypełlnienip pewne przyczyną piekła w do­
na marzę o tem, aby zagra~ z mł- żarówek azotem. - Podczas mu obywateli Trzecie.i J{zcszy, 
6tr7.em świata , swych doświadczeń Claude prze Tryumfalny odbywa wjazd 

AJjechin uśmIechnął Sfę, spoJrzal konał się, że efekt można jest· do Niemiec owa przeklęta mnt 
na zegarek, a ponieważ mial Jeszcze cze zwiększyć, sŁosując gazy molada , która każdy pamit:ta 1. 

troehę wolnego czasu, więc zgodził wieloatomowe, jak argon, PO!'u okresu wielkiej wo.i,nv. Powie­
się. . wajac :"we .doś~iadczenia .dal~j: dzieć n iemcowi marmolada, to 

._ Dam panu J{onia for _ po. zauwazył, ze Jednak naJlepIej znaozvło sprowokować go ; na 
wiedział. - nadają się do wY'Pełnienia Ź9' razić się nawet na czynną znie 

Nif'ltltee zlJHerwtenłł !<Ię. I r6w~k gazy rzadkie, .. jak kryp- wagę. Marmolada była przt!-
_ Ale!.,. Jakto? _ ZlJwołał. _ ton l. xenon: W tych ~ar6wkach cief symbolem n-ędzy niemiec-

Przecież pan mnłe wcale nie zna' wy.nuana CIepła D OOllledzv. 107- kiej w czasie wielkie.i wojny. 
_ Właśnie dlatego _ OdpO~IE'.! ż~rzom.em włÓlkne~.i otocz~- Gdv oto tymczasem dziś k ielly 

dział AIJechłtt. _ Gdyby danie pa nIem bvła mała, dZIękI otaczal~ jes't bardzo pOważny hrak ma· 
nu Itonia ror było dla mnie połą- c.vm ~ł6'klno gazom, eo pozw~ 
C7.one Z pewnem ryz k• t _ 11ło OSIągnąć 10 - 35 proc. OSZ 

, y lem, o mu d' . .' d 
siałbym pana niewątpliwie znać! C2'ę nosel w .ZUZ;YCIU prą u ~ 

stosunku do zarowek WV1Peło'lO . * n:\'Ch argonem. OI"alIl zD)aliej-
Dzlenłk Usplw nr. 82 pos. 5tO SZyć wymiary żarówek o jedną 

zawiera rozporządzenia min. skar- trzecią. ' 
ba z 13 b. m., dotyczące "sankcji" 
przeełw Włochom. 

Paragraf Z tego zarzędzenia za­
czyna słę od słÓW! 

"ZabroniollY Jest wywóz z pol­
skiego obszaru celnego z przezaa­
~ do WIoch: a) kon~ mułów, 
osłów, wieJbłądów_ 

Drlbtft, że polskie włeftiłądy ~ 
uratowane, szkoda natomiaat, że sit 
hlUHje eksP.ort Q8ł6w :I p:olskL.. 

w SĄDZIE. 
- JAkto, oskaI'tony wyrzucił to· sła, we w!Z~tkich skłepach 

nę pI'Lez okno? Alet to 6kaodaI! stoją, ogromne beczki z malmo 
I cli ma na swoje usprawiedli',Vie- ladą, zachwa,I~lIlą .iako oajlep­
nie? . sze "smarQwa:nie chleba". Brak 

- ~anie sędżio, zapomniałem , rie:st ~ęs~ą ta~~e i eałeg~ , !w.e­
zupełrne, :le poprzedn,lego"!, \brla,:' regu i~vch środków ~Y"\'Wlo­
pn:eprowa.ddliśmy się ' z 81ltę~Y 'lści; a wśród mięsa ułuhio.neJ 
lIa piet'WSZ8 p'1~tTe. ' }II'Zez nfuncÓfW włepnowiay-

Jasna 
dopomagała szpiegowi niemiec!<iemu w Anglji 
LONDYN, 23 listopada. - I powietrznej i morsl{iej obronie W. 
W związI{'l z. aresztowaniem Ęrylanji. Panienka ta jest 

przez lwntrwywiad angielski nle- pOSZUKiwana przez policję ano 
bezpiec.znego !>zpiega, niejakiego gielską. 

dr. Harmanna Gortza, który pod Dr. Goiłz z08tal przewieziol1f 
maską pisarza, dziennikarza i dok- do Londynu i oS:1dzQny w więzie1liu 
tora praw podejmował cz~ste wy- w Brixton. Policja Z Kent wspóJ­
prawy do AngJji, o czem dorlOsi!i:i- pracowała już okolo 10 dni w tej 
my przed paru dniami, dowiaduje- sprawie ze Scotland Yardem. Uda­
Oly się następujących sz~zegółów lo się stwierdzić, iż GOI tz na po­
afery. czątku bieżącego roku PI7.ybył do 

Gortze wiele podróżował szcze- Anglji po raz ostatni na diuższy po 
gółnie po zacbodniej i południowej byt, który trwał dwa miesiące. 
Anglji pod pozorem, że zbiera doku Przedstawiciel poselstwa Iliemiee 
menty dla sWych prac literackich. kiego w Londynie odpowiedział na 
Gortz, były oficer lotnictwa Ilh:~- p~' tanie w sprawie aresztowanego 
!Oieckiego, a dziś oficer rezerwy, dr. Gortza, że nie posiada żadnych 
"jddzłł 'stale w towarzystwie bar- wiadomości ani o osobie aresztowa 
dzo młodej panienki, jasnej blon- nego, ani o jego wizytach w Angl,ji. 
dynki. Panienka ta chętnie nawią- Dr. Gortz zwrócił się coprawda 
2ywała znajomości we wszystkich listem z więzienia do posels twa 
portach wojennych z oficerami ma- Z prośbą o pośredniczenie celem wy 
ryaarki 1 lotnictwa. Dr. Gortz zda· szukania mu obrońcy. Poselstwo 
je $tę zdob"ywał przy pomocy te) t:pełniło tę prośbę, jak zresztą 
panienki, kt~ ~dawal Jako swoją wszystkie tego rOdzaju •. 
slO8łrRołeę, poufm Informacje o 
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osiedzenia rad, prz,b , ejl 
NOCNE DY2URY APTEK._ 

Dziś w noey dyżt1rują następujące 

apt.eki: A. Pota8za (Plac Kościelny 
10); A. Charcm~y (Pomorska 12); 

~8 b. m. dla rozpa.rzenia spraw fłnaosowg(b 
I 5 erodnia dla wrCł:zenia naerodg naukowei 

E. MilI<:>ra (piotrkowska 46); M. Jak się dowiadu.iemy. na 
Epfil,tajna (Piotrkowska 2-25); Z. d7ień 27 .b. ID. .wyz~a~1.~~ 'ł)­
GOTc1y('kip.g'o (przejazd 59); G. An- st~ł? p?s edzeme mlele~leJ k~­
tOl)i<:>wieza (1!:tbjanicka 50). mIS] • f ;nansowo. • budzetowej. 
~... ~~.~~............. ~a por~ądku .dz'~nnym tef.t<' po 

sledlema znajdują Sl~ na .. tępu-

CZTERY SłOWA \ jąr.e spra,,:v: zatwierdzen' c ak-
. łów nabYCIa gruntów pod budo 

są \'laszą dewIzIł: wę urządzeń kanali.zacyjnych j 

NAJWIĘKS~Y WYB"R I wodoc:ągowvch, oraz na (('go. 

NAJDOGODNIEJSZE WARUNKU laf'ję rzek; wprowadz('nie 
Radjoaparllty IIraiowe i sagrllniune. t Ó ..J' l 
n"i1epsJych mIlrekI Wy~ ,dne warunki zmIan do s a·tnt w stvpen'J'la 
spłaty. ZaprlHlzamy do naszego ra- nych miasta dla n.'e7.arnożnych 
djosalonu. celem wysłuchllnill nowyoh shldt>:ntów szkół akademicl{ich 

!'ol - sowo • budżetowa ustali do· 

1936, oraz obniży ~tawki dodał nemu lauteatowi, prof. Witn-
ku miejskiego do proc"nto- s'zV11sk' emu, dowiadujemy się, 
wvch opłat stemplowych źe magistrat po~t.anowił sprllwę 
Wreszcie jako ostatni pltnkt tę zdjąć z porządku dz' ennego. 
pon.ądku dz'ennego figuruje Chodzi o to. iż dyplom, przy­
sprawa rozrachunku miasta z. gotowany dla laureata w~r1rui~ 
rzeźnią bałucką. obecnie po większych m.::lstanh 

NaJStępnego dnia, t. i we 
wtorek, dn. 28 b. m. odbędzie 
się trzecIe, kolejne posied1.en:e 
r::tf)V przybocznei m. Lodzi, na 
którem w~zystkie sprawy, I)bje 
{p .obradami komis.i: zostaną de 
finitYWll1i~ zadecydowane. 

Wbrew zapowiedzi, że na 

kra iu. gdzie podpisvwamy iest 
przez poszczególnych f~złonkńw 
komitetu nagTody. 

R dłlll1P8rRlltu6wd~aOrnok T~~3~g' utta 1 Oprócz tego komisja finan-
~ telefon 153-71 

(gmach Grand-Hotelu). kładne stawki dodatku kt.ltllu· wlorkowem pos'edzeniu nlłstn-
......................... nalnego do państwowego podal pi wręczenie nagrody m. Lo-

Dla wręezenia prof. Wit~­
sZY1ń!Sk'emu dyplomu i na/,:1rody 
wvznaczono specjalne po~il'(I7''''' 
nie radY J)1'zvboezne.i na dzipń 
fi grudn:a r. b. ° godz. 18-ej, (I 

czem laureat został .iuź pise­
mnie zawiadom:oIlY urzez za 
r7.ąd mieiski. ku od nieruchomości na rok I d71 dla polskjej nauki tegQT()f'7 

REJESTRACJA ROCZNIKA 1915. 

.. o R I G I NAl·PIGUlKI 
%. CHININA w PJlOSZKU 
DJ:łlECIW GRYPI E ...... ~ .. ".."".~ .. ~~ ... 

Tr?DZlokacja 
biur wydz. podatkowego 

We wtorek, dn. 26 bm. biura 
wydziału podatkowego, mieszcz~ 
ce się dotychczas w trzech loka­
lach przy ul. PomorskieJ 16 (od­
dział egzekucyjny), na Pl. Wol ... 
ności 2 i 14 - zostaną przenie .. 
si,me do nowej siedziby przy ul. 

- Jut'.) dQ rejp.str~cji w biurzA .JIIle zcu.vler-a tneta11c-yn lich ilotnles,.,,,,r... - 'PU D ERABAR I D Zawadzkiej' Nr. 1 na drugiem 
'\Vf)j-,;kowem zarządu miejskiego -- "';1' M::J'" piętrze. 
przy ul Piotrkowskiej 165, winui Ulokowanie wszystkich dotąd 
!'ię stawić męzczyźni rocznika 1915 1 rozrzuconych biur wydziału po 

i starsi, którzy z jakicbkoJwick po- i lo' z' olrzJlma slud,·o rad,·owe datkowego wjednem pomieszcze . woct{w nie stawili się dotychcza.s niu na Zawadzkiej nastąpiło na-
dl) rejestracji na wszyf!'tkie Iit.my skutek usamodzielnienia tego 
alfabetu i z t<:>renu wszystkich ko- ••••• •• wydziału i wyłączenia go z re-
misar.iaUw policji. Dyrektorzy PolskIego Rad]a w rozgłosnl łodzl..:le] sor~u f~nansowego . ., . 

PIERWSZY śNIEG _ Wezoraj Nalezy podkreślIc, ze z powo-
. l'śm w Łodzi pi e; .... 'zv śnj(;..... W dnjlu wczora.iszym odwie I ne pOdwyższenie mocy nadaw- tylolełni~ prac~ ł6dzl~e~o stu- I du przeprowadzki działalność 

;p. I ./ m rank'em t:;D!('met;; dzil rozgłośni~ łódzką pOlskie-I' cze.i. oraz zbudowanie szu-egu dia. ł,ódź pllwillna mieć l'ozbu , wydziału podatkowego nie zosta 
, Cl, 7.f''' ,Y ł 1 sto'p'eń pon-lz'eJ' zera. ; JW Rad.fa naczelny dyrektor nowych P!"mi~szczeń i odpow~e- dowaną stadę rad.iową, zasługu l' nie przerwana i wszystkie bie-

"S mz} wa y l , ' P I k' R d' R SI d' b tudi .. ., . r' ł i . . t 'al 
potem iednak rtęć podniosła się i I o ~ l~O a .ta. p. dom3knt a-' Wf S O. * l ]e knłaa lDlą l Dle~, ł> dw:e • sne n Zt·, ą~e sprbaw

d
y In erels~ntow z a-

l J . ł d' . 1" 'u' 5 stop rzynskl wraz z yre orem • po (ane w me] na ZleJ". Wlane ę a norma me. 
o ,o o po u Ola role Ismy J z -'. • • Wł ' . ' . 
ni powyzej zera. I ~ec~mc:~Y~e~~!;':' mz. a- i .Jak wiec wi~jmy, wizyta i &ASJi'i!ZM\fIiAACfmdiiJl!!!b!t" >AMiłZiiJ!S·;t<tm~,ar"TI:'-::-a;y. 

Naskutek podniesif'nia się tem- y p a~ St - k' zb dal dyr. Starzyńskie~o przyniesie II I - .... ww 
peratury, śnieg począł nagle ta.j~ć ł • ~~ł ....... iarłód~·~._l!l... a .e- I Lodzi duże korzyści. Nie ule~a 
. r h t ł hl t s an r~ .... o~u :l.&h1. 7.Wl t ł' oś' - ) t' . 
l np~ II Icae dP?mń ... a.o O?_ dzaiąc ;ą w asyście dyr~ Bogda Iwą p IW _ ~I. 'fe us fś}ac;la mmna 

lerWS1.y zle Ilnt"lgu Dle uda.ł . P ł . . I a wypasc Dlepomy me. skoro 
się, zwiastował tylko zimęM' na aw OWICZ8. # • _ .. _ , naczelny dyrektor Polskiego 

Nastepnle dyr. ~łarF.Vl1Rkl -..au I Radja ob:ecał zaintcresować się 

Komunikat 
5tn"anys7enie lDłynfer6w I ar 

rhitekŁó" w Lodzi urądza. " ezw&r 
t('k, duła 28 listopada r. b. o godz 
2ł1.!lO w sali odczytowej Mowarzy· 
'ill'n;. przy ul PlołTko"sklej 58, 
(, Ił('1yt int. Juljana WeinbeTl!a p. L. 
.. Rozwój elektrowni ł(,dzkief'. 
Z~1Tz~d stowarzyszenia prosi człon­
klw Ił liczne i punktualne pnyby­
d.>. rr"śeie DU1e widziani. Wstęp 
wolny. 

bł wizytę p. ~oJewodzie aaą-, lódzką rozgłośnią i jej rozbu­
te NowakowI oraz prezyden- dową. 
łowi miasta. inf. WadaWOWł~ 
GlazkowL . - . --ol. 2' racJokią powitać należY za 

.. _. powiedź dyr. Sł8J'zyńskie"o. 
W "'!Illku lustrad' urządl!eń : ktwa zwłastuje nową e1'e dla 

ł6dzldel r074łośnl. dyr. Stal'zyń ! łódzkiej radlofonji i uwieńczy 
ski F.81)Owiedział rozbudowe i . . 
IMzkiei atacjl przez kllkakrnł-
........ o ••••••••••• ~~ 

CHORA WĄTROBA "Złole iezforo" 
oraz mecz bokserski 

Baer-Louis 
rujnuje ol'l!'lInizm. Skutec>nil' Dom""a 
w łvch niec!oma!!II\'l;lIch SÓL MOR­
SZVŃSKA luh WODA GORZKA MOR· 
SZVŃSKA. Żqdlljcie .. lIptekach I 

skladllch epteCllnych. "Europa" wystąpiła wczoraj z pre-
__ mjerą najnowszego filmu sowieckiego 

iiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiii __ p. t. "Złote jezioro". Jest to pierwszy 
sensacyjny film sowiecki, zrealizowa-

R b k F 
ny z amerykańskim rozmachem, pełen 

O.mowa Z W, ran a orlunu napięcia i dynamiki. Od dawna nie wi-

MYDlO 

DERMOPALt1E 
d!a znawców 

wyr, blane jest M ole'kach owo­
c6,v ol wnyth. c '[ ę: czemu sta­
je s :ę idcal 'l Y,11 środki~m do 
p i elęgnowanid cel y. 

Pamiętaj maIk, 

r~jJ~ 
3!~~~ 'Ąfl.IS-VA~O 

• , . _ . . .' • ~~;:~:~~y i ns~gee~~~~:~e~i~~~o~~~e~s~~~ 1-.......... -
!!I.""'-=-==t , I pozyczył 10 zł. z plemędzy, alizacji, świełnemi zdjęciami (rewela- Sk b.. 

I któ·re !'obie. na p.rzvzw:o·tv P?-! cYJne ~0.menty ~o~aru lasów syberyj arga na g. eZRrałJIz~ln' Ile 
grzeb odlozvł, choć n'gdv me skJCh) } zywotnosclą poruszanych za- . ",fil". II I 
,,:ierzvł w wygraną: "Biedny gadmen. Okólnik, który zabrania leczyć chorych ... 
me wygra - mawLał - a ot \V nadprogramie: mecz bokserski o 
przekona się teraz, źe i nad u- mistrzos:wo świata Max Bae~ ~ontra Doskonałym dowodem praw-l go lekarstwa, ponieważ okólnilt 
bo":m Opatrzność czuwa. Joe LoUIS. (murzyn). Jest to I!aJwlększe dziwości zarzutów kierowanych I ubezpieczalni zabrania mu wyda 

" wydarzeme sportowe ostatmch lał. - . . ',. '. '. 
- Co oani zamierza z,rob'ć z Po ciężkiej walce murzyn Louis zwy-, prze~ nas p.rzeclwko ł~dzkleJ u: ma leku, uprzedmo w recepcIe. 

wvgranemi pieni.ędzmi? - py- ciężył białego mistrza świata przez bezpleczalm społecznej, za pol! wymienionego. 
tamy. LknO?k out. Mde~łz boksNerski BaJer k- tykę kontyngentów lekarstw. Nie pomogły żadne wy jaśnie 

OUIS zgroma Zl w owym or u może posłużyć skarga naszego nia choreg Ok 'l 'k d 
Radosna twarz p. Tomaszew przeszło 100.000 osób. I' .. . o. O Ol prze e-

Do generalnej dyrekcji Lo- skiej wyraża w te.i chwili wido czytelOlka, Jana ,?ryglel~klcgo ws~ystklem, choćby. to miało. 
terii P3Jllstwowe,i zgłasza się je- czne zafrasowanie. I' (Radogoszcz, kolonJa PabJanka, byc koszŁem zdrowIa ubezpie-
dna z w:elu szczęśliwych gra- JUŻ WKRÓTCE i ul.. Wawelska 15) złożona wczo- czonego .... 

~::;~~:~y~~z':~,~c M:r'~~cTtn~ę~ w c:()::!~e t;;~ć T~~~~p~i:;~.:(:-~ p A E M JER A J rah~;g?e~~~~. ri~~~y: si~ od. kilku gie~~l:g~n~~~y w;'m~=~e~o~~: 
tej ręce malet'iką ćwiartkę za- gą ottuŚć. om'ab:ć ... Na{ural,~'" , lat w ubezpIeczaIm, CIerpIąc na tarzy. 
druk,)wanego oapieru. Maleńka narnzie pozo!'tawię ,je w B:mku I przewlekłą chorobę skórną. Do r-------------.... 

Gospodarstwa Kra.iowego. Tam . d I ł dr L . l 
a jednocześnie tak bardzo waz- są. zupełnie bezp' eczne. a nr7y- wTERTRZI! MII!JSKIM I me awna eczy go . . I c 10-1 6 R A n D· K I n o 
na, bo stanowiąca o całej Jlrzy- '" li .1. Ii ;1. ry odczuwał widoczną poprawę· H 
szłości p , Tomaszew~kiej i jej n:.t :mn!e.i nie b~dę minIa poku· Przesl dwoma dniami Grygiel-

rodz·nv. Jest to bO!wiem ćwiarł sv, żeby wydać. Później. pcw- p R l E C U D n I ski zwrócił się znów o pomoc le Ostatnie dni! 
ka losu LoteTji Państwowej.- nie mój mąż otworzy za te pie· y 'I karską, ponieważ odnowiły się 
Nr. 122.914, na który w ostat- niądze wal'sztat ślusarski, żeby jego cierpienia. W międzyczasie a H · 
n~m dniu c'ą~nienia II klasy pa było coś swe(fO i żebv' pietniądze " prawdopodobnie zaszły jakieś una arenlna 
dlo 100,000 iil!otvcb. się n:e roze.zły i ' zmiany w ubezpieczalni, bowiem 

- Całą noc oka nie zmruźv- Odeszła. Nrupłvwa .ią wci!li' no S 1 O P" zamiast dr. L. przyjął pacjenta 
łam, ale to' z radóśei - chętn: e wi gracze, .grupkami, po,iedyń- I w III dzielnicy inny lekarz. Cho 
opowiada p. Tomaszewska. - czo. WszV'SCY .ma ją radość w c- i ry podał p-rzebieg -choroby,-poka 
PrzeCież to .ie~t wymodlone czach, a w r~kach tęczowe • I zał lekarstwa· i poprosił - o powtó 
szczęś-c!e. łuż mi ręee opadały. ew!artki szcz~§liwych 1056,... I nenie recepty. Jakież jednak by 

Ml1ź, ślusarz bez zajęcia od A Jtdv ostatnia fala odp1vn:e dn. ~9 listopada ,lo jego zdziwienie i oburzenie, 
dwuch lat ... Matk~ tylko Co po- _ zapanuje w dyrekc.ii Loterji gdy lekarz, nie badając go, zapi 
chowałam... O.ic'ec, staruszek chilowa cisza, którJt rychło. bo sal nową receptę, w której porni 
BO.letni na utrzyman·u. Siostra-I .już 12 !O'Udnia. nrzerwie du- I Pnedspnedat bflet6. nął niektóre składniki poprzed-
wdowa . sparaliżowana. A tu .zni n.ien:e III klasy. budzlłC.W ty-] WAGaNS • LITS I COOI I ni~go lekarstwa. , 
kąd a'l1l grosza... I na t~ ćWlart nączmvch rzeszach grających l' , Na pytanie Grygielskiego, dla 
k~ losu pieniędzy ni~ było, ale " nowe na!1zieje i :oo~~ ujmi~- Piotrkowska 88, tel.170-70 czego to robi, lekarz , oświa4czył, 
wyprOlSiłam, ubłagałaDll OIica cby.. - .. _- ._--~~ ... '____________ ił nie moto zapisać poprzednie-

OREJA BARRO 
e M' 

FREORle mAR~H 
Pocz. O 12·ej 
PORANKI od 80 gr. 



' Nr. 823 , 

Co Usłyszymy dziś 
przez radio' 

9,15 Muzyka (płyty). 
10,00 Transmisja nabożeństwa z koc 

ścioła katedralnego w Lodzi. 
11,00 Muzyka (płyty). 
11,15 Otwarcie walnego zjaz"u Cle· 

legatów zw. oficerów rezerwy. 
12,03 Rozmowę z pracownicą domo 

wą - przep'rowadzi Irena Kietłińska. 
12,15 Poranek muzyczny (transmi­

sja z Wilna). 
W przerwie o godz. 13,00 Fragment 

słuchowiskowy "Rozmowy na tam­
tym świecie" - Lukjana. 

14,{)0 "Legendy opowiadane córce" 
- Adama Mickiewicza (recytacja). 

14,20 Koncert życzeń. 
15,20 Muzyka pogodna (płyty); 
15,405 Feljeton podróżniczy: "Pan-

cho - król indjan peruańskich. 
16,00 "Lamiglówki" ponykluje Hen 

ryk Ladosz. 
16,15 Recital fortepianoWJ Elkin6w 

ny. 
16,45 Koncert chóru. 
17,00 Muzyka taneczna (płyty). 
1-7,40 "Migawki regjonalne" - au-

dycja muzyczno - słowna z Poznania. 
18,00 "Pół lodziny I Wiednia" .... 

piosenki. 
18,30 Słuchowisko "Dwa okna na 

.v piętrze" - Ireny Dehnelówny. 
19,46 "Co Qyta~?" .... Jlowo$cl lite· 

rackie, 
20,00 J[oneerł w wy':' ortJestry. 

udziałem CzapUckiego (jpiew). 
21,00 "Na wesołej lwowskiej lali". 
21,30 "Wyspa na morzu inlereaó~" 

- Malta - feljeton. 
22,00 Muzyka taneema. 

AUDYCJE ZAGRAmCZNB 
Lond"a (201) I DroUwlch (11)00) 
18.30 Suita d·lndyego, Koncert skrzyp 

cowy G-dur Mozarta. Rapsodja letnia 
Holsta l Symfonja D-dur Haydna. 

WIł"de1\ (1;07' 
15.30 Kwartety smyez"owe: Mozarta 

F-dur i Dworzaka Es-dur. 
19.55 Recital fortepianowy (Sonata 

Fis-moll Schumanna i Walce op. 39 
Brahmsa). 

Bruksela (321) 
21.00 Opera Pucciniego "Cyganerja" 
Praga (470) 
11.05 Kwartety smyczkowe: Cheru· 

biniego Es·dur i M07.arta D·dur. 
15,00 Opera Thomasa "Mignon". 

20.20 Koncert skrzypcowy A-moll -
Goldmarka. 
Hambuł'g (332) 
21.00 Utwory Pfitznera (Uwertura 

"Das ChristelIein", "Serce", Koncer! 
, wiolonczelowy D-dur i Uwertura "Ka, 

tarzynka z Heilbronn··) 
Berlln (356) 
lUJO Requiem Brahmsa 
20.00 Kwintet z klarnetem Brahmsa 

I Kwartet smyczkowy F-dur BeUho 
vena. 

Lipsk (382) 
18,35 Sonata na flet J. S. Bacha 

Kwintet dęty Beethovena. 
Bukareszt (365) 
20.00 Requiem MozartL 

_ • J ,_o .... 
24,xr ....- ,;Gl.OS PORANNY"' - 1935 9 

h, I I - d I b k- S ORTOWE UC \VI e \V a lnie o a r, Inieprzemakaln. 
llot:zgń(g przebili -o'aer w -podłodze pod- gOla mlod.idy 

dasza i skradli wćłl'fok-iowe (zc;iti maszgD ' 9._ r;::::r::,~1iiiii\ 
Terenem śmiałego włamania była l braci Liberman i mie~:r.c·f.ącego si,- Urządzenie fabryki było zaasekuro· 27 - 30 

l w dniu wczorCllszym posesja przy I_ w ~ąsiednim pokoju okl.ldu części wane przed" włamaniel'D;~ n~t~ndas't 
uL Kiliu·;kiegc. 9/1, ~dl.ie ' .ilit"foZCZą maszyn. pewną ~tratę stanowią " sktadt.iolł(; 
l>ię :zal"a~Jy ~leMtoteelinlc~no - ' .lIC ' Ze składu zabrali " ,'- e'zęścf'z magazynu. ~ i;" ," _' '; 
cbani('zne ~, . ' I PRZYRZĄDY' POMIAROWE, 'PRE. Fabrykainz.' inż. Liberman I za. 
INŻYNIERóW BRACI PAWLA CYZYJNE NAKZł;;łJ:ll~ l:iKOM- trudrtiała 28 robotników. "JaJ(-O 

I LEONA LlBERMAN. PLIKOWANE CZĘSCI MASZYN szczegół charakterystyczny'/ ń~leiy !~ ~iii=i1iiiiitJ 
Wczoraj rano, gdy jeden ze ELEKTRYCZNYCH, S:lAHLUNY zanotować łakt, iż włamywacze' od" 111 

współwłaścicieli :> godz. 6.15 przy- i ł. p. Następnie z faJ'Q ki likradli cbodząc, ! 

był do fabryki, już na podwórzu (lasy transmisyjne, powykręcali z ZABRALI ' ZE SOBĄ 20 R~CZNI-
6pl)~trlf.egł I maszyn ważnieJsz~ i kosztownieJ' ",) '." _ 'r.- " J{~W, " ' 
śLADY POBYTU WLAMYW ACZY sze c~ęśct · przemaczonycb dla robotników. 
Do okienka na p(,dda~zll przysta- i Prawdopodobnie wśród ",lamy' Wlamanie dokonane-' zostało praw 
wiona była jrabina, chociaż wiado- , waczy był I{toś, znający się na Dl~, 4opo,-dobnie w godzinacbtnię(lzy t 
mem było, że na Oitrychu mieści się I cbanice, bowiem skradziono 0,1)' a 5."'po dokonania Iiradzieiy, prze­
tylko rupieciarnia. Zaniepokojony I cenniejsze części maszyn. Przy jf'd . litępcy otworzyli wytrychamI zam-
tern p. Leon Liberman natychmiast I ............. e... •••. .... ki i przez nikogo niespostueżenJ 

bron.owe oraz clune 31-35 11. 11.110 

31-39 zł. 13 9Q 

17.110 ditło męskie 
(gwaranoJa za kddll parę) 

Specjalne skarpetki sportowe z cly­
litej welny, ręcznej roboty 1.90, 2.20, 

2.50 zł. 

9)e-X4 
pobiegł do drzwi zakładu, mie-' ~ t I ' p ,zbiegli, unosząc łup. 
8zc:r,ą('ego się n~ partenl' pod pod,·. y O ~ [ h, PoliJj~' prowadzi' dochodzenie. 

da~zem jednopiętrowego donu!. : ~ __ iiiiiii=ii=iiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiii.iiiiiiiiiiiiijjiiiiii 
Drzwi były otwarte, a' "n~e"sat.ł- -- - SS S WR'm=p_ m:_ 

ŁODt. PIOT~l(OWSI(A 59 

WEWNĄ TRZ PAN OWAL NIE- ' ca I szpeci 

świaJczący o ~!!;odarce wJamy-1 KOLLOIOlnf 90 labrgk zamknicfo 
waczy. I d-rai Dubols za przekroczenie przepisów o bezoieczeństwie 

- • wp ywa na • 
Właściciel fabryki zaalarmował odtłuucze- pracy 

dozorcę, a tell zkole_ wydział ślęd- nie 
czy. Inform, Oddz, Dubois, Warszawa, 

Marszałkowska 62. ........................ Jak zdołaliśmy ustalić, włamy .. 
wacze, któl'ych, jak wskazują śl.J-
dy, mu~iało być kilku, n~j z maszyn włamywac'i:e, nie mil 

OTWORZYl.T WYTRYCHEM ~ąc sobie dać rady, 
FURTKĘ, • DOKONALI T MUCH SPUSTO· 

prnwadzą('ą na pose'ol~, p('Iczem SZEIQ', 
prz~'!\lawUi clrab'llę do e.ldenka w że uruchomienie lej b~dzie związa­
sz~zyt9wej ścianie. Tą drogą prze- oe z duzemi tmdnościami. Inne ma· 
dostali się na strych. €zy~y, dopiero po uzupełnieniu częS 

Na pl)ddaszu włamywacze ci będą zdolne do pracy. 
WYBILI DOśĆ DUżY OTWÓR I Straty, jak obliczalą właścicie~e, 

W PODŁODZE, wahają się 
przez' który dostali się do fabryki W GRANICACH OK. 5 TYS. Zł." 

Jak wiadomo, nasKutek za­
rządzenia wojewody Hauke - No 
waka powołane zostały w swo­
im czasie trzy lotne komisje kon 
trolne dla zbadania przedsię· 
biorstw przemysłowych pod 
względem bezpieczeństwa poża­
rowego, budowlanego i bezpie­
czeństwa pracy. 

J ak się obecnie dowiaduje­
my, komisje lotne zbadały do­
tychczas 1011 fabryk i wydały 
938 zarządzeń w celu uporząd­
kowania tych fabryk, usunię-

cia orak6w, instalacji urządzen 
bezpieczeństwa itp. 

Za -niewykonanie nakazanych 
robót w wyznaczonym przez ko 
misję terminie zastosowano san 
kcje karne. y.,r 142 wypadkach 
nałożono wysokie grzywny pie­
niężne, zaś w 87 wypadkach na' 
kazano zamknięcie zakładów 
przelOysłowych. 

'j 

IfillR i l'IlJll'Hlł 
------ TEATR MIEJSKI. ... 

~_~ ·TzIHO~C·FHRAAMNćBuA5KR ... tD~ ~~~~~~~~~.:!~~~:~ 
~ I:i I I2,b;GULUJA P'QZb;MIANE MAT!;R,JI 

.... ;;; ... ~;;..-.----.;......-...;.-.. _ ......... _.-.._--_ ..... _ ..... _-_ ............ --_.. ... ... ... - --
s 

Dziś 'l godz. 4-ej uroeza, psyt"tiO. 
logiczna sztuka Stu~~w. ~ 
snastolatka". I 

Jutro rozp'Oł:zgn8 si~ łt~~I~g~~~~y!~I~~d!r. 

Dziś o 8.30 wiecr.. ora. we. .. 
rek stanowiąca nieslabąey ~ 
nement DASZ ago miasta. dramaty~~ 
na sensacja. Stefaniego j CelU 
"Krzyk", 'W której zll,słuźony suk. 
ces święci Tadeusz BiałoszczyńókL 

zbiórka pieniądzy i dar6yt w naturze 
biedniejszych 

dla naj- bogcltszego aktora Hollywoodu. Ma 
Jątek Jego szacul:Lna 50 millonów 
dqlaców. 

W poniedziałek o 8.80 po raz ~ 
(i 05tat1\i) rekordl}ws sztuka BUl 
Feketego ,;To wiQc-ej niż mlłoś~':(, Wczoraj wieczorem - odbyło Naiefy wyrazi~ naoziefę, , -że 

się w magistracie posiedzenie mieszkańcy Łodzi pospieszą z 
sekcji zbiórki i propagandy oby pomocą komitetowi, pomni, że 
wateiskiego komitetu niesienia b 'ei poparcia ' wszystkich akcja 
pomocy najbiedniejszym. Posie- się nie powiedzie. A g~ód zagl~­
dzeniu przewodniczył płk. Vo-' da w oczy 7,000 rodzmom, t. J. 
gel, który zreferował dotycbcza mniej więcej 30,000 osobom. 
sowy stan prac przygotowaw- N I k .. k 
czych komitetu i wyraził zado- alura nr 10 " .. Din u 
wolenie, że dotychczasowi dzia, p'rzv przewlekłych n:eivtach 
łacze na tym terenie stanęli po- ar6g oddecł.owych, artrety~ie. 
nownie do pracy, by nieść po- reumatyzmie, sklerozie. Apt~k;ł 
moc najbardziej potrzebującym. Mazowiecka, Warszawa, Mno-
Właściwa praca komitetu oby w:ecka lQ, z marką, oChronną 

wateiskiego rozpoczyna się z F. F. 
dniem jutrzejszym. Wszelkie za U O-A-G-A-ND--Y-S-ZTUKl--

. . " d Z INSTYTUT PR P 
pomog~ plen.lE~z~e,. czy ary ~ na Ciekawa wystawa prac utalentowa. 
turze, Jak rowmez zgłoszema co nych artystów: Tytusa Czyżewskiego i 
do udziału w pracach komitetu, Henryka Grunwalda z Warszawy o· 
przy jmować będą począwszy od raz !ymon:, Ni.esiołowskiego. z Wilna 
jutra komitety dzielnicowe, mie tr~a~ b~dzle Jeszcze tylko Jeden ty· 

ARCYDZIEtA RADJOTECHNJKI I 

O D BIORn I KI 
o sasięau światowl'm 

!loleea 

R" OJ OIOREICHBił 
Lódź, Piotrkowska 142 

I CINY NISKIE. S"n:ed .. ! I'atalna. 

ŁÓDZKA ORKlESTRA FILHARMO-
NICZNA 

We wtorek, dn. 26 bm. w sali tea. 
tru "Rozmaitości" odbędzie się wieI. 
ki koncert symfoniczny pod dyrekcjI&' 
znakomitego kapelmistrza Ignacego 
Neumarka. 

Solistką koncertu hędzie ceniona i 
niezwykle utalentowana skrzypaczka 

I 
Bronisława Rotsztatówna. 

W programie utwory Brahmsa, Ber~ 
lioza, Webera i Czajkowskiego. / 

CI\PITOL Dziś i dni następnych J SI 
Początek w dni pOWBZ. 4.30 
w soboty i niedziele 12.30 

Film, który podnieca i zaciekawia I 
Frapuillcy dramat egzotyczny, poruszająoy za­
gadnienia odwiecznej walki ras Medjolan (368) 

20,50 Opera Mascagniego 
pod dyrekcją kompozytora. 

. l h k' dZlen. 
"Maski" l szczące SIę w loka ac omlsar- Instytut w parku Sienkiewicza o· 

jatów policji. - twarty codziennie od godz. 11 do 20. SZ llnliH IIJ W rolo gł. ~~~~~!: ~~~:~ 

I n n Warner Oland 

Hn nocy bBTnlBJ 
·:ł.~i'. . ('r •• .,> ,:'( "._ :-;. . ~ ~\).""", 

Dziś poraz ostatni! 

Ceny miejsc ,zniżone! 
,~. 1_' .. \;..-; ' _:. '. :' l' • 

: ' -, ~ocz. seaDsÓ-W;i ,,12,2.30, 5, 7.30 10 

Na poranki o godz. 
12-ej i 2.30 

Cen, miejs~ od 

5 
GROSZY 

dla młodzie~v za oka-
zaniem ma- 54 Dr 
trykułv od ' • 

HbżBIBTI\ BBRlinBK 
w FILMIE P. T. " "NIE, ODCHODŹ · ODE 'MNIE'i ' Pocz. 12. 9. 4, 6. 8. 10 

OSTATNł DZrE~! 
Cen. znacln~e zniżane! 

NA 'PORA'NKI -80 -,.. Na wszystkie pOIO- f OU' 
wszystkie miejtlc" ::'.. stale 8UnBe od sł. • 

Nadprogram: Dźwi~kowy dodatek i aktualności P. A. T. 

Wielki konkurs Ph~liDsa 
Z przesłanego do naszej Redak· PhiIip'i jt'st tak pewny dOSKODl·, 

eji pr'·spektu dowiadujemy się, że łości technicznej i trwałości swych 
warunki wielkiego konkursu Phi· udl.lioruików, że dopuścił do demon 
Iipsa zostaly ostatecznie ustalone. stracji nie tylko tegoroczne, na· 
Udział w konkursie brać mogą pl'awdQ rewt'lacyjne modele, lec~ 
wszyscy posiallacze odbiorników i m.,.Mtl~ z.'3szłoroczne, jak słynny 
PhilipSlt : 'zarówno tegOtocLnychl -.33 A i "JuniQr". -
j~k" i '1.ó3l1złol'oCtlsych moden. Wa Za nnjlp.psze , wyniki w konkul" 
luDki uC'tC'stnietwa są bardzo pro- s!(> będą uczestnikom wyzWi~zon~ 
fite, nie przewidują rozwią:i:ywania cenne nagrotly. 
ż:&dnYl}b zadań konkursowych. U Najwiąksza jedn:tk atrakcja tej 
r~estnjcy mają tylko za. wdaniE' ciekawc>j iz wielkim lOzmachelo 
pozyskać jaknajwiększą ilość 'lwo pf7f>p' owadz,>nej imprezy są 4 no ~ 
lCDnikćw dla odbiorników Philips:. l' WOC1.esne samochody, Poll,kj Fiat 
prrez demonstrowanie odbiornik': VI 508. 
ti",~m krewnym i znajomym. 



ŁOdź,:ól4 flstopeda 1935 r. GL s HAND-L~ v Łódź, 24 listopada 1935r. 

Tra a ielftcarni l Rynel~ pienzęzng 
I 

w powodzi skomplikowanych przepisów rozliczeniowych we wzajemnych należnościach/" GIEŁD~ WARSZ~W~KA. 
, Na wczoraJszem zebramu gIełdy wa 

N k ł . ł ł : • . i ł lutowo - dewizowej w V\.Tarszawie 0-
owy tra tat handlowy z ~Zy, ", z~. Ołr,~yma od producen- Ista, stanow sko wycz~ku.,ą~. ?s, gdyz .lest ~zcczą zrozum a ą, I broty były normalne, przy tendencji 

Niemcami .lut na wste,pie jego ta llIem.c,ckl~~?, dwuletni kre- Jest rzeczą zrozumIałą, ze w ze w obecnych warunkach od- mocniejszej. Notowano: Amsterdam 
realizac.ii napotyka na szereg d;Vt. nie odniosło to jednak !a- tych warunkach traktat z Niem biorcy , pOlscy nie są w lOożno-, :\59,50, Bruksela 89,90, Berlin 213,45, 
olbrzymich trudności technicz- 'dntll!o skutku. Cłilml poprostn ułonie w morzu ści pokrywać nąłeżności zgóry, I Kopenhaga 117,20, Londyn 26,26, No- , 

eh T dn ś . tł' . . . ' 'do' wy Jork - kabel 5,32, Oslo 13190, 
~y • rn O ~I fe ,!ows a y m. P~dobDle Pl'zedSł~wła Sl~ sy- SkOl~lphl[Owanych ~l'Z,~Pł$ÓW co W stosunku dotychc~~so- Paryż 35,00,50, Praga 21,98, Zur~ch 
ID. na tle pOwlcrzema Towarzy , tua-eJ3, gdy odbIOrcy łódzcy ~'o~bczeniowyeh, . . :łikJtJdn}ą- wych w~ui$ów tranzakc.lI z 172,10. W obrotach prywatnych: mar 
stwu dla Handlu KompelllSacyj wyk~pują traty zu zamówione cytlh w praktyce wszelki kre- Nicmcami, ·· .lakłc obowiązywały l ka niemiecka 154, szyling austrjacki 
nego całokształtu zadań>, ~wią- w Ni~łl'lczech artyknły kt()rych dyl z którego dotychczas Imrzy do czasu zawarcia nowego t1'ak , 98,50-, korona czeska 20,?8, fr~nk fran 

eh ' li' J" • d k . . . , . , f' I k; h dl . I cuskl 34,98, frank szwajCarSkI 172,15, 
zany. Z rea zaColą ~oz Icze~ ]C na. . me m~gą otrzyma~. stały Irmy p~ s ~e. tatu .~ owego. - ozna~za Ole gulden gdański 98, liry włoskie 32,50, 
pOlllIedzy eksporteramI polskI- BankI wobec teJ SIUłDlplikowa- Na ryn.ku łódzkIm zapanował wątplIwIe dla Importera pol- lejc rumuńskie 2,70, pengo w~gierskie 
mi i niemieckimi przy likwida- ue.i s;vtuac.ii za.imU.ią, oczywi- w związku z tern zupełny ' cba- skiego pogorszenie sytuacji. 98,50, dinarr jugosłowiańskie .11 ,2~, 
cii należności za wywożone wt'l łaly łotewskie 123,50, funty angIelskie 
. • b i· 26,25, palestyńskie 26,20, dolar got. 

wza.lCmnym O roc e !OW3ll'0- .1DZ' I . ~.tr",dDI- obro' i h AodlA 1011 g ,5,32, rubel złoty 4,76, dolar złoty 9, 
wym pomledzy obu krajami ar ~ "''1''' U V ww rubel srebrny 1,85, bilon 0,85. Bank 
tykuły. , ',I Polski płacił za banknoty dolarowe 

Zwłaszcza w dziedzinie włó- '~ ~ostał wykluczony w stosunkach niemIecko-gdańskich 5,29. 
AKCJE kiennlcze.i zanotować należy , I - " - , ' 

pomimo krótkief,(O parudniowf.'- '\V poniedz i ałek, 18 b, m. pod I sla' i rolnictwa, z czynnem pl'a- wei w polsko • lUiemi·eckim '0- Dla akcji tendencja była utrzymana, 
przy większych obrotach akcjami Ban 
ku Polskiego. Notowano: Bank Polski 
95,50, Cukier 36, Modrzejów 4,10, Nor 
blin 37,50, Ostrowieckie 19,50, Stara­
chowice 31 ,50, Haberbusch 33. 

pisana została umowa między wem głosu. brocie towarowym. 
go zaledwie okresu i)bowiązywa rzadcm DoIs1dm a Gd.aIlskiem, ..J. 
nia traktatu z Niemcami caJy Z drugie,i strony jeden z przed. Tern samem bezplR)rednj 0-
sxereg anomal.ii, które sprowa- mocą k~Órei GdańJsk zobowiązał' sta,wicieli Zahanu (PQLsko- nie- hrót handlowy między w. m. 
dz ść d sie do uznania wszelkich ,,:obo- mieckie.l· kasy :rozrachunk.) zo- Gdańskiem a Rzeszą Niemiecką 

ą warto umowy gospo ar- wiązań, w"'pł', n ;vu,i,ących z umo-
cze.i z Niemc,ami do zera. ' ," stanie w:ydele.gowany do gdań· iest w:vkluczony. 

PAPIERY PROCENTOWE 

J k • k' d ) wy go~podurczej, zawartej 4 lu- skiego urzędu ro,zliczeniowego . b l k k a ' Sl~ o ązuJe, urzą ce ny tego b. r. między rządem pol- 'W mIarę Dotrze Y po s a o-

Dla papierów procentowych tenden 
cja była mocniejsza. Notowano: 4 pro­
centowa dol. 52,75 - 53, 5 proc. kon­
wers. 63, 6 proc. dol. 78. w Łodzi odmawia w całym ~kj:m a Rzesza Niemiecką. 00,- przy Bauku Gdańskim dla kon- misja rządowa będzie przydzie­

szeregu wypadków clenia trans nośny protokuł zawiera sz~ze- troli gdullsku - niern:eckich tran lać gdańskiemu urzedowi r01.ra 
portów, które nadeszły z Nie- gó-ly dotyczące pTzedewszyst- zakc.ii handlowych. qhunkowemu odpowiednią iloŚĆ GIEŁDA ŁÓDZKA 

młec do Łodzi, domaga.iąc się [rl·""" 11"lndlo"' ego obrotu rlea- A d ' I' o t świadectw rożrachunkowych, w' Na w?zorajszem zebraniu giełdoweDł 
" ... u n ,. ~en y roz Iczen we na el e- h 'I W ŁodZI notowano: 

, wpłacenia z~óry .na. rachunek rilllgo",ego między Polską li Rze n ie w. m. GdaIlska dla gdańsko- rama'c r6wnoVl:agi PTZ~WO~O-I Sprzedaż Kupno 
Zahanu cał~.l nale~ne.1. ,kwoty szą Niem:ecką. ' Senat gdański niemieckiego obrotu towarowe w.o - wywozoweJ polsko-memlec Dolary 5.31 5.35 

,za towar, .1akkolwlek Importer ofzvdziela swego delegata do go prze.iruu.je Bank Gdański kl.ego oh:otu towaroweg~. Obo- : Budowlana 40.50 40.00 

łćdzki o~zY!DaJ. uprxednio od pO']~lkiei kom1sH rZ3Jao''gei dla (Staat~bank v. Danz'g) z tem, Wlązywac będą w , Gd2'lllsku re ~n~~~:~;~~j!1a 1it~g 1i~:;~ 
swe~o l1lemlecklego dostawcy l l '. ". k' . b k t l" '" same onłnfv na rzecz ufzedu roz StabilizacYJ'na 62,00 61.75 
k d

: t spraw n O s ~o nrem::,c -le!!o 0- ze an" en rOl lczelua sWOI" h k' o' , . '-(} 
re Y'.. • brołu clearingowego. 'V poisko- doko-ny",rać będzie wy~ączllie ża rac Ull owe~ . ~ .~an~e s. s?w~Jle I Bank Polski 95 .50 95.00 
Powsta.1e _ pytame, kto ~ S!ę n iemieckim komirtecie dla lbro- pośpednichvem Zah2UU t. j. Pol hedą nr ObrDCle J)filsko - memll~e 5 pr.. Łodzi 33 r. 46,00 45,50 

zorJel!towac w!;vm !ablryncJ~ tu towarowego , zasiadać ~)P,dą, skiego TowarrzYSŁwa' Handlu kim "na rzecz ~ahanu w V\la,r Sytuacja wyczekująca. 
przeplsó,w , rozhczemo,~~ch 1 pO iednym ,przeds.tawicielu I Kompensacyjnego, które p'rzc,it: ~zaWle (0,5 proc. od SUm fa: .. > NOTOWANIA BAWEŁNY 
kItO J)Okntl edśc ma °kłtbórZymle ktO- ;:!dańskicgo przemysłu, 'rzemio- la funkcie kasy (l'ozrachnnaw- ,turo'wvchL St. I,er. NOWY JORK 

~asao~~ n~~~ I ;~~~~~~' ~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~ 
t'> cz:eń 11.77, luty 11.71. marzec 11.64---< 

ną w razie kontynuowania te"o I _3 &EWS?AMft...-; • I ± *~ __ ~~~mmz. Loco 12.30, grudzień 11.86-87, sty. 

rodza.iu pl·ocedury. ,,',' '05, kwiecień 11.58, maj 11.52, au-
Jako przykład kOnkremy\ ' Wa «łOI-a .' _Ił" -('h' ~.sfP'" wiec 11.48, lipiec 11.44, sierpień 11.33, przytoczyć należy łranzakcje, ' ' ,W1I1d:.'Zg61 ' I, " ~j~ Z " wrzesień 11.22, paidziernik 11.11. 

"., (li ;jp NOWY ORLEAN 
w k ore.i jedna z firm przemy- Zł t ' d ł łt· E ' d A ki ' Loco 12.27, grudzień 11.88, styczm 
siu włókienniczego zamówiła w O O O P ywa gwa ownle Z uropy ' O me~y " " '~;; 11.73, marzec 11.72, maj 11.49, lipiec 
Ghemnłtz mJłSzyn~ :ta 20.000 W ostatnich dniach na giełdach wa- obserwuje się wyrainą zwyżkę wię~szo i funtów oraz z papierów wartościo /' 11.40, paidziernik 11.11. , 
złotych. Na poczet tej należno- lutowych zanotowano - po raz pierw- ścl papierów, kapitaliści zaś, ktorzy wych równ1eż mocniejszej tenden L~ERPOOL . ., 

__ I • d szy od dłniszego ezasu - BARDZO po wielkim krachu bankowym w 1930 • • • ." Loco 6.77, lIstopad 6.56, rraClrłeit 
ścł w.,.aclla ona prze paru POWAZNE WAHANIA KURSOWE -1931 r. lokowali swe kapitały w Eu. Cjl dla 5 proc. ludzkich IIstow za. 6.52, styczeń 6.49, Inty 6.47, marzec -
miesiącami niemieckiemn do- WIĘKSZOŚCI DEWIZ. ropie, głównie w Paryłu, mają za- ' stllwnyen i 4 ,pr,~c. pożyczki inwe- 6.45, kwiecień 6,43, maj 6,41, czerwiec 
litawcy trzecią część jako zalicz Powodem tych fluktuacji jest wyso- miar wycora~ je z powrolem ilo' Sta- f-tycyjnej Z walut marki uległy 6.38, lipiec 6.36, sierpień 6.29. wrze-

ot la dłu ni s t . lity ó Z' dn h .' k . sień 6.25, paidziernik 6.15, listopad -..oj 

(oterminowy Darołetni kredyt. :=::j!!:i:t!:a t!!~~gag:8~::!icz;lei ra=:,he:ete~o~o~~r J:'wr;.e:~ :,~; 'towały- o 5 punktów w _ żądaniu. 6.07. ' 
ke, a na reszt~ fzyDla - ce epewna y uacJa po czna we I n w Je oczonyc. zwyzce O 2 pun ty, a funty zwyz- 6.10, grudzień 6,09, styczeń 6.08, luty 

lłaszyna ta w dniu onegdaj- UCIECZKĘ KAPITAŁÓW Z FRANCJI. pro1:entoweJ przez Bank francji kola Kursy pozostałych walut zmianie I Egi~8ka: loco 10.03, listopa~ 9.61, 
JZym nadeszła do Łodzi, ale u- W związku z tą ucieczką I wzrostem I finansowe przyjęl, Jako naturałną nie uległy. Z papierów wartoścl.o- l .!i,ty~zen 9.15, n:ar~ec .8.91, m~J 8.78, 
'rząd celny zażądaj przed jej o- popytu na walnty obce, zwyżkują do- konsekwencję odpływu złota, IpOWO· h ' -- lód'" . ' li t ' t ' ,- I hpIec 8.66, pazdzlermk 8.55, listopad 

. ł' . ! lur, funl oraz belga. Jednocześnie d()wanego w pierwszym rzędzie . ~e. wyc 50roe. , ",ue s y zas awne 8.46. 
'f'!eniem Z8i~ acema pr!ez fIrmę, frank szwajcarski oraz floren holen. wyjaśnioną ł cotaz bardziej skompll- uległy lwyz-ee o 23 punktów i 4 Upper: loco 7.62, listopad 7.~, sty­
ł,dzką cał~.l pozosłale.l naldno I dcrskl, lrłórych słałoś~ względnie na- kowaną sytuacją wewnętrzno - poli- proc. pozyc~ka inwestycyjna z~'z- <::~eń 7.55, mar~ec 7.58, ma~ 7.57, liJ 
ści. Odbiorca łódzki oświad- wet mocnIl tendencja, w ostatnich ·cz. tyczną. Giełda paryska w dalszym clą- kowała o 50 punktów. Dla pOlosta- piec 7,49, paźdzlermk 7.38, lIstopad ...... 
~iiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiii;;; ii.iii sach oparte były na przesadnie opty- gu wykazuJe poważny niepokóJ, czego - 7.12. 
, mistycznej ocenie drugorzędnyeh zja- dowodem jest dalszy spadek renL łych papierów wartościO\v,ych ten- BREMA 

Znowu ofert, 
wisk, - pocłągnięte zostały przez na· Fakt, ie dewiza na Pary.ź nie wyka- denc,ia utrzymana, Loco 14.62, grudzień 13.85, styczen 
stroje francuskie w kierunku wyraź· zuje spadku, podczas gdy frank szwiaj. 13.66, ' mariec 13.55, maj 13.50, lipiec 

na koce łódzkie. nej zniżki. carski i floren zniźkują, tlómaczy, się 13.42. 
O ucieczce złoła z Francji świadczy interwencją angięlsldego 1 amerykllń- , ' ALEKSANDRJA 

Jedna znajpoważniejszych łódz· bilans Banku Francji za okres od 8 do skiego funtW.szów walutowych, prag- f:') Sakkelarldls: listopad 17.86, styezei1 
~lch firm branży wełnianej otrzymała 15 listopada r. b., w którym zapas zło nących zapobiec nadmiernej zwyżce 16.87, marzec 16.18, maj 15.80, lipiec 
II' ostatnich tygodniach oferty w for· ta w porównaniu z poprzedniem spra- S\\'Ych walut. Interwencja ta slosowa. 15.50. 
ł1ie zapytań od zagranicznyeh odbior· wozdllniem wykazał spadek o 933 mil· na Jest w Paryżu, natomiast w Zury. Ashmouni: grudzień 13.54, luty 13.401 
tów !la dostarczenie w czasie najbllż· jony floan\(ów do 70 mil jardów; pokry chu ł Amsterdamie nie jest praktyko. 4 ~ ~ f kwi~cień 13.46, czerwiec 13.21, paź-
~~!~a:!~~t;;.. oraz koców wełnIanych ~~:4:ł:~~~ wynosi 73,82 proc. wobec wana. ~ - VI' 1 d""nik ::.... 
w;~::i~~;::~i=a!~te:~:::ł~~l~~~ ~:: Pł;!;'I~~:am~:!~:;c ~~:na;::~de~esz;s~: Rynek prJwatny '" ~ , i:iiiwiiiliEiiTiiiNi-:-iiilii~!!iAiiiBi_:iwiiiA-ZiiGiUiSTiiAiiWEMiiiii. 
stępstwem słynnych rokowań, jakie kiem do Stanów Zjednoczonych. Po-
toczyły się pomiędzy Łodzią a Włocha cząwszy od 17 października, wysyłka Wczoraj w obrotach prywatnych Il~ FROEHLICHEM 
mi w sprawie dostarczenia dla armjl złota do Nowcgo Jorku wyniosła oko.· notowano: m:lrkl 150 w płaceniu, ~/ Wesoły porucznik Tompson w wq~ 
włoskiej koców I pledów. ło 2,5 mil,iardów fr. ż d i f ty 26 20 ~- nych chwilach poeta z bożej łaski, 110' 

153 W ą an u, un , - klada złośliwy wierszyk o swym puł~ Pomimo lo jednak producencl Iódz- Jednocześnie zaś komentując sytu· 
cy zachownją w dalszym ciągu całko- ację Banku Francji, "Echo de Paris" 26,35, tir.y 32 - 33, dohu:v złote kowniku Halifaxie, Piosenkę śpiewa 
witą rezerwę wobec tych zapytań. pisze m. in.: Na rynku nowojorskim 9.00 - 9,03, ruble złote 4.76 _ oczywiście cały korpus oficerski ... 
........ I!i!IIIIII ........... D!!DIIliIiI ••• m 4 8 l ó k 5 Dowiaduje się o tem pułkownik i -

E U R O PA ZIłOT'B-J'wE* Zwl-oRaJcOL ~;~~ ~:~;~9~;; ~o?,~:;fr;o!~e %:a~acz;~::f~!~::r~~:~:E:zi 
I 

skie 20,75 - 21,25, franki szwaj- jednak ucieka, wybiera się w awantur 
POCI. 12, I, 4, 6, 8,10 niczą wycieczkę i rozkochuje w 50'-

carskie 172 - 173, szylingt 98 -- bie ... wybrankę pułkownika. Reszta na 
O g. 12 i 2 . Wielki sowiecki sensacYJny film 98,50, franki francuskie 34,90 - ekranie. ' 

OWA PORANKI Nadprogram: " 35,10, 'ranki belgijskie 17,75·- Film "Szalony porucznik", kt6ry ju'l 
l\K b k k' O ml·strzostwo s"Wl'ata 1825 g lde!ly :J'dańskie 96 50 w najbliższych dniach ujrzymy na e-

Ceny mIejsc '.lecz o sers l - , ,u!!> , - kranie kina "Rialto" jest najlepszą ko 

80 gr. maK BAER a murzun Joe LOUIS ;:~:r~~e7~rebr~;.1,75 - 1,~5) bilou ~:~i~~~ j~~~h~~~~~::ZY ~!.i~~~d~~~ 
•• ________________ ••• ____ l1li5111... Papiery wartościowe: 1> proc. mu 'amanta - zawadjaki. Sekunduje mu 

HM grt _ !!ft piękna Lida Barova. Koncert gry i 
łódzkie listy zastawne 45,75 w pła humoru tworzą w rolach epizodycz. 

WSIUSCU subSMrubenCj uczestniCzą 
w losowaniu wygranych potyczki inwestycyjnej 

W związku z pogłoskami, .la- del~ata do spraw pożyczki in~ 
kie pojawiły się na łamach nie- westycY.inej komuniku.le, że 8ub 
których pism, jakoby suhskry· skrybenei, korzystający z 'i)ma­
benci, korzystaJący z ul~i w wianc.i ulgi, biorą udział w l~ 
spłacie należności za ostatnie waniu prem.H narówni z wszyst~ 
trzy rnty z t';vtułu subsl[rYPcli k imi innymi subskrybentami, 
3-proc. pożyczki inwestycy.ine,f I którzy wpłaca.ią terminowo ra­
w formie rozłożenia reszłn,iącej ty bez wzgledn na to, czy ostat­
llwoty na 10 rat mit'lS~e,cznych nie trzy raty spłacają w do tych 
nie' byli nprawnieni tło udziału czasowe.i wySOkości, czy też w 
w losowaniach wYl!l'~mych 3- w\'soko&ei, wyolik~.iącej z 1"011-

m'(}centowei pożyczki - biuro łożenia na 10 raf. ' 

ceni u, 46,25 w żądaniu, 4 proc. po- 6u.law Fro·· hlich n.ych ulubieni a dawno nie\vidziani ko 
życzka inwestycyjna 112 - 113,' 111 micy: Adela Sandrock i Georg Alexan-

Ba~k Polski 95,50 - 96, 4 l'roc. JU! I·ulro pre -s '"era de~SZalony porucznik" obfituje VI 
p021yczka dolarowa 53 .- 54, 7 , _ lU melodyjne przeboje taneczne. 
proo. pożyczka 9tabUiz.ao/Jn~ 6t,13 , 'W kinie u i!,l Iłialio'" '_ A, wi~c -:- o!;zekuje nas miła i sym-
- 62,25, 3 proe. pozyC%lia'1;ttdowla _ d L ," Zł pafyczna zabawa. + 

na 40 - 41. Sk' ł d . ' . f" N l K . 
Na rynku prywatnym obroty za. a' aJcre O la'ry na acze ny omltet 

równo walutami Jak ł papierami Uczczenia Pamięci Marszałka Piłsudskiego 
wartościowymi małe przy tendencji .' k P K O 1313 
mocnieJszej dla m.ąrt:.~ni~miec~ich . ' ':-~; , onto • . . 

TDatr "ROIMAITOttr ~~i-~5 _ • : Ost~~J~D~'!J rn~i~:~~' ~DinY" "a'lpero ~:~:n~~ Sema Brone[klego 
Dsi~, 'Y !,iedsie1c: o g. 4:30 19.15 Otwartl OCZy" Dekor;~ art. maI. B. Kudewicl!. 
•. wepaluałasriKka Z. Fleldap.~" ',' .sala mopno o4rs!l,na. 

'. . .. ' ... '! '-. . .~ . ~ . .... • 
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Wyrazy szczerego współczucia z powodu 
ś. t p. , zgonu • t s. p. 

KAROLA HA.JPIELA ' KAROLA HAJPELA 
długoletniego kierownika . przędzalni odpadkowej 

składamy t~ drogą pozostałej Rodzinie wyrazy głębokiego współCzucia. 
składają pozostałej Rodzinie 

UAZ~DNICY i ROBOTNICY 
Zarząd PrzemJslu Wl6kielln~CZegD 

B-cia Zajbert S. A. 'w lodzie 
Pr.emysłu aawełnlanego 

B-cia Zaibert S. A. w Łodzi 

Radio iesl oenlalnem uzupełnieniem Zacnemu Szefowi panu Pawłowi Marguliesowi 
z powodu zgonu Ojca 

ale nie może zastąpić teatru, książki, koncertu i gazety , B. P. 

Program rad:owy - co jest god­
ne najwyŻ!;zej pochwały - stara 
się być wszechstronny. Pragnie 
on dać wszystkim sferom społecze6 
stwa potrochu tego, co je intere­
suje, dać w fOl":nte przystępnej ł 

możliwie najlepszej i najciekaw­
szej. Dlatego też radjo w krótkim 
okresie swego wspaniałego rozwo .. 
ju stało się naprawdę artykułem 

niezbędnym collziennego użytku, 

stało się chlebem powszednim nal 
~zers:>;:!l~b mas. 

Tak się, niestety, złozylo, ze im-

Przy cierpieniach serca i zwap­
nieniu naczyń, skłonności do u­
d~ru i ataków apoplektycznych 
n a t u r a l n a w o d a gorzka 
Franciszka - Józefa zapewnia 
łagodne wypró7nienie bez nad­
" :vrę7:mia się, Zalec. przez lek. 

szały ich do ciągłego ograniczania 
wydatków, do obniżania stopy ży­
ciow~j. Oczywiście na plerws~y 

ogień pc. szły potrzeby kuliuralne. 
W Konsekwencji zanotowano od­
wrót od sztuk pięknych, &pad\!k 
frekwencji w teatrach. kinach, na 
wy~tawach obrazów i na koncer­
tach, kurczenie się nakładów wy· 
dawanych książek pomimo wpro­
wadzenia powsz~chnego nauczania. 

Zaczęły się pojolwiać liczne głosy, 
że do tego stanu rzeczy przyczy­
niło się radjo, które 7.a Idlka zło· 
tych miesięcznie z!l"tępuje lwią 
część zapotrzebowania w dziedzinie 
kultury i sztuk · pięknych. Nie jc~t 
wykluczone, że znajdziemy sporo 
ludżi, którzy rzeczywiście konten­
tują się radiem, wykreślając ze 
SWf'go budżetu pozycje na teatr. 
koncert, odczyt etc. Ale ~o są In· 
dziej których potrzeby artystyczno­

ponujący rozwój radja na świecie kulturalne nie stoją ' na zbyt wyso­
I" zypadl na of{re" nasilającego się kim poziomie, oczywiście jeśli skre 
kryzysu gospodarc'7,ego, w związku 'lenia ich ~udżetowe nie były po. 
7. którym każdy grosz w budżecie I dyktowane kO,liecznościami finall­
przeciętnego śmiertelnika zaczął tlowemi. . 
odgrywać coraz poważniejszą rolę. Chodzi mianowicie o to, ze radjo 
Kłopoty finansowe obywateli zmu- "dzłeddnie sztuki może I musi byc -------------.......... -
OBUlUlE lU ' Pr~odDie ;akościa towaru 

~~ l prz:vs~pn. ceD~ 

7S ł-€O, Plotr~wsta 56. 
zwroi · 

w sąC: .!ie najwyższym w sprawie Zajdów 
W sądzie najwyższym znala-/ s6b Zajd ów postawiono w stan 

zła się wczoraj sprawa ojca i sy o~karżenia. i sąd okręgowy w Lo 
nów Eljasza, Szulima i Abrama dzi skazał Eljasza 'Zajdę na 3 la 
Zajde, która swego czasu 'wywo \ta, Szulima na 4 lata, Abra.ma na 
hła dużą sensację na b~~el\ie Lo 1 rok więzienia. ' . 
dzi. ' Sąd apelacy-jny wyrD1~ ten za 

Mianowicie Zajdowie, znając twierdził i wówczas obrońca o­
prywatnie b. sędziego sądu sób oskax:żonych odwołał się do 
grodzkiego Sawickiego, brali u sądu najwyższego. Wczoraj sąd 
różnych ludzi pieniądze, obiecu najwyższy wyrok powyższy u­
jąc wzamian wyjednanie pomyśl chylił, przekazując sprawę d.') 
ncgo wyroku. powtórnego 'rozpatrzenia sądowi 

Na skutek skargi szeregu o- apel{lcyjriemu. '. RADJOODBIORNIK' 

TEIłJ\fON ' 
to szczyt s~lekcii, pi~knego 
tonu i estetyciEnEłgo wyglą~u , 

len -_f(iong buloralDi 
Tragiczny wypadek tramwaja~za . 

Tragiczny wypadek wydarzył I jego usłyszeli .w pewnej chwili 
się w dniu wczorajszym na Pl. straszliwy okrzyk bólu. 
Dąbrowskiego. W godzinach wie Jak się okazało, Kowalewski 
czorowych przetaczano tam wa-l został przygnieciony buforami. 
gony tramwajowe, które miały Wozy rozpięto i natychmiast do 
być odstawione do remizy. rannego wezwano lekarza pogo" 

p ., g'w za towia. Ten sk.onstatował złama-

trilktowane jedynie, jako wspania­
łe uzupełnieme. Zastąpić w całoGci 
koncertu, czy teatru nie może, jak 
nie może zastąpić gazety, czy k!-iąż 
ki. We wspomnianych wlaśnie dzię-. I 
d7.inach jest ono istnym cudem dla 
ludzi chorych, przykutych do do­
mu, niezamoinych, rzuconych w od 
ległe zakątki, do!qd teatr, kon­
cert C'ty !{siążka bezpośrednio nie . 
dociera. Natomiast w więks7.ych ! 
ośrodkach l<ulturalnych musi zejść l 
do szczytn2j roli Ju!<susowego uzu­
pełnienia potrzeb kulturalno­
artystycznych. 
Człowiek '11uzykalny np. tło~ko, 

nale wie, że nawet najlepszy od­
biornik i Ilajle!}sza audycja nie mo-I 
gą dać takiego wrażenia, jak bez- . 
pośrednia obecność "a koncercie. I 
Czynione są stale w ś,.,i~de rad;o" 
wym próby udoskonalenia orkie·, 
~try, aby po dwukrotnem przetwo­
rzeniu dźwięków (z g!o~owycb na I 
I!lektryczn'! i z powrotem) otrzvmać 
w rezultacie najidealnie.isze zbliże­
nie do rzeczywistości. Dotychczas 
ieszc~e się to nie udało. 

Jeśli chodzi o słllchowłsJta, to 
cnajdujemy się obecnie w trakcie 
poszukiwania nowych form, czysIo 
radjofonicznych, któreby zrekom· 
pensowa. brak wraieJ; w7.roko­
wyeh. Zresztą Już dzisiaj można po I 

wiedzieć, że nawet po rozpowszech ' 
nienill telewizji radjo nie 7a!>t~pi I 
teatru, zabierając z pełni wrażeń-I 
6zeru bardzo doniosłych elemen­
tów. Dlatego też lu1zie, którzy ma- ' 
ją moiność p6jSć do teatnt, ezy I 
na koncert, a ogranicza.ią się do i 
wysłuchania tych imprez w radju, . 
pozbawiają s;ę rozkoszy bezpośred 
uiego, pełnego przeżywania i nie I 

'lasl'akajają swych potrzeb, oczy- I 
wiście jeśli są znawcami muzyki, I 
czy miłośnikami teatru. 
Oczywiście nikt nie zrezygnu,ie I 

z radja dlatego, że ma możność 
[lćjścia kilka razy w miesiącu na : 
wartościowy· koncert, czy na dobrą I 

Chaima Marguliesa 
wyrazy szcserego żalu i współczucia składają 

URZ~DNICY i MAJSTiOWIE 
firmy P. Margulies i D. Wolmana Spadk. 

Naazemn Szefowi panu P. Marguliesowi 
z powodu sgonu Ojca Jego 

B. P. 

Chaima Margulfesa 
wyratamy nasze najserdeczniejsze WSPÓłcBucie 

ROEOTNICE i ROBOTNICY 
firmy P. Margulies i D. Wolmana Spadk. 

Wspólnikowj i przyiaclelowi panu Pawłowi 
Marguliesowi i Rodzinie z powodu zgonu Ojca 

B. P. 

Cha ima Marguliesa 
wyrazy ~alu i współubolewania składa 

Gustawa Wolmanowa 

P. Pawłowi Marguliesowi z powodu 
zgonu 

Ojca leg • 
wyrażają słowa szczeregu współczucia 

JakuboSłVlo LeSzczyńSCY 

sztukę do teatru. Byłoby to głu- '1JI __ IIilI _____ IIII ____ .. _ .. III_Ril_!IIli ____ ~ 

ple j naiwne. Ale równie głupie i I 

naiwne jest, gdy kto, maj'!c ku te~ 
mu srodkl, rezygnuje z koncertu, 
teatru, ' ~?:y .ksiąŻld, tylko dlatt'~o, I 

że ma w domu odbiornik. Odnoszę . 
wrażenie, że wielIt łodzian nie za- I 
6tanowiło się jtszcze nad tą spra-
wa. G. W. 

Dnia 23 b. m. po długich i oi~łkich cierpieniach zmarł nasa 
nejukochl'ńs.y 

b. p. IIYDOIł UIDSlBERti 
(obywatel), przeżywslly lat 78. 

Wyprowadzenie drogich nam zwłok nastąpI dziś, dnia 24·go 
listopada r. b. o god •. 2 pp. II domu orzedpogrJebowego na cmen­
tarau żyd..>wskim, o e;r;em z:awiadamiaj~ pozostali w głębokim smutku 

COrki. Iyn, SJnowa, Zlęclo\llle, Wnuki I Rodzina. 

. NaD(zg(i~1 
aresztowany został na dworcu 

W dniu wczorajszym policja "Bobikier" 
łódzka ujęła w naszem mieście i w swoim czasie zamieszany był 
"króla kieszonkowców polskich'" w głośną w Warszawie aferę ze 

! 
doskonale znanego całej policji, szkołą dla złodziei, w której we­
Abrama Weisbauma, mieszkań- terani "doliny", uczyli zastępy 
ca Warszawy. Weisbaum, w któ młodych adeptów tego kunsztu 
rego rejestrze w wydziale śled- złodziejskiego. 
czym Weisbaum przyjechał do Lo­
figuruje niezliczona ilość kar są- azi zapewne bez gotówki, bo-

dowych wiem już na dwor<!u Łódź - Ka-
j i który setki razy był już zatrzy liska zabrał się do roboty. Wy­
I mywany jako podejrzany o kra- wiadowcy 
dzieże, znany był w Warsza'Yie ujęli go w chwili, gdy wyciągał 

t d
rz! sPbmałmu wa ~nkOtram- nie kilku żeber i zgniecenie klat 

ru mony y praCOWnI - k' . . 'W t . . ó 
. I I{ 1 k" (Dłu~o 1 pIerSIoweJ. s aOle me wr I wal gnac): owa ews l b - • d . . K l k' 

50) nT " h '1' Kowa zącym na Zlel, owa ews l prze sza . \'V pewnej C WI l . . ł d 't l 
lewski dostał się między bufory wlezlOn1 zosta o SZpl a a. , 

wśród mętów jako "król doli- portfel z kieszeni 
njarzy". jakiegoś podróżnego. 

'. . _ ~ ~~A~.' . III.P.o.s.łu.g.i.wiia.ł ... siiiię.p.s.etiild.o.n.i.m.e.m _____ ._.'lI'Ii ____ _ 
dwuch wagonów, które miał 
szczepić. Nie wiadomo czy po­
ślizgnął się, czy też któryś z wa­
gonów ruszył, dość, że koledzy, 

reatr "Rozmaltołcl" 
(Ceglełnlana 2') 

Wc wtOlek. d •• 26-.. Ił ... O ...... 

WIELKi . KONCERr SYMFONICZNY 
W,.konawc,: t.6DZKA ORKIESTRA FILHARM.) NICZNA Dyrekcja: IGNACY NEUMARK. Solistka: BRONISŁAWA 
ROTSZTAt.ÓWNA .(.lrnJpce). W pro.ramie 1ft. 11l.. BRAHMS: SymfolłjelV CZAJKOWSKII KODcert aklzJPCOW,. 



~4.XI.-- ,,'GŁOS PORANNY·· -- 1'935 

Kino ttPALACB" -
Dziś powtórzenie premjery! 

ił lodia' B Iły " U tt 
:.'f~"·.: ,:~ '. :.1.... ".'. ". ,,' ." " .. l",~ " 

W roli gł6wn.: 

Maria BOGDA. Baśka DRWID, 
Adam BRODZISZ. Jerz, M~RR, 
Miecz. CYBULSKI, . Slan. SIELANSKI 

z; ie;sze 'audycie 
Już niejednokrotnie radjosłuchacze I ką, złożoną z prozy i wiersza. Wśród 

całej Polski mieli możność wysłucha- djalogów Lukjana, zjadliwych i fanta· 
nia nabożeństwa z kościołów łódzkich. stycznych, na pierwsze miejsce wysu· 
Następna taka okazja nadarzy się dzi I wają się "rozmowy zmarłych". Frag· 
si aj o godz. 10.000, gdyż w tym czasie ment tych djalogów nadaje rozgłośnia 
rozgłośnia transmitować będzie na wileńska na wszystkie stacje polskie o 
wszystł.ie stacje polskie nabożeństwo godz. 13.00. 
z katedry. 

ROZMOWA Z PRACOWNIC.\, 
DOMOWĄ 

Z cyklu reportaży "Ze świata pracy" 
rozgłośnia łódzka daje o godz. 12.00 
rozmowę p. Ireny Kietlińskiej z pra· 
cownicą domową. Z rozmowy tej do. 
wiemy się o odpowiedzialnym i trud 
nym zawodzie pracownicy domowej, o 
jej warunkach pracy i zainteresowa· 
niach poza pracą domową. 'lywy i a· 
ktualny ten temat, a przytem ciekawy 
z punktu widzenia psychologicznego, 
bo odsłaniający świat myślowy skrom­
nej, szarej pracownicy, niewątpliwie 
zainteresuje :wszystkich radjoslucha 
czy. 

"LEGENDY" MICKIEWICZA 
Nie wszyscy napewno wiedzą o tem, 

że Mickiewicz w ostatnich latach swe­
go życia opowiadał przepiękne bajki, 
legendy, które przeważnie zaginęły, -
Kilka z nich zrekonstruowano z rela­
cji słuchaczy - w tym wypadku cór­
ki poety. Wyszły one we wspaniałem 
wydaniu sejmowem pism Mickiewicza. 
Recytacje tych legend, opowiadanych 
córce przez wieszcza, usłyszą radjoslu 
chacze o godz. 14.00. 

KRóL INDJAN PERUAŃSKICU 
O godz. 15.45 przed mikrofonem łódz 

kim wygłoszony zostanie feljeton po· 
dróżniczy Wojciecha Klimontowicza 
p. t. "Pancho '"- król indjan perua6-
.kich". 

Bramkarz PiasBcfti 
pozostaje w ŁKS. 

Piasecki, DramKarz ligowego 
LKS wbrew hążącym p og'łoskom , 
pozostaje w ŁKS i nie żądał wykre· 
~lenj21.. Jeśli między nim a trenerem 
C7t'isIerem wynikIy nawet Dewne 
rJeporozumienia., nie wpłynęły OM 
JUl Pia.eeckiego w takim stopniu, by 
uZn:lł on zmianę barw klubowych 

konieczne. 

lIódź-Brno 16:0 
Międzymiastowy mecz pię­

ściarski Łódź - Brno dojdzie 
do skutku w tym sezonie, ponie­
waż związek czeski odmówił 
przyjazdu. 

W. związku z tern mecz został 
zweryfikowany 16:0 dla Łodzi, 
która w ten sposób zdobyła na 
własność puhar ufundowany 
przez radę miejską miasta Brna. 

eeeeeeeeeeeeeeeeeeeeeeee 

JIIUOSY.JU/VEIN51EIN WA.AS!AWA POlNANSMAI4 

łłorweg trenerem 
polskich narciarzy 

Polski związek narciarski za­
angażował w charakterze trene­
ra norwega Sandwiga. Sandwig 
przybędzie do Polski 20 grudnia 
i obejmie trening nardarskiej 
grupy olimpijskiej. Sandwig w 
roku ubiegłym był tren em w 

I:I .l~t.j~J ~,., ~ II =t 
ARGUMENTEM nlEODPARTYH 

Nie papierowe argumenty o wyższo!cl, ole 
dopiero osobiste przekonanie się daje pewność 

doskonałości radioodbiornika. Posłuchajcie 

szeregu aparatów, a wkońcu wypróbujcie 

TELEFUNKEN - AMBASADOR lub SPEClAL 

Cóż za nieporównany ton - czysty, naturalny, 

barwnyl Jakaż selekcja. jaki zasięg, łatwość 
manipulaCji I Po pierwszej próbie powieciel 

tak, tego szukałem! .. , To łen!-

lt-LAMPOWY 1 S'illDROHOWf\JICZA 

_~~~.AHBASADOR 
C~ NA 4~Oz .. 

3-LAMPOWY 2 ~~PROFOWNICZĄ 

JPECIAL 

MISTRZ TONU/PRECYZJI i FORMy 

POKAZY SPRZEDAŻ: 

Radio -Audion Alla-Radlo Skleo ElehlrOwni 
Traugutta 1, tel. 153-71 Nawrot 1, tel. 183-60 Piotrkowska 115, 
(Gmach Grand Hotelu) tel. 134-42 

. Radio-Muza. E I e h I r o s., Is~r8 -Radio 
Narutowicza 18, tel. 146 ·06 Śródmiejska 5, tel. 156·59 Nolrut~wicta9, tel. 177-79 

Dwa mecze zamiast Cz~!rech 
Zredukowany program drużynowych mistrzostw 

pięściarskich 

w dniu dzisiejszym 'odbędą· się I Wawelem. Stuprocentowym faIJdy 
tylko dwa spotkania bOKserskie o ' uutem na zwycięzcę jest Warta. 

W feljetonie tym autol' opowiada 
jak bez grosza przy duszy zmuszony 
był piechoł4 przebyć Amerykę Połud­
niową, przezwyciężając szereg niesły­
chanie grornych ale ciekawych przy­
~d. Dużo miejsca poświęci prelegent 
królowi indjan peruańskich, który roz 
toczył sWIl wątpliWll opiekę nad czer­
wonoskórymi. 

Niemczech. 

tłowy rekord 
mistrz.ostwo drużynowe Polski, 7.3,- W Świ~tochlowicach wa.lczy, 

ł I miast zapowiedzianych uprzedlL.io mistrz okręgu śląskiego, lKB, I 

~terech. Zredukowanie programu poznańskim SOKołem, kt(ry wyi:itą. 
nastąpiło dzięki wycofaniu się z mi· pi niemal w identycznym składzie 
strzostw wileil.skiego AZS, kt(,ry co w ub. niedzielę pl'zp.ciw IKP 
zrezygnował z meczu z warszawską w Łodzi. 

PORANEK MUZYCZNY Z WILNA 
O godz. 12.15 nadaje poranek mu· 

zyczny - 'ViIno. Program koncertu, 
który wykona wileńska orkiestra sym 
foniczna pod dyrekcją Konstantego 
Gałkowskiego, składa się: z dobrze 
radjosłuchaczom znanego poematu 
symfonicznego "Step" wielkiego pol­
skiego symfonisty Noskowskiego, z 
pieśni Maliszewskiego i preludjów O· 
pieńskiego oraz z Symfonji Nr. 1 Ka· 
linnikowa. 

Kalinnikow jest kompozytorem ro· 
syjskim, twórcą szeregu dzieł sym· 
fonicznych, kantat, muzyki kameral· 
nej, pieśni i t. d. Zmarł przedwcześ· 
nie, bo licząc zaledwie lat 35. Symfo. 
nja Nr. 1, którą nada rozgłośnia wi­
leńska, należy do najlepszych dzieł te­
go kompozytora. - Solistką porankll 
będzie śpiewaczka Z. Bortkiewicz-Wy. 
leżyńska. 

świetnego Kiefera 
Rób ~WNA Nowy rekord gwłata ustano-

. Świetna polska pianistka, Róża Et- ił świetny pływak amerykań­
lunówna, która stale przebywa zagra- w. 
nicą, przypomni się polskim rad~'OSłU- ski Kieler na :zawodach grupy 
chaczom o godz. 16. 15. Artystka wy- pływaków- amerykańskich w Ko 
~ona HaeJ?dl~ arję z warjacjami, 3 E: penhadze. 
~1Udy Sknabma, utwory Brahmsa I Kicler w biegu na 150 yardów 

ID. - styłem grzbietowym osiągnął 
"DWA OKNA NA PIĄTEM PIĘT czas 1:33.9, bijąc w ten sposób 

O godz. 18.00 teatr wyobraźni wzna dotychczasowy rekord świata, 
wia oryginalne słuchowisko.~r. Deh~e- któ wynosił 1:368. 
lówny p. t. "Dwa okna na plątem plę- ry , 
trze". Jest to utwór par excellence ra­
djofoniczny, gdyż akcja jego rozgry­
wa się w ciemnościach. Dwoje mło­
dych ludzi, rozmawiając ze sobą co 
wieczór, nil; widzi się wzajemnie i na 
tem tle powstaje subtelna intryga, któ­
rej rozwiązanie odbiega od banalnych 
finałów tego rodzaju konfliktów. -
Jednym z głównych czynników słucho 
wiska jest tło muzyczne, stanowiące 
jakgdyby pierścień, zamykający ca­
łość. 

KONCERT SYMFONICZNY 
W koncercie symfonicznym o godzi­

nie 20.00 bierze udział nasz znakomity 
śpiewak, Jerzy Czaplicki, który wyko­
na przy akompanjamencie prof. Ur­
steina szereg arji i pieśni. Część sym­
foniczna koncertu przyniesie popular­
ną, a bardzo lubianą suitę Nr. 1 "Peer 
Gynt" Griega, uwerturę do opery "Ru­
słan i Ludmiła" Glinki, pełen wdzięku 
walc suity smyczkowej Czajkowskie­
go oraz prześliczny nokturn ze "Snu 
nocy letniej" Mendelssohna. 

MALTA 
Gdy jesienią lecą z Europy bociany, 

by zimować na gorącym, czarnym kon 
tynencie, gdy wiosną z zimowisk 
swych do nas wracają, spocząć mogą 
w połowie drogi pomiQdzy lądem afry­
kańskim, a 'wysuniętą na południe Sy­
cylją - na wysepce, rzuconej na la­
zurową toń Sródziemnego Morza, na 
Malcie. 

Sowiety-Finlandia 
10:6 

W międzypaństwowym mec1.U 
pięściarskim, odbytym w Hel­
singforsie pomiędzy reprezenta· 
cją Finlandji, zwyciężyli pięścia 
l'ze sowieccy 10:6. 
................•.. ~ .. ~ 

I~AVGINAL"E PROSZKlI 

"ROZMOWY NA TAMTYM ŚWIECIE" Dziś Malta jest jedną z twierdz 

Skodą, a w ostatniej ehwili przy Zwycięzca pierws~ego meczu, a 
kład z akademików wziął klub SpOT ,,'ięc Warta, walczyć będzie w dniu 
towy Ostrowiec (KSZO), ktćry ni~ 1 1 lUD 8 grudnia w spotkaniu półfi­
IL.oŻe skompletować drużyny i re· nałowem z IKP (które przetltem 
zygnuje z walki eliminacyjnej z jeszcze muc;i pokonać lwowską Le-
lwowską Leehją. ohję), a drugiego - z bydgu";li:a 

W Poznaniu walczyć będzie t\storją. 
mistrz Polski, Warta, z krak'Jwskim 

• .. Warszawa sle za I z~e 
Niema mowy o przenies'ieniu finałów bokser­

skich z Łodzi 
WarszawsKa prasa sportowa po- a jeśliby nawet Warszawa zUi)cydo­

dała ostatnio wiadomość, która P'J- wała r;ię na takie wystąpienie, Ł<'dź 
ważnie zaniapokoiła sfery sport0we z miejsca odn.uciłaby jej ofertę t 
Lodzi. Mianowicie l:msujr om wor· nic zgodziłaby się nigdy na przenie 
f.je~ jakGb~ ":rars7.~wski okręg(lwy I sirnie finałów do stolicy • 
ZWIązek PIQŚC;MSlLI za.F·'[lorJował I d 'd l . t ' • Ś 
okręgowi łódzki.~ml: by finały in.Jy ' .~ nki~wlpulakn.e mlsdr~olsLwa Ł10J1eZ'B-

'd l h • - t . Ś . cl"rs e o s .l przy ZIe ODa 
Wl ua nyc mlstr~o~. w pH~ Clar- h tr· ń db d • te . •. . cz zas zeze o ę ą SIę za Dl 
I!ikIch PoIslu przeTlleM z ŁodZI do Ł ri . Z d ŁOZB '. d"! 
Warszawv. w ~ ZI. ~rzą . J~z ZJSI!.J 

C . k t··· d CZVIll do mch odpowIedme przygo: 
• o. Cle a~sz.~, au orzy. teJ. WIa o to~ania. ~ . 

moscl podają, IZ ukręg łod'!kJ przy· 'I 
chylnie ustosunkował się do tf'j ~-:rn ______ !I!!!_!!!!!I_D!l!ŁD 

.. t, t I propOZYCJI, przyczem OS <l eezuą Astrolog ChIromanta 
swą dacyzję uza16żnit od zgody Zol- PR. "ERGA Dl" 
rzą.du PZB w Poznaniu. Który jest obdarzony nad 

Jak się jednak okazuje, "rew~ht- zwyczajn,ą wiedzą tajemną 
. " . d 'ć t·' u 'lnie PrzepowIada II! całą do­

cYJua Wla om08 - a Jest z pc l,ladności najważniej'5ze 
pozbawiona prawdy, Przedst!twicie fakty ŻYCI~. Udziela rady 
1(' LOZB stwierdzają, iż dotycbcz:ls w niepowodzeniu i nieszczęściu. Po­
nie otrzymali podobnej pfe'pozycji ~ie w jakim cz.asie grać. na loterję 

, I numer. PrzYJe,cie osobIste w godz. 
............... $ ......... od 10 P. do 8 wiecz. c:odziennie 

Ł6dt, ul. Główna 13. m. 2. 

JtHY&1 1\" -
Jeden z najciekawszych pisarzy grec władztwa Wielkiej Brytanji. Na szla· 

kich Lukjan, trochę sofista, filozof, ku morskim, wiodącym przez Morze 
rzucający wreszcie przekleństwo na o· Śródziemne i .czerwone do Indji, na 
by dwa te obozy, tylko w praktycznej szlaku, w którym przecina się linja 
działalności pragnie szukać zaspokoje ekspansji afrykańskiej Włoch, które 
nia swych duchowych potrzeb. Ze poczynają twierdzić, iż W. Brytanja 
wszystkich epok swego życia pozosta. może panować na morzach, byle nie 
wił on pamiątki w swych licznych na starorzymskiem "Mare Nostrum". 
Jziełach. Największą wartość literac- O godz. 21.30 zajmie radjo słuchaczów 
ką posiadają djalogi w stylu Menipa, p. Antoni Kawcz)'uski • opowiadaniem 
który pierwszy wprowadził do litera· o tej wyspie "Na mOQu." interesów". 

I ~, And..-eJa 1. 
"""muJe WHelMe roboty, .oh~ 

..., oe w lIałres CI!IJ.lIOIIenla slIyb, &ata 

Instytut 
Kosmetycznr " fil" 
pod kiel'ow. lekarza specjalisty 

Cegielniana 15, te1. 149·0? 

, turY areckiej dziwacznIl for~ literac:- ) jrj. 

Z ~/ słynnym ,w <1.1 - rowanill, o,ldinowllnla i d.'atowsn\ a 
sza'\\ t>italu na Czystem. posad.ell. 5pHCltsnle blu. I ml_kań 

. t orlIC p_kowanie okien I d,... Ile 
Wykonujt asaze sosowane !! zimę 
ortopedji, nl!urologji, artretyź- Cen, nlolll •. 
mie, masaż stawowy i odtłusz- 'feL 108.4Y P".. fłmIr RESTE~ 

aający. QrfD., cIo·goU. 7 ..... 

przyjmuje od 11-2 i 00 3-7 w. 
Zabiegi odmładzające i pielęgnuj~ce 
urodę. Usuwanie wS!!lelkich defektów 
skóry. Trwale przyc iemn:anie brwi 
i rzęs. Upiększanie. Fi:i'.)'r:alna tera-

pJa. Porady bezp·l:lltnel 



Nr 323 24.XI.- .,GLOS PORANN r- - 1935 '.3 
- Wyłą(zna Sgrzedai dla łodzi i okol:,! 

Już nadszedł ś w i e ż y t r a n s p o r t najnowszycb modeli 
8&wedzkioh oryginalnych kaloszy I śnlegowc6w 

nT R E T O R N" 
A~mini~tratur 'ił J \fi y! ! fil ~~z~u: 

enel'~czny (meldunki tO d. mi e- i DT~ ~llł ,­sięeznie) przy;mie kilka domów n ~ u . 
Bogato zaopatrzony skład fabryczny 
w kalosze i śniegowce znane; firmy 

": zarząd, prowad!i ~amodziel- na zimę' waO'onowo l ze 'składu poleca: 
me spr~wy sądowe Iskarbo· . O h •• 

F. W. S C H W E I KER T 
~:ró~!~s~::'g!n~e:e~:s~r~sj~~ H. BOY i ,J-M.a plotrkow,sła154 I we, na tądanie mog-ę złożyć 'E L 18 n ,Sp. Akc. Handl. P~Zlem. 

'k;auc-ję.<c· T§lefón -140-2·9. , , .. . -" _ - ~, ~, I., BORKOWSKI 

OR ........................ odelz. w Łodzi KIJimJi;~eO 1 D, t,e~d~_~l~ 
Do a.kt. Nr. Km XVI I 932 I 35 b' _ _ 

3 typy: Z na prqd zmienny. U na prqd staly i zmienny. B na akumulator i baterię. 
Ola nabYCIa w gierW8Z0rzednych firmach radiowych. 

onWIESZCZENIE. 
Komornik Sądu Grod,kiego w Ło­

dzi, re w. 16-l!o zam' eszkałv w Łodzi 
prsy al. RZS!fJwskip.j 52 

na zasadzie art. 60~ K. P. C. ogła­
sza, że w aniu 2 grudnia 1935 r. 

od g. 12 w todzi, przy ul. 
PlaG Reymonta 8 . 

odbędzIe siEl public'lin3 licytacja riI-' 
chomo~ci, a mianowicie: 
ur!:l\dze nill sklepowego, pianina, r1St- ', 
nyc'h nIlczyń kuchennych tyrandoli, 

w'n, wódek i innych ruchomości 
'lsza.:owan ych na ląclną sum~ 

zł. 857.65 
które można oglądać w dniu licyta­
cji w miejscu sprzedaty, w czasie 
wytej oznaczonym. 

Łódź, dn. 13.11 35 r. 
Komornik (-) A-illm M~61 

Sprawa K. K. O. pow. Ł6dt:kiego 
p ko Robertowi Knalzlerowi 

Dr. med. 

l'I. tiltllłlł 
Choroby ekórne I wenerycan. 

Zat:InG~nfil 64 
telefon 185-49 

p~IJimuie od 19- 2 l od 1- 8.30 w 
w' niedziele ł śwlota od 10-12 w poł 

()OWSZECHNE BIU O OGtOSZE . ---- - ----~ 
WARSZAWA. MARSZAt:KOWSKA 132. TElEF. 6.73.55 i 2.61.39 .. , 

WSZELKIE OG~OSZEN'A DROBNE . 

. DR. MED. MARJA 

I L~EWINSOłłDWA 
chor. wene,ycz;ne i s~órne 

. Piotrkowaka 88, 
fsl. 1~S·6S 

Kosmetyka lekał skll 
plelqgnowlln/e ce" I włosów 

G •• po prsyjeć od 10 raho do 8 WIO' •• 

'. - -_ ....... ,..,.....-
Dr. med. 

s. Hi.Nl01ł M. D~\vidOwla S.Krwiskil 
Spec. chorób sk6rnyc'" 

i wenerycznych 

UL. PI~TRKOWSKA ' 90 
tel. 129-45 

Dowr6cil 
ebor. wewn. 

. EU::KTROKARDJOGRAFJA 
(.dJęoill prlld6w a,ynno4clowych setca) 

ul. NarulowiCIa 42 

Chor. .,kOrne I wen.ryo • .,. 
(kobl.ł, I dcleoi) 

Slunl1Qwl[IB 34 telat 146-10 
, gocb. ' pr~v~ CY-111-ł , 3-4 pp 

-----------------------Puyjmuje od 8-2 I od 6-9 wlecz 
W niedll. I §wleła od 8-2. 

Tal. 184-91 Godz. 6-7. ·Dr. H. '~lDm~[~~'r 
DR. MED. ' Spec. wIedeńska gimnastyka fi I E W I Ił ż S K I O~łOp. i ogólno - lecznicza. 

~peclalls'a cholób weneryollnJch "lida Handzel 
skćrn)'ch i seksualnych Wszelki rodza.1 skrzywień krę-

Anrirzeja 5. teIet 15940 gosłupa. niedoro.zwój fiz~eznv 

Choroby sk6rne • \venerycane 
p~~ylmuje od 9-1 l od 5-9 

w niedziele i dwiętll od 10 r. do 1 pp. 

Piotrkawska 56, tel. 148-62 
, I d 8-11 . d 5-- ft wadhwe trzymame SIę, glmna-

OI'Zp mu e o rllno I o -.. w k d'd . 
w nied.IGle i §wic;tll od 9-12 aty a? echowa l t. d. Dr. med. 

DOKTOR SIBnklBWUSZiI ZO, tel. 141-41 J 1\ K D B S D n 
HENRY ~(O SKI. Dr. med. • C h i rur g 

Specjalista chorób wenęryczuych R. KleszGzelskl Spec. Chlrlolf~JII KosinIl 
skórnych i seksualnych D-n 5terlłDAćł ZZ 

przeprowadził si~ na ul. Chirurg-Urolog -

Doszło do naszej' wiadomóści. że Związek Zawodowy 
Robotników Drukarskich, przy ul. Piłsudskiego 67, wydał 
ulotkę do szeregu instytucyi i fil m, w którei napastu;e 
firmę naszą, imputu;ąc jej caly szereg czynów, nie odpo-

, wiadających prawdzJe. Oszczerstwa te chcemy ninie.jszem 
" sprostować, ~a t,em ' samem oddać pod f'ląd opinji. A więc: 

1) Nie było presii dyrekcii fabryki w kierunku ZIlIU­

. szenia robotników firmy do pracy, a do wspomnia­
nego związku nale~y tylko bardz0 :1: ~ .ll aczna garstka. 

2) Szefowie firmy odnosili się i odnJ3zą nadal zupełnie 
neutralnie do strejku ogółu robotników i nie stoso­
wali iadnych metod przemocy, aby strejk ów złamać. 

3) "Głodowe- płace we fobryce nasze; wynoszą dla ro­
botników wykwalifikowanych od 40 do 100 zł. na ty­
dzień, zaś dla sił pomocniczyoh od 10 do 40 złotych. 

4) Oszcze~stwem jest, jakoby firma nasza stosowała szy­
kany i teror względem swych strejkujących robotni­
ków, a rozgłaszanie w ulotkach przez Zw. Zawod. 
Robotn Drub,rskieh, że firma nasza używa tero:n 
i prowokacji względem strejku;ąeych, iest posunię­
ciem, zasługu;ącem speojalnie na potępienie, gdyż 
ci wł.<l.śnie, którzy to piszą: 

a) stosowali teror względem robotników firmy, któ­
rzy !Jyli i są w, ~Oolo przeciwni udziałowi w strejku; 

b) stosowali przemoc nawet wobec koblOt (m. in. 
nawet brze:uiennej), grozili zabójstwem i nąsy­
łali ladzi na pracujących ro~otnlk':,\V; 

c) wytłukli szyby wysta.wowe w sklepie Ermy 
A. J. Ostrowski S-ey; 

d) przyczynili się do rozpowszechniania falszy­
wvcb wiadomośoi, o rzekomem zamorJowanin 
jednego z robotników firmy, co moglo wywo­
łać nieobliczalne wprost skutki; 

e) wzywali do boJkotu firmy .. A. J. Ostrowski S-oy". 
Wszystkie powyższe fakty mają swoją wystarczaj~cą 

wymowę i świadczą aż nadto wyraźnie o poziomie i me­
todach po,stępowan II, jakiemi operują ludzie, którzy usi- ~ 
łowali sprowdkować streJk w fabryce naszej wbrew woli 
zatrudnionych u nas robotników, lekcew8ż~e sobie ith 
los i egzystencj~ materjalnlł. 

Z uwagi nB powyższe metody Związku firma nasza 
występuj'" przeciwko niemu na drogę sądo-.; ą, aby zmusić 
Związek do publicznego odwołania wszystkieh oszczerstw. 

Zakłady Graficzne A. J. Ostrowski S-cr, Ł6dź 

od zl.1.50 ,-
ER OMETRY 
ŚCIENNE 

ZAOKIENNE 
LEKARSKIE 

i KĄPIELOWE 
W WJELKIM WYBORZE 

POLECA 

OPTYK SZYMOn DR BACH 
PIOTRKOWSKA 33. - TEL. 222-23 

,--_. 

raUDUlI
;) 9 front, I p Chor. ner:;!'~c~~~hy~ha l dr6g • (Nowo· Targowa) ~elef. 174

0

42_ 

Ja ,Tel. 262-pa NARUTOWICZA 16 DR MED . 

pr.y'muje. od .8-11 i od 6--9 w (PlIaudsklego 78). Tele'.127-79 r.. Wf r. M A· J r I'R n WA Dr. mnd• HELLER DR. MED. 
w nled&. l §wlc;ta od 9-12.30 pp. PrayjmuJe od 4-6 po poł. U U ~ U U ilU . Jadwiea 

Dr. m~d. D d. Ś ·d .. k 18 Spec. ohorobweneryc.nzch. mo- Goldm!lno·wna 
r. me ro mlelS a caopłolowyoh I .1l6rnyoh om 

M U II~tnrlJrlN l. l i P S Ił ił przyjmuie ~l· ::6·~i od 5-7. J!~~~~~ ~;, ~~! .. ~9:,?? mie!lkaObeióleiienkie~[;a61 m.l It U l U~ L II b. asyst. prof. Pende'go w Genui - __ - w nled.lele I 'WI/:tll od 10-12 pp I te leE.207·26. 

• przeprowadziła się na Artvsty[zna C E R D W Ił I " ... 
AKUSZER-GINEKOLOG . Traugutta 10. tel. 212-77 1II:·~LEBER.PIDłrkDWlkatB.lewaof.lIp. SkładajCIe ofIary na Naczelny Komitet' 
Pómors~a 7. tel. 127.-8-1:' chorob( y dzieci I wewnętrzne przyjmuje.do cerowani .. wS&e~kie'!o Uczczenia Pamięci Marszałka Piłsudskiego 

Przyjmnje od 8.el do lO-ej rano ' . ~pec. przem • .m.a~.) , rodJ:llju jarfl~Db" dywany. led.wule . 
i od 4-7 wiec •. " . ,. przYJm.Je od 10 do 12 l 26"':18. U~ p, . (IQ) .cena~b .. puy.łęP!lyc.ła .. -' konto P.K.O. 1313 

IN ... 
o 
• N w 

o 
II:&. 

• j ił 

• oozaruje wszystkich w filmie 

"l y W Y · l 45·11. 
N~dprogram: d9dat~k PAT~ Pasde-partOuts i bilety \:llgo~e; próc,z urządowych nie!Vaż~e - :. - _. -

" 
'a 
o .. 
N • 
o 
W 
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Y 

ZI-edno"lonUPh zoz'nl-Mo'l Z' UdowsBI·Ch Ola Sm~kO$IY DiunA BARDWE~ z~~;~ OBUłDY, KOLACJE b II I. • 'Wó'dki, Wina oraz z'Oa-nę. PJWA Sukc. _K. ANSTADTA 
. . . ' .. -===' Na źą~llnlę ·t~lef0l1ic15n.e· o~sylam.y :zam6wienia do domu == 

PIOTRKOWSKA 48, 54. 114 PrzyjnJUjemy zamówienia na śluby i bankiety w naszych lokalach I 
a.m-____ ... _i~@$me • ....,_lialrl!!Yl'j4il!:l$-lIIIIIIIi ..... _=I!IlQ!1mI*M_ .. _____ .. E~llIils .. _~. ___ -_'.-4łiIIIIIlIiMMj MilfiWW'MPW. · -~Ił'M" 

ElB ane ił 
nOSI bucik z fjrr:n,y 

IW seFU 

KURSY KOOJII, Slll(lll Zd!~~e:-l· K Piramowicza 
i l'IOOll W JtN li &J.R~~ ~ip: InO r6g Cegielnianej Iplęłro 

SPECJALNY DZIAł. 
WYKWINTNEGO 

Zapis, przyjmuJe kance· 
larJa codziennie od g. 10 r. 
do 7 w. Wieczorowe Icursy 

dla krawcowych. II front. TELEFON 207-93. 
l..lW5P"Bł 'HfM&w·,· ',IA 'A WP; ± sa-RJWt·iiw ___ liIi_.!Ii_ .... __ .. I!DlIEI:II ____ ... _ .. ___ ~.....l •• iil!iM .. ___ • 

gdy eleganckim pragnieS% być. 
noś bieliznę marki 

a gdy oszczędnym p~ag~i~sz być, . OD Tlf) GO ~ 
nos blellznc markz l.f" ~ 

albowiem 
koszule i kołnierzyki marki . 

wyrabiane są z pierwszorzędnych 
ma ter jałów i wyróżniają się swą 
',-małością· 

chirurg-urolog 

DOKTOR 

E 
4-6 pp. DGWł'Ó'U 

Wólczańska 23, tel. 139-88 Specialista chorób skórnvch 
Wznowil przJiecia wenerycznych i se!1i:3l!alnych 
--~. ,_o •• ---- Po~odniowa 28ł ~e!. 2[82 ·~3 

LE:KARZ DENTYSTA przyjm. od 8-11 rano i 5-8 w. 

S. 
w niedziele i .święta od 9-1 pp. 

Dr. !Dł'd. 

purpura 
Płona ' 

t · o us a Pan.I 
po lekkiem pr7.eciqgr';ę· 
ciu poma c.:~: q Ciun': : ó· 
ris S4e~ć ~oczysi'ychf na­
turaln'/ch oarw. Sub:e:rly 

1 
zapach świeżej róiy 
Trwałość iednej doby I 
nieszkodliwość-oto nie. 

- doścign:oo)' szereg za~eł 
M.O krćlcwcj pcriHJdck ~o ust. 

FRANCE 

pn •• '''' "blo,1 ~~ .. ".wy d. W .. , I W D II O wy S k i Ec.olL DE BEA\;! ~-' :1 (LUMY =-~~---=.- ~ 

Spec. chor6b weneryc8nych, 
mocaopłolowyCh i skórnVCh Puder Clun, . 

Cegielniana 11, ,tel. 238-02 ' w 24 odcieniach 
Pomorska 2216 

lod,. prz,l~ć od 10-2 i 5-8 

; - PARI'~: 
DD moc~enłIt &~1łng, fi E'. ,; K O. .,.' 6

Y

'".".. , ....... 

e •••••••••••••••••• , •• e ••••••••••••••••••••••••••• 
Lek. dent. Prl!ivjmuje od 8-12, 4-11 w. 

F. BDOow'ruo.c .• n.'aska ~~"'~!łW~~i~~:O~PO_PO'- ciiwitiE W:~~!!!!Ek;lspiibiito 
1.1 lA d,plom Unh"e,s,te~1ri przeprowadzIł alą na ul. '. • .... k. obeonle 

Aleia KościuSIki 21 spec. ohor. seksualnych, Moniusaki 1, tel. 127-99. Alel-a l-gO Maja .15 PIOTRKOWSKA 87 
Tel 182-22. wenerycznych i sk6rnych Usuwanie weelklch . !<, tel 143-01 

0
--- B'R ,,-U n . (włos6w) I uauwa:::::'!'3I~:r~~le I beE I telef. 108-65 pnyJmuJe od 10-1 I od $-I ~ r Andrzeja 2, tal. 132-28 ~~~:'I:-roaO:1:h_~ł::='1 -- .,..:. .. - - Zatwi~:d:ona przen.ładzepaó,....,;; 

• . P,."~~!d.~:l:-i~~r:t:o ~t:0~1~ w WN • • A I"WłfiI iM lł , b:S~nm!lde' WI·CZ· SZKOŁA KOSmElYCZnl 
przeprowadził się na ul. - - -, U Clę Się zawOdu III 11 II PIOTRKOWSKĄ 81. Tl~g!~;, Instytut Kosmetyczny CI. ~ .. · • CHIRURG ~:D. ' la E W l n s D rt OWEJ 

spec. chor. sk6rnych ~ . dzfa~~~~~~~s~~W~7.nO;;7,yjm~j~ ANDRZ~JA 2. Tel. 216-66 (kierownik dr~. M.HELLER! 
I wenerycznych ~ zapisy na następulące kursy, i . przyjmuje ód 3-5 po poł t.6di, Piotrkowska 88 

przyim. od 8-1 i od 4-8 wiecz. ",.,'w;-'" \ warsztaty zawodowe: Kurs nauki teoretycznej l prakt,czn. 
.. ~ Pońc~'oslnictwo mechaniczne 4-0 mlesięcla,. 

Mechniclny wp6b trykotaży, Dr. med. .Informacje i lapis, na aleJac. 

Dr. Ludwl-B FalM ~~~6tbw~:e~r~~niiCrzęk;wiczek, • ,H AM M ER -, DR. MED. 

[boroby skórne i weBerytzoe 
Na"roi 1. tel 120-07 

Bielitniarsłwo i kr6j, Akuszer-Glnekolog NADAL CZYNNY Krawiectwo damskie i kr6j, t G. GERSZTAJN 
Piotrkowska 175, teJ. 138-76 Gorseciarstwo i kr6j, przeprowadził się na tlI. 

przyjm. od 10-2 i 4-8 w. Modniarstwo i Idobnicfwo, 11 ~. t d ~Z ( 6g 
Kuracje odmładzające metodą Ondulacja i manie.re. aiS Dpa a II Gdańskiej) 
. hormonową. Kancelarja czynna codliiennie od telef. 128-39 
Trwale przyciemnianie blWi i rzęs. godz. 9· ej rano do 9-ej wiecz6r. 
Upięks.enla dziel\ne i wieczorowe p .. vlmllJe 10-12 i od 5 - 7 przyjmuje od 3-7 wiecI. 

Specjalista chor. oczu 
Traugutta 12, tel. 175-10 
pzryjm. od 11-2 i o.d 5-8.30 w 

.......... ~ ................ ~łi ........ =.D'~am&~jF~ .... i_ ....... WB ... m$mW5R ..... 'i~&~e~NW#DE ...................................... . 
Klno·Teatr 

Sztuka 
Dziś i dni następnych! l'Iarlena Dł€irie.:~ jedna, jedyna w najnowBzem Bwojem areydziele 

Kopernika 16. T.1.140-72 Kobieła iest diablem ~~!:lci Kaprys Hiszpafiski 
Poozątek w dni p..,owssfldnie o L b M 'E h J 
godz. 4-ej, w soboty, niedziele Następny program: N,edok06czona S,mfonia - muz. SCnO erta arta ggert. Hans araJ 

i święta o godlll. 12-ei. Sala do brze ogrzana! 
......... m, ...... -=R ...... mDWWge .... mnm.;.HEZmm$mMW~Q~ .. E.mvm'G~ ..... ~mma.~ ........... łł .. BaPgNB.~# ............. e~·sa .. · ........................ ~ ... 

= Rł\KI13T II I Dziś i dni następnych! 
iri II n Piękny wiedeński film miłosny 
s, k" 40 l 141 22 I m. ówiony i śpiewany po niemiecku len lewlcza ,lie . - . 

(Ein Vlalzer fur lich) 
Początek w dni powsz. o 4, I H I G 

\~~~. niedzie!:§i;!~2ęta6~ .. 12 W ro;, ~ł. u,~:.~.::. niezrównan~J~7,~~~OW~j. słlZ{J!~ij' Er , ~!". 10,:' ~ .,.r!lveure= 
~ ~ I DziS i d~i nasteDn,~h! Najul~b~eń~za g:wiaz~~ f' r'·· "A""o .. '1- ~'z Ił ił fi ił a I 
t:I:I ~ ekranow, słynna z filmów "OSlb1'" l "PlOtrns U.,." 

ł ;~ I ~~:. PI ł\ Ił,A , _, I'1,"T6'& ZK 1\ - ~;=2::Y 
oN ~ Ceny miejsc: I m. 1.09, li m. 90 gr. IJI m. '5(') gr.,' .E'.u,pony ulgowe po 70 gr. "W niedz. i św. kupony niewatnł 
~ Ii=ł- ZerolDsklego 74/76, tel. 129-88. POClłMk ae,ansów O g. ' 4·ei, W niedziele i świ~ta o g. 12-ej 

Wac a 
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n RalU fOlO-KODAK 
fiIłJłl'lOfONł' 61oriapbone l, 011. 

m~esiecz. !!,ł!!!~w~~!'6~~I!~2~!!. Bezlal:czBi 
OG~o~ziENIA '" DROBNE ....... ~~ 

&'2$ lIauka i Ul)'cho~-;Dle III Kupna i SP;~dai, 
.... LE ::':::; ___ a ' , 

ANGIELSKIEGO, Francusk,kgo i 
Nif'wieckieg-o ella początkujących i 
awansowanych. 5 zł. miesiQcznie. 
7,o-łosz"nia codziennie od 6 - 9.30, 
tl Piłsudskiego 62, front, I piętro 
( ,zkoła). 

-------------~----------
BUCH!LTERJI włoskiej i ame­
rykańskiej oraz pisania na ma­
szynie gruntownie wyucza za 
25 zł. Skróeony kun w cią~ 
l miesiąea zł. 15. Pisania na 
maszynie 6 zł. Udzielam rów­
niet korespondencji i arytmetv­
ki handlowej i etenografji. Ki-
1ińskiego 50. Poprz. oficyna 
l piętro. Dla zapisujących Bi~ 
w b. m. 20 proc. 

~ A WYJAZD pod Kraków do 
domu lekarza poszukiwana wy­
kwalifikowana nauczycielka­
wychowawczyni do dwojga dzi~ 
ci w wieku lat 7 i 10. Zgłoszenia: 
Piotrkowska 121, m. 44, od 3 -
5 pop. --_ ..... _----
KOREPETYTORKA udziela lek 
cii w zakre~ie j(mnazium j 
szkół powszechnych. Specjaln:J 
meło-da stosowana dla d7ieci: 
niechętnych, nie zdolnych. Po· 
stepy szybkie. Tel. 151-\)9 p, 
Ruta. , " I , i', I 

lerZBirB 
zwierza' 

. lek. wet. R.lch. 

Odańs"a tł.-a 
(róg Zamenhołfa) tal 175-'lT 

KOMPLET freblowski pod facho 
,"';m kierownictwem Maryli Saksów 
n\' w jasnem, slonecznem miegzk~­
Idu Goldkornowej. Opieka wzorowa. 
H.vtmika i gimnastyka. Zapisy co 
d7.iennie od 11 - 1 i od 4 - 0, 
Alf'ja I łthja 9, front, I piętro, 

r,el. .114· 50. 

A~GIELSKIEGO i hehra.lsi\l~( · 
udziela tanio w domu zainte­
l'(.<"owanYLh ab.tur.ient hf'i ra j. 
",kif'go /7.·mn3zjum, TeL 140-6S1 
!Lipowa 43, pr. ofic, I p. od '8-
10.30 mno. 

~------

Krzesła i lotele 
(wiedeńskie--lIięte) po rllmaah fabrycz­
nych poleclI Wytwórnia Mebli Gi~tych 

HERKUIaI!S" cEIiIEbnIRn"16 
" II w podwón;u 

HEBRAJSKIEGO udziela :,;tudent­
ka b. tanio wyjeżdżającym do Pa­
lestyny oraz uczniom w szkole. 
Tel. 238-17. 

'-- ,- ----------

DWIE MASZYNY· pall'owe SuI· 
zer; WinŁerthur, .8.0 i .109 .HP .6 
a lIn. wentylowe, komplet '\V 

p:erwszorzędnym stanie, do na' 
tvchmiastowego uruchomienia, 
do ~przedażv rażem lub poie' 
d"ilCzo. Oferty "Em.be" do Gło· 
su. 13918-3 
-------------
BILARD w dobrym staniE: 7. Lilami 
ze sll .hiowej kości, z wszelkiemi do 
da tkami do sprzedania. ObejrzeG 
lnOŻ[la w Klubie Szachistćw, Piotr' 
k'Jw:ska. 74, w godz. 16-21. 

. 742-3 

POCO SPICIE na słomie gdy od 3 
zł. tygodniowo dostać można mate­
race, otomany, tapczany, leżanki i 
krzesła. Setki idij::lntów się już prze 
konało, że najrnocniejs-zą r6bot(! 
wykonuje się tylko ' u tap:rera P 
Wai$a, Łćdź, Sienk:Qwicza 18. Pro' 
l'zę przyj~ć się przekonać! 

KUPUJĘ włosy i wyczes7.ki. 
Piłsudskiego 50, pn wa ofic. 
l wejście, m. 8. 805-2 

ORYGI~ALNY pel:; .... 1 llyw:1u (Al 
ollan) rozmiar 31Ox.640 bal'd7.0 ta· 
nio do sprzedania. Ell. lkyer, Piotr 
kowska 102. 1161-2 

1tlASZYNY do pisama l liczenia, 
okazyjnie oraz reperacje solidnego 
wykonania. Adolf Goldberg, Piotr 
kowska 91, tel. 137-54. Przepi<i)' 
wanie i powielanie. 462-4 

\ 

.,zNICZ" "piece. pn;enośne Slłtmqtv 
we %lł.peWm~jlł ciepłą zimę .• ,Znid' 
ul. Wodna, 12-14, tel. 165·22. 

I I 16tae 
tu ... 

ZAKOPANE . . Prof. dr. Wilhelm 
rallek przyjmie pod odpowiedzial. 
ną. opi'lkę ' wychow:awcz'ą ,na kolo· 
nje 'Zimowe grupę .ucznić. w i uczenie 
Willa, Stenia" ~ droga do Białe· 
glJ. l'trzyJ,ll~ie pier.wsznrzędne; 
ł;:I)SZf'rne. Wiad.: Pomorska 91, 
1.(.1. 260-97. 

BUFET prozy Ló~zKiem Towarzy' 
H'vie Zw· ,lenników . Gry Szacbow,}j 
je!'t .lo wydzierżawienia ' od 1 styc'z 
lIia 1.)36 r. Tylko doblZ€ obznajmia 
ni z prowadzeniem podobnego 
przedsiębiorstwa. reflektanci zecheą 
dozyć oferty w sekreu..rjaeie Towa 
rzystwa przy Piotrkoc:wskiej 74, w 
godz. od 17 do ::", ej. 741-iJ 

------ _. - '-----
DYWANY: p~rskie .. kraj9w '~ 
ręczne i maszynowe, napraw'ta 
artystyczny zakład naprawy 
uszkodzonych dywanów. H. MIl 
grom, Kilińskiego 18. 

. 10635-5 

------------------_.------
POBZVKIW ANA wychowawczyni fRZODlTJĄCY Philips 44,A .. SzIlI.· 
(izr.) do 2-letniego dziecka. Tel. gi!'!' s('zonu. Demonstruje: "Radio 
248-57. 932-3 Watt", Narutowicz8. '16 . .. 

:l,ti-WW 

PIERWSZORZĘDNy ' zakład kra, 
wier.ki damski M. Rozencwajg, '.l1. 
Pih'lldskiego 40. Nadeszły na S'3Zf.llJ 

j!:'si~nrtt) zimowy najnowsze ffi')dele 
p:uyskie j~ko też przyjmuje }JUlta 
i B(lst.jttmy; za palto .20 zł., za 'ko 
stjum 30' zł. , Wykonanie solidne. 
-------._- __ o 

WARSZ:\WIANIN przyjmi~ przed 
stawicielsŁwo branży wł<'ki'3nniczej 
na Warszawę. Referencje }lierwszo 
rzędne ewent. gwarancja. Oferty 
sub "I. K.". . 

KSIĘGOWOŚĆ. Buc!mlt!:'r - bilan­
sista zaprowadza. księgi i sporządza 
bilanse. Nauka burha!tl'rj: - opla· 
ta przystępna. Nauka pisa.nia na 
maszynie 10 zł. Cegielniana 25, 
m.35, 

.,..- .. - ------
20 - 50.000 ZŁ gotówką i wspćl­
p'!lcą. przystąpię do intratnegc 
przed"i~blorstwa. Zgłosze!'ia do 
a.'!minhtracji pod "il:lłody zdolny 
kupiec". 

DO WYNAJĘCIA od zaraz 3 lub 
-1 pokoje z wszelkiell~i wygoda­
mi, pierwsze piętro. \Viadomość 
u dozorcy; tel. 220-59. 

5 POKOI z kuchnią, wszelkie "~" 
gody, słoneczne dr. wynajęcia ou 
:-:araz pr:l,y Piotr'kowskiej 161, u go. 
i"po.la r'la. 

----------
FOKÓJ ładnie um~blowany, świeżO 
wyremontowany_ w frOlllc '1\'(' ll\ 

mieszkaniu oddam. Andrzeja ,la, 
m.5, 

----.. - --_ ... _. 
rOKÓ.r umeblowany dla samotneJ ®JRffi~ p L A C osoby do odn.'ljQcia. Ul Gdańska 

o dwuc~ frontach nr. 3la, m. 18, oficyna, drugie weJ­
w Ł o d z i, obok ście. ORYGlłłl\błłR W EDfŃ§Kll 

4-l1lmpowlI SUPERHETERODYNA na rok 1936 
jedyny 11' swo;m ro:Jzahl odblornlk.lnany ze swei od­
porności nil działania atmosferyczne I przeszkody lokalne. 

przystanku fram- ______ ._ . 

11'11 owego. 'W bar- UMEBLOWANY pokÓJ' iub 2 po!w­dzo dobrym punk. 
cie cały lub w je z kuchnią na 4 miesiące flo od· 

Idealna selekcja, - Zasi~g światowy. dwuch parcelach stąpienia, Zawadzka 6, 1l1. 11. 
korzysfn'e do na- ___ .~ __ , _______ . 

Doskonałv Ęłośnik elektrodynam, O dużej skali I 
dźwięków. 

~~:!~~Żstr. : AL'A - RADIOl 
bycia. Oferty pod 
.W. L. 6. 13." do I SŁONECZNE 4 pOkO.i0W~ mieszku­
adm'n ;strllcii. -I nio z WilZt'!kirmi 1V.\·~~od:1[!li (fo "' .. y­

~I. NAWROT 1. Tel. 183-60. 

e'8lctłO 

INżYNIER - elektryk, długolcLniCl POKOJ do wynajęcia 01 zaraz. Po· 
praktyka wa.r;~,,,tatowa, in6tulac:{j' h,dniowa 24, I-sze piętro, mieszko 
na or:.I.z radjJtechniczna. Obeznany i ~o. L(m y front. 
z budową najuowszych apal~.I.tów - -- ,. 
ra,~jofonicznych i telewizyjny(;b I FRO~TOWY pokój b. ładnie 
.. zpka p0satly. Wymagania skrom umeblowany (wygody, telefon), 
ne. Ew. wspólnika z małym kapit.\- I przy kulturalnej rodzinie, od 
lem ce!um w'3pjlnego prowadzemlł I zaraz do odna.i~cia. Żeromskie­
biura. Oferty sub "Inżynier". go 77 I 79 m. 15. 11152-3 --

BEZDZIETNE małżeństwo po-

WILLA na Benslonall ~:mu~ ~~~~~e~ieum;:!~~:~~ 
mu 'KOIlJl'INlf przy rodzinie od ' 1 stycznia 
.. 1936 r, lub wcześn:ej. Oferty 

zaraz da wydlieriallllBnla! z warunkami 5ub.: .,Sam". -2 
Wia.domość na mie'sclI. W iII II S.cze- - --- .-- - ----­
cińskiego w Kolumn·e. ul. WarsZllwska, ~ POKOI Z kuchnią, wszelkie 
" ,,; wygody, słoneczne, do wvmdę · 

OSOBISTOŚĆ mająca stosunki 
w przemyśle i handlu poszuki· 
wana . . Zgłoszenia do administra 
cji pod "Dobry zarobek". --

420-3 

INTEILIGENTNY młodzien'er.. 
absolwent W. S. H., . 6-letnia 
nraktvka bankowa, I:runtowna 
i:tiajomość w~zelkich systp.mlS", 
ks' ęRowości, pierwszorzędny ko 
respo1l1dent polsko · • . niem iccki. 
poszukuie iak:e~okolwiek za.ię­
cia burawego. Wa:runki bardzo 
skromne. Zgłoszenia sub "Joł­
be"/ do Adm:nistracji. 

c'a od za.raz. Wiadomość: Piotr 
kowska 161 u ~ospodarza. 

13839-2 ------ -- .,- ---
4 ~ 5 - POKOJOWE mieszka.m·~ 
3 p. front, komfortowo wyrnmout/)· 
w:..np. z ws~elkiemi wygodami oraz 
2 sklepy. 6-go Sierpnia 30, od za· 
raz do wynajęcia. 698-4 

DO WYNAJĘCIA 4 i 2-pokojowe 
mieszkania, Wiadomość u dozorc-v 
Piotrkowtika 165. " 

----- - -----
4-pokl-,jowe mieszkanie z wszelkill 
mi wyg'Jd:tmi, II piętro, front oraz 
l'ltJży -;klep z mieszkaniem od zaraz 

• dl) wynajęcia, Ul. 11 Listopada 19, 
L~KARZ-DENTYSTKA POSZUkl- u dOZIJ!cy, 
wana na prowincję. ~głoszenia: I -- ----.. ------. 
tel. 236:39 do 10 rano 1 2 - 4 po . 1 LUB 2 rolwje 2'. holem pr7.y Al. 
połudmu. . , " Ko~r.il1s7.kj 21, uo wynajęcia. Wia-

. . domo§Ć'. u doz',r(·y. 
KORESPONDENT języka. . francu-
skiego, niell!ieckiego i stenografji I POKÓJ umeblowany front, 1 pię­
niemip.ckiej poszukuje p"OEa'dy lub tJ o dla pana jo wynajęds. Ct\gie~ 
pracy godzinowej. Tel. ·241-1t1. Diana 4, tt;ll. 134·72. 

i n~jl)('ia. Piotrkow:sk.t 2UJ, tel. 

1
1Li2 '9S. 

1 LADNY, duży pukój ? \V~zelkicmi 
, wygodami do odn:>~~cjL" Sienkiewi­
I cza 6, m. 9, tel. 147,18. 

POSZUKIW ANY lokal fabryczny 
ca 600 mtr. kw. OIerty do admin. 
pod "Fabryka chemic~na". 

2 DUtE ładne pokoje częściowo .... 
meblowane z używalnością kucbni 
lub pojt dyóc,lll • 6·go Sierpnia sa, 
m.6. -:,;1<'>0-- '" 
POKÓJ elegancko umeblowau" 
niekrę]l11jący tanio do wynajęcia 
lila pana. Obejrzeć od 12 - 5. PO I 
h:dniowa. 31, fr. I p. m. 4. 

UMEllLOW ANY słoneczny po" 
kój z niekrępującem wei~ciem 
tanio do Wynlljoc·a. Piotrkow, 
ska 64, lew. of., 5 wejście m. 65. 

l::::::=:;; li == I ===. == .-
Ot!lo§z~nie. 

Wojewódzkie Biuro Funduszu Pra­
cy Oddział w Lodzi zamierza kupić 
w drodze nieograniczonego przetargu: 

45,000 kg. mąki pszennej 0000 65 % 
20,000 kg. grochu "Victoria" I gat. 
20,000 kg. kaszy jęczmiennej I gaŁ. 
15,000 kg. kaszy pszennej - manny 
5,000 kg. słoniny 
200 kg. margaryny .,Amada" 
Oferty na piśmie wraz z dołącze· 

niem próbek na dostawę wszystkich 
wymienionych artykułów lub poje­
dyńczych należy składać 'W biurze od­
działu łódzkiego uL Podleśna 6 do 
dnia 27 listopada rb. godz. 10~ej. 

Na transporty dostarczone koleją 
Wojewódzkie Biuro Funduszu Pracy 
Oddział w Lodzi udzieli 50 proc. zni­
żek kolejowych. 

Ceny należy traktować po uwz~tęd­
nieniu zniżki kolejowej 50 proc. loco 
magazyn w Lodzi, posiadający boczni· 
cę kolejową· 

Bliższych informacji można zasięg­
nąć w biurze Oddziału ul. Podleśna 6 
w godzinach 8 - 15 lub 215-71. 

Wojewódzkie Biuro Funduszu Prae1 
Oddział w Łodzi 

(; Z tł Ił Y I C I • k' -: I. -I . '." , 
~egfelnlana 2. I Z DWII liS grzeSZny 

- u. 

"SKllN " 
Oziś i dni nastepn,ch ! 

wielki podwójny program Historia buuliwego tycia i Iliezwykłei śmieroi paryskiego apasza .. --------------------~--~ • ~'~ .• .:, .... :, .• ' . . ,c. '", . 
:'-·';"KI·NO· lTIEA' ·TR· " 
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"SING. Dzi' i dni nas'cpnu(b! 
Szcz,iowe arcydzieło produkcJi . światowej 

W roI. gl. SI:Jencer TraCJI. Bełte Davis 
Nadprogram: Tygodnik dźwiękowy Pata i Paramountu • 
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Ceny przystępne I Grand - Hotel Y 
oryginalne rzadkie okazy. 

pok6j 111 - cały dzień. 

I STORY I· KAPY orali wszelkie nowoczesne SIAl KI I MARQUIZETY po 
oenach konkurencJjnJch poleca 

WYTWÓRNIA m 60LDBART PIOTRKOWSKR 6Z 
RĘCZNYCH ROBÓT • , tel. 135·35 pl'. of.l. W. lp. 

Pomimo zw,zki bawełn, 

obniżył znacznie ceny zwłas:łicza na bieliznę jak: chusteczki do nosa, 

koszule i p,jamy damskie, meskie i dzieciece, Obrusy, 
reczniki, pOdpinki, Doszewki, fartuszki i inne art. 

Polecamy n.ajprzedni~j- mark-I O K 
sze gatunki towarow 

Skład fabryczny st ale zaopatrsony 

w RESZTKI, SEKUNDY i KUPONY 

Mt 

lDiasta tOdzi 

ADJO 

IllPfWNI51 50611 BYI!!! 
UczllC sIę KROJU. SZYCIA i MODELOWANIA na Istniel/lcych od H'02 P. 

i . :zatwlerdaonych praez M. W. R. i O. P. 

KIJIłSJł(U HDOlIJ i SIl' c: li 
MIRY GRY 
ŁOdl, ZA A Z A 3 ,m. 3, teL 231-03 
Nauka odb,wa eię wedlu!! systamu słynnej sdloły paryskiej .Ecole Mo­
derne de coupe de parisn• - Za gruntowne nauct:anie gwarancja. 

Końcli/lcym świadectwa wg. ustalonego wlloru. 

CAŁY KURS aż do gruntownego nauczenia TYLKO 75 Zł.. 

Kosmetyka Toaletowa 
w Łodzi, pod kier. 

prof. CELUlE .'''tDbBR 
wykonywa długoletnia Jej asysten.ka 

w gabinecie kosmetyki lekarskiej: 
Dr. med. M. LEWINSONOWEJ 

PIOTRKOWSKA 88, tel. 143-63. 

Prof. CELINE SANDLER 
osobiście prayJmuje 1 i 15 każdego 

miesiąca 

PORADY SEZPLATNI. 

------------------ ----
1m 

'WYTWORNY 
PAN NOSI 

PALTO 
.: UEV1CO" 

Kancelarje czynna caly dsień 

Skład przyrzadów Pne[(wpoiarowJ[b 
Ryszard 6erlner, lódl 
ul. Kil ińskiego 146, tel. 201-33 
poleca: GAŚNICE pianowe najnowszej kon" 
strukcji "PERKUN". Gaśnice !luchopwosz­
kowe "UNIWERSALNA", dzialaj!\ce pod 
ciśnIeniem kwasu węglowego. Gaśnice sa­
mochodowe i inne oraz NABOJE t:apaBO" 

we do wszelkich typów gaśnic. 
Ceny przystępnel Obsługa solidnal 
fachowa naprawa wszelkiego rodzaju gaśnicI 

Kupujcie 
z l-go źró la 

Wielki wyb6n 
WóZK6W dziecięcych ŁÓŻEK komodo."ch 
Ł6ŻEK metalowych WYżYMACZEK 
MATERACY wyścielanych marki "Rubb.· 
MATERACY sprężyn. LODÓWEK 

I 
"Patent· LEŻAK6W, HAHAIWW 

ŁÓŻEK polowych ROWERÓW I ..... 

w fabrycllny~ nODROnOl" t6dt, Pl~trkowa_ '13 
- - skład. le " U r w podwonu. - -

pod~je do po~sze4l1meJ wIadomości, !e niłej wyszczeg61nione nieruchomości w Łod.i połotone, _ 
ObCIążone pozyczftaml Towarzystwa, za nlezaplacone raty wraz z zaległościami, wystawione ~o· I 
stały na sprzedał prsez publicznIl Iipytal/ę, odbywat się lIlajllC/l o godz. 11-oj zrana przed ni-
jej wymi~nion~ml !,o,tarjunami. puy Wydziale t:tip?tecznTm ~Ildu Okr-:l1owt'go w Łodzi. 

Zbl6r obJaśnten I warunkI IIcytacJlna zna)duJ/l się w kSIęgach hipotecznych odpowiednich 
llA ;tl;~ 

nle!uchomości oraz w biurze Dyrekcji Towarzystwa Kredytowego m. Łodzi i tamże przeglądane w wielkim wyborze poleca 
hyc mogą. 

. W rule gdyby dzień wyznaczony dla sprzedaży był ~wiąłecznym. sprl:eda~ odbędilie się S EWIGK It!I r 
dma następnego. ... (I 

I HURT ' NII/tańsse ceny DETAL I Biała bielizna -
-N~r-.~N~~~I--------~~~-~I~L-iC-Y-ta-cJ-.a~I-------~I---- NM~OW~U6. .nBj~~~~i BI~~~~~ 

hipotecllne • rozpocz- . jak r6wniet całe wyprawy firm: ."!3-ci Ct:eczowicska" 
nieruch. 0- Przy ulicy adlUm nie się Przed notarJuszem Dnia w Andrychowie, Tow. Zakładów Zyrardowskich or .. 
moścI od sumy p O Ił Jl D N I Jł r6tnych firm zagranicznych polecajll 

I SZ. Harcsztark i H. Chwatt 
18 

35/36/37 
48-c 

204 
211-A 
22fi-a 
412-a 

443ros. c(c) 
602/603/604 

660-A 
792-i 

796 ros. b 
89ti-i 
965-e 

1044ros. b 
1087-c 
1l08-D 
1344-a 

1626 
2058 
2559 

171-e 
łp88c (ros. c) 

788 

Poprzecznej 
Pabjanickiej 
Zawadzkiej 
.W olborskiej 
Północnej 

Stary Rynek 
Południowej 

Pomorskiej 
Piotrkowskiej 
IW ólczańskiej 
Zakątnej 
Gdańskiej 
Brzozowej 
'wilczej 
Kaliskiej 
Orlej 
Kilińskiego 
Tramwajowej 
Al. I-go Maja 
Gdańskiej 
Narutowicza 
BrzeziI'lskiej 
Kilińskiego 

oraz 

10.500 78.750 S. Baranowskim 2.111.1936 
79.000 592.500 H. lUesem " .. .. 
4.420 33.150 P. Lewieckim """ 
1.600 12.000 A. Rżewskim " " " 

11.900 89.250 K. Okszą-Strzeleckim" " " 
1.620 12.150 S. Tuleckim " " " 

52.160 391.200 B. Witkowskim """ 
1.200 9.000 R. W odzińskim ".." 
9.920 74.400.J. Zaborowskim """ 

640 4.800 S. Baranowskim 3.111.1936 
560 4.200 P. Lewieckim ...." 

3.120 23.400 A. Rżewskim . .."" 
1.220 9.150 K. Okszą-Strzełeckim" " .. 
2.980 22.350 S. Tuleckim " " .. 

520 3.900 B. ,Witkowskim ".." 
720 5.400 R. Wodzińskim "" ot 

2.000 15.000 H. Klesem .. " " 
3.000 22.500 J. Zaborowskim """ 

940 7.050 S. Baranowskim 4.111.1936 
900 6.750 H. Klesem " " " 

60.000 450.000 P. Lewieckim "..lO 
8.000 60.000 K. Okszą-Strzełeckim" " .t 

25.000 187.500 S. Tułeckim 
" " " 

W m. Z g i e r z u 
Słowackiego 12.000 90.000 B. [Witkowskim '.111.1936 

Łódź, dn. :n listopada 1935 r. 

W ( n ( R ~ l ~ ~ I [ l n A _ Piotrko:aka 23. Tel. 146-42. 

Piotrkowska45tel.147-44 C I SI g Blbl S"ml-elanbOWe 
&BUlEnIE DHORIlB WEflERYCllłYlH Ił n n 

IKGRłJVDH l SEKSURbltYCH z- 3 - k 
KobIeta lekarz prsi/muje .•• g. 

od 11-1 I 5-7 poleca Skład Czekolady i Cukr6w 

c~nO ił A rlo.do '3 w~I:II. ,,001101(4", Śródmiejska Ci 

Najtaniej Tylko w 

~• r.arWOziKOWYSKi 
Narutowicza 11 

tel. 137·70 
WÓZKI dziecięce, 

liUKR metalowe i polowe, IIIRTERRCE 
r6łne, WYtYłIIRUIKI, bODOWIIIE. 

----------
OBR -Z" w wielkim wy-

J.a • borse po cenach 
prsy.łI;pnyc;\ i na dOllod"FCh warun­
Iraeh. Wiolki wyb6r um do obraz6w, 
tapet I firanek. Oprawa obra86w. 

2. Z A G A f4 C Z Y K, tÓDt 
Fabryka Piotrkowska 158, tel. ll!1-91. 
Skład ob,all6w PIOTRKOWSKA 165. 

tel. 249-91 

M~BLE LAKIEROWANS w najwybllym ga-
1'111 tunku poleca S. BURSZTYN 

Ceny niskie. Śr6dmleJska Nr. 37 

NA SEZON! 

""BOROWE P l\ł:IHI 
DO 15 gr. 

oraz Śniadania i 

KOIJłł:Jf JtłlłSKlf 
I 5-ciu dań DO 1 Ił. 

poleca 

Cukiernia l 
" óD 

Przejazd 1. - Tel. 209·87 i 
O" 

133·72 

~~DnumBrl2la miesięclina "Głosu Porannego- ze wszystlriemi dG-1 OgłOSzenia" SIl wier~z mUlmełPowy 1-szp~łow.y (strona 5 szpalt}. l-sza strona 2 zło, Reklamy feltsłem 
ł Ił U datkami wynosi w ł:.odzi :&ł. 4.60, za ounouenie - l'edHcYJD~ zł. 1.56; w tekście: z zastrzeżenie_m miejsca 60 sr., bei!: za9trlleienla mle/soa 
,,"osIIY z prsesylką ;>ocstoW/l w Itraju - z1. 6.-, Z'llP'anic:~ - zł.. 9.- 50 /ll' .. nekrologi 40 /ll'. 2wycI:aJne ( ..... 10 scpalt) 92 gr. Drobne 1<> gr. lila wyra s, najmniejelle osl0811enie d. 1.-'0 

, Poaaulriwanle prac, to /ll' •• a "y PK, na.mniej!Nte zł. 1.20. Ogłouenia nrec.ynowe i ca41ubinowe fI! zl. Oglo' 
Rękopisów redakcja nie zwraca. sceni ... mleJeGowe obHczane 8Ił o 5lPlo (!połel, fUm Mgr. 1000Jo. ZII olłłoezeD ia łllbela,June lub fantlla. dodl1U 

3CfJIr; Ogłouenła dll7ukolor. o SOI/o dpotej. 
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arakir; b;al • 
Obrońcy imperjalizmu. w 

szczególności rzekomi obrońcy 
"zachodniej cywilizacji", wystę 
pujący jako adwokaci włoskiej 
agresji przedwko Abisynji. wi­
docznie są ślepi i głusi i dłatc~o 
nie zdaJą sobie sprawy z t,ego, 
iz, niezależnie od wyniku, wznie 
cona przez WIocny zmo:derniz()c' 
wana woJna w Afryce stanIOwi 
dla EUIl'opy, dla białe" cywiliza­
cji §mierłelny cios. 

Mówimy naturalnie o ta,kich 
obrOońcach "Zachodu", ktÓl1'zy w 
dobrej wierze ~ niewolnikami 
błędnych koncepcji ideołoaic:l­
nvch. 

* 
W "Pl'e1tuTSOO'acli~ Ol'O'Wia'da 

Romam Rolland o tern, jak so· 
bie ludzie czarnej rasy tłumaczą 
dlaczego europe.fezyk jest biały: 

- Bóg - m6widt czarni -za­
dał europeJcZ\y'kowl ,,~nie: 

"Co~ uczynił ze swym bratem'" 
- zamiast Odl'owie<łzi~. P.tlPO­

pe,iczyk zblaCD. 

Taki po!dąd na lliałycn i1stni­
ie wedłu~ t)e'Wnego mi$jonauB 
wśród tuoylców Zł~teg.o Wy­
brzeża w Afryce. .. 

Nielepszego zdania o })iałycn 
cywilizatorach są beduini, któ­
rzy po okupae,ii wło!kieJ woleli 
opuścić Ub.fe. arniżeIi Jio.rzy~ta~ 
z dobrodziejstw cyWilizacji bia 
łych. 'VyniIia to z cieIiawe~ 
reportażu francuskiego podr6ł­
nika H. L'. de Vilmorin o tze· 
komem powstaniu plemienia 
Senusi. 

Podr6ZniJi ten ()dszu~ał emł­
el Senusi, który jest kuzynem 
1'a Mohameda Idris el Mahadi 
emira Fe,jsa..1a, króla Iraku i e· 
mira Abdallaha z TransJordanjł 

Emir Senusi opowiedział ~we 
mu rozmówcy, iż brat jego Said 
Mohamed Errida został uwię­

ziony przez włochów w Ben~ha 
1'i; rodzina od wielu lat nie ma 
() jellcu zadnych wi.a,(Iomośd.­
Said Mohamed zostal przez wIO 
~h6w uwieziony, aczkolwiek 
nrzybył do nich w charakterze 
nełnomocnika dla prowadzenia 
vertraktacii pokojowych. 

" Dlaczego, pyta emir, trak110 
wali nas włosi ja,k bandytów. 
prz'ecież w-alczyli'śmv .jolalnie? 
Dlaczego powiesili oni, jak 
zwykłego złodzieja - Saida 0-
mara ej Mochta'ra, naJwiększe 
go naszego wodza. 75-1etni~ 
starca 1" 

Na pyot.alllie, czy dątv 00 do 
.rewanżu i czy powstanie senu-

~yjskie. o którem ostatnio pis,'l 
no, stanowi początek poważn:ej 
szej akcji, emir odpowiedzhł: 

"Talk samo, jak jest prawdq, 
iż najgłębszem dążeniem kaid" 
Ilo senusY.1czyka .test. by w ty­
ciu sW'em m6gł zabić cona j­
mniej .iedncl(o włOcha, iest f(lW 

nież pra,,,':dą, iż .ia nie chcę woj 
bV. Tłumaczy ~,ię to niełylko 

naszą słabością, lecz i tern. te 
prawo wdzięczności zakazuJe 
mi narus.zenia pokoju kraju, 
który nas przyjął u siebie 10A­
za Siwa). Moi poddani g,tali się 

rolnikami. Chcielibvśmv wrfl­
cić do swego kraju, lecz bcz 
prowadzenia wojny, 

Co 'do rzeKomego Dowstanl~ 
senu!yjczyków pOwiedział fran 
cuzQlWi szeik Fadil el Susi, iż 

fest to wymysł. który posłu!y 
włochom ,iako pretekst do za­
jęcia .leszcze kilku kiJOiIl1et'r6\11 
ziemi pog:ranim:neJ lub teź po-
7.W'OIi anglikom sprowadzić no· 

, we wojska pod pretekstem za­
bezpieczenia pOt'ządku... Wiem 
·dobrze. U pustynia rot ste cKt 
uzbrojonycll ludzi. lecz nłe SIl 

to mot ludzie. 

* 
'Na podstawie informadi h/F 

Na pokazie mody 

du'inów i własnych sPosl'rzeźcó 
autor opowiada, iż pustynia r~o 

mi~dzy !Lib.ią a Egiptem iest 
przecinana przez 
lość angiel~,kich 

OgrOlIlllla i-' 
samoohod6w 

ci(,'żarowych, przcwożących woj 
1!ko i mater.iał wojenny. przez 
dużą ilość aut pancernych, tek 
kich aut, przewoźących a1rtytp., 
rfę do , zwalczania tanków i t. p. 
Anglicy uczynili z pustyni zo­
nę wO.lenną, wprowadzili tu 
stan wo,ienny i po§p:esznie a 
zarazem pot~żnie foortyfikn,ią 

granicę, \V. BryŁan.ia ma tu już 
nodobno 25.000 wojska. W MeJ' 
sa-~fatrub pełno aeroplanów 
wojskowych i lotników; w Al pk.' 
san'drji sto.ia w po:rci,. an,giel ­
skie pancerniki, krążowniki i 
awioma:tki; wAbukirze znajdu 
Je ~ię 500 bryty.iskich aeropla­
nów, RQtowych" do lotu i tyle! 
~paratów zapasowych w skrzy­
niach. Ogólna iaość "paratów 
JofniczyeJl, posiadanych' prtez 
W. Brytan,fę, na prz sŁrzeni 1'0-
między Egiptem a Pale tyną si~ 
łita obeC1;lie 250Q sztuli. 

W oo.zie Siwa opowiadano p. 
VJlmorin'owi. ił na granicy 1.1-
b,ii wojska brytyJskie zajmują 
mocno ufortyfikowane pozycje 
napneciw zasiek6w włoskieh~ 

Premier KościałkOw$ki: 
- Świetna moda! SprObuję ubrać PQlskę w taką sukni~ . 

każda ze ~tron wyczekuje ataku 
przeciwnika, lecz zauważył je-

den z dowódców senusv,iskich. 
nic z tego nie będzie. 

Na pytanie francuza, czy w 
wypadku wojny senusyjczycy 
ruszą przeciwko włochom. jP.' 
den z szejków odpowiedział, if 
20-letnia walka mocno osłabiła 

senusvjczykÓlw, pozatem anL!1i­
cy przekonali senu~yjczyków. 

iż ich rewolwery są jut bronią 
archaiczną w porównaniu z o 
becnvm mater,ialem wojennym 
europejczyków. Wojownik ber· 
beryjski pl'zytem zauważył, iż se 
nusvjczyCY, którzy ostatnir. 
przekroczyli /o,'1'anicę, zostali 
przez włochów zmobilizowani 
i wysłani 'do Eryłrei, na'tomia'!t 
so,maliJczycV są przez włochów 
wy~vła'lli do Cycenaiki. Szejk 
dodał, i.t WSf:ystJio to są muzuł­
manie, którzy nie chCą ze sIO})" 
naWizaJem wa}c);vit 

Jak wiadomo, w dotyclicz3-
sowych' bojach' włosi na pierw-. 
szy plan wysuwali w wielu "'Y'­
padkach wojska tubylcz.e t. 

zw. askari~6w .. 

To nadużywanIe przez Wło­
chy woJsk kOlorowych dla ego. 
istvcznych' ~elów za1::lo'l"czych' 
wcześniej czy późnie.i musi siQ 
zemścić na błałych. Nie mniej 
nieb'ezpiecznv wp!yw musi wy. 
wołać wśród fClol:l.rowyih' raS 
sam fakt możliwej woJny brato . 
})óiczei białych i to w samycJl 
kolonjach. 

PilSaliśmv już o tern, że po 
wo.inie światoweJ prestiż białej 
rruw mocno ucierpiał w Azji.­

Otóż imper,ia1i.styczna politYka 
białych, a przedewszysłkiem im 
perjalizm włoski podważa pre. 
stiż białe i rasy w Afryce. Pro­
ces ten będzie się odbywał tern 
szybciej. iż kolorowe ludy są co 
laz baTdziej przeświadczone Q 

lJ1,Qralnej nicości białych i C'.u­
Ją dla nich poga'rdę*). 

Imperjalizm włoski i .iego 14 

graniczni sprzymierzeńcy przed 
~tawiają rvwalizac.ię włos,ko .. 
hrytvjsl{ą .ia,ko nowa. walkę Rzy 
mu z Kartaginą. l\Iiaost podob. 
nych, zresztą moClllO naciągnię­
tych analo~.ii, najeży z dziejów 
dawnego imper.ium rzymskiego 
przemyśleć głębie.i inny mo­
ment. ok,res upadku Rzymu. _ 

Upadek ten był skutkiem ~~ , 

*) Bardzo ciekawe uwagi na 
te~ temat zna.idlie ,czytelnik w 
kSiążce kapitana H. C. Armstron 
b o Ibn Saudzie. ' 

Ollsiejs.y numer 

"ft f W J lU 
zawiera m. in. następujące 

, rzeczy: 
S. Czeuelnickl: Harakiri białej 

rasy. 

Ed. Bor: Ciemne zarobki na woj­
nie. 

8. B.: Stefan 2eromski (W 10 rocz 
nicę zgonu). 

P. Hulka - Laskowski: Swiat o 
\Vielkim Marszałku. 

I !\lIchal Detroyat: Przezwyciężenie 
l lęku. 

O. Adrleni Tragedja w Slagters Nek 

S. OUI Kraszewski skazany 

M. SJlringer: Chlęb dla artyst6~ . 

'" '/I 11: Rudyard Kipling (W 70 
rocznicę urodzin). 

L. Lourle: Sezon w teatrach slołe­
cznych . 

... * * : Ustaszi (Królobójcy Z Mar 
sylji). 

W. P-ow: Łysina jest oznaką mę­
skości. 

M. West!'r: Najciekawszy teatr w 
środkowej Europie. 

T. Góralska: Taniec w teatrze. 

N. Dory: Zamiary francuskiego 
filmu. 

Jerzy Geller: Nokturn w Szangha-
ju (No~'ela) 

Alfred Polgar: Artyści (Feljeton). 

Rozrywki umysłowe. - Szachy.­

Ruch wydawniczy. - l'tIooa.-

llusłracje. 

Nanekiny O f\V~rz:ch 
ŻYdOWSkich 

"Stiirmer" domaga się w o­
siaŁnim numerze stworzenia są 
dów żydowskich. Sądy niemiec 
Ide nie powinny być obarczane 
żydowskiemi spławami. Szkoda 
sędziów dla żydów. Niech so' 
bie tam przedkładają swe skar 
~i rabinom do osądzen ia. 

"Stiirmer" czyni r6 'niet n" 
stępu jącą propozycje. 

I'Z żalem mo~imy gtwierazi~., 
te żydowskim sklepom konfek 
cyjnym wciąż jeszcze wolno 
wystawiać w oknach wystawo­
wych manekiny z nieżYdow­
sl<iemi glowami. ProponuJemy, 
aby narodowo. socjalisl~czne 

organizacie handlu i rzemiosła 

postarały się, by we wszyst­
kich żydowskich sklepach kon 
fekcY,łnych wv~tawione w wio 
trvnach lalki musiały mieć 

twarze żydowskie". 

'., .- ----,'--,--- ---

---
bokich przyczyn socjalnych, we 
wnętrznych, ale w znacznym 
stopniu zoostał On przyśpieszony 
orzez politykę Rzymu w sto~UIII 

ku do t. zw. świata barbarZ)"ń­
sklego. 

Otóż tak samo, jak dawne lm· 
perjum rzymskie - państwa 

białej rasy demonstrują przed 
współczesnym światem "barha­
rZYólSkim" brak spoi~tości, JZłe­

boką njez~odę, a zarazem wcią­
gają w swe bratob6jcze walki, 
uzbraJa.fąc Je tern samem do 
przyszłej walki z białymi cie­
mi~żcaml. Na skutek w"'IllagaJą 
cej się rywalizac.ii junperjaliz­
mów państwa europejskie pod­
ważają na całej kuli ziemskiej 
prawo białcRo człOWIeka, szyku 
Ją sObie harakiri l wychowuj. 
cale 7.ast~py kolot owych Spal' 
tacttsów. 

Tak wygląda obecnie sławel 
aa "obrona zachodniej cy",·:li· 
zncji" w okresie impcrjalizmu 
h 'perkapitaIi~lyczneRo. 

~. ~~zelnlckł, 
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Przgeo ił w feipt:ie .. Jlbis·gnji 
Mussui lekko pracował wio­

słami, kierując łódź w stronę' 
wielkiego parowca P. and O. 
Line. Był w kwaśnym humorze. 
:\1ieświetnie jakoś wiodło lIDl się 
ustatnio. 

Pomimo wielu zakotwiczo­
nych w Port Saidzie okrętów, 
pomimo, że ulice pulsowały nie 
znanym dotąd napływem obcej 
krwi, zarobki były nieszczegól­
ne. Na ' pierwszy rzut oka, pa­
trząc na przewalające się tłumy, 
pomyślećby można, że pienią­
dze leżą tu na bruku i że tylko 
5chylić się trzeba, by sobie na­
pełnić niemi kieszenie. Popro. 
stu choćby jeden promille prze­
c hodniów od sklepu zaciągnąć, 
na kupno namówić i już właści 
ciel należnej proWizji nie odmó 
wi. 

Nie tak to jednak łatwol Dzi-
5iejsza publika to nie turyści, 
czy przejezdni emigranci, naiw­
ni egiptolodzy, kupujący "oka­
zyjnie" pamiątki, najczęściej zu 
pełnie bezwartościowe, mad e in 
.Tapan. Ci dzisiejsi, to ludzie zna 
jqcy Egipt i znający wszystko; 
trudno u nich zarobić lub coś 
wycyganić, bo sami zarabiać 
albo oszukiwać pragną i to na 
wielką skalę. 

- Są jednakże kombinatorzy 
- myślał Mussul - którzy po-
trafią wykorzystać sytuację w 
jakiś dziwny, tajemniczy, skom­
plikowany sposób, ale on jest 
ponoć na to za głupi. Tak przy­
najmniej twierdzi właściciel ba 
ru Plymc!11h, u którego można 
dos·!Lc.' piwo na kredyt. 

Przerwał wiosłowanie, zakłd· 
potanym ruchem potarł lysinę i 
nastroszył otaczające ją kłaki 
brudno· siwych włosów. Jedy. 
ne zrozumiałe zajęcie dla niego. 
to oprowadzanie przyjezdnych 
po sklepach. Cóż kiedy te dja­
bły czują się tu jak u siebie w 
domu. Mają zresztą jakichś zna 
jomyeh czy też pośredników. 
ale takich eleganckich, w kołnie 
rzykach, krawatach, niczem u­
rzędnicy towarzystwa kanału 
Sueskiego. A wszystko to nie 
chodzi jak dawniej, bez pośpie. 
chu, rozglądając się na wszyst· 
kie strony, lecz pędzi na złama 
nie karku, jak zwarjowane. No 
i zaczep tu takiego ... 

Stanął wreszcie przy okręcie 
i z nienawiścią patrzał na zapeł 
niającąsię pasażerami moto· 
rówkę. Rosły nubijczyk w sza· 
rym ~aftanie z czerwonem: 
"Cook" na piersiach pomagał po 
dł'óżnym przy wsiadaniu. Mus 
suI stanął obok, burtą swej ło­
dzi ocierając o burtę motorów· 
ki, która go odgradzała od pa' 
rowca. 

Starał się nakłonić pasażerów 
do przejścia do niego. Doświad· 
czanemi oczami mierzył ich od 
stóp do głów. Czapki czy kapelu 
ze, długie czy krótkie spodnie, 

czyste kołnierzyki, gładkie kra­
waty, podróżne kostjumy pań, a 
także spokojne, do 'uśmiechu sko 
re twarzę, znamionowały w jego 
oczach dobrobyt. Ale ludzie ci 
przesuwali po nim ' oczami jak 
po słupie, nikt nie dałby mu zła 
manego penny. 

W pqbliiu popisywał się ma· 
ły chłopak eo!pski. Całem! go 
dzina.mi pływał dookoła statku, 
zwracając na siebie uwagę głoś · 
nem "gale gale gale". Nurkował 
z zapalonym papierosem w u· 
stach i pokazywał po wynurze· 
niu, że papieros nie zgasł. Nie 
można było tak daleko cisnąć 
monety, żeby jej nie wyłowił. 
Krążył teraz koło lnotorówki. 
Jeden z pasażerów zabawiał sit: 
ciskaniem miedziaków. Mussul 

Opowiadanie autentyczne polskiego ,oodróznika z Port Saidu 
zauważył z oburzeniem, że ' były W rzeczywistości wiedział da­
to najmniejsze, nie używane jui kładnie .coś przeciwnego, bo po 
prawie monety angielskie, t. zw akcencie poznał, że to jakiś cu· 
"fardingi". dzoziemiec. 

Mim(' woli zajrzał w pewnej - Przewiozę pana za jednego 
chwili do portmonetki obcego j . szylinga, a potem pokażę mia· 
zobaczył tam tyle pieniędzy, że sto ... 
mu aż w oc~ach poćiemniało z - Dobrze - odparł tamten i 
wielkiej chciwości. Sądząc po ko wskoczył dość zręcznie · do jego 
lorze włosów, oczu i cery mó~ł łodzi. 
być tell człowiek anglikiem, by) - Ile też pan może zarobić 
jednak dość otyły a przy tern ru- w ciągu dnia? - zapytał nie­
chliwy i zachowanie jego .było zn~jomy. gdy. Mussui zasiadł do 
pozbawione godności. . wioseł. 

- Może do tego się przycze· - 'Jak czasem, to zależy - .od 
pić? - ale przypomniał "sebie powiedział· ostroŻOle egipcjanin 
fardinga i machnął ręką. . - a . dlaczęgo pan pyta? . 

Ten nie będzie ~byt sZ<1zodry. - Możebym pana chciał wy 
Przysunął się do młodego sa· nająć... . 

motnego męzczyzny o mocno o~ -·Na cały dzieli? ' 
palone.i twarzy i błyskających w " -·Ąlbo i na dłużejl 
uśmiechu białych ' silnych . zę· - Co będę robił? Chce pan 
bach.. po(iróżo.wać? Znam cały Egipt. 

- Przewiozę p~na za jednego -. Nię ~hcę podróżować. Po· 
szylinga, potem .. poka~ę panu trzebny mi jest właśnie takj 
mIasto, park, meczet. Oprawa· człowiek jak ·pan, ale elegancko 
dzę po sklepach,.żawiodę dospe 'ubrany. 
lunek... MussuI popatr.zał na swą brud 

Spojrzał uważnie na twarz ną; rozchełstaną na piersiach ko 
mężczyzny, śledząc efekt ostat· szulę. .' 
nich słów. . ~ Nic nie szkodzt Już ja pa-

... Pokażę rżeczy, o ' 'ktÓrych na ubIorę; umyję; wymanicuru­
się panu nie śniło, kobietę su· ję, proszę się nie martwić, wy-
dańską uprawiającą miłość z o - magam tylko sprytu. . 
słem albo... Dla ciemnego, łysego człowie-

Białe zęby anglika błysnęły w ka wszystko to mocno pachnia· 
pogOdnym uśmiechu: ło pieniędzmi, domyślał się, że 

. - No, thanks - powiedział. szykuje mu się' gratka, o jakiej 
:\fussul spojrzał uważnie w je· od dłuższego czasu marzył. Nie 

go szare oczy i odszedł. dał jedn.ak poznać po sobie rado 
W qrugim końcu łodzi tęga- ści i zachowywał się spokojnie i 

wy mężczyzna nie zabawiał się z wielką godnbścią. 
już ciskaniem fardingów i spa. _ Nie zawsze byłem , tern,' 
glądał wyraźnie w jego stronę. czem jestem. Kiedyś miałem kil 

MussuI już był przy nim. ka łódek i lud~i, którzy na mnie 
- Venez iei, Monsieur, venez... pracowali. Znaleźć potrafię się 
- Why don't you speak en- w kaźdej sytuacji. Mam nawet 

glish? - odparł tamtEm nie.cllęt- dobre ubranie w domu, trochę 
nie, czystą angielszczyzną. wprawdzie wyszarzałe, bo to 

- y am sorry - przeprosił jeszcze z przed wielltiej wojny ... 
Mussul- nie wiedziałem, że - ·To jest głupstwo. Ubranie 
iPfla.n •.• ie.s.t .a.nllilgiillliiI~ii· i.eim .......... D.a.niiu.D.·O .. Ż.y.c.zę; nie wiem tylko. 

czy potrafi się pan odpowiednio 
zachować. Umie pan po abisYIl.-
sku? . 

MussuI drgnął. Spodziewał się 
wprawdzie czegoś podobnego, 
ale nie wiedLi al co odpowie­
dzieć. 

- Nie jest konieczne - prze­
rwał krótkie milczenie europej­
czyk - chodzi mi tylko o to, że 
by pan udawał abisyńczyka. Je­
stem czechem, a pan może my­
śli, żem anglik, tak czy nie? 

- Tak - przytaknął dyplo­
matycznie MussuI. 

- No więc widzi pan. Spra­
wa tem jest łatwiejsza, że roz­
chodzi . się o zetknięcie pana z 
człowiekiem, który Abisynji nie 
zna, po abisyńsku nie umie, ahi 
syńczyka nigdy na oczy nie wi­
dział. Poprostu zapoznam z nim 
pana. Będzie pan malo mówił, 
marszczył brwi, ' uśmiechał się. 
Nie będzie pan udzielał żadnycll 
wyjaśnień; .w pewnej chwili za­
da pan kilka pytań, zapisze odpo 
wiedzi; potem nie będzie pan 
już chciał rozmawiać o niczem 
poważnem, a o ile tamten będzit! 
pytał, to pan rozłoży rę,ce i z~ie 
ni temat rozmowy. Niech się 
pan zachwyca Egiptem, pirami­
dą Cheopsa, to chyba dość pro­
ste. 
,- Dokąd teraz idziemy? ,-

zapytał Mussui. . 
- Najpierw do fryzjera. Zoba 

czy pan, jak pańskie siwe włosy 
będą ładnie 'wyglądały. Przez 
ten czas ·Cook załatwi mi bagaż; 
pójdziemy do hotelu i tam się 
pan przebięrze. 

* . 
Popołudniu, MussuI przeobra-

żony w prawdziwego dientelme 
na chodził po pokoju, ucząc się 
czegoś na pamięć z karteczki, 
przyszykowanej przez czecha. 

- Ile karabinów macie na 
składzie? Ile możecie wyprodu­
kować w cią u miesiąca? 

1. Na froncie pqłnocnyn.l w Abisynji pionierzy włoscy zbudowali pierwszy stały m.os,t, zMpatrując go w inicjały 

I 
króla i Mussoliniego. - 2. Płk. Welczew stał na czele spisku, wykrytego przez rząd bułgarski. Celem spiskowców 
bylo zgładzenie króla i kilku ministrów. - 3. Naskulek wylewu Rodanu, miasto Avignon we Francji, znalazło siQ 
pod wodą. - 4. Plugi śnieżne kursują już na angielskich kolejach w związku z przepowiedniami bardzo surowej 

, aim,y. . . 

.\Vieczorcm siedział w na} 
wylworniejszej restauracji Port 
Saidu. 
Czekał niedługo. 
Do stolika zbliżał 3IQ jego zna 

jomy w towarzystwie wysokie­
go, przygarbionego nieco blon­
dyna, htóremu gwałtownic coś 

tłumaczył. ,l. 
- Musicie zrozumieć, ze u­

dzielanie zamówień zależy Wy­

łącznie ode mnie. Sprzeda te~J, 
u którego każę im kupić. Zapo­
znam pana z pewnym :;ibisy!l­
czykiem, który ma do mnie bcz 
graniczne zaufanie, a w spra­
wach dostaw ma większy głos 
od samego negusa. 

Wysoki blondyn uściskał dłoń 
Mussula. Egipcjanin zmarszczył 
brwi i przyjrzał mu się bacznie. 
Zwrócił się następnie do czecha 
i zapytał go o coś po arabsku. 
Czech odpowiedział kilka słów 
w nieistniejącym języku. 

Teraz rzekomy abisyńczyl{ 
uśmiechnął się dobrotliwie, spoj 
rzał na nieznajomego z wyra­
zem aprobaty i gładził się lekko' 
po nobliwej łysinie otoczonej 
pięknie ' zaczesallymi, porządnie 
już siwiejącymi włosa11).i.. 

Rozpoczęła się l'ozmowa, w 
czasie której czech odnosił się 
do :Mussula z tak wielkim sz-acun 
kiem, że egipcjanin nie przyzwy 
czajony do takiego trakt{)wanJa 
nie był pewien, czy to wszy.stko 
nie jest snem. 

* Kiedy w dwa dni później 0-
prowadzał po Port Saidzie jed· 
nego polskiego podróżnika, nie 
przestawał opowiadać o Jwojej 
przygodzie. 

- Ach, gdyby pan wiedział, 
jak ja wyglądałem w pięknym, 
ciemnym ga·rniturze. Ciekaw je­
stem coby powiedział kelner, 
który nas obsługIwał, gdyby 
mnie teraz zobaczył. 

WeSl/li do małego bail'u na 
boczne i ul'Cy, zwącego się nie· 
w:adomo dlaczego .,PIVllllout1 

Bar". 
. Przy sąsiednim stoliku s;'~· 
d"liało killw c;t~w~rdów z :10-
t.'ielsklego okrętu .. nasażer<;.k:e­
go; popijah cienkie, musuiąc,"" 
lekko piwo, wvrab'ane w Ale­
ksandrii. Mussui, właścicicl ha 
TU i polski podróżny "m 
7.naczn'e ]ep"zc ; drnhz'! niwo 
holendersk;e na koszt nolskie­
gO podróźnego. 

Mllssul był bardzo dumnv ze 
~woiei przygody. 

- WHzisz - mówił do wla 
ściciela baru - 7iadkm pYSZ­
na kolacie i dostałem dwa fun­
tv. zarab'am na Abl'Svn.ii! Nie 
iestem teraz głUPI, iak ci sie 
7dawało. 

.. - Głupi nie iesteś. tvlko 
idiota - odDo,vj~dz'nł Re:-
man. 

- Jakto? 
- No, bo ·widzisz, .iak "ię 

komuś nic n'e traf' a , t.o., rue 
dow6d. że iest głupi, alę iilk 
ktoś ma ta'lde szcz~ście, jsk 
tv, stary mule, ia'k nie umie 
go wykorzystać, to n'e warl 
iest, że ~o ta 'laSZo ('~'nsk3 
ziemia nO<ii. 

- Ale (Ua'czego? 
r- Dlaczego, Cllaczego? Gdy· 

byś nie był bvdlak'em, to nie 
pyt.ałbvŚ s'e dlae7e~o. ,V re· 
stauracii trzeha 1n-1o wzi,'}ć CZf' 
cha na stronę i powiędziC'ć: 

.. Albo 50 funtów gotówką n::t 
stół - już!! - alho ]i0w;em 
kim iesferrl1; rozum' esz? Zres> 

. tą mógłbyś mu tam coś 1l'(>Co~ 
odstąp·ć. ale taK zuDcłnie sfra­
ierować! Ech, ty. głuni rapie. 

Ed. Bor. 
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W dziesiała rocznice śmierci wiel"ieg,o pisarza 

.. Czyn nie słowo stanowi o m.a.iałku opłacili swó.i udział w 
walrtości człowieka" wielka akcii 11 ic nndlełlościowej, uczyi; 
to i emna prawda, ale czasem go koetać Polskę, pięJ..no okf'llic 
słowo J)Orywa do czynu nie je- Clic7.~"tvch t.kazywało mu cudR 
dnc~o człowieka, ale całe spo. kraiolrazu p~hkiego, J:<>ciągałQ 
łeczeńsłwo, a wi~c tworzy zbio- d0 cbcowan 'a z przyroda. To 
rowy czyn, w~kazu.ie drogi, da- wszYftko ~na1azło w przyszłoś. 

je siły i 'energję do wytrwania ci żywy od';źwięk w twórczośl!i 
w walce o szczytne cele i wte- literackiej aUlora '" '\Visły". ,v~ 

dv słowo t<> przestaje być wy· .n:czy lOdłowc.~'(, "Popi()łów" j 

razem ludzkich zamierzeń, my- h'lu inll1vch !:'rcydzieł, obrazui~. 

śli CZY uczuć, a sta,je sie czy- CYC11 piękno polskiej natury. 
nem najbardziej realnym. Oddany de ~imnaz.ium rOsY.i· 

Takim, za1klętym w pisane ~kiego w I~i('Jcach. już w nie,rw 
!!lcrwa, czynem są ksi.ążki wiel- szych latach ;odczułZeromski b<> 
kiego na~zego pisarza Stefana leśnie ciC!żką łapę zaborcy, kt.') , 

le. tyfus dOdowi w szpitalu, 
próchnienie kości, p,otem jesz­
cze długie lata guwernerki p{)i 
wsi.ach i mia,steczkacn. Aż wre 
szcie wraz z "Ludźmi bezdoon­
nymi" przyszła sława i odtąd 
M-letni już pisarz mógł si-ę po~ 

świ,ęcić swej ' wielkiej twórczoś­
ci literackiej i nieść w pi~anem 
słowie w te ciemne zaułki miast 
i ubogie lepianki wsi światło 

wiary w jutro i ukocha:nie woł 
ności, któ.re już w latach mlll­
rlzieńczvch usiłował szerzyć na 
kursach oświatowych. 

prace", ,.Ludzie "Syzyfowe 
Zeromskieg<>. ra dziecku I~o:skiemu Dodci,odłll hezdomni", "popiOły" ... Wierna ' 

Gdy w r. 1899 WySzła l dm- ~krz"dła, r0zpięte do swohJd· rzeka", "Chnritas'\ "Zamieć". 
ku powieść p. t. ,.Ludzie be2;- nego lotu, zabraniała używać "PrzedwiOśnie", "PI'zepiórecz-
domni", pokolenie bojowników mowy pol~kiei, zmuszala do ka" ••• Róża" -to wszystko nai. 
niepodledości, pokolenie, które kJtamsŁwa, ukrywan;ia najlep- bardzie i znana cząs tka spuśc~' 
wywalczyło Po,lsce uplTagnioItą szych uczuć i w:zbud7.ala niena- 7,ny literackieii ideowei pn 
wolność, czerpało z niej siłę do wiść dla ciemiężycieli. wielkim artyście, jest to Z:'lra- " 

bezgranicznych poświęceń i 0- "VczeŚlnie. bo maJąc zaledwie Zf'm, i o tern wszyszy musimy 
fiar. uczyło się na niej ukocha- lat 14 utracił Żeromski matkę, pamiętać, spuścizna wielkiego 
nia trudu i bezinteresownei ura wraz l jej śmiercia skońezvło wysiłku i wielkiej, całe życie 
cy dla dobra ojczyzny, dla do- sie dla niego dziecil."lsŁw'O. w na trwającej, pracy. 

bra uciemieżonych rZesz sza- rę lat potem na,gła śmieTĆ oica Boiowalliem jest życie ('71n-
10 ł 1 .. ,'1 'c "'11'eszka ".,'!>"""Zl· akcl'" -.tw 1'atow" wśród ryc h pracowników roli, rzem - Dozostawi a go samotnym w o l r','Jne) w arSZaW1. n . Y ... ~ '" ~ .. w'p1:a _ oto synleza życiowej 

, ] , f b • ś . d t Z m k' ·n1iIlel· m"len' mas robotnł'czych. J vśl sla, czy Wie kich maszyn a ry- cem mle Cle, zmuszonym ° sa u ero s l W li • ~,- w~dró"yki Zeromskiego i m , 
od . l bk ,- k' .. d b dd CI' e"" Aresztowany w r. 1888 ł osa-cznych. m zle nego zaTo owan>a na leJ lZ e ce na po a·szu,.- któ.ra wvbi,ia s~ę na czoło i~oI 

. l k' 'd .: • . Z t h'l ł· dl . l'd .1. • 'edynl'c dzony w Cytadell sp~dza tu pięć , Kdążka sz a z r:t o rąK l ŻycIe. ą c WI ę zacz,! a SIl! a PI g o, zaspalKa,Jany .l "całej twórczości. BohateroWI" 
wkrótce stała si~ Jakby wspólna niego ci~żka, bezu~talnna walka kromka czerstwego chleba. bie tygodni, aby po wyjściu l wię- Dowieści Żeromskiego, J)Oez,w 
wszystkim własnośdą, skarbni- o byt, która 1»'zedwczeŚinie zni- ga w wyłartem, lekkiem ubra- zienia z'naleźć sie na bruku war szv od Judvma do Prze~kieaCII 

h ' ."j...... ła d . '1 łod' k' k' m' ta szawskl'm w skra,,-ne,f nędzy, cą wspólnyc dążen do pl ......... e- szczy z rowIe i SI V m OCla- nu z ranca na ramec la<;. z ,Przepióreezki" i Czarowic!\ 
" • P l '.' , b • I t e I· Iekcj·amł bez dachu nad głową i bez ja- _, g:J Jutra. odrodzone l o S'AI l wy ne~o artysty. a V marDIe p a n ID ~ z .. Róży" _ to bohaterOwIe ~'":I 

razicieIką wspólnych myśli o n<> ZarabiaJąe na siebie i opłaty r:arobić chociaż Da szkOłę i mie kiejkolwiek pomocy. Pierwsze ki z wszelkiem ~ozlen.iwteD.t~ 
wem żvciu, opartem na braier- szkolne, przeszedł Żerom~ki azkanie. Tu w Warszawie sły- ' próby zarobienia pió1l'em zawo- tak. ciała, jak ducha, bohate:ro­
stwie i !prawiedliwości społecz- przez 8 klas rosyjskiego gimna- ka sie również po raz piet'wszy dzą. artykuły, nowelki i szkice wie wiec711ego trudu, składała .. 
nei. Postacie bohaterów powie- zjum, nie skończył go jednak. z twall"dą dolą ludu roboczego. powieściowe stale odrzucane, cy ofiarę z właSlllelZo mienia i 
ści: Judvm i Joasia otyły w ser WYdalony za udział w patrioty- poznaje życie fabryk, nędzę mogłyby złamać i zniechęcić szczęśda na ołtarzu ~''Połecznej 

h t . ~ó . k • k· l kOł . lk ,. kl'ch łków p d do dalsze,l· walki z żndem kat- k cach młodyc en uz]a,s~ w, .la o Clne] a cli na teren e sz y.- WIe OiIDle.1S zau ,o - 'sPl1awy. Doktór, nauczyc!i.el a, ' 
wzory prawOśel ł obowiązku te Widzimy go' z kolei zmagające- dalSZY i suteryn. ' Jednocześnie dego, ale nie złamały Żerom- inżynier ... są tu jednocześnie 
dnOstki wObec spoleczeńst)"o. go się z niedostatkiem, jako n- wra,z l gromadką koleg6w,' po- skiego. krzew:cielami <>światy, kultury 

W ten sp-osób Stefan Zerom· cznia wyższej szkoły weteryna- dobnych jemu entuzjastów, pr-o Przy~zły jeszcze gorsze chwi- i tak narodowego jak i społecz-
~i~dsie~ch~~~z~od •••• ~.~~.~~ •• ~ ••••••••• __ ._ •••••••••• ~ •••••• -~n90~w~~~enia ~ród~ 

:~~::;.:ie~:::c~' ~~~:;;~ ~]o 6 ł O· S y S~ lU' I AJ" O lU I E L H I Dl. Dl A R S Z ft ł H, U ~~; :~O:;::~~sCt::~ g: ~~el~~~i:~ 
odtąd nim, .poprzez w~zystk[(> H H H H kowego dQrobku p'Ul'onejskiei 
swe dzieła literackie, aż do o · r;vwilizacii. 
5<tatniei chwili życia, pozostał. OSt.lt·ii numer "Polog,lle Litttl- \)n jawi oczom c:ttegl) cywilhow-a- na język polski i wydanie go ra· . 

raice" jlł3t całkowicie poświ!;cony ncg'o świata. Tutaj pn,emawia już zer:l z tł)Dli fotografJami, planszallij 
'V roku 19Z5, dnia 20 listo · pawięC'i J c: zefa Piłsudskiego, po. nic ucz·uc.ie n:u..dowe, ambicja i mi CZerJuau8kiego i kartą tytułmv~l 

Dada wieść o śmierci ukocha <tohni~ jak Jrugi czerwcowy numer łość własna nar()du, ale odzywaj~ Wajwoda, które złożyły ~ię na taJ.:: 
r.cgo pisarza J okryła żałobą całą "Wind0cilośri Literackich". Tylko si~ glMy tak dalekie jak Im: glOii .. "yjątk~wą całość. 
P()l~kę, która w ~łębokim ~mut że w "Wiadomościach Literac~dch" ja l'lIllskieg'o mini~tnt spraw zagra.. Aby ten wspaniały numer "PC" 

-~ . lida wid.ldE'nm Wodzowi skladaii l1ie7.llrch K,lki Hil'oty, wspominają: l')gn~ Ll'tteraire" mó!rł bv_ ł dOJ'ś6 ku odprowad~ada na wieczny ' . " " __ 
. (z w\'htl<;<;!!t Wickhama SteedaJ ceg"J o trm jak ~o przed li:fty zgo- do sImUm, trzeba było zebrać n:a. ~poczynek doczesne c;.ZCZątkl , .' . d d ' , d' .. l' f P'l d k' v l 

pisarz'" pc,l!'('y, po czas g y ~ rą tr7.V ZJt'stu" oze I su /; l prz, .. ttrjał od autorów, micszkają,'Yc 1 
sw~o zash!żonego syna i WlO· .)Pohl~nE' Littl-r:lirr." wypowiada był tlo' J:i}u1nji, aby wojnę japoli. po ealej E l1 ropie, a Uf.wet w Azji 
rowego obywatela. - Ohecl1i~ ~j!1') JÓwłi(. Piłsudskiul cały świat sko - ros'ij<;ką WVZySkllĆ ella spra· Wiadomo, jak to bywa w takich 
edy obchodzimy 10·letnią rocZ· Wf'pÓłC7.e8ny. W" pol!.l:iej. I WI) wszystkich tyeL razach. gdy redakcja musi żądac, 
•.. :.c'" ]'e"o śmierci, .stwierdzić mn s.;t ykub ('h , ,vspomnieniaćh 1 Ił· _ r.by :naterjal został dostarczolJy w 
".... '" Pkćdzirsie. r.iu trzech autorów. h ' t , . t ' c b A • 

L St f' l,tac p, w arza SIę o f,amo: " zy . określonym terminie . .~utoroWle il'my z ulga, że ŚUl i~'c e a:l& rel)reZE'!ltlll·a.~y('h cała. Europę, od d bl", ' f k' . 
pre7 y >:nt repu liG lancus -lej. wbrew najlepszym intencjom nie 

Żeromskiego zabrała nam .led}· Fill!a!lnji po Włochy i od Portuga- ~fillrrand, w~jlomina jak gościł Pi!· dotrzymują. c~asem terminćw, do 
n:e cielesna formę jego by •• 1 lji po HtHllunj<:. sławi wielkie serce sudŁ'kiC:'gr., (':',y :>:ńakomita pisa!i;:a r.iektórych trzeba się zwracać pc 

h · i wl'elki IITI1\·t>ł Odno\\iciela Polski. K . "II h l' ·",ż'" t,O dzieło, które on po !!o leo w dUllska, ann" c a:e lS, . Ph,'" o kilka razy, a gdy wl'cs~cie cały m. a S,~ ~~r.'d nieh rrlinistl'owie, ·mężo- . 1\' ,. H • 
J )r· ~taci swych licznvc!~ ':·l{siażc k ,. "e _ .... rozl'j!'.wie Z .11lrsz .... KI,om; C'T.} . po. tHjał jest już w rękll reJakcji, trze . 

wl:e st,QI'lll , politycy, puhlhly~C'i, mar ł • k' P t "o s'~ol'cb . . t 1 i ". ~e au~tT]ac I, os , mOWl ... . bil 'vszystkie mnieJ' l"OI)uIarne JQZ j-" 7.(l~f!'.wi}_ Jest nieśmIer e.ne l' ł' d c" , . 
~ r~la kowlr, gC:'!1C'J'a OWIE', prezy en'l z Ni'll :-;pl)tk:1nia.:h, katdy z niell . ki sprilwadzić do WSPÓh1ebO lilia. 

~.l·ns·:nl·'er·telna )'est ,]'e"o przodoYł 1 J'\ n' reolaktony zna. h ld t' ,. ~ ... rcpn l l {, UI')\t' 1, u . '," • r~eodmicnnie składa o pro" OCh) nownika tych niewielu języków, 
Ilicza ~ o':a w !worzen in nowl'}O komie.i pi~ ~Ir.z(" posłowie, konsuI{).. sC'rea, '-'vstro~ci myśli i sz]aebc,ctwll ktćre są wszystkim dostępne. Za. 
iuira cdrodzooLl Polski. wie, Ci z pośrćd nich, którzy Józefa \llli.,z~; ,,:ic;ll;iC'go C7.łowieka, c:1ni.~ ogromne trudne, wymagają. 

Piłsmh;U"go znali owbiśrie l ·mie' Dwad'l.if'ścia .kolumI). .. wielkieg,) ce widkieJ' energJ'i, rzutkosci, roz. Z okazj'i dziesięciolecia Z 1[(" , l' v· ol 'e 'a racJ'; . . 
'va l '/. ~qm 110 .!zym Dl . Z • . formrltu Wf!' wspaniałeJ f1z.aClC', prz.;, ległej orjentacji. :r właśnie dlatego 

illl, warto przvpomnieć 5oObu~ swveu llli.~.ii nrz"ldow-ycłJ, w~pE)mina ('zem tekst uzupElnisją niezliC'zoM Ż <: p ; rdmo tak dużych trudności t en 
nieŁylk<> twórczość literacką, a- Ją Go ~.r CZf'I~~ );Iko człowieka obdr,. fotogI'&łje ' ilustrujące t),cie Idzie- Uull :er "Pologne Littcraire", pOŚWH~ 

1c ; hcie w;dkiego Oi~arza. Ii >.\ f7.l1n~~o ctldownym darem prze\\;- lo Mm'szalka, to już niE:tylko ksi~± COltY sławnej palT!i<:ci .lózcfa Pij. 
. 11\·wr,nia. i pocbłonięteg'o całkowicif' l l k' pa .... 'ątkowa o war ' -'Ił _1 l . d rl~ J-",'łc wzorem h ~tdu i cieżk;p l, C3, a e SIęga UJI , ' .. - , sudskiego, wypav. ' rOli {3Z vn: 

j'e'c'l.)·n:\ lnyśl!l. slużE'nia swemu n. ar~- ' t I· ' la OSObl" · .. ·eJ· Az' "aJ gl·(ł l' l " .. O~CI zgo l", " '. w7gl"'dem ta \: WEpam3 e_ pragw: ofiarnei pracy. l . ł' - 1 k' . , . " 
t ((lWI. robi. że tych g oscw ańgle s lcn, lwrÓc.iĆ n:1.ń specjalllą uwagę wszy 

l !J",dzo,ny w roku 1~64 w s li ] f ' k' h ł" h umu~ski'ch ' k b " M:tmy tu wspomnienia, cb~fra {te, r:lncl1S le , w OSJnc , ! 11 • stkich, ktćrzy, znr,jąc jęzY ' i o ce, 
rl11)olsJdm dwOrku W Kie]pf' r',st.vki, oc('ny i }wnfl'oiltaeje Józe- wę~ler~1dch , cZf!'skicll, szwedzkich, na jego tekstach przC:'k onać się m'.!-
kiem. piel wsze lata dzie.::i:'l· f~ Pilsudflkiego z innymi wie:lkill1i , lelgij~ldrh itd. itd. nie można nd':. gą, jaką czdą. głęboką cnły świat 
!!twa ~ pędził w atmo!>fen:e ł.v · hu(1nWniC7.ymi świata wspćłczesne'. st(~pnic szerokim rźeS~bm czytelm- wsprIczesny otaC7.a pami<:ć wielki,~ 
w"ch tradycii tragicznych dZ~I' go. mos,y te flą (łla nas tern ceimiej (,7ym nil:, >.:nającym ~ęzyków obcych, gv odlJll\\'iciela P01ski. 

BZP. it. llk:IZll.i~ nam Pierwszega Kto wie, czy jednak nie byłoby ee· 
)ÓW pow~tan;'l styczniowcl!o . .. - . k' . lowc "rzetłumaczenie tego numern " hlar~załka Folski takim, Ja lm Sl~ ~ ,Ojdee l matka, kłórzy utratłl 

Paweł Hulka . LaskowskI. 

Twórczość literacka Żerom·' 
skie~o to poezja pra,cy. Praca 
oczyszcza i zmazuje winy. Tlr~ ' 

c:a budu ie wszystko, CQ jest oi~ 
kne i poteżne. praca otwiera. 
przed człowif'kiem drogę do Jeo 
"zei przyszłości, którą, tvlko 
przez trud i pracę osiągnąć mn· 
żna. ,,[{toby usłał w pracy, al­
bO sic wrócił, albo zaniechaL 

lemu pOł!arda" - O'to ie'sŁ w 
~lreN('.zenill cały testament pO,· 

zosław i.()n y współrodakom 

przez wielkiego p :sarl:J 

Polska, tW<>f'zana z dnia na 
dzień pra·cą set~k szarych lud7i 
f?emiosła. maszyn. czy roli, 
walczących z żywiołem. r,zv z 
twarda. bryłą cza-rne.i sI,alv WI! 

glowej, czy z ro'zpalo1nyrn wę· 

żem płynnego metalu -- to he' 
d7,ie ta Polska J)rzyszł~~ci. 1.0 1-
ska szklall)'ch dOIDthv. w !d(:r-ej 
bedą miasta-o~rodv i miasta ~ 

Dsadv roinicze. wśród oól U11· 

miacych łan.ami zbÓŻ, wśród Ja 
sów nieniszczonyeh llarharzvI'l . 
~ka rel,a kupca, g,m ' ąceg,o Zl'l 

zYskiem, ,' zenui linii kole to­
wvch i wspaniałych dróg, ' Oćip 

UiOIlych drzewami prz"droł. · 

uych sadów. 

I 



4 Pi'), -, REWIA 

1'I1tHlłl BEllłOYlłl 
(francuski mlatra lot6w figurowych) , 

Przez"g(ici~Die leku 
Każdy pilot staje ję. pO,·' pew~y~ -czas:e determ.inistą, 

Lotnicy, , . czy wyśchrowcv, ' ~ Cho<lz(, wi~ -o tQ,- aby 
często ~ą pytani, czy odc.zuv.a-' przezwyciężyĆ' natUl'alny 
ją lęk , Będz:e się może wyda.,. ' tra~h; ,lm większe jest niebf'.z­
wało paradoksalnem, iesli po- . pleczeństwo, tern silltl'ejsz~g() 
WIem, że to wvrdenie : trochę trzeba dokonać wysiłku. ahv­
IJjQS przeraza. ooiągnąć 'nad sam~ sobli ta-

Lęk! Kt.o się boi, ten unika kie zwye:ęstwo. 
zwy.klen· ebezpieczeństwa, lub ' Niebezpieczer'istwa. na którl~ 
tei pozwala obawie wpływać narażeni ' ~ą zawodowi p:I;.)c!, 
11ft siebie. W ,naszym zawodzi(' daią sie podzielić na trzy kate­
nIe znamy unikan'a, a w . sa· gorie, odpowiadające ich 7.a,­
molocie, jak wiadomo, . niema trudJnieniu, 
tvlnego biegu. . 

d;;ltłu ze słynnym ,,Douglasem", 
który uważany był za najlepfzv 
samolot handl'owy na świec ' c_ 

P]ot Iin.iowy zawsze zdaje 
sobie wrawę z grozącyr.h mu 
niebezpieczeństw w złych wa 
runkach atmosferycznych. Tem 
właśn' e r6żni się on ód d'ru 
~:e.i kategor.ii pi.LótÓw zawod-o­
wy~h, od pilotów dośw~adczal­
nych, ' Dla pilota doświadc'zHl ' 
negu orzy ' n'eusmn.nym rozWO­
ju tedlDiki, wyu·ka.ją codzicn 
nie no'we problematy. ·przy ~" 
molotach mvśhwsk'ch dlO.kona I 
liśmv w roku 1935 nagłego "ko 
ku z 240 na 440 do ·450 k'leme 
łrów na godzinę ~zybkości. W·i .. 
lom'ejscowe sam'oloty bO.łvwl! 

Z F 2 .••• 

Policia ro~pęQ.za 
, 

Oćzvw:ście przesadnem było 
by twierdzenie, że ' n~c ·w!p,mv, ' 
co .to iest ~traoCh. Jestem glębo , 
ko przekol)any; że ' Sanfos .­
Dun10nt, BlerLot i ci wszyscy 
inni pionierzy lotu" ctwa, dl() · 
\;kOlna1e .zdawali sobi'e sprawę z 
n:ebezpic.czellstwa, które im 
grozi, gdy cz.Ynili , swe nic';t'wsze " 
próby i loty. ' 

Dla · pBoła lin lowegoO nafwi .. , 
ksze niebeip:eczeństwa kl'yją 
s: ę w warunkach atmosfet.Yc,.-· 
nych, szczególnie w z1mie: 11U· 

rze, orkany i osławilona mgła, 
która zmusza do lotów "śle 
pvch", to znaczy do lotów 
przy pomocy instumentów 00-
kładcxwvch, ZdobyC7.p oS:łatnir,h 
lat zmnie.i&zyły wprawdzie to 
źródło niebezpieczeństwa, ale 
przec' eż hruraganowy wicher, 
jak dawniej, wyrywa ' z knrze­
uiami drzewa, obala słupy te­
legraficzne i zabiera z sobą 

powiększyły swą vrlecit'tną . ~iec 'p~oleslaCyjny siudentów e~ipskich w Kairze, 
szybkość w c'ągu roku z 220 .................................. . 
do 380 klm.. na g>odz, , przy-
czcm Slczególnie , tr7.eba .. pd 
kreślić wielk'e rÓŻ1l1j~e szyh~o 
~ci, które przy lądowan'u wy· 
noszą 'Od 80 do 100 klm. na 
gradzinę. 

Nie~tety n:e brałem udziału 
w wolnie światowej, ale oic:ec 
mó'j (oficerow:e; . którzy po~ 
wrócili z tych olbrzymich zapa 
~'ów, potwierdz'li mi - I() 'CLem 
7.fes~tą byłem Już . przekonany 
z , własne~o dośwadczenia,. -"­
że absolutn 'e 7.aden -c7.łowiek 
nie iest wolny od uczucia ~tra-

kOlnjrny i dachy, To też lI 'e- Pomimo wys~J.ków inżvnie-
rów, pom'mo wIszelkich U\;.ło-wątpliw~ e z łatwością może 

mzb',ó saDl>olo,tl .. Przykład na wań war~ztat'owych, ·· pomimo 
to mamy we Francji' z ,;Eme- sprawozdań o po.stępach _I,otnie 
l'aude" i drugi w pohliżu ' Bag- twa, aby pomóc n~'szvm ko~-

, struktorom przy pokonywan:u 
--.... ----······.· •• ••• ... ·····I!·uudności Pr'Zysto'sowa,niti 'za-

1. Slub 80 letnich staruszków. W Kensington (Anglja) odbył się ślub ' 8B,le.t-. 
niego lorda Monteagle of Brandon z 8Iletnią IsaJ.:>el)ą Spring-Ripe . . Pon,i~w'aż, 
panna młoda uległa niedawno złamaniu nogi poszła do .ołtarza na kUla,ch. 
-- 2, Pomysłowy ojciec urządził s,vej małej cprc!;zcę . wygodne 'siedz.enie:.DiI 
rovierze, - 3. pomftik ·św, : Mikołaja'posta~ł9ny~ ZQstał ~w nii~s.cie .. a:m.ery;,;·v. 
kanskiem Santa - Claus, -'- 4;' Mur miejski \\' Southu1l1ploll, pochodzący :z '13,: 
stulecia, &łuży dzisiaj kierowcom samochodowym za . podrę~zny ga.raż. -

graniJC.znych udoskonalen, 
wc' ąż :jes'zcze ,Z!Ija;idujemv. stę 
w· ,stadi1,tm, w kt~rem praltły{'z~ 
ne próby 'w powietrzU 'ntela, 
wg.~e da'ją ' ~i~ Pogodzić z teo· 
retJvcmemi' . , obJiczen'ami ' ' w 
pracowniach. Każdv dtień na­
r7.1.lca nowe proble.maty, kttsre,. 
piloci dośw~adczalni mU'lzą 
swa wdzoo . i zbliżyć do ()i)-ta­
teeme«o' rozstr.zYR!llięeia~ Na 
PaP!er~e sam-olot wtllien fru­
wać, Ale czv da się ' obliczone 
na papierze szybkooei os~~nąć 
w powietrzu bez ryzvka? A 
jak WVRląda sJ)l'8wa stabilno­
ści., zWl'oł!no§ci elt.? Tu pilot 
dośw',adczalny idzie doboowol­
nte naprzeciw nieznanym "ie­
hezpieczeństw,om, nie zdając 
sob'e z nich 'zg6'ry sptawy. Wa 
runki alłmos'fervczne nie stano­
w:ą dlań iró-dła niebeZ!Dleczeń­
stwa, - ponieważ z re~łv ll:lta 
ty~ko przy dobrej pogod'z!e. \. 

Do trzecjęj kategorii pHofów 
zawodowych " należą piloci spor 
towi t ak.robad powiet'rmi. Dla 
n'r.h niebelpiecz~ństwo. Je'st 
zuaczn~e · mniejsze. , AparLł-tv, 
Móre matą do d,,"spóz:n:r', . >,la 

db!'.J:adnie . . wv:pr'óhQ,wane . i 
tprawdz,on.e. Loty akiobatyc7ł1e 
na ,niew:el,kicl1 ' Wvsolwśdach 
wykonywane ' są d'op'ero , w'Ów­
czas, gdy te ,saDle lI,lanewry 
próbowane byly w ci,ągu sz,e~e 
~u gądziu na :waczi,ycl1 ·wyso­
ko,ścia.ch , gdzie, w razie ule­
s;'częśli~"e?lO wvpad.k~, rno-ina 
dokonać sko~u . ze sp.a4ochro-

. ) 

' Jcśli si,ę " tak, jak ' my, nie.zii· 
cz.one rary patrzało w'oCzY ' rlie 
bezpieczeń'stwu, jeśli.' de. 'stTaa 
ło w ' elu 'wiernych towarzyszy, 
to · człowiek s'taie się niestetv -
a '·może na " S~cżę'śc'e? - fiIÓloO­
fem i mówi:s:obie: ' 

'. . , 
- Stanie si . .ę .tyl~o , to" co jeśt 

zapisane w górze, •.. i 

. CzyŻ J·mrny .. WedQ~I, który 
prZel : długi ' CZa8 ,uch.odz':ł- ·· za 
"nlł.i~zybszego . c2;łowieka , ' UIl 

gwiecie" .j LaSza " n'eząpomnia 
na' Helena .Boucher, n,i.e znalęźli 
o,\:>oje Śm:erc:,. gdv ' ć~icżyli .. w ' 
lekkich . ąpl),rafacp, ' poclt'za:!l 
<;dy . śmierć· nie , che.iaJa ," ic-h " 7087 

brae, , ~Pv na ti6",ych óWffl~ 
D1' ~~ .. sąW'olotacł.l,." PS~I:u{ali: . tflR,T 
ta~y~me ., szYbJ{oscr'r, , "'.',' 

lraóedJa w liaOlers neR 
.. - • I 

" JaJ< boerzy. o'puścili Kaplandję 

StosunKi - pom"ędzy an~rka · 
mi, 'a osiadłymi ': \V KaplalidJ~ 
hoeram:, "'w' przew~żnej cz·ęśc: 
.hoh!nderskimi'. . wychodźcamj , 
7.ao.strza,ły . st.ę oo.qlZ: ba,rdz;e i. 
PrZyczVi11:ali. się do tego. w du 
że.f mierze ' , . : 
augielscy 'ntiS:ionarze, krzywo 

, patrzą.CY · na 'pr9t1lStantów'­
OboftÓl,oa . niechęć ' przeradzała 
~ie ,w coraz . sHnie.iszą n:tma-. 
wiŚć. Około rQku 1815. .sytu-~ 
cia"bvla tak; napręźoi1a. fe 
lada: przYczyna mogła wywołar 

. powstanie. 
Nie trzeba ' było rll,ugo ' czekać 

na sprzY.ta.iąeą okoIiczno~'{;. ' 
Jeden. z bQerskich" .pO~j8da 

czy Piet ' Bernłdenhout . żo.~'fał 
OSkadOhY prźez władze ' au!!itll 

· akle o zJe traktow.anie nie­
,,..mułków. ' 

,Boerodmówił staw1en:asJę 
przed sędzią, w'edząc z tło 
świadcz.enia, że prawo arDE(el· 
skie ' .lest' zawsze , po strOnie : mu 
Tzvn:ó.w. ~~dz'a nakazał spro, 
wa.dzić .o~arżo1'\ego _pod s.tra­
Za Ilodz:ału hotenłJockiej ,poli· 
c,ji.Śmierłeln1 e .oma.zony _ ta.ką 
zn:e'\\;a~a . hoet. " 
zamknął sie w swei zavodzit> 

i '~słrzeri kiJku' 'ćża'rnych, 
u"'iłu.ią.cvch: 'dostać ' się ob lio 
mu.' ntarczka ' z.akOlleżyła się 
śin'~i:<iią, Berp;de.nhouta, :ktÓ'.ry 
pa.qł; razo,ny .kulą ' hi>tentuck;e 
go DQlic.ia:nta, .. '. ' . 

$~iłb~en~c_ ~" '.:ra·grOdz;·e 
: Wieść o . za.słrz<!Ieniu , hop-ra 

w . ip,go wł.alS:1lym ,domu . pr~ez 
m.urzyna ,oi)i~ła 10te111 błyska­
wiew całą" Kaplatnd.ie'~ Zac7pto 
J(ronurd~łć " sie : i '.to~owa~ ' do 

" walki z auglikaqli. 
kt6rvm pobpr·zysięgnięto :zem~tę 
na g'robie 'Bernidenbouta: ' 

A~~licV. ' ' dQ~iedzie1i ' się z 
przei~teg.Q . , I.~ttJ Q przygołowa­
uiaJCh '.do powstan'a ' i . , , 
Il~jedii C'7:~~ boerów'. C)skar~ 
· . zając . ich 'o ' zdrade. , . 
. Pieciu; , kt·Ó!;zyprzyzn·ali się 

dó .przv !.ęgi, złożonei na ' gro})je 
Rernicleńhoota, I ska'żano .na 
~7.nbienicę~ , , . 
Wy~ok- .~·al · być . wykonany w 

. SIa2ters 'Nek na ·fe.rinie. . 
Wmem~ 'van ,Aard,. ' .ieąn~go z. 
naj:m>ożniejszy~h ' boer'ów wo, 
bec . reszty o5Kar~,o.nych: Dit:a 
{) maTca 1816 roku ang'elscy 
żołn:erze ) zbudowali szuhif>nic~, 
pod która ' ~'P.towadzono nietyl­
k() ,u(,7.estn;:ków :p,l'ocesu, . It~el 

również , ić." żony t dzłccl. • 
" .. 91fnu~:~ń·~,t";'9 : J9, ' vi~ ~ P'O~osta 
łb.: ,:ł!~.z. śkutkp.)v,::: Skaia,Q.i \"r~iąłi 
'z c 'Pódhie.sioną , ~łdwą. ," .,,,' .. ' 

• ~ , • - - • * 

ISptewa,iac poboźne bymu!'. 
Szub'i:mica załam'ala ~n: pn(i 

pierwszym skazatcem, Nie zła­
god,ziło to iednak lo~u puzosta 
łych. vVyrok ",,,konano, a 
ciała pogrzebano na mi~jsen 
egzekudi bez udziału (lucho­

wne~o. 

Tragedja w Slagters Nek zer 
wała wszystkie w' ęzy, łą.el.l\ce 
boerów z Kap1.and.ią, 
DalSZe ' współżycie z au~liIułmi 

było niemozI:we. 
Gdv więc Piet Refef, Jeden t 

najpoj:l\llarn' ejszych boers li ic.tl 
przywÓdców, zaczął na w{)h wać 
do porzucen:a rodzi:tnyeh z,a . 
gród i wędrówki na półJloC' , 
gd~! e za n;eką Poma rl1llcz('wl\ 
leżała Ideznana puszcza , orlI)/')' 
wiedzi.a.ną powszecl1lUll zgOc\'l 

- 'Musimy w~'rze~ s:ę a!1 

dz'f'łł utrzymania łlaszej ziemi 
i wOlności - mówił Rel:ef w 
swem w,ezwan:u. - 'Prllteshl,jt'­
niv przeciwko rzucanvm mi nas 
~zprawnym oskarżeniom, Opll 
sZ'C7!amy nasza płodną rodzinną 
ziemię ' i idz: emv do bezJudll"~n 
i1elne~o njebezp'eczeństw . kra , 
.lu. idziemy. z 1)iewzruszoną wi!l 
rą 'w sprawip rl1'we<1o ; h. l­

weg.o' Boga, któremu gotowI jl'lI 

t('ŚilIV , słuh<: w pokorze 
Upłynęło. iednak sporo c?a~U, 

73 nim naród boerski przv~r.to, 
wdl s'ę do' wędrówki. P cl dzie~ie 
ciu dop:ero lafach po tiagcdji 
w Slfl!{ters N eth 
t'uszyły na półnOc pierwsze za-

, . stepy· 
!Lecz zam'ast spoko.łU i stczę 

.;ci~ czekałvtam na n1ch nie., 
do<,łatek i f."rOZ.lł śmierci. 

~etkami ~in~li ftOl'row'e z 1'ą1C 
walecznych kafrów, . 

zam:eszkuiącvch kra i na pllł­
noc od rzeki Pomnrań('?;owe!.~ 
" walkach z n;mi . 

padł rÓWnież Piet Ketłer, 
Dopiero w roku 1837-vm MI­

<;7.yły ~łówne siły boerów pod 
p"zvwództwem Andr7tda Prt>to­
riusa. 
Prledewszvs,tk'em p()~tanowm 
pomścić śmiere Ketiera i jeaO 

towarrcyszy. 
Dnia 16 grudnia 1837 roku 

nastąp:ło sPC!t1t~.nie z zulusami. 
Naprzec!w 500 boerów stanełQ 

12.000 murzynó.w, 
7.nanvch z' dzikiej odwa~l -­
Brm.! o,gnista jednak 'lJrze c,h"y­
l ~ łl'l zwycksfw0 na "trone b'3 
łych 
, . ;3,000 zulu<jliw hw:ło na pOh! 

. waHd, 
Dr0"3.,l do ·nowp..i oic7,Y '~n," ... ta 

nęł:a, . ot"'0l',em przedl.l.ąźacvmi 
do wolilóśei . hoerf!n'li. 

O. AndrieD. 



Krasze,. nJ 
za szpił!eostwo w Niemcze,b Dil , .z fraDt:ji 
Stosunki I Zaleskim 
W roku 1873 Józef Ignacy 

Kra'Szew5ki, bawiąc w Meranie, 
:włknął się z BRONISLA'WEM 
ZAJLESKIM, którego przekład 

pamietnika Stanisława Ponia­
low~ kiego z autografu francus<­
kiego wydał w swojej "Bib1.iot~ 
er. pamiętników i podróży". Za­
leski, wygnaniec poEtyczny, ży­
i~cy w nędzy, zwrócił si~ do 
Kraszewskiego z go:rącą prośbą 
() pomoc w zdobywaniu kort" ' 
spondenc.ii wo.fskowych z Nie 
miec; miał je bowiem Zaleski 
7.'1 znaczną opł:atą umieszczalÓ 
w facho'wych pism~h francm;' 
kich. Kra5:zewski przyohiecał 

pomoc, nie znając się zaś na 
snrawach wo.iskowycn, utrzy­
mywał ali(cntów. Jednym z nich 
hył ARNIM ADLER - li~erat. 
który uzyskiwał ta.iemnIce woJ­
skowe od ex-kp t. all'mji pruskiei 
lfentsc.ha. Kraszewl~ki obu ali(ep 
łów opłacał b. wysoko. a koszta 
"lwracał mu Zale!k: 

W r. 1879 przeniósł się Adler 
1. Berlina do nrezna, gdzie mie­
szkał Kraszewski, lecz miast 1.8· 
rieśnienia kontalktu Dasta!>i1o 
poróżnienie. 

KraszewsKi wszedł w bezJ)'O­
średni liontalit % Henlbchem i 
7r.r~ał z Adlerem. Po .iubileu­
szu pisarza '(1879) Arnim Adler 
"ozpoezqł uecmy szantaż Kra­
szewskleJl(o. W . r. 1880 uzyskał 
od KraszeWSkiego 8.475 marek 
- sume t~ zwrooil Paryż przez 
Zaleskieli(o. Da1slZ'YICli żąd,ań Ad­
lC'ra Kra,szewski nie zaspokoił­
w C7.V'n miała się zmienić groź­
ba denuncjacji. 'W cza·sie swe~() 
pohytu w Dreznie, jak' i z:1 gra­
nicami Niemiec, był Kraszewsk!. 
stale dozOtrowany i szpiegowa­
ny. Policja n.iepokoiła .{tO często 

rewizjami i hadaniami. Rewizja 
7. 12 kwietnia 1882 r. była stra­
szną zapowiedzią. była ostrz~·' 
7pniem Kraszewskiego. Po niej 
nosił się nawet z zamiarem wy 
jazdu z Niemiec - niezrealizl()­
wanie tego 1amiaru, zdaniem 
przyJaci.ół Kr., świadczy o nie' 
w.Lnności pisarza. 

Upłynęlo troche czasu l-- iesz 
cze tytaniczna praca 5:cho.rzałe­

go starca, ieszcze nagabywania 
szanŁaj·ysty o pieniądze - wre· 
v.cie denundac.ia, poparła 

tU'zez Adlera okazaruem rządo­
wi pl'uskiemu listów. pisanych 
(hlil przez Kraszewskielto. 

Aresztowanie 
Dnia 13 czcrwca 1883 r. Kra­

'izewski, wracając z uzdrowiska 
Pau, wstał w Berlinie. w hotelu 
.. Kaiserhof" aresztowany z po­
lecenia ks. Bismarcka. Jedno­
cześ'nie uwięzioOno kpt. Hent­
scha. Aresztowanie pisarz..'\ po· 
nrzedziła ~zczegółowa rewizja, 
dokonana podczas je~ nienhe; 
cno·ści w willi d·re z dei'isk i e i ~-, 

W~zystkie papiery, olbrzymią, 

niedawno porządkowaną kGre 
sponde'llcję i rękopisy Uomie~~~ 

czono w dwuch wagonach; 
Dr7.cwieziono do Moa bitu, Jld de 
osadz()T.Y był s·ę,lziwy pisarz .• -
Aresztowanie Kra~·zewskiego i 
o '~arżen· e gO o 'Szpi egostwo Ly­
lo ·dla społeczeństwa polsliegt' 
przykrą i bolesną n.cspocł71an­

J.~ BIali wkCt,:mości, iącze"i~ 
naz,,-iska niedawnego .Tubil.>.ta 
,. ·.k, t Hent~chem - płatnym 
S~&;':ł'c:;em, zdradza.iącyn~ ojczy 
z ni:. aaWiJle do D;sarza UTił7Y . 

wrL'izrie stosunek pewne~o ·o·d­
łamu trasy - 'fo wszystko ~:v. 
tworzyło w społeczeństwie nie­
tylk'o ?boJętność na I05Y więź­
nia, ale nawet wrOf(ie nastawie­
nie ł posądzanie o wskle spra­
wy. W moabickiem więzieniu 
PQlzostawał Kraszewski w prTV­
lirem odo s olm iClIliu, nie otrzy­
mując znikąd pomocy. POlha­
winnv pieniedzv. 

f,' ·t I - . .' 

szewski za dow·ód skarlenia spo ster ·Jułes FerrY._ .Lis.t_.jJi~ar.ł _ W,rok 

Wrb6r Obrolłc, 
Pod wpływem sędziego śle·d-

, czego na obrOllcę wyhrał Kra­
~'zewski protegowanego władz 
więziennV1cli adwokata BnmOiYl31 
Saula. Obrońca został wybrany 
niefortunnie, nie ZlDal języlia 

polskie~o i n,iedoceniał stanowi. 
slia Kraszewskie~o w Hter3itlu-z. 
polskiej. - Bezczynność Saula 
zmusiła Kraszewskiego do zwró 
cenia ~ię do przy.iac:6ł o inter­
wencJę. Aleksander KrausIlar. 
znany historyk f J)l'awnDi. udał 
sie do Berlina ł uZYSkał widze­
nie z pisanem. Kra~e"Miki. !)O 

ro.zmowie z Kra'llsharem, przy­
jął 31 lipca ofiarowa.n:t mu o­
bronę d--ra Golds<:hmi(it"a, wy­
bit!nego prawniką berI1ń®kiegd 
- llolaka. Jednak' wKrMce J)O'd 
naciskiem władzy Kraszewski 
zrezygnował z usług dora GQld· 
schmidta, DrZywraca.iąc pełno l 

mlOcnictW'o mee Saulowi. Dnia 
7 sierpnia 1883 r. Kra,szewski 
został uwOlniony za kaucJą 30 
tys. marek i udał się do Drcz­
na, gdzie pozostawał pod śc·s­

łvm nadzorem policyjnym. 

Nastrój Disarza 

leczeństwa. Zbliżający się pro­
ce<; napawał Kraszewsikiego oha 
wa. O~almęło f!O przyglllębicnie 

i przeczucie nieszczęścia.. W lis­
tach, coraz ezęściej obok' roz­
żalenia. przebija nuta rezv~a­
~.1i. (Dobl.łą mnłe może: w Dp­
sku. ale t,ka sna~ wola BoŻa")'. .. ,,, 

Smutne przec7.uda mi·ałv si~ 
~flrawdzi~. 

Proces 
Dnia 12 maJa 1884 r. rozp·o­

czeta się roz.prawa przed Try­
bunałem Rzeszy w lLipsku. Kra­
szewski odpowiadał z wolnej 
stopy. Za dowody uznano Iłsty 
pisa·ne do Rli(entów. Proces w1.bu 
dził 01brzymie zainteresoW18nie 

Koll'g.ium sęa.ziowskie składało 
się z 14 sędziów. Mimo słabego 
J.drowia Kl'a!zewski w rozpra­
wie uczestniczył. Ciągle pl'7.e­

szkadzał mu lcaszel. Chorolia 
serca, która później przerwała 

pasmo jego. ~ycia, Już wltf'dv 
'nawala mu się we znaki. 

·Odczytany na wstępie aKt 0-
skadenia uz.nawał Kraszewskie 
Jto za członka stronnictwa. (Ją; 
łqeego do nfepod1egło~eł pOlski 
przez rewoluc.ł~. Jako członek' 
teR"<) stronnictwa Za poSrednlc­
twem. Br. Zaleskiego '(zmarłt'llo 

w Mentonie w r. ł880f, udzielił 
Kra!zewst(i ną'dowi francuskie­
mu szo:czej:tółów o "it·ra,ns'Porcioe 
dr~a ·ielama armji niemieckie·' 
ku Rr'ainicy zachoan.le.f' i o "in'­
~tiruk'c.ii cna telegrafów polo: 
wyeli", przez co naraził na 
szwenJi • obl'Olle Nlem.lee. 

W wyJaSln.ienTacll ~:tw"ieiazil 
Kraszewski, te praey ki P'Od.ją} 
się dla dO'Pomożeni~ Br. Zales· · 
liiemu. wierząc, ze Kore'spo.nd{·n 
cJe są przeznacz"one ala pi~m 
francuskich'. Stwierdził Jeano· 
czesnie, że proli(ram, o Jaki pO ;. 
laków posądza akt ()Sliadenia·, 
nie Istnle.le w teraznle.iszośeł. 
gdyż polacy Hcza sie 7. poło7.e­

niem 

Zeznania świadk6w, · naogół okres od wypuszczenia z M<Y 
abitu do rozprawy należał do korzystne dla Kraszewskiego. 
na jcięższych w życiu Kraszew- n; e wniosły wiele nowego. 

ski ego. Swemu rozgoryczeniu List z · 17 lipca skreślony rt: ; 
dawał wyraz w listach do nie-

ką Kraszewskiego w ~Prawie in 
wip1u pozo.rlalych mu przy ja- formac.ji wojslwwych był odn!. 
dół. Dnia 2:l sierpnia 1883 r . . sem lisJtu wybitnego fachowca 
pisał: "Charakterystyczne tl) wojskowe~o, a używana termi. 
jest, że w Moabicie bezimienny .nologja dowodzi. że francuskie. 
paszkwil holesny odebrałem. -

go - i to doskonale wskazuJe 
To była jedyna oznaka, że się 

odbiorcę orzesyłanych orac. 
mnq za.imo.wano". Przez "rube 
mury moabickiego więzienia Na Wlnio~ek prokuratora (la­
zdołali zawistni zranić bezbron czytano - przeciw czemu adw 
nego, powaloncli(O nleszczę§clem Saul nie protestował - Ust BI 
j chorobą słarca. Kraezewski s·marcka do minLstra wO.fny 
nie przypuszczał nigdy, że doj- Bronsarla vo.n ScheIIendorf. -

dr.ie do takiego wyrzec!enia się Bi~marck' donosił, że na usługi 
go i opuszczenia. Wiel~ sprawi- FrancJi oddało się stowarzy!:te­
ła zł.oś~ tajQll1a dotąd, porachun nie fołnierzy polskkh, a Kra­
ki, ale t:lkże wiele obawa prze·d szcWlSki był w Niemczech a~en­
na.o>łępsłwami udzielenia p.OmQ-i. tem franeuskleli(o biura wywt .. _ 
cy Ową niechęć czy o'bawę u- 'dOwcz~. 1\:raszewskiemu miał 
dzielenia pomocy człówieJ{owi . za działalnoiE anty.niemieek'1l 
Dies·zcz~liwemu uwatał Kra- J)rzJ!f~ eałer fraoCU5Jti mim-. 

cka, uwłaczając}'! Klras~ew~~ie{ Dnia ·19 maja 1884 r. w na.lfło 
mu, ~'Warł siln:e wtaHnie .. . - · =. ,etÓllej sali odczytano wyrok.-­
Kraszews.ki. śmiertelrąe łrl~~,\' Była cisza, nabrzmiała męką o­
zawołał m. in.: _f._ '- czekiwania, niepewności i o.ba­

. -. Wszystko fest , wlel'ut~e~f. Wy. Padły słQwa. które przer­
zmyśleniem! Gdzie ąOw?dy,! - wały oczekIwanie i niepewność, 
Mo~e złoŻyć przYsieię' nil to, lj alle potwierdziłY' obawy. Kra­
wszystko. co sie tyczy mOlej 0- szewsklef(o, uwzględnia.ląc wyso 
soby jest fałszend ... 'I , ' kle pObudki czynu, zaszczytne 

KraS7f'Wski, wyczerp~.ny psy- jycle J wiek, sąd skazał na 3 l 
pół latll aresztu w twierdzy. -

~hicllłlie i fiZVlOl!Ilie, DO. wyrze­
czeniu po wyz szych słów zem­
dlał. W ciszy i przejędu zum· 
kni~~6 po~iedzenie. 

'W związku z listem Bi3U1ar· 
din ukazało się w Paryzl1 la· 
pri'ecze-nie Ul zędow~. Mi'uhler 
Ferry stwle·rdzłl. że Kraszew­
skl{!~o nie zna i nie obje·.!~·wnl 

DlII źadne~o orderu. Info'ma­
c.i0m żelaznego kanclp.,rza po u­
kaza:niu się ~zeregu z·aprzeczeń 

nie dawano wiary. (Kurjer "Var 
szawski nr. 136 h. z 1884 r. w 
fel. z Wiednia donosi .. 7.e źródeł 
wiarygodnych", że ''.: liście Bis­
marcka niema "ani źdźbła nn­
wet prawdy") Przez odkrycie 
działalności stow. żołnierzy pol­
skich zaczęła prasa polska tłu­
maczyć ewentualną winę Kr. 
względami politycznymi. Doko­
nana prlez biegłych ekspertyza 
wypadła korzy!.t'nic dla Kra­
szew:skiego. gdyż poddawała w 
Wąłplł1vo~ł eharalder tajemnłey; 
wojSkOwej mater.iałów~ użvh'ch 
nrzez Hentscha. 

Przem6wlenla stron 
Proces dobiegał liońca i 16 

Kpt. Rentscha skazano na 9 lat 
cłdklelro więzienia. 

Cz, zawinil! 
A:nalizą sltrony prawnej pr..:)' · 

cesu za.l~ł ~ie w "kilku uwa­
gach prawnika o procesie Kra· 
~zewskiego" (1884) Znany adwo 
kat wa·rszawski St. Zalewski. -' 

Doszedł on do wniosku, że w 
Lipsku skazano nlewinlle~o; 

przyczyne popełnien;a njpslJrn­
wiedliwości widział Zalewski w 

BismarCka n:l 
sąd, w słabej znajomości kzv­
ka niemieckiego przez Kraszew 
skiego, szowiniimie 
kim i w nieuClłcżnei 

Saula 

niemiec­
ohronir 

Jedno jest peW!lle: korespon­
dene.fe \vo.iskowe, uzyskiwane 
przez Kraszewskle~ n;e ukaza· 
ły sIę w pismach; nie były dla 
nich przeznaczone. a dla wy­

wiadu franeuskleJCo. Kra~zew­

ski .; tem nie wiedział: nie mo 
zna mu zarzucić św;adoiIllośei 
działania. Nie ulega wątpHwoś­
ci. że o·d §mierci Zale~iego 
"(188~n Kraszewsk\ 'działalność 
inkryminowaną przerwał, upra 

maja przemawiał proK. Trep-
n1in, kt6ry DO pO·dkreśleniu wa wiaJ . .i ~atem tylko dla' dopo­

mozenia Zaleskiemu. Nie wie- , 
gi listu BismarCKa", z·aznaczyl,dzial, ie w usłudze przyjacieI-
że pobu·dkl działania Kraszew· k·· bl· . . ł . d .• . s lej z lZY SIę o nIelJeZpJecz~ 
}jkleli(o wypływają z nłenawlśei . . . . ·d d t 1 . .,. '. nel I:!r31JllCY z ra y s anu, a e 
ł uprzedzen' sł)ołeezeństwa pol- b· · ·d ·k· k-. wrąc po uwagę wym e . ~-
ski ego wObec NIemiec. L- Dla 
scharak,teryzowania stosunku 
naszego pisarza do Niemiel.' 
prz:vt"aczał proliurator ten·dp.n­
cyjlnie dobrane cytaty z dzieł 
Kraszewskiego, a przedewszy,t­
Idem z "Na WEcho'dzie" i "Bez 
serca". TreppIUn uznał Kraszew 
skiego za zdecydovyan~go ",ro.­
!Za Niemiec. 

Następnie mowe ·ooronczą wy 
ałosił adw. Saul. J>otwierdziła 
ona niestety smutne obawy przy 
iuciół pisarza MOwa Saula, pel 
na frazesów i oli(Ólnłków. była 

b. niedołeżna. Rozżalo.ny na swe 
go ohroIlcę o~k:lrżony tak Ją o 
kreślił: 

- - O, tak', bar·dzo słaha h:vła 
ohrona. Był to pocałunek Juda­
sza. Nibv· bronił. a nie bronił. 
(Wvwiad z Kraszewskim. Kur­
jer Poranny Nr. 50 z r. 1884)". 

Po Saulu przemawiał nadpro 
kurator von Secliendorf, kt6ry 
dom~al się skazania Kraszew· 
Iklero na 5 lat z pOzbawieniem 
praw. Kraszewski w .:o€tatniem 
.. łowie" ·ośwad(jzvł: 

'- ·Oczekuję sprawiedliwOki 
od sadu niemieckłe~· 

pertyzy można powiedzieć, ze 
I:!ranicy tej nie przekroczył. -

Kras7.ewski powieuział: .,i!(ra-. 
lem z ornlem bezwiednie", m6-
wił, że padł ofiarą Dodstępu. 

"Przypuszczajmy. ze tali .lesf, 
00 Znyt bol~śńie byłohy nam u~ 
wierzyć, że było ~naczej" - pi; 
......hI Prawda w n~. 21 z t.' 188~. 

U kresu 
Ju! 26 maja rozpoczął Kra­

szewski Odbywanie kary w Mag 
deburf(u. Otrzymał tam :mo~n~ 
warunki pracy, ale zdrowie c", 

raz gorzej mu doph:ywało. Do. 
piero po odbyciu znacznej ezę-­

ści kary uzyskał za wstawienni 
cłwem osób wpływOwych', m. 
in. króla włoskie~o Humber·ta, 
urlop zdrOwotny. Schordwany 
pis3n wyjechał zagranioę.-

Zwolna do.gasał we Włosze<:n ;' 
Szwa.icarJi. Dnia 19 marca P. 

18R7 zmarł w dzień swych imie 
. nin w wzannle. ZaJcoo·czył się 
ofia:rny tywot człowieka. kt6re­
gO tycie nauczyło, ie "Kapitol 
zawsze słał blisko skały TarpeJ· 
sklej". al, On. 
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1. Król grecki Jerzy II opu~zcza ~ondyn, udając się z 'VY.gnania do ojczyzny. 
· 2. - ' Podczas przejazdu przez Paryż,król Jerzy II złożył wieniec na grobie 
~ Nieznanego 2ołnierza; - 3. 'Ryszard Strauss (na prawo) wybrany został jed· 
nogłośnie . przewodnic"ząeym międ:zynarodowego kongresu komp01;ytorów w 
VichY. - 4.' 2o~n!erze armji grecldej zostali zaprzysiężehi na wierność po­
wracającemu królow:i. - 5. Czarny chleb .w Bukareszcie zaczęli piekarze wy­
piekać po . H-dniowym strejku. - 6. Zoltan Sulkowsky i Gyula Bartha, 
d:waj węgrzy, przybyli do Southampton po objechaniu kuli ziemskiej. Twier­
dzą oni, że przejechali 150 tys. klm., przemierzywszy 63 kraje w Europie, 
Afryce. Australji i obu Amerykach. ' - 7. Plakat wyborczy w Anglji, wyda ­
ny 'P'rzez ' partję rzą-dzącą, a zaopatrzony w napis: "Cały świat zazdrości \Vicl 

. kiej Brytanji handlu. pokoju i wolności pod rządami gabinetu narodpwc­
.go" •. :-. 8 •. Stanley Baldwin, właściwy zwycięzca w obecnych wyborach an· 
gielskich, wychodii' w · tciwar~yst~ie swej małżonki 'z loka.u wyborczego po ' 
odd~niu ' głosu. ~ '9. Alfred Rolland, pracownik Ilandlowy, kandydował do 

. izby gmin z 'ramjenia labour 'party, w okręgu zmarłego Hendersona.-10. Lu 
ksusowy samolot. który w tych dniach rozpoczyna stałą komunikację mię-' 

<łzy .Sl Zjednoczonymi i Ch~namix przez Ocean Spok.ojny. W samolocie urzą 
dzono wygodne miejsca' dla 43 pasa:i;erów. - 11. Cesarskie sztandary zosta­
ły 'podczas !pecjahlE'j uroczystości 'wręczone pułkom ' :m'nji auslrjackiej. 
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HLE.B LA 'Y.YS 
,~p~nUiilCJ1 gest "rezydenta Roosevelta 

W miejskim szpitalu 'dla dzic 
r.i w Nowym Jorku oczy ma­
łych pacjenlów, przywykłe do 
oglądania iedynie brudnych 
ścian "slum'S'ów" w dzielnicy 
nędzarzy, natrzą z radością na 
wesołe. barwne 

sceny z życia N>lników, zdobią-
ce szpitalne mury. 

W szkołach białe /Zole ściany 
!lu,krywają się. coraz cz~.~ciej 

barwnymi freskami, 

on których "wrażone są dzieje 
Illdzkości, postępy techniki i 
'.,'-iedzV. Sale urzędu kontroli 
imigrant6w w "ElIis Island" 
przyozdobiły nagle f e~ki, pod 
noszące rolę ImIgracji w dzie­
Jach pow tania Stanów. 

Co si,ę stało? Czy Nowy Jork 
rhce jakna}rychlej wykształcić 
w swych obywatelach poczocie 
piękna? AhsOllutnie nie. che'" 
iedynie 

ucbronić od Illodu swych 
artystów. 

Prezydent Roosevelt nrzeka· 
7.nł urzędowi bezrobocia w Nn 
wvm Jorku 

27.315, 217 dolarów 

z poleceniem użycia tej sumy 
na zatrudnienie przynajmniej 
w ciągu sześciu mie~~cy bezl'o­
hotn~h artystów i pisarzy. 
Jest to 

nierwszy wypadek w 'dzlejach 
świata, 

nie są na amervkallskie sLo~un­
ki duża sumą'-' pozwalają jp.d­
nak na op~dzenie w"oatków 
~kromnego życia. 

Dziewięć tysięcy aktorów i 
trzy tysią.ce teatralnych tel'hni­
ków urządzają 

~o wieczór przedstawienia dla 
publiczności, kfóra inarze! lJie 

u.irzalaby nigdy teatru. 

P'rzedstawienia te. odbywaja 
.!:ię również w wszelkiego rocha 
.iu gmachach puhlicz.nych. po­
siadających dość wolnego miej­
sca. 

Latem zespoły teatralne jf7-­
ciżą Po parkach', wioząc w ol­
brzymich autach wszystko, po­
trzehne do urządzenia przed"t~ 
wień na otwartem powietrzu. 
Dziesi!1tki tysię.cy widzów cism~ 
srę do tv ch prowizorycznych te 
atrów, pozwalających pO?bawio 
nym pracy ludziom zapomnif'p' 
na chwilę o ci-ężkiej rodzinnej 
atmosferze. 

Olbrzymia frekwencja be" 
płatnych teatrów l~owod7.i r 'm'­
nież, że 
poczucie piekna nie .iest obce ' 

szerokim masom-

okla-skującym gorąco nietylko 
ludowe sztuki w Y'odza ju _.Cha­
ty wuia Toma", lecz słucha.ią 
cym z upodobaniem arcydzieł 
SzekspiTa i innych wielkich 
twórców. Prezydent Roosevelt 
Miaga w swym szeroko zakro.io 
nym nrogramie dwa ce~: chTo-

ni od nędzy artystów i zaspa­
ka ia pragni cnie rozrywek ma­
sy. której nie szczędzi również 
materjalnycb zasiłków. 

Wedrown, teatr 
Ruchomy teatr pracuje nie.tyI 

ko w samym Nowym Jorku. -
Auta, wiozące artystów i scene. 
"dwiedzają są~iednie miasta. 0'-

bozy pracy i więzienia. 
Nowe prawo bowiem -,.New 

Deal" - traktuje przestępcę. 
iako człowieka, nie zaś jako i­
stotę znajdującą się pOla obrę­
bem praw ludzkich. 

Bezrobotni aktorzy i aktorki 
HCZa . dzieci d:v ke,ii, budzą -po­
czucie językowe i wyobraźnie 
przez dramatyzowanie drob­
nych w.ydarzeń codziennego ży 
cia. Na placa-ch gier, .w parkach 
specJalne "oDowiadaczki baje'k" 
z pOŚ>l'ód bezrobotnych aktorek 
7abawiają. młodzież, odc:ągając 
ia od walęsanie się po ulic:1'Ch. 

\\Tielka liczba teatró.w mar­
ionetek gra w szpitalach -dla 
dzieci. domach sierot i wl'zclkie 
go rodzaju' przytułkach dla ma­
loletnkh ku wielkiej uciesze 
małych sDektatorów-

MalarZ9 Drlcuj. 
250 malarzy pokryło około 

50.000 stóp kwadratowych mu­
ru malQwidłami, przedstawiają 
cemi współczesne życie. Artyści 
otrzymują 

za 30 todzin tytodnlOrweJ pra­
cy 24 dolary. 

To ist(}tni propagatorzy pięk. 
na wśród masy. Nawef .!:ala wy 
poczynkowa "RecreatiOlIl room" 
w nowojorskiem więzieniu dla 
kobiet zo>stała przez nich ozdo· 
biona freskiem, przedstawiają-

cym " 
dziecł. bawiące się w parku 
pod nadzorem za.iętych ręczną 

nracą matek. 

Obrano tę lre,ść, jako intere. 
su.iącą wszYSiŁkie mie~zkanki 
więzienia. Wielu obiecujących 
młodych artystów zostało ura­
towanych dla sztuki dzięki ar­
tvstyczne.i inicjatywie rządu, 
którv popiera tu zarazem nO­
wy typowo amerykal1ski kie­
runek malarstwa, nie wzoJ'ują­
cego .!:i~ na europejskiej szLuce: 
Ruchoma ' wystawa dzieł tych 

/ wspomaga:ny-ch przez rząd ma­
larzy obieżdża Stany, aby po­
uczyć ludność, jak tanim kosz­
tem zdohić swe domy i popie­
t'ać zarazem rodzimą. sztuke. 

Co rob~a D~SaVZe! 
Daleko trudniejsze zadanie 

miał urząd bezrobocia stworze 
niem plac6weli pracy dla pi~a­
rzy. Jedni 

niszą baJki i sztuki dla teatrów 
marionetek. 

Inni układają. przewodnik po 
Stanach, eo da im możność do-

kładnego poznania kraju i do­
starczy swojskich tematów. 

Stu pisarzy układa dla prez) 
denta sprawozdania ze ~tanu 1'0 

bót nublicznych. \Vielu pracuje 
nad zestawieniem tablic ko~'z­
łów utrzymania w Nowym Jor­
ku, które mają. być uwzględnia 
ne przy opracowywaniu wa­
mnk6w płacy robotnika. Spora 
liczba zajęta jest opracowaniem 
katalog6w muzealnych i bibljo­
tecznych. MI'. Alsberg, kierow­
nik literackiego wydziału urzę­
du bezrobocia zamierza 

udzielać znanym nisarzom. kt6 
I'zy znalez1i sie w trudnd sylua 
c.ii z powodu kryzysu wydaw-

nicze~o, zasiłków, 

aby im umożliwić dalsza twór­
r.·za ·prace. 

W służbie społecznej 
Usiłowania rządu mala. na 

celu uratowanie od 7nghdv 
t ",órczych zdolności bczrohot­
nych artystów i pisarzy. ldó­
rym nie można dać fizy<:znej 
nrucy. r6wnież dla nich zguh­
nej iak :;>lód. \Vvchtek 11'1 ntrz ... 
manie ~O 000 prrJpngntorów pię 
knn l,ył niemniei niezbędny, niż 
pomoc udz:elona innym (lfia­
rom kryzysu. Społecze!'lstwo a­
mery kallskie nie pożałuje kro­
ku, utrwalającego podwaliny 
duchowego dorobku orzys71vcb' 
pokoleń. M. S-er. 

że rzad wspomaga sztuki pię·~"""""""""""""""""""""""""""""II"""""""""""""""""",, .............. .. 
kne z ,fundu~z6w pubU,cznycn 
w tak wielkich 'roZ'llliarach. 

Trzydzl~cł łysleey artystów, u· 
ratow8D)'eh od małerjaln('~o i 

moraln~ sał8lll8llia sic. 
dopomołe do 'DrzeŁrwania ty· 
ciowei szarzyzny ludziom, któ­
rzv nie widzieli niłtdy dobrej 
teatralnej sztuki, nie sły!zcli 
koncertu, nie zlna.ią innych o­
hrazów. oprócz smutku IIwego 
istnienia. Wydarci z pazurów 
m:dzy Il'oz.iaśnią ż,,"cie miljlo­
nom biedaków przysłuża się 
społeczeństwu. 

Ty~ące lwlzi, Móry<:.h n~e 
stać na żadne rozrywki, tal1czą 
latem w ~publicznych parkach, 
a zimą w szkolnych salach gi­
mnastycznych 

przy dźwiękach kapeU bezrO­
botnych muzyków. 

W muzeach i publicznych bi 
bIjotekach, posiadających odpo 
wiednie przeznaczenia, odbywa 
si'ę tygodniowo dwadzieścia kon 
cerbów, wykonywanych prZ~1, 
trzy orkiestry ~ymf(}nicZ\I1e, 

dwa kwartety i trzy tria bezre-­
botnych artystów. Wk,rót~ ma 
być utwQrzony 

wielki WM, zlOlŻony również z 
bezrobotnych śpiewaków. 

Rozumie się, że wstęp na 
w~zystkie te rozrywki kfiit hez· 
plUlt,ny. 

W,chowanie IOCJU cia 
liekna 

Bezrobotni muzycy udzielają 
"" szkołach po ukończeniu 'A.WT\{ 

kłych za.ieć gry na wszelkich 
i!Ustrumentach ucznio;.n' któ­
rych rodzice nie po>siaaają środ 
k,ów na artystyc1.ne kształcenie 
dzieci. 

W ten Sp<lsób 10.000 muzy­
ków rozwija poczucie p,iękna 
w przYfSzłvch pokolenia i 7do 
hvwa środki na wła·sne utrr.vma 
nie. 

SiedemdziesIąt pi~ dolarów. 
stanOwiących miesięczne w)'na-

«podzen1e• 
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Rudvard Killing kocha i rozumie jednako Wsch6d i Zach6d 
Słynny poeta diungil, Rudyard Kipling, Jeden z naJznakomltszycb 

(łba"y angielskich ostatniej doby, obchodzi nlezadlugo swoje 70-lecie. 
W Angljl i Ameryce poczyniono jui odpowiednie przygotowania do 
wspaniałego obchodu. Sam Kipling nie bierze dziś udziału w życiu 
pubUcznem, trzyma się odeń zdala, jakby ukryły w swej posiadłości 
w Sussex, w pośrodku malowlllczego Burwash. 

Ostatnio udzielił wywIadu londyńskiemu współpracownikowi mo­
rawskiej "Morgenzl.'ltung". Zacytujemy z. lej rozmowy klika cieka­
wych szczegółów z' życia tego słonecznego au lora. Kipling przeeież 
otworzył ł\affi wrota tajemniczej puszczy; ukazał nam w przepięknych 
barll'ach cudowny świat Indji. W epoce wiktorjańskiej byl jakby me· 
teorem. Dziś gwiazda jego nieco przyblakła. Nie znacży to jednak, by 
wartości, jakie stworzył. stracily na sile sugestywnej i na znaczeniu 
wychowawczem. (REDAKCJA) 

- Karjerę moją i dzieła moje 
zawdzięczam memu ojcu - od­
powiada skromnie, wskazując z 
dumą i miłością na wiszący nad 
biurkiem portret ojca, Lockwo­
oda Kiplinga, pryncypała akade 
mji sztuk w Lahore. - Sam był 
znakomitym pisarzem. Dzieła je 
go o sztuce hinduskiej i mitolo­
gji cieszyły się swego czasu sła­
wą a książka jego o zwierzętach 
i ludziach w Indjach była tłoma· 
czona na kilka języków. 

Lockwood Kipling ilustrował 
później kilka książek syna, któ­
ry urodził się . w roku 1865 w 
Bombaju. Kiedy Rudyard w 13 
roku życia przyjechał do Anglji 
dla odbycia studjów, mógł sic: 
już wykazać kilku udanymi two­
rami pisarskimi. ZosŁał redak­
torem gazetki szkolnej w United 
Services, gdzie przebył cztery la 
ta, zanim wrócił do Indji. Roz­
glos gazetki przypieczętował nic· 
jako późniejsząslawę mistrza. 
Dziś przedstawia egzemplarz te­
go hektografowanego curiosum 
bardzo wartościowy okaz bibljo­
graficzny, bo rzadki, za który 
ofiarują 200 funtów. . 

- Zostałem dziennikarzem i 
pisałem reportaże dla gazet hin­
duskich - opowiada - a w wol­
nych godzinach opracowywałem 

historje, które moje imię później 
spopularyzowały. Pierwsze książ 
ki napisałem na polecenie ojca. 
Ukazały się ledwo w kilkuset 
egzemplarzach. Sta'nowily prze­
ważnie zbiór poematów i essa­
yów, drukowanych już w "Civil 
and Military GazeŁte", do składu 
rędakcji której przez pewieU

r 

czas należałem. 
W roku 1887, równo w dwa­

dzieścia lat, zanim Kipling o­
trzymał nagrodę literacką N.obla, 
ukazały się czarujące "Opowia-

SZ~OCI 

Dwaj szkoci Jim i John udali się 

na wycieczkę w góry. \V pewuej chwi­
li pod Johnym skruszyła się skała. Na 
szczęście Johny zdążył schwyci~ r~ka 
mi występ skalny i zawisł nad przepa­
ścią. 

_. Jim - wołał przerażony, - bie­
gnij do wsi i przynieś sznur, tylko 
prędko, bo długo się tak nie utrzy· 
mam. 

Jim pobiegł co tchu do wsi. Po go· 
dzinie wraca zdyszany i nachyla się 
nad ·przepaścią: 

- Johny - krzyczy do towarzysza, 
który trzymał się resztkami ~ł - nic 
nie da się zrobić. Oni nie chcą odqać. 

sznura taniej, jak za 2 pens,. 

dania o wzgórzach", w których 
wykazał pogodny humor i nie­
codzienną sztukę charakterysty­
ki a do pełnego wyrazu doszła 
przebogata fantazja poety. Jako 
feljetonista"Allahabad Pioneer" 
pojechał do Anglji. Jechał przez 
Japonję i Amerykę. Pis.al swoje 
feljetony podczas podróży okrę­
tem. Ameryka i Anglja przyjęła 
młodego poetę, którego książki 
można już było widzieć w witry 
nie księgarskiej, chlodno i bez 
zainteresowania. Nie znano jesz 
cze książki o dżungli, jakkolwiek 
już dawno wyszła drukiem. 

- Trwało kilka lat, aż Mowgli 
"Wilcze szczenię", stał się popu­
larny - mówi z zastanowie­
niem Rudyard Kipling. - Mow­
gli nie było postacią w duchu 
znanych szablonów literackich. 
Trzeba się było wpierw przyzwy 
czaić do jego otoczenia. Napotka 
łem raz dziecko, które wyrosło 
w dżungli. Nie pamiętam, jak się 
nazywało, wiem tylko, że to prze 
lotne spotkanie dało mi podnie­
tę do napisania książki o dżun­
gli. 

Z latami urósł Kipling na bo­
hatera narodu. Mowgli i wilczę 
Akela, pantera Bagheera, niedź­
wiedź Baloo i słoń Toomai stały 
się ulubielicami świata. Każdy 
sit! kochał w Riki-Tikki-Tawie, 
a biuralistki, sprzedawczynie, 
kelnerki i sekretarze hankowi 
City rezygnowali trzy razy w ty­
godniu z obiadu, aby we dwuch 
czy trzech zakupić ballady Ki­
plinga i czytać je w przerwie, a 
nawet i w godzinach biurowych 
pod stołem. 

Dziś ojciec Mowgli liczy lat 70 
Możnaby sądzić, że starszy to 
już pan. Ma jednak ten sam dzie 
cinny uśmiech, tak bardzo po­
wabny. Śmieje się, kiedy zn.~j­
dzie $ięW'Śród ddeei i staje się 

wtedy bardzo rozmowny. Opo, 
wiada dalej o dziejach współpra 
cy z Baden-Powellem, o sobie, 
jako skaucie, mimo dojrzały 
wiek. SkauUngowi poświęcił 
książkę "Opowiadania o lądzie 
i morzu dla skautów". Poważne 
i smutne myśli zakradąją się do 
opowiadaI'i o dziejach własnych 
książek, plączą się znacząco mię 
dzy wierszami opowiedzianych 
wesołych anegdot. Uśmiecha się 
a przy tern dziecinnie smutny gry 
mas jakby zamarł w kącikach si 
wy ch wlosów i okrągłych ukula· 
rów. 

Kipling żyje od wielu lat w An­
glji, a mimo to wciąż jeszcze te­
matem jego tworów poetyckich 
jest dżungla i jej mieszkal1cy.­
Między niemi ukazują się powie 
ści i nowele, szkice z życia spo­
łeczności europejskich. ,,\Vschód 
jest \Vschodem, a Zachód Zacho­
dem" oto tytuł jednego z jego 
opowiadal1. Już w tym tytule za 
znaczył Kipling swój pogląd na 
oba światy, wyraźniej, .aniżeli 
niejeden przyszły polityk w 
swych przydługich przemówie­
niach na temat Indji. Kipling 
sloi pomiędzy ,"Tschodem a Za­
chodem, bezpartyjny kronjJwr:>: 
cudownego świala derwiszów i 
fakirów i czarodziejskiego świa­
ta nowoczesnej techniki. Pisze 'l 

równą lekkością i jednakow'.!m 
przekonaniem 10ndyI'iską nowe· 
lę w głębokiej dżungli, a poemat 
o dżungli w paryskiej restaura 
cji. 

- Trzeba znać oba światy i 
l<ochać - mówi. - Nie należv 
mieszać \Vschodu z Zachoden{, 
ho ten !lam należy im się szaCH 
nek. Pozwolić im trzeha żyć o­
bok j dla siebie. Strawiłem pół 
wieku pomiędzy salonem i pusz· 
c?:(!, Rozumiem to i wiem ... 



Kaleldo!lkop ub;eS[łqch dni 

l. Tradycyjny bankiet w t,nnt,"ue 'odbywa się rokrocznie w · związku . 
z wprowadzeniem na urząd nowego lord·majora stolicy. ' 2. Trumna ze . zwło 
karni marsz. Lyautey'a została na samochodzie pancernym przewieziona , 
przez ulice marokańskiego portu Casablanca •. :- q. W pOI;cie drezdeńskim 
zawalił się na }:lrzestrzen,i 10,0 metrów mur' nadbrzeżny, przyczem , znis21~zo. 
ny został tor kolejowy, ale obesz.ł~ się' bez ofiar i strat. -' 4:. 'w,e- wiórowem 
więzieniu tureckiem, które znajdUje się na wysepce Iml'ali na · morzu Mar­
mau. więźniowie pracują l1a roli i w ogrodach, przyczem' ubrani, są W od' 

Dowiednie kostjumy. ' '" 

-REWIA -
ł MilE ZIG$EZONU POCZAIKI 

'Ieatrg wars' aw e ruszgig ze star.u szereeiem 
, wartoSciowg€h widowisk 

WARSZAW A; w listopadzie. , 
Burza teatralna; która. w postaci 

szeregu polemik prasowych r07ipo' 
(.'2;ęła biezący ' se7;on ,teatralny sto­
lioy ,pnd znakiem skandalu i "sen· 
sacji", ucichła Juz, ale bądź - co • 
bądź wyWołała ona ' pewien 'rf>ality 
~kute~ Skandaliczne "igraslIki 
repertuarowe" koncernu· T. K. K 

KonczY~skiego :'"Zburzeóie Jelozo tradycjom wystawia "Budownicze-
limy~' ' w reźyserj(Wiercińskiego go Solnesa" Jbsena z Adwentowi· 
A więc znów/ ź,aczynają się "igrasz. czem. 

T., zostały DClpiętnowaile': nawet 
przez "najbliższych", to tez seZOll 
rozpoczął .się . od wystawienia sztuk 

, wartościowych, solidnie opracowa· 
nvch scenicznie. Trzeba teZ zazna-

. " czyć, ze T. K. K. T. w swej dalszej 
l'kspans.j! nie . zadowoliło sję już 

pięciu teatrami śródinieścia (Na­
~odowy, Polski, Nowy, Mały i Let­
ni), tworząc ·t. zw. "Sto!eczny teatr 
powszechny", pod kierownictwem 
artystvcznem . zdolnego reiysera 
Iwo Galla. Teatr ten gra na ' pery­
ft~rjacb ~tolicy, przehosząc się kiJka 
razy ty!!odniowo z 'jednej dzi~tnicy 
do drugiej. ~Jest to teatr; obliczony 
na warstwy; dotyćhczaspożbawi'o'­
ne odpowiedniego 'teatru. Teatr fen 
!'oznoc~ął sezon ze 'z.n'łć:7:nem o"'óż: 
nieniem . ,,8alladYn'l." - i "Swiet­
S7,czem za kominem". ' Jeśli 'chod7.i 
o "Balladvnę" - 10 zar'zucić moi· 
na zbvt el,<'nerYmeonfnl~v ' cl!a .. "kter 
itlscen1zacli . (~cz::Vwj4eie uwzglef!­
niai;!c publiczność). Zreszt~ r ('0 do 
wybQru sz.tuki 11\0",na mie.ć obiekcie 
T~go rodzaju teatr, 'ną odpowiednio 
wysókim po;'iomie. powinien raczej 
szukać repert1laru aktualnego,.: re· 
portlliowego o sUnem zabar'iiietiiu 
spOłeC7-11em. Ale o tem niema ptze· 
eiez ·mowy. 

Seblller red~v:vus ... 
Leon Schiller wystawił w "Pol· 

skim" .. Króla Leara" i obet'Oie 
"Kordjana". Podczas gdy ' "K'ról 
Lear", potraKtowany zbyt jedno­
stronnie, jako wido"łsko monumeh 
talne, og~tlszał i oślepiał widza tiu· 
klem obracającej się ciągle, przy 
otwartej kurtynie, sceny oraz 'wla 
tlami i muzyką, pomijając zupeł­
nie wartOści literacko- psscholo· 
giczne dramatu ' to inscenizacJa 
,.Kordjanll" jest niewątpliwie po· 
ważną zdobycz a rezysera i · łnscem 
za tora. Oczywiście przebija· i ra~i 

tu i o"'dzłe maniera Schillera, choć 
by w operowaniu tłumem i światła· 
mi w stylizaCji kostjumów i wpro 
wadzanlu nowych symbolów, nie 
jl1niej jednak jest to pozycja warto 
ściowa. Następną premjerą "Pol 
s~i~g~~' ma ~yć podobno dramat 

i 

ki repertu'arowe". Szekspir, Slo, 
wackl ' i.~ Konc:~yński~ A moie je· 
sicze jakieś .,Cięikie :czasy", jak w 
zeszłym', sezonie po "Dziadach". 

Teatr . Narodowy po "Panu Da 
ma~yJłI" -Blb;ińsld~go, w którym 
królował niezrównany ' ZelwwnYicz. 
jąko re*Y3er i aktc.>r, ~ysta~ił zna 
ną w LOdż( z . ostatnich wyst.ępów 
Osierwy "Pr~t!piore~zkę" \ w rei,ysc 
rJ1 ,Osterwy, który gra Przełęckle 
go. ·. Podkręślić . należY ' do!,konalą 
k~eą.c.ię ~Ioązel~wsldej, w roli sniu-
goni~lw~j. · .,'. . ' 

Rocznica. Ż.iomSkiego 
.,;Przepi~ec~a"-w "Narod<kyni" 

jest 'Jednem z .. ogniw' uczczeitia 
Jlrzez teatry· warszawskie: dziesiątej 
to'czoley: mierei Stefana : teromśkit> 
go: : Pierwszem ognlweJfi 'było wy. 
~tawierije prz~z' teatr ,;J{a'meraln~;' 
(Adwentowicz) "Ponad . śnieg". ' Ze· 
rJm;ki, )alio drama.turg, b.udzi sze­
r-t>g' zaśtrz~i:eó~' Jut jilko powleścio 
}lisarzowi zarzucano mu, ze' jest' ra­
czeJ'Jirykiein: Stąd fe~ po wspania 
ł~'cb, · nawSkroŚ liryczńycb ' momen 
tach fr~g,m~nty" przy ,kt:5rych napił: 
cie ' ;;lafJąie, a mieJscami' fragmenty 
nieomal przewlekłe. "Przephirecz­
ka" •. 'która .w jego karje~ze drama· 
t~rita ' 6yła n,ie:wątpliwie , osiągni~­
cient , szczytowem, też ~~woł"jl;> 
~ze~ęg . zastrz~7.eń; r a ~óz dopiero 
"pqnąd , Śnięg~', . ~ . pośród . sześciu 
dramatów teromskiego jeden z naj 
słan.szycb. Trżeba tez dodać, że 
teatr ·K-ameralny dał tym razem, 
pOd nieob~ mosć Adwentowicza~ 

tI'abe oprac:nvanie reżyselskie l 
aktor$k'e. .. 

Obok ' , "Przepidre~zki" drugiem 
wsp~JałeU1 widolViskiem ku czci 
teroRlskiego było wystawienie 
"Turonia" przez teatr "Ateneum", 
do . któreęo . powrócil po dwuletniej 
,.fułaczce" Jaracz. Czyz tueba za· 
znaczać, ze wCjpaniałą maestrją 
6wej sztuki aktorskiej potrafił Ja 
racz oiywići wznieść na wyz~ny 
słaby .dramat wielkie~o pi!>arza 
TembardzieJ, ze "Turoń" jest dzie· 
lem, zawierająeem łW sobie i dZIś 
jeszc~e wiele momentów : aktuąJ· 
uycb. 

Jak więc widzimy repertuar 
trzech teatrów stolicy ' stoi pod zna­
'dem: smutnej ' 'rocznicy. Zresztą 
teatr "Kam,eralny" występuje jui 
z no~ą prem]erą. Wierny swym 

Antoni Cwojdziński 
w :Les:Ł?ym sezonie wystawiła 

"Redut.!" komedję Antoniero Cwoj 
dzińsldego ., Teorję Einsteina" i 
gra ją Jeszcz,;! po dziś dzieli. Ilość 
przedstawień rekordowa: 338. W 
obecnym sezonie "Teatr Malicldej" 
wystawił nową sztukę tego autora 
"Epoka tempa". Cwojdziński odra­
zu w debjucie zajął odrębne i but 
dzo ' Indywidualne stanowisko we 
wspÓłczesnej, jakże ubogiej. ory­
gillaln~j twórczości dramatyczne). 
Urodzony człowieJ< ieatru, lttóry 
rlla sceny poaucił naukową karje· 
rę fizyka, wprowadził do komedji 
piE'rwiastek . :tktualno - społeczny, 
wyp,)wiadając wojnę Jwmedji "Sj'­

pialnianej". łdóra w postaci maso' 
wej pr'odukcji francuekie.i i wę­
gierskiej wciąż jeszczE: zalewa na­
sZ(, sceny. NiewątnJiwie jest jeszcze 
w jego ujmowaniu pE:lVuych zagad 
niE'ń sporo naiwności i społec~llcj 
JJi~prawdy, ale już sam f<lkt eiimj­
r..)wania spraw b!ahych z koątedji 

jest pow3"7ną .laslugn, temiJardziej. 
ie 'iztulci jeg'l są wybilnie scenicz· 
ilE'. a w prowadzeniu d.ialcgu jE;~t 
lIiezró,,·n,lllY. Nalety Jednak zazna­
Cl.y,c·, ze ' .,Epoka tempa", druga 
~llIh Cwoj1zińskiego, jest znacz 
nie słabsza od "Teorji Einsteina". 
Pl)d"bno po premjerze "Epoki" 
Szyfman zwrćcił się do autora 
"Trzecia sztuka dla nas". 

.. "a jeia" i "Z lirze­
działk~e 1.1ł .-

Od kilku Jat było już niemal pelt 
flikiem, że teatr rewjowy "kończt' 
się", że już nie powr6cl okrt's jego 
świetności z czasów "Qui pro 
'1uo", czy "Batldy". Załobnym pie­
niom krytyki i publiczności przeciw 
s~awił .Jarossy w tym sezonie dwa 
świetne programy "Cyrulika": "Na 
jt'ia" i "Z przedziałkiem". Pro.l!;ram 
prawie w całości wypełniony teks­
taQ)i Hemara, w wykonaniu KaIl­
nówny, Zimlńskiej, Zelicllowskie,i. 
.Jarossy'ego, Znicza i Gierasi;'.skie· 
go" stoi. na bardzo wysokim pozlo" 
mie i mimo, ze wymaga od ~.f.Ij.cz.. 
uości dobrej orjentacji w ),ulturał 
no - artystycznem zycill stoHcy, 
cieszy się juz oddawna w rewjacb 
nienotowanem powodzeniem. 

L. L e, .. 
P 'RAWO' D 'Ó ,' SMIKRCI 

, 

Po 'O .s:'; mai. niC(lgt .oleulełzaloie łhorzg' 
Pod przewodnictwem słynne nzaca - do : powolnej; peln'ei me­

go ch !rurg'a, lorda Mornihan. ki śmierCi. ; Dowinno prawo 7e­
zorganizowała się, w Anglji ' no- zwalac na zastąpienie tego po­
ważna grupa lękarzy, prawni- , wolnego,- oolesnego um' era.1l'ia 
k6w, duchownych ' i polityk6w, Dw~z ' szvbką bei~oleSną śmierć 
ktorzv wvstęDu.ią w obronie jeśli same stawiaia ooDOwiedni 
prawa eutamiz.ii w tych Wypa.d wnjo~ek. i ' jeśI( .istnieje szereg 
kach, gdy chodzi o ludzi, cier- innYCh okolicz'ności, daiącvch 
piącvch na nieulecżalną. · a bo· się kś\e o~śrc'~" 
lesną chorobę. Ruch za wprowa W 'opraco'Yanvm pro.iekcie 
dzeniem ustawv, która przyzna~ Drawa DÓdeDOw.arni~ iest do"kład 
.je prawo do śmierci " w szczeg6ł nie ~o"reślone i na jego DQd~ta­
nvch wypadkach, spotęgował wie ' ma być umQ7.l',wione u~y· 
się w osłatńich czalSach bardzo skanie : ze~wolęnia na nrzep-ro. 
znn.czn·e. Sprawa ' dojrzała ' do wadzenie'. bezbolesnej śmierc;. 
t~o stopnia, że w niedlugim Ostateczną dec"z"je! wydaje mi. 
czas:e hędzie Fł można poru- n'sterstwo .· zdrowia . .' Pacjent, 
czvć' w parlamencie. ZIOrganizo. którv' decvduie si(na eutana­
wano już towarzystwo: które zję" musi" 'swe hezenie złoź'vć 
nóSi nazwę "S'towarrźyszenie Qla na piśmie w ohecności dwuC'h 
vmrpwadzęnia prawnie dopusz-. świadków, ) z 'Dośród których Je 
czalnęj eutanaz.ii", . den ' mus: sprawować urząd pu· 

Cele stowarzyszenia Sił okre- blicznv. Pdzatem musi , si,ę ' odbyć 
ślone W' Olłsłępującv . s.n 6S'6H i> " ~ntowna ~rOzm()w.ft" z najbl'ż-

O "bo - " , . . sza ' i'Odz~na;· .. Dr7.V:dem , ~i1I1ny ,. só m, kłór. e ·:sa ~ pełno.~ .. 
. " ',' być ~wyiaśniOit1e 19'ś2v ... tkie 'szc.r.e 

letnie i eierpią na nieuleczalną. . 2"6J'v })rŻ;VR~towa.I'i'a. śmierci; __ : 
bolesną-chorobę, z1rikle plowa ,Potem:cI'opiero-wniosek ' przeebo' 

dzi do· rąk referenta, wyzna(!zo­
nego przez mimisłersŁwo zdro­
wia . specjalnie dla tych SDraw. 
,,;raz z o~zeczeu' em lekarza or· 
dvnu'iacelZo i jeszcze jednego te 
karza, który musi p'D!iadać w 
tym kierunku spec.ialne kwali· 
fikacje. Po powtórnej rozmo, 
wie z pacjentem referent może 
wydać tak' e zezwolenie. ZP-7\,łQ 
Jen:e takie otrzvmuje dopiero 
moc obowią.zuJąca DO upłvwip. 
Ił dni." 'TermiJll ten zo:staie udzie 
lony, . ahv umożliwić pacjento. 
wi .ieszcze·ra;z dokładne rozwa. 
ten'ie swei prośby, oraz aby dać 
krewnvm czas dQ wnies'enia 'c 
wentualneao sprzeciwu na ' dra. 
dze prawnej. 

Oczywiście nle brak równid 
energkznvch sDrzec:wów. kM . 
rp. z naciskem wskazuJą, iż ~pJ'() 
wadzenie śm:erci z reki ludz­
k:ei musi być w kaidvm ra;'!1('! 
ahs~łi.ttnie 'zakazane. bez wZRlę 
du na to. jakie argumenty ra 
uia pI'zema wiai", 



u 
Trzej m:karżeni, stojącY·llT2>p.d 

trvbun .. łem przysięgłych Aix-.en 
Provence, Zwonimir pOspi,szll, 
Iwan Raicz i )fio KraiI. są tyl­
ko ni()nkami w rękach pro.wo­
dyrów chorwackiej or~ani7.acii 
terorystvcznei i in!cjatorów 
morderstwa, popełnionego ' na 
o ~obie Aleksandra l. Sąd ustali 
~· t opień ich winy, skaże ich na 
dęższą, lub lżejszą karę, pO­
czetn nazwiska ich Dogrążą się 
w niepamięci. 

Również nazwisko Wieliczko­
Oimitrowa Kier:na wiazać Się 
h~dzie .iedynie z samym aktem 
zamachu, w którym kr610h6j~a 
brał udział tylko jako t oslusz­
ny wykonawca rozkazów ~w()­
ich wodz6w. Ale ci trze) z , po­
śród zamachowc6w, kt6rvm u­
dało s:e zbiec - Ant~nj Pawe­
licz i Eugenjusz Kwaternłk. za­
trzvmany w ~urY'Die i Iwan 
Parcew:cz. zna idujący się w Au 
strli '- ci trzej, kt<irzv sadzeni 
in conłumacia, żadnych odpo­
wie-dzi udzielać nie będą na py­
tania t"bunału, mog.. ~yć 
wśród swotr.b rodak6w oewni 
nieśmiertelnośeL 

Oni bowiem, a Zwła!ii7.CZa Pa 
welkz i Parcewicz - byli, we­
śpół z kochanką Parcew~aJ­
Mm-Ją POf{Orelec, zał<liycielami 
i p'ierwszvmi członkami organi.-
zac.ii "U&·taszi". . 

Dzieje or«anizacJi "UsfJłszi" 
są' n:emal biogral.ią tych frzeełi 
głównych dla sądu francuskięgo 
oskarżonveb. 

Trzei SDlsleoWQ "Pod 
trzema lawronami" 
Skąd nazwa •• U.łuziU' Po­

chodzi ona od Sł()wa . ,ustawa", 
('zvli prawo. "Ustaszi"-to "lu­
{łzie, dOcbodzący swyeh praw". 
Jakich? ,Niech od'Powied.z:, b~ 
dą. mglisto. romanłve!ne słowa, 
któremi Maria POROretec zapeł­
niła sw6.i pam.ietnik w ehw:lach 
t worzenia organizacji: 

.,Mieszczanle, wb6d kłóryell 
żvlam. cbe:eli nagiąć mnie do 
słów a&solułu. do ciasnello n:p.­
wolnicłwa sł6w: Miłość. GMd, 
Praca... Uwolniłam się. Tet'az, 
sp~liwszy mosty za sobą, oddy­
cham ~tem . J)O!wietrzem he-
roizmu"... I 

Niemniej jeanak miała 'orga­
nizacja pOzałem swe bardzo 
konkretne cele -poli,tycme; ,Ale 
dzieJe je.i są tym splotem :roma~ 
tyzmu i politycznego . realizmu, 
który stanowi nieodłączną ce­
cąę kaidej pracy konspiracyj­
neJ. 

Zai;zęło się to w roku 1925. 

STEFAN RADICZ, 

przywódca chorwackieJ part.ii 
chłopskiej, wciąż zmieltiil swą 
taktykę wobec rządu białogrooz . 
k:e~o: to wypowiada mu ·wojnt>. 
to. znów zawiera z nim pokój . ....:.:.. 

RE.WjA 

Romanl"czne dzieie 
laine;' organizacji 

. Pewnego dnia, będąc ' w Mo _, renie! od oportunistycznei par­
skwie, w~tępuje do partji ko- tji . Rad ·.!Cza, walczyła przeciw 
ńmnistycznej, pl'Opa!{u je . mię- "tvran ji serbskiej". Szuka po­
dzynarodowy czerwony frOnt mOcników; "mol'derców .dla i­
chłOpski. Ale ' nazajutrz zapew- dei", którzy zachwialiby ' poko­
nia o swe.i loialności wobec kró jem naddunajskim Europy. S-po. 
la Aleksandra i przyjmuj", tek c tvka Pawercza i jego przY.iao 
mhdstra rolnictwa w gabinecie ciól Przekonywa ich, że teror 
Dawidow1cza. je'st iedvnym' skutećr.nym sDO­

SObĆ~l walki. Ofiaruie im pie­
niądzt' i zapoznaje 'z kilku IllM­
m.i, zde,::vdowanymi na WSZyst­
ko. 

Młodzj s.eparatyści rhOrwaecy 
zarzucają. Radiczowi', jego. nic­
zdecydowanie i ustępliwośe - , 
Jedynym ich przedstawk·.elelu 
w oorlamenci-e jes,t młody adwn 
kat o wzniosłych, lecz sprzeci" 
nych ideałach . - .. 

•. Przvięliśmv ofprte Fra,nka C 

- pisze :\faria Pogorelec - po- ,.,~ 
nieważ mOl'd w służbie dObl!c.l 
spra.wY nie- przerażał nBiS" , 

Tak naorodził siQo ~,ustaszyzm" 
'-'- w literacko _ hnhe.mieil<;kici 
kawiarni ZaEZrzebia. . 

Lawa o'skad:onych, pilnie strzeżonych przez policję, w procesie lcrólobó.i. 
ców z Marsylji. Na pierwszym planie m. in. obrońca adw. Desbolls, z po. 

wodu którego odroczono obecnie rozprawę. 

. ANTE PAWELICZ • .. 

W ka'Wiaflni ;;Pod. trzema ga­
wronami" 'w la:grzeb:u, Pawp.­
licz, Parcewicz i Marja Pogori'­
lec 'Przesuwają w 'marzeniacb 
lP'anłce etaOpe.łskie. Marzą o 
wielkiej Chorwacji, która ·obj~· 
labv Slayon.łę, Banat. Dalmację, 
Bośn~ i Herc~owinę. Podez3s 
gdy czarna kawa stygnie w fi­
};żance, myśli kipią w głowie 
·Pawelkza: Ante widzi się już 
u ,teru wielkiego państwa }jn­

łudniowo - l!łowtańskiego, kt6t'e 
go stt)licą byłby Zagrzeh. Piek­
na Maria Pogorelec, oparłS7Y 
dowe na ~a.mieniu kochanka. 
deklaU1Uie zzapalem. roman­
tYC7!nc wiersze ... 

Władze jUlloslowiańskie nil' 
biorą tej tró.iki zbył serio. W V· 
daje im się ona mniej niebezpie 
Gzna od komunistów; lub kler.v­
kałów. Marzyciele 'z P,od Trzech 
Gowron:)w nie ma ja istotui-e ;m; 
pieniędzv, ' a~i adherentów. ' Ot. 
biclusie ... 

: ... 
Od romant,zmu 

do ,finans6w 
, Alp. oto z-iawia się stąr:v. l?o~j 

tyk chorwaćlti .., .. 

IWO FRANK' 

W 'czasie wojny popierał .on 
rz-ąd :tustrjacko -węgierski prt~e 
ciw serbofilom. p.o wojnie, u­
ciekłszy do Budapesztu, kOIlSpi 
r\lie gorliwie, przeciw Jugo.sła­
wii. I'nebrany, u.sz~in~owaDy 
do niepoznaki i ~~I)ał~zony w. 
fa"s~ paj;z,pgd"f ,WzYP;VWąr{)fł: 
czasu do . C~łłSll , :pota.iehlJlię "'9' 
Za !{t;zftb;i.a. /P1a.n~je . ~t'Yo.l'7,eni~ 
~DY' terory~tyC'Znej. Jt,ł~ah-,·" 

Od marzeń do 'bomb Usta,żi i hiUerowcJ 
, 

Wypadki fowaryzują · zraZU W ostatnich latach, szczeg61 
pl:my . "ludzi, d(l.(',hodzących nym zaś zbiegiem okoliczności 
S'wveh I1raw". Po zamordowa- od chwili przewrotu hitlerow, 

'.n)u .Radicza w cza'S'ie ' posiedze- ,,·Ide.g·o, tajne pismo chorwac-
nia Skupczyny przf'7. serskiclZo kie "Niezawisna Hrwacka Drza 
nac.ionalistę SZPl:ZY s!ę w Chor- wa" zac:z.ęło ukazywać si~ w 
wacH niepokój i bunt. Berlin:.e "Naueste Strassbur-

Cl,"k ~lrża s,ię ' kT'óla, że to 'o'li ger Nachrichten" ..:..... prorządo­
kazał Radicza z}lmordnwać. _. we pismo francuskie, wydawa .. 
Svn zamordowanego wod.la ne w ięzyku ni'emieckim-pl.:zy 
chłopsk:egq, Wlqdzimierz,',pny niosło rychłoł rewelacyiną .wia 

, łąc sj~ do s~paratystów. - d'omQŚĆ: "Ni'ezawisDa Hrw::Icka 
Konstytucja zostaje zawieszona . Drzawa" wydawana była przez 
D.zienniki ~PozycY.ine znikają z urzedriika niemieckiego nlini· 
powierzchni 7.:emi. ZaczynaJą sterstwa uropalandy. Gerharda 
ukazywać się nielegalne i pod- Raetera ... 
burzaiące do gwałtów. Tri i .ów Okazało się wtedy, że już w 
d~ie wybucha.ią odosobnione za kwietniu 1933. w dwa miesiacp 
machy. Ale Frank uważa, Że n:~ po objęciu władzy przez Hitle­
bezpiecznie jest kierowa"Ć całą ra, Ante Pawel'cz przybył Ocł 
akcją terorystvczna w Zallrze- raz pierws7.Y do Berlina l dCł 
biu: w Budapeszcie posiada Monachjum. Niemcy znajdowa 
przyJaciół, którzy : pomogą mu łv się w gorą'Czce " rewohicji 
5łworzyc prawdziwa •• centrale" narodo',"cj", \V głowach hitle 
Zbrodni polłtyCZI1Ych! Pawelicz, rowskich przY'\'6dców k'i ełko­
Parcewicz i Marja Pogorelec e- wały najbnrdziej szalone pomy­
migrują tedy do Węgier. Rych- slv. Ante Pawelicz po.dwnął im 
ło podążają za nimi inni sepa- genjalny plan: wysadzić w pO_ 
ratyści, a prócz nich cały sze- wietrze status quo w Europie 
reg młodych chorwatów zosta- środkowej DrZ:\" pomOcy ortani 
ie po.dstepnie zwabionych do zacil '.,ustasz:". AlfredOwi RO­
główne4 kwatery sp:,~kowcÓw. senb~rgowi. kierownikowi nle­
dó <tJa.J:i:kll' Puszta, gdzie zna.idu- oficjalne.i polityki zaf!rau;t~zuęt 
.Tą, miast pczekiwanei "kolQnji Trzer'~ Rzeszy, przypadł fen 
rolnicze.i" zorgan'zowane kursy awanturniczy plan bardzo do 

· terory.stycztre. PrzybyWszy na smaku. Oddal Paweliczowi tło 
~inie.isce; ..,zęsto 'W z:upełnre: pol{o tlv~pozycji jedną. z rządowych 
.iowych ~alThjarachj wcią~i1ięd drukarń niem:eckich i prze7 
zosfa ią pod5'tępem, namowami, dziesięć miesięcy wypłacał wv­
rt' eraz wrt'cz pnemocą do "ide- sokie subsydja ' redaktoll"owi taj­
owe j roboty". nego pisma chorwackiego, Bo-
. W poeią~ach zaczyua;ą wy'- ~omirowi JeJiczawi. 

' buchać bomby. KOmisar.iały · po Dopiero na skutek i.nłerwen­
łic-y.ine. UI:zę(Jy gminne oj kasar- cH posła iu~osłowial'i~kiego · w 
nie wylatuJą w powietrze. Drll- Berlinie, P. Baludi.cza. w marcu 

, karnie. i redakcje wrogicą pi~m 1934 "ustaszi" zostali oficialnie 
otrzymują p'l"zesyłki, zawiera ią- WYdaleni z ~ranic Trzeciej Rze­
ce maszyny piekielne. Dzienni- szy. Ale wydalenie tQ bvło czy-
karze przeciwnych obozów, 'wol . sto fikcv.ine. ' 
skowi i urzędnicy giną. tajemni. ..NiezawIsna Hrwacka Drza­
czą śmiercią: okazuje się, że 7.0 wa" przen'osla .:łe do Gdańska 
stali ukłuci. niby w żarcie, spe i ••• dalej otrzymywała subsydia 
daJnie spreparowalllymi ołóW\- od P. Rosenberga. 
karni. zawiera.iącymi truciznę. Tylko naczelny redaktor, p. 

. . . Jelkz. zbyt skomnromitQwany. 
Wszystkiego tego dokonuia otrzYmał od rżądu niemip.c.kie­

wYSł~lDnicy z ob.o~u w Janka Pll go bj}et pierwszej klasy do Sta­
szt~. ·W szystkie te fakty zostały nów . Zjednoczonych, gd'7 ' e do­
tidalone przez śledztwo. wvt.o- tąd stale przebywa, utnzymują~ 
czone po trag:c:znym zgonie kró ścisły kontakt z agentami Ge~ta 
la Aleksa,ndra. a WęJlrY musia- p.o. Co więcej: sześć tygodni 
Iy w Genewie przyznać, rzeko- przed wykolianiem zamachu, 
mo nieświadomy wspUludzial w Ante Pawelicz przybył znów do 
tel'Ostycznej akcji chorwackieJ. Monachjum, gdzie zamieszkał 
Historja k:edvś może bliżej .ie~1 w Pen.syon W olft, Karlsplatz 
r.7C oświetli te wypadki. Ale dr.iś n'l". 4, by tu właśnie przy~oto , 
już wydaje się rzeczą Jasną, f@ wać ostatecznie. 'swó.i czyn. 
bez pomocy irredentystów w~, Ale na.i.iaskraws'zym faktem. 
lZier~kich z księr.iem-·fałszerzem oowodząICvm niezbicie i~tnienja 
monel Ludwikiem Windjs~h- śc!słego związku między zama­
graet~em na czele. spiskowcv 7: chowcami a agentami hitlerow 
janka Pu'szta nie byliby mO.!lli sJdmj jest to, fe w przeddzień 
mieć ani pieniędzy. ani broni. zamachu bawił w Marsyl.fi by-
. 'T~~~~v4~:ichorw~cev.: mJ~Ji :· je, IY atłacbe ambasady n'em.tee­
dJ1a~\~ pq1;~'te~ ':'~ "inljlyc;Jt:., t.>.rżvd! - kieł R P,.:rytll, ieden z na.twyź­
clół: . nłełyłk<l w Budaoeszele. szych urzednik6w Gestapo. Gun 
ą~ .. .; w BettHnłe. , rt~ von DiIlekl~e. 

Nie ulega wą.tpliwości, że l\ikt 
inny. tylko on właśn' e był o­
wym tajemniczym "attachp. am 
basady", kt9regO zamachowcy 
zarll.z w pierwszem przcE:łucha­
ni:u ,,'Vmicl1ili. jako swego snóJ 
nika. n :e umiejąc iedlflnk Dodn{: 
jego nazwiska . 

Zdrada za zdrade 
Oddawna był krół Aleksnn­

der skazaJllY przez us taszr na 
SlThler-Ć . \VidZl~c , że zamachy 
nie są. w ~t3tlip. obalić .Tu~osłn­
wii. posfanowili spiskOWCY z 
Janka Puszta .,uderzyć" ~ głO-
wę". . 

.Tuż W ~l'lldllill 1933 pOlicja 
aresztuje w Zagrzebiu Illiejakie 
go Piotra Oreba. Po dwu<:h tnie 
~iącach ślecl!z'iwa , Oreb. którY. 
7r3ZU zachowywał absohllne 
mi.lczp.nie. przyzna.ie wreszcie, 
że wydele~owan"y został do Ju­
~osławji przez •• usta.szi" w lan­
ka Pu .tła z rozkazem Zf.(ladże­
nia króla. Podejrzenia policJi 
jugosłowiailskiej co do działal­
ności tM'oryetów chorwack!('h 
na terenie \Vęg:er zostały tedy 
notwierd1.one, Wówczas rzad 
hiałogrodzki wniósł pierwszv 
",wói protest <h·plomatyc.zny u 
nądu węg:ersk ;eg~. 

Orł'b zdradził ... ! 
Ale oto wydarza się c o~ , ('.7..('­

l!O dflwiIli towarzysZe z pod 
Tr7Pr.h Gawronów zlZoła nie (\­
czekiwali: MarJa PO~oi'elec, ual 
wiernieJsza, na.idawl1ie.isza tOwa 
rzyszka. z.ia,~'ia się na~le u sz('­
fa J)olic.ii w Z3~rzebiu i wybuch 
nąwszy h :sterycznym placzem, 
wvirnu.;e z torebki fotognI i ę Par 
ccwicz.a, drze .ią w kawałki, Dn­
r.ZPn1 łkaiac opowiada o W'V.Ylil.­
kip.m. Co dzieje się w oho7.ie ,,1)­

~ta. 7i" i oskarża Pawelicza i 
Parcewicza o nrzygotowanie za: 
nUlchu na króla. 

Dlac,zego to zrohiła ? 1'rttdno 
claf l1a to odpowiedź. W kilt· 
dYllll r::l'l.ie nie dla nicll k dzv. _ o 
.Zdaie s:e, że główną role (' de~ra 
la I"u zdrada miłosna ze s trOny 
kochanka. Na zdradę miłosną 
odpo'wiedzrała "Maria Poearele-e 
zdrada idei ... 

Od tei chwili tr7.f~h::l h"lo Drz" 
śp : eszyć wykonanie zamachu, a 
wobec zdwokulej odtąd (,7.uinoś 
d ' właclziugosłowi8Jt' skit'h -
wykonać go poza granicami 
kraju. 

Dnia 9 paździE'rnika 19:~ t1, kr61 
Aleksander został zab ' ty. Usta­
szi spełniło swoj .. ,,:ielki c7vn" . 
Chtateczne ich cele pozQsta ją. 
jednak n,adal niespełn i onp.. C1.,.­
kać będą znów na SP o.soJ'ną 
chwilę. by pod patronatem Wp,­
~'er, Niemiec. WIOch z1!łosj~ 
~e ' rewindy!,ac.~e i stworzy6 
Ow1J Wie-Jka Chorwa{'.h o kt(. .. 
rei dziesi ~ ć lat temu zaczGli roió 
plany nod .• Trzema Gawrona­
mi" 
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Poczerniale zeb, odz,śkuia biel·· "Iko roślin'nt "afb, ilo 'wiolo.' sa 'nleszkollliwe 
Od zaciętych krytyków medy- na. ~pw:Janłe włosów wpływają 

cyny, których liczba wzrasta w wstrząsy, ,Datury psychicznej. 
miarę rozwoju tej gałęzi wiedzy, WlYpadki takie. bowiem dowo-
5łyszy się często argument: ' dzą ', ?-wiłłzku " pomiędzy łysie-

- Zlitujcie się, co warta łak ' niem a..fJ.{nkcjami gruczołów. -
zwana nauka medycyny, skoro,')' Tatdemoralne wzruszenie wy­
nawet 'Wołuje w.z,rnożone działanie tych 
nie może znaleźć lekarstwa na organów i wpływa w ten sposób 

wypadanie włosów. na wypadanie włosów. Statysty­
ka kliniczn'a ustaliła, że 

Nie trzeba dodawać, że za-
tzut ten pochodzi od 'ludzi, któ- wypadanie -l'oz.,oczyna 51~ po u-

h ł t
·· pływie 80 ~ 100 dnl od chwili 

ryc g owa s aJe SIę coraz po-
dobniejszą do kuli bilardowej. doznania wstrząsu. 
Rozumie się, że ta okoliczność Przyczyna' <tego zjawiska nie 

zosŁała jeszcze wyjaśniona. 
nie pozbawia ich absolutnie pra Stwierdzono jednak niezbicie, 
wa do krytyki. 

Inną ' jest kwest ja, czy należv 
krytykować medycynę, w da­
nym jednak wypadku 

krytycy maj~ słuszność. 

że 
łysienie jest dziedziczne 

i w tych wypadkach rozpoczyna 
się już we wcze nej młodości, a 
nawet w dzieciI1stwie. To przy­
kre dziedzictwo 

Istotnie, pomimo mnóstwa pa 
tentowanych środków, których przeehod~i .fe<1ynie na m~skie 
l eklama rozpoczyna się od słów potom~two. 

- . Przyczyna i w tym wypadku 
"Byłem łysy", medycyna me zna nie została dotąd wykryta. Na 
lazła dotychczas środka, którY7 
by pozwolił na. dokoI1~zenie roz- te dowodzenia łysi krytycy, o 
poczętego powyżej zdania, sło- których. mówiliśmy na początku. 
wami mogą odpowiedzieć: 

. - Wszystko to jest bardzo ci(! 
,.Obecnie zas rosną mi włosy". kawe. Jak jednak zwalczać ły. 

Kwest ja sprowadza się głów- sinę? 
nie do konstatowania faktów ty Niestety, oficjalna wiedza nia 
sienia, pomimo, że w. ostatnich może ' udżieUĆ stąriowczej odpo· 
czasach zostały CZęŚĆIOWO w":t wiedzi na to pytanie, ogranicza 
jaŚnione przyczyny wypadfl.lll~ · jąc się wskazaniem, że 
włosów u mężczyzn. Powiedzie- palenie tytoniu i alkohol' wpły­
liśmy, częściowo, gdyż przyczy- wają c1łasami na wypadanie wio 
na tkwi w nienormalnej czyli sów. 
inaczej Ciekawym wreszcie jest fakt, 
wzmożonej funkcji pewnych gru że 

czołów. podczas wojny odsetek łysych 
Nie wyjaśniono jednaK, co po m~żczyzn spadł znacznie, lec" 

woduje tę nienormalność, a pró- obecnie znów S!! podnosi. 
hy jej "normalizacji" nie powio -
dły się zupełnie.· A teraz jeszcze kilka słów O 

Nie ulega wątpliwości, że . 

włosach, lecz kobiecych. Chęć 
,wydawania się młodą z jednej 
strony, z drugiej zaś 
nakazy mody zmuszają kobiety 

do farbowania włosów. 
Do powyższych dwuch moty­

wów przyłączył się w Trzeciej 
Rzeszy jeszcze jeden - czysto 
politycżny. 

"Czyste" aryjki, które kapryśna 
natura obdarzyła ciemnymi wIo 
sami naprzekór "rasizmop~" far 

bu.fą si~ gwałtem na blond. 
Lecz w normalnych również 

czasach Niemcy produkowały 
rocznie do dziesięciu miljonów 
preparatów do farbowania wło · 
sów, zużywanych w więl5.szości 
w kraju. Środki te niezawsze są 
tak nieszkodliwe, jak głoszą 
reklamy, i powodują często fa· 
talne skutki. Tak np. pewna 'hel' 
lińska dama, pragnąca zostać 
brunetką - zdarzyło się to jesz 
cze przed epoką "nazich" -
wyszła z zakładu fryzjerskiego 

ze wspaniałą zieloną fryzurą. 
Skutki farbowania włosów by 

wają czasami bardziej oplaka · 
.ne, powodując egzemę nie tylko 
na głowie, lec.z na całej twarzy. 

Cały szereg środków, barwią · 
cych włosy, został przez ' władze 
niemieckie zakazany. Najniebez 
pieczniejsze są związki 11 aU, 
chociaż najlepiej barwią. Farb.\' 
do włosów 'bywają wogóle trzech 
rodzajów: roślinnego pochodze­
nia, związki benzolowe i sole me 
talio Z tych trzech rodzajów 
jedynie farby roślinne są fakty-

cznie nieszkodliwe. 
Głównym ich składnikiem jest 

substancja, otrzymywana t. ro· 
śliny "henna". Bywały jednak 
wypadki, te i preparaty henny 

wywoływały cięż~je zapalenia które zastępowano sztucznemi 
skóry na głowie i 'twarzy. Ana- szczękami. Nowa ultra ~ fioleto­
liza wykrywafa zawsze w tych wa terapja daje świetne wyniki. 
wypadkach . Stwierdzono również bardzo 
domieszk~ do henny soli metało dodatnie działanie ultra - fiolf'o 
wych; lub związkó)V benz~lu. . towych promieni na poczerniałe 

Bardzo często preparat, sprze : zęby, . 
dawany, jako henna, nie zawiera którym przywracają pierwotną 
prawie tej rośliny. białość. Zęby czernieją pod wply 

Osoby, skore do farbowania · · wenl czasu, palenia tytoniu, skut 
włosów, winny mieć na uwadze,: kiem plomb, zawierających sub­
że są organizmy, nie znoszące . stancje mineralne oraz rozpadu 
pewnych chemicznych lub orga-. res~tek ner)Vu, usuwanego przed 
nicznych substancji: Chodzi tu· pl.ombowl;lniem. Dotychczas den 
mianowicie o tąk .zwaną idjosyn-. tyści ' znali jeden tyllw środek 
krazję do pewnych rzeczy. rla . czer.niejące zęby , mianowicie 
Użyteczność chininy· r Jodu nie. pokrywanie ich porcelanowll _ko 

ulega wątpllwMCl. roną· <:>becnie . ' 
Zdarzało się jednak, że środk.i wysbtrezy dwukrotne naświetle 
te powodowały ciężkie zatrucia.· . nie'w ciągu jednego seansu Wraz 

Istnieje bardzo prosty, sposób ; z .. łóka~(em utlenioną wodą, 8-

przekom~nia się o nieszkodliwo- by z~by ódzyskały biały kolor. 
ści jakiejś farby dla danego or- ;(I 
ganizmu. Trzeba .. '. Jeszcze jedna "nowość" słoso· 
nasmarować llilJ niewielką prie- ; wana jest obecnie w zębolecznic 

sll'zcń skóry na ręce. , twie. Doty,chczas powszechnem 
O ile po upływie 24 godzin nie ' byłó · mniemanie, oparte części/)· 
wystąpią symptomy zapalenia. : wo na' zdaniu ' samych ' denty-
można farbą tą barwić włosy. stów, że po usunięciu zęba, nale * . ży płókać dZIąsło . jakimś cie-

Ultra - fioletowe promienie, płym płynem, np. rumiankiem. 
które znalazły tak szerokie za- Obecnie dentyści zarzucili taką 
stosowanie w nauce, technice i terapję. Przed wyrwaniem zęba 
medycynie, leczącej niemi rachi.. stosuje się miejscowe znieczule­
tyzm, tuber1mlozę, osłabienie , zo ńie i 
stały obecnie . wraz z narkotykiem zastrzyku,ir. 
wprowadzone· ·do . terapji denty. się suprarenin~, ś~odek, powodu 

. stycmej, . . jąey kurczenie naczyń krwIono-
gdzie okazały się bardzo sKuteCz. . śnych, 
nym środkiem, zwalczającym skutkiem czego z rany wycieka 
paradentozę. Choroba polega na minimalna ilość krwi, która na­
wypadaniu zupełnie zdrowych tychmiast krzepnie, chroniąc w 
zębów, połączonem z zapaleniem ten sposób ranę od zani-eczysz-
dziąseł. czenia i przyśpieszając gojeni{'. 
Cierpienie to I~zono dotycłiezas Płókanłe po wyrwaniu z~ba 
usuwaniem wszystkich zębów, przeszkadza tworzeniu się skrze 

- ~, 
skutkiem ezego rana p'()zestaj~ 

wyrastanie włosów zalety pr~e­
dewszystkiem od funkcji gruczo 

łów płciowych. 

Biologowie uważają włosy za 
wtórny objaw płciowy. Jeżeli 
drogą operacji przeszczepi się 
kurze organa płciowe koguta, to 
wyroŚJlie jej grzebień, i :@~z~ię; 

Ni~iDli~ri~ID~ ilioig 
otwartą i dostępną dla mikro­
bów oraz gnijących cząstek po, 
żywienia. 

Z tego powodu dentyści zalI" 
caj, 

piać, 
jak kogut. · Inaczej mówią~ wy­
stąpią u kury wtórne objawy 
płciowe samców. 

Analogicznych operacji doko­
nano również na ludziach. 
Kastrowanym -eunuchóm Wyra­

stały bujne włosy, 
a głos stawał się cienkim. 

Znane są nauce również chi-
4urgiczne przemiany kobiety w 
~ężczyznę w wypadk{lch herma 
frQdytyzmu, gdy dwu~l1ciowy o­
sobnik odzyskiwał z pomocą lan 
cetu właściwą płeć. IW takich 
wypadkach . 

kobieta, przemieuiona w męż· 
czyznę, zyskiwała gruby basowy 

glos, lecz zarazcl1ł i łysłn~. 

Przytoczone fakty uprawnia­
ją do paradoksalnego z punktu 
widzenia przeciętnego człowie­
ka wniosku, że 
Inężczyźnl z g~stą ezupryną po­
siadają wiele kobiecych cech 

charakteru, 
a przeciwnie łysi odznaczają się 
wybitną męskością. 

Okolianość ta jest być może 
powodem częstego łysienia woj­
skowych, chociaż w danym wy­
padku należy wziąć pod uwagę 
inny jeszcze czynnik, mianowi­
cie 
'izczeJnie przylegające do skóry 

nakrycie głowy, ' 
fumu i~ce przypływ powietr~a i 
;wiatła, Co wpływa fatalnie na 
porost włosów. . . 

Nauka potwierdza' rownirii 
rozPowszechnione mniemanię, 
że 

J ednc;>stka umiera, ale gatunek może trwać 
Mn:ejwięcej przed dwoma stule­

danIi zbudował holenderski uczony 
.Jan Swammerdam soczewkę, złożo· 
Ilą z kilku powiększających szkieł. 

Orzyw-lście soczewka ta była zupel· 
itie cidmleu'la od naszego mikroslco 
pIJ. Je:1nak to, co Swammerdatn 
obser'wowat pr~ez' swoje sżk1a, ~a­
pełniało go przerażeniem. G<lziekol­
wiek skiero~ał swoje "sztuczne 
oko". - ezy to na ' kroplę wody, 
tzy l1a ,jakąś roślinę, li nawet na 
swojll: własrią skórę -:- wszędzie do 
stTZeg~ł . rojące się, . walczące, roz­
Jllad'f.ające życie. Przerażony my­
ślał pocz.~tkowo, że to sam djabel 
r!Okazuje mu takie koszmarne obra 
zy. Rysunki' swoj~ źniszczyl, gdyż 
1e obrazy doprowadziły go prawie 
do szaleństwa, Sądził, że nie gOct.~l 
.,ię odkrywać to, co Stwórca ucz>,­
fiU dla nas nłewidócznt.m. _ 

, Ihiś spoglądamy spokojnie ua ' 
te dzi'l'a, które odsłania nam mikro 
skop. Oglądając te jednokomórk~­
we istoty, o których trudno niera:ot:· 
powiedzieć czy to zwierzęta, czy 
~oś1iny, podpatrujemy jednak ta­
jemnIcę istoty życia. Ilość tych 
jednokom?rkowców jest o wielE! 
wi~ksza od iloś,ci pozostałych zwie ' 
r~ąt i roślin razem wziętych. W kał 
dym litrze wody morskiej, lub rzecz 
nej, znajduje się aiezliczona iloś~ 
'.ych ' !W~, - zwierząt, począwszy od 
tych, . któ~e' widzimy jeszcze przez 
najsilniejsze- powiększające szkła, 
poprzez wszystkie średniej wielkos. 
e~, aż do jednokomórkowCfów, które" 
mOltOly oglądać Już ńawetgołem 
okiem. A do- tego dodać należy te . 
wszystkie isto.ty, które ; pozostaj~ 

.już poza granicą widzialności i ktO­
Q'ch Istnienie stwJer~zJ~ możemy . 
jedynie obserwując łeb działanie. 

WS:lJystkie zwierzęta i wszystkIe 
rośliny po~tały z jednej komórki. 

płci W ten Spl)Só'" trc:cą s,,!ą· nie· 
~mi~l·teln'lść : następuje śmierc. 

U wszystkich, bardziej rozwinię- Podtzas trwających wiele lat 
'~' ch stworzeJi składa·,się ta - właśnie- bardzo ucfążliwych badań: . utny-' 
pra - komórka ~ dwucl;t r.Óżnycb- mano pierwotniaka t. ·żw. ·pańtofel­
komórek -rozrOdczych, .. z . ·których ' kowegl: przez kilka "tysięcy · poko. 
jednak . źjldna nie jest zdolna· sama: leń) et jęin~komórkową algę p'rzez 
!lzielić . Slę.i tworzyć nQw.e or.ganiz-. pneszło o~ n ; , tysiiiOy po\(oleń, 
my. Dopiero gdy połączy · się z drl1: . jlrzyczem zawsze zacłlOdiił "'ypa: 
g,!, a więc po akcie zapłodnienia llek podziału komórki, a nigdy za. 
rozpoczyna się rozwój. Reguła ta . płodnienie. Stworzenia te 1)yły, jak 
posiada wyjątki. U nlektórycb zwie lo określa nauka, potenc;onalnie 
rząt, sto.iących na niższym Jlolio· nieśmiertelne, t. zn. posiadały .moź­
rnie rozwoju - robaków, raków, Iiwość pozostania nie~miertel!iYlł1j, 
owadów, może niezapłodniona żeii- ponieważ nic -z substancji icb ciał 
ska komórka rozrodcZll stworzyć nie ginęło, lecz ciągle przechodziło 
nowe życie. Mówi się tedy o dzie- na kolejno następujące po sobie 
worództwle, które zdarza sl,ę ·zwla· pokolenia. Oczywiście, te stwurze. 
~·'lcza. u pltls~iew Je~nych i ~cl1eł nia te gin~ gdy zmieniajlslę wa. 
wodnych. W innych wypadkal:h runki ich bytu. Tu równie! ' tkwi 
np. u żab zdofano osiągnąć to zJa ' różnica między biologicznem a reli-
"'isko sztucznie; - , gijn~m pojmowaniem n1dmlel tel-

I •• tlości. . naczeJ dZIeje się jednak u jedno. 
kOmórkowców. Ich rozrod"zosc 
objawia się zawsze w dzieleniu się 
komó-rkl - dopóty, dopóki warun­
Id zewnętrzne na, to POzwalają. 
Z knm6rki matczynej powstaja 
dwie nowe istoty, z tych cztery i 
rak dalej, bez przerwy. 

Jeśli jednnk zmieniaJą się warun 
kdi, np .• 8PoiSó~ odżywiania flię, to 
z arzaJą s ę l tu zjawiska wkracza­
jące w dziedzinę płclowo~cł: 

I tu właśnie dOChOdzimy do 
spraw wyjaśniających llam W zu­
pełnie nowy sposób zatadniedle le­
gendiłrnego grzechu pierworodne­
!~o. DQPóki warunki bytu pozwa­
.ią na dzłelen.e . się komórek - isto­
Iy te są nieśmiert~lne. Z chwilą Jed 
uak, gdy zmienia się poziom Icb by 
low'ania, Jut się to nłe adaJe i dal­
sze ufrzym1,le gatunku odbywa~ 
F.ię nlOże "YI~ ~óelł dwa 

Wyższe gatunkowo stworzenła­
a z niemi równiteż człow:iek - nie 
IlosiadaJą tych możliwości. Ale jesl 
te złudzenie. W rzeczywistości ko­
~rki ro~rodc~e t. zw. nasienie, 
ktore kUlueczne są do zapłodnienia, 
posiadają rówl1leż ową potencjonal­
?ą nieśmi~rtelność, identycznie jak 
Jednokomorkowce. Te komórki wę­
cJrują przez 'pokolenia, wykraczając 
poza gran1ce in~ywidualnego . Dylu. 
c;łało starzeje się i umiel a. ' Alp. 
!"uedte~ prze~luia swój byt przez 
komórkI rozrodcze, które oddalo 
swym następcom. 

Z tych badań i icb wyników 
s1worzyć można następują~e prawo 
biologji: Indywiduum Jest śmiertel­
ne, ale -gatunek posiada .m9źliwości 
1l1dmtertetnQś~l; ,oczywiście w od.,., 
wlednich waru~kaeh by~~ 

, 

płóka~ dopiero po 'llływłe dWUCJl 
godżin po usunięciu zęba, 

gdy zdążył już utworzyć si~ 
sk!,zep. 

* Skoro już mowa o mikrobach, 
·n.ie ,op' rzeczy- będzie mówić- o 
pofr.zebie - rehabilitacji łych ży. 
j~tek, któ-rych opinja' mo'cno .Ii­
,c~erp~aJa na· skuteK ·prac prof. 
Miecznikowa. Stwierdził bowiem 
że tak zwana 
"flora kiszkowa" Jest przyesyną 

'Większości chorób 
i, co zatem idzie, przedwczesnej 
starości i śmierci. Oskarżenia te 
niezupełnie . są słusZne. 
Mikroby,. nawet gnllne, obok 
szkody przynoszą wielki poży-

tek. 
Gdyby bowiem , nie niszczyły. 

organicznych resztek, ziemia zo 
stałaby zasłana trupami. 

. Mikroby, żyjące w kiszkach; 
są niezbędne dla procesu trawie­
nia i wydalania z organizmu pro 
duktów rozpadu. 
Sama natura osadza je wraz ~ 
pokarmem i powietrzept w klsz. 

kach 
już po upływie kilku godzin od 
przyjścia na świat dziecka, któ­
rego kiszki w pierwszych chwi­
lach wolne są od mikrobów. 

Prof. Nissle przyszedł do wnic 
sku, że 
przyczyną wielu chorób nie Jest 
obecność, lecz brak w grubej 

kłszc~ pewnych mikrob6w, 
; skułkiem czego mnożą się tam 
inne szkodliwe gatunki. Uczony 
ten dawał swym pacjentom zela 
tynowe łatwo rozpuszczalne pa­
stylki, zawierające mikroby z ki 
szek zdrowych ludzi, i tą 
paradoksalną napozór kur.cjo 
przywracał im zdrowie. . 

~. T-oW. 



liwiazdy wcześnie 
zaBzynałą. .. "D. 36", .. f. f. BUliana Taniecwlealrze 

N:ewykwaU,'towane ze­
społy pS~,lą widowiska 

- - '"' :'.J ~, - ". " .. 

Nas.ze teatry, jak większość 
społu iego teatru, p()mim-o że jednost.ki. Ten, kto dziś gra ty- teatrów w PDlsce (n'c iicząc o· 
jest nawskroś ocryginalny. Jego iuło'Wą rolę,mDŻe juirD.iwv-s·tąpi perl. nie wymagają niestcty spf' - Teatr przeżył ~ię, skoóczvł 

umarł _ mówią jedni. . scen' czne wYCZyriy wypływają jako drobny pól statystar fZarów cjalnego ' zespołu tanecznego. 

Najt:ił!kawszU .. iea.r, '" środkowej łurop~~ . 
Pra~a, w listoo-adz:e. 

- Żyje, rozwija się, idzie tUl 

orzód' przebojem, odradza sic, · 
- utrzvmu.ia 'drudzy. ' 

Po czyJej stron:e słusznoM" 

Prawda~ jak zwykle le~v ';0-
środku. 

Teatr francuski skostniał. Tli 
i ówdzie tryska czasflmi 'nowe 
życie o realisty(7 1)em czy ideal. 
nem pOdlużu: DuU:n. Cooeau, 
Pitoiew. 

An~lia uzna ie komed.1ę oh,,­
czaiową, wielkie gwiazdy w TO 

dza.iu ' Be.rgner. · Próha odrodze­
nia Szekspira, czy Shaw we~e· 
tuie na krańcach właściwe<1{) tr. 
atnil,nego życia. 

narówni z kreacjami Nowego 110 w artystycznej oi'acV' łl?a.lnV dlatego też nasza publiczność ' 
Jorku, \Varszawy i M(~sk'YY 1. jak w iego gospodarcz'ef -o.rga· ", tak mało ma. okazji poznać .1 
nowego poczucia wspólnot~. . n:zadi' tkwi zdrowy :, lH>lcktv..1 ' zbrżvć się do sztuki taneczne I. 

PDr.zucie, to, nie mające nic . ",izm, la({cd 7 0nv or>'.:ez twórczą Wynika to częściowo z dO>bol'U 
wspólnego z faszy~towską. , ideą ,,,tyranję" światłegD kierowni'kh, repertuaru, bowiem więkslOŚć 
sp0łecznego przymusu, otwJera ,kilka składanych' ;'un:t~~~~:ń, sztuhk n;c ma 'wstawek Lanecz· r 

teatrowi drogę do na igl~bsze.1 . klIka ruchomych ~zyb" k:lka nvc . 
reorgan'zacji. ,Teatr nie znajdu pr'zenośnvch e'S~ra(L "".i ~ceJla Ale zdarza się n'ekiedy, że w 
je sie iu.ż pOza wjd7;riln~, lecz, ,gotowa. Oświętlają. ią. T~fle",t.o- sZlłukach, wvma"-ających ta 'ca, 
że tak po~:emy, w ieh śrOdku. ry. Jak widzimy, Burian posłu czy , to wskutek w'stawek _GUzy­
Ta ktyka Buriana jE'st 'najdosko !!U ie się iedyn' e' zarvsi~i sceny. cmvch, czy tekstu, b:erze się si 
nalszym wYl;aŹem te.~o nowegQ ktMa pozosta~aby' ,plartwym Iv niewvkwaIifikowane. które 
uJęcia. Z~,rzuca ih17ie, dz'elą::ą , ~ymbolem, gdvb); l1'e Pra 7P-SpO . nie pos'adają wykształcenia ta-
świat na sceriie od świata :wi~ .. 'lu, będąca istomem życiem. - necznego i kaźe im s:ę tańczyć, 
down:. Nie i~tnie.ią u niego kur'.~·, ' . '. • .. . ., . l 
t . kal/'sy w "'''y1i"em .z n_ ' Jest tez nleTU nalnows,~,a si.tulm, co o.CZyWISC.Ie w rezultacie b ą,-
vna. l . ...,-v, ,. 1 , .n... kt' h"D "6" . do ypad t nl'c . i I ,.. '. arą. gra Decnie" i) ,mta- , w a, a o z w ny re-

ezen u. nscen zacUI me , opiera , ,. A ł k ." pOdod" żV'serji, tylko z powodu surOwe 
sie na szemacie. Każdv autol." nOw.cle" ry.s o rac.,.a ~ . 1 

, . " n ' dt l gD, n'ewy~zkolonego maŁerjału .. lraktO'.yany jest nawsl<r.oś lndv. :: ~~ o warz~lSlca .~o·cla ną t;J'rze-
w'l' 'lnie ' mlanę ·nowel RO<;l1 w nowel po· zespołowego. Jak ważne to .Iesł 

l ella • .staci wSłlólnei a1·tywności, iaką dla ' <,alości wid,owiska, hv gru: . 
Ranne ćwiczenia w jednej se szkół W N'emczecll nadaią jeszc?!! Celem Buriana l,est uazIa! wi ie~t budowa 13'ałomorskiegD ka na tanec.zna. ma.iaca ozdobić wi 

baletowych dla dzieci tOln wielcv kierownicy minlfl" dz,a w akcJi. W Jednym 'z wy- nału. dow:sko, narówni z akłQrami 
_ ••• _ •••••••• _ nych c1;asów, lecz nie' poiawIa wiadów nazwał scenę w atpl:et" była W . tvm .k'erunku grmitow .. 

si~ młode pok0len'e autorów. f'lmowem, widoczną. 7:e WSZy"t- Sztuka, pełna zdrowego lm nic wyszkOlona. o tem wie za~ Zamiary 
IranculkiBgo filmu 

. .AnsłrJa us;łuJe utrzvIl"ać świe kich ~trOln, praWZOTp.m teałTu, moru i wvchowawc7.ego dowci· pewne reżyser teatralny, na kto 
tna tradYc.1ę, ll.re 'wychodzi .ied- · w· ia kim chcialhv grać. Shrd. ie pu . 7. . WybHtnerit podkrePenipln . rego barkach spoczywa odp/)· 
nak poza obręb' teraźn'eiszo~::L . go mvś1i o ruchomej widowni cJułra1dE'r6w i typów. Jest t(; wiedzialność za piE'l<no tańC8. 
W 'ool11ll1icjszych .teatrach zahlv ,; . o któreJ marzy.· pe,da~~da i zaraz~m ludowość,. wstawionego do szttiki. Wywiad z Julien'em 

Duv~vier śn!e c.zasem i~kra nOWeL!o Żv. , 
Ideie Buriaria n;e są 'nowe.- Mn~'dewskt teatr nOsz€cU ies7 N'e~tetv, n'etylko dyreJ{cie te 

cia. W teatrze S,zel~sp'ra widzDWi.. cz'e dalei w nowym k'erun1<u in- :ltrów', ale :ró 'wnież i aktorki rr:'a 
Pary t, w listopadzie. Oś'rodki sztu\i 'dramatvczne1 zaimQ;vali ' CZp.sto m'ei.s<;a. 7'3 ak sc·enizaci'. ' W . l~tv:o:rz"e OQ!I)C~- ID przyl-ładują wagi i Z)lR~Zl?n;a 
- Czem mogę panu ~użyć'! uległv ' 1)i'zesunięciu. Ameryka foraml, a .wic}.own,ia w. kszhIłcię , kowa seena cz~sc'owo znaJtluJe do te j dziedz'nv sztuk'. Przec!p7 

- zapytuje. JuI:en . Duvlvil€r, uczvn'ła potęż'nY ' krok ·napri5d.· areny ' ot!:lczał~' tp.ięJsc.e akc;.ii. . .. s'e· na w·downi. Buria.n .trzyma olastyka ruc'lów jE'st tak waz· 
ktQ,reg-Q Ddwiedził1em wiello Niełvlko iei artV'ści filmowi nie " sie . .ieszcze ra'11PY C ll0słu~ąIic nym czynnikiem 5cen" cwym, 
mies?kanju Drzv ulicy Porte _ mają się .iuż czego uczvć od ,Eu Od końca dawnych fQrm le" schodl{arili, ' prowadzącymi z wi- ż~ aktor niemym ruchem wi\: , 
Champerret. ropy. Teatr równiez. Poprzed- ntr31nych', którego św'adk~mi dówni na scenę, ' coprąwda lako ~ei mOŻe nieraz wYPOw' eflz:p(o. 

-- Chdałbvm wiedzle-ć. co 7,a • nio ,.TheaŁre Gu~ld" był .tedvną , jesteśmy,szłuka scen!nzna,wl'R- . svmbole.m łączności, nie ZaŚ r01 niż to notrafi uczynić słowami. 
mierza w najbliższej 'pnyszłoś, sceną, szukaJącą nowych ' dróg. ea do ieh pOezątkowej 'nostaei, działu. Zqumiewa ieooa k szln. 
ci francuska filmo~a wrtwó~'· Ohecnie oIcołofuzina "LE'ff _ do reIł~l.ine~o tańea. ' Mo~tem. ka, z iaką. zdOłał Os~~,c1"~Ć rucho 
f:7.0ŚĆ? łączą.cvm 'Owe czasy z tPl'Rżnki mOŚĆ "1 zinłany ' rozmiarów see-Theafres" na Broadway'u robi -~" t '1 OŚĆ .... Ć - To nie l'est takie proste.- SZ~CUł" les wspC'tn nrZnV. nv, kt6-ra chwil.:łillli l'est tak wa dobre interesy, ' stanowiąc przy- Zd' . m" Ć dd kt r 
Odpowiedź wyma,<1a namy~łu i aJe s'ę · Ja cZas,,.., y a. <> ska, że m!eści ~ię na nie," .zale-,., tern iedynie forpocztę nowego po: l ł n l' ł . ł 
nic mogę udziell'c' .1·eJ· na nOc--:e· 1 cza , . a a ~zowa, pogrąz) dwie ' niewielkie biurko. a Zll " kieruI).ku. J'ak móżna wno.stć ' z· l " 1.._ ' ~.:... Sł 
kaniu, zwłaszcza, że nasze wy S]ę we.. 'Y a!jlnel.O,SOJ.JVWO:'jł,;I. /t· chwilę ,or.żedsł.awia s'te1'o.ki plac' tresCi !żtUK {' pocbnań Trierow. - r 1 d d'· n .. Lw'órnie nie proiektuja naruje nik6w. ' "". -;..... V pog ą. 1l'r.z.era za SIP-. nez pl'l zapełn:o.nv kolumnami robotn; 
7.111ian, ~arddV ~la. ,miniOlllY~ ,form nO· - k6W. , ' 

- Jaki jest 1)owód takiego P()ZVfvWne ~reru1tatv O~;'lI\ItitTę we ą",eme Pl'ZYW"'ulle na no-
\·vc7.ekiwania.. " to. w; ROS'.~ gdz1e wre nowe ' te- mo~ w~zystk;e 'wartości, któr~ \Vystawienie "ArysłoKtac,n" 

_ Film, iak wszelki inny '\tra1me życie. Warszawa p,o.s'a- powstały ' d'zięki ' jego w,vs:iłkom. nie jest najbardz'e.i typową kre 
()rzemysł. znajduje się pod da równiet dwie nowoczesne . Wciela się, w CZyn dQktrvna , ada teatm Budana, lecz jedną 

. .. Goetherto' z n'a ilepszych. Istota sz· tuki i o 'wnływem kryzysu. N'e moźe sceny. do których nalefą jesz- '"' . 
. h śródki sceniczne odT). owiadaJ'ą "07.Wllac się w niespokoinych cze teatr w Zuryc u, na inowo- ,,!)]~wł9r1eme przes'i.tu~"t na 

czasa'ch, iakie obecnie Drzeźv., cześn'efsza scena środkóweJ Eu wyższym szczeblu ewoluc.1i". ~,ob:e' wzajemnie i dają ll,1oZ' 
• L I ki D ftS" n"ś,ć wg.lądu w pracę i cele , .,D 

wamy. ropv . I czeCl''OS Owac _.> T'.TT\ owym 'l'est . bl.ak' ,."w·a"- 36" bM~ · b' .• 
, " .J,., .," . ' . ozuąGego o ecnle ,na.lCle-- . Dlaczego jednil'k t'Olwit.l E. F. Burlana. '. J • 

We wszystkich sztukach kla 
svcznych, począwszy od drama 
tu greckiego ooprzez teatr .~zck 
suirowski: epokę rt'ne,'iansu i o .. 
kres romantyzmu. łanif'(.', u'':.; 
wzgkduiqlW »' t~ęści ll.r~~l rI\l­
torów, zaJmował wiele miejsc:l 
w akcii scenicznej 

Obf'cn:e na zachodzie przy 
każdym teatrze istnieje siały ze 
spór taneczny z baletmistrzem, 
t i. r€ży~erem, solistką, soli-

, .. ta i t. zw. chórem tanecznym. , 
!;triflo m.~yrtHł!h~fłh. Od kiSl·1JdO· . 
ao członka zespolu wymagnn,· 
jest Ddpow:ednie .fachowe wv" 
kształcenie. , . ? . ...' d:v." w ~s~Jn\lU! yJll JL.. 4,>slloIe. Bu- l<awszvm teatrem środ1''lwe.1 

!:'lę za<;!ramcą ': A'I..:"' , ż"ozum:;e~ ' Bur·I"~a·, 'n' ie' , . W _ PanuJe fam w':ekszv S'Dn- Uy I " "''I' I'iana. na kt6-rv slrJadaia ~;ę bez . EurolJy. • Jeśli teatry palskip. 7.C wz~lę· 
'",6f Zre:;c.tl\ nie możemy ui.c trzeba odsUwać go od całego. ze wv.ią~ku ńawskroś ". qrty5;tyc~nc c!ń.w na ich ' ogra,uiczone ,"aruu 
~r@~~ d~6hl nie ro~anaw~I ••••• ~ •• ~ ••• ~._.~._~.~. __ •• :.I._.~ ••• ~ __ ~ •••• ~ki ma~M~ne n'e mo~ s~ie' 
<llłllle ochronne p.raW2 poz'wo1ić na angażow:1.n'e zespo 

- Jalde? łn taneczne~o wskłaci personal 
- Nie wiem. Sprawa ied ny teatru. to obo",i~zldem -at· 

lhvł sk omol' kowa na. Sam mi· tv~łów ,samvch . jest kształcenie 
nister nie wie Jeszcze. na C7.p.!n !;!f' w tvmkierunku, aby unik-
mai~ polegać, a cóż dopiero ia. nąć dyletantyzmu tanecznego, 
KrzyżuJą się tu różne j,ntere.ęv: który cechu je każcie ich poru· 
wvtwór~ów, właścicieli kin, re- !'7.enie · na scen'e; howiem przy 
ivser6w. ~l1niejętnem opanowaniu techn} 

- Cóż więc należy uczVIDi~,} CZnem mogliby wydobyć wyż:' 
- Trzeba mieć ludzi . <;:7.1' walor V swej gry scenicZl1~j. 

"- Wszak Sil, W fe;trz~ ' s;~tety~znym , nic- " 
- Nic nie mO<4ę zrob;ć. 

ma mieis-ca dla n'ewyszkoJo 
- Czy brak p'eniędzy? nveh tancerzy. Potrzebni sa te' 
'-- Ta okoliczność odgrvw~ ąfrowi reiv~erzy taI1.ca , będący 

również Tole. ILe~z ,nie o t4\ .iedno.cześnie tancerzami i zna w 
gł6wnie chodzi. Chodzi o stw<>- cami w tej dz'edz'nie, Powinni 
rzpnie dobrei organ'zacjil .A [1(' oni umieć z naturalnych poru. 
zat~ W(:hodzi w grę". gust puc szeli ciała wydobyć . ruch· tane. 
hlicznosci. ' 

cznv, W1Szelkie Q{lrnchy poha , - CZy jest istotnip. bardzn 
mować i impuls taneczny upo 

7.łv? ,.' . "1~dkować. J{' eroWJ)'C7.11 dlol'! :.. 
-- IstniPje prz,ynajmn'e.i coś, taka .iasnośc',ą powinna J)fowa . 

co s:e za ten gust uważa. Właś d7.ić grupe, ta:neczną, ahy prz~ . 
<'if'iele ki.n l' wytw6rcv soieraja 

kO.nać widza , że , scen n da· l 
.. ie nn punkc!e .ie~D istoty. a TP ruch, słowo i .myśl W zesP.okl 
żvser n:e wie, na co sie zdt>cv wei formie, 
rlawać 'i -rohi 'to, co mll. każą 
.r ['(1nD ,tip. ulega wą.tpliwo~ci· 
rubliczność n.ie choe ekspery · 
mentów. Gdy amerykanie na~ 
kręca ią mm, wiedzą naprzód, 
';e koszta ol"uatlkc,ii będą pokrv 
t? - "Vet p~m pod uwage. że 
wszedz'e jest poddosfatkipll1-
kin. -Mv zn'ś mamv ich zamało I 
.. kutkiem · czego wypada nam 
nracować dla Q,granicz{)rtei licz: 
by widz6w. " N. D. 

1. K'arol Szymanowski laureatem. Znalromitv 
muzyk polski, uwat8ny ' %Ił jednego a najw)'b;tniei­
szych kompozytorów Europy współczesne;, Kar61 
Szvm~now~lrL~2stllf Q!i~I\~z.~n)' . n~ro~ . ~ .. st. ' ... ' .. 
~8rszawUYlsba. rok '1935

1
, - J:i.. ~ł'lillłr~ ~dC'" I Ide{l" "'~"'" hL .... , ",on.. . II 'en'ec ca' ego sw18 .,cu owne Ile-

l .( ko" Jackie Coogantrbrhodził' niedawno 'urocIY'oie 2,1-1a'.rocmicfJ ,,,,ch UJ'odzin. Na .dj4c!u Jacllie Coog8n 
ze &W/ł maUonk" p. ~rable. . '." ", 

T. GĆrnłslta . 

WSKLADZIE CHEMIKALJI. 

Klijent: Poproszę o dzieEięć pa 
Olek trucizny na Szezliry. 

'Sprzedawczyni: Czy mam je pa· 
tin o,łm;łllÓ? · . 

Klijent: Jak pani tr\\ !l.Ża... ~Ioie 
mam pani lepiej przysłać szczury':' 



. 
S.iat wrażeń na falach eteru 

200 t,siec, 
adbiornik6w ul, lór, mówi, śpie • Igra 
przygotowują polskie 

fabryki Nainowsza metoda uwieczniania audJlcii 
Jedna z najmłodszych gałęzi 

p-olskiego przemyslu, przemysł 
rad iOlcchniczny ro,z,wija się (\ 
bpcnic coraz bardziej w miarl~ 
jak szerokie koła społeczeństwa 
zwicksza.ią swoje zaionteresowa 
nie radjem. Przemysł ten zatru­
dnia obecnie w Polsce około 4 
łys, ; ace robotni·ków , o znaC1.e­
iliu zaś jego świadczy faM, że 
\\o ubiegłym sezonie bandlowvm 
dokonano obrotów na sume Il 

koło 30.000.000 złotych. 

Walc Szopena na rolce żelaz re mają dzi'Wną zdolność przy · Ta siła magnetY1c~na jeslb od po \Stala mikrofon. - Jest to 1,akl 
nego drutu. Całkowicie niewi- ciągania innych kawałków że· czątlku do końca ~,tal()Jwe.i ta';: · przyjętych przezeń fal głO~OWD. 
docznie ,.,wygrawerowrnny", na laza i silnego prz:\>ltlrZymywania my równomierna, gdy7. siła ma dźwiękowych. 
drucie. niedający się orlik,ryć na icb niewidzalnemi rękoona. - . gnesu iest iednakowa. Przy tonie o 500 Hertzach ~ 
wet przy p'omocy naj)epszeg() Tak, one pOlIladto są w stani/'! Kiedy jednak zamiast magne wstaje 500 razy na sekundę na 
mikroskopu. Potem zacz.yna sip. także i w innych ,.spokojnych'·: Sll weźmiemy zwykły, żelazny końcach żelaznego rdzenia po. 
zadziwia.iace zjaw1sko: coś ŚIlif' ka'Wałka,ch żelaza wzbudzić t~ rrdzeń, oWliniemy: go izolowa- le N i pole S, 
wa i dźwięczy w ~łośn:/ku... samą zdolność i zamic.nić ie tp'" nym drutem i przez ten. drut 

w magnesy. przepuścimy przejęte przez mi , Drut, który w tej sekunrlz,ie 
Je~t to "mówiący drut", Na teJ zdolności magneiycz. krofon dźwięki, zaroi,enione WI' oddziaływa na rdze6 żelazny w 
Drut, . o.dtwarza ią'cy żywe slo nego "nas!orajania" innych ka. wzmocnione elektryczne drga . równym rytmie magnesuje się · 

wo i muzykę. Czyż to możliwe? wałków żelaza opiera się wYlIla nila - to wtedy cała ta historj~ ,s'kłada się on wil(')'C nie-ia,ko '* 
latek .,mówiącego drutu", Ilrzybiera zupełnie od:mienrnv 500 malutkich ma.gnesów. Gdy-

Na nOwy sezon, ·który dla n- Przypmnnijcie sobie: m:\,~my charakiter. Elektry,czne prądv byśmy z tego stalowego druta 
paratóow radjowych rozpoczyna się WSZY1StCy kiedyś bawili oso · Zwykły ma!gnCiS przycią.ga si~ zamieniają rdzeń żelazny w ma chcieli Wy1dobyć wyżs,zy tOin, 
'i i ę w ie~ieni, przemysł radio bliwemi sztabkami żelaznemi, :z, rÓlwnomiel'ną szybkośdą 1>0 ~mes, ale nie w ma~nes "równo np. ton o około 6.000 Herltz6w. 
techniczny w Polsce przygoto· polakierowanemi na C1.erw()tlf' stal()IWym drucie talk, ahy ten mierny", lecz magnesowanv w wtedy musielibyśmy wytworzyć 
wał sie bardzo skrupula'hnic. -. hIb czarno i "podkowami", któ drtlt został namagnesowany, -' takt drgań prądu. Takt ten u·' w drucie 6.000 małych magne-
Wybitny wzrost abonen!lów PCl1 I-----------~-------------------------------- sów. Przyjmiemy więc raz na 
skiego Ra,d,ia, który w ubieg- 7;aw~ze, że drut obraca się E 

łym roku wyniósl -około 100.000 Prz~szkodg W odb,-orz~ .. zybkością 1 m. na sekundę Wel pozwolił przemysłowi radjofpch . l,ół żelaznego rdzenia. Ton a 
nicznemu obliczyć, że w b. r. 1.000 drganiach na sckund~ wy 
należy wyp-rodukować około tworzy więc w drucie stalowym 
200.000 odbiorni.ków radjo· powstają z winy atmosfery, aparatu lub sąsiadów 1.000 magnesólW, z których kał: 
wych, ahy 1.aspokoć kraiowl' dy będzte miał dokładnie 1 IIlJlll, 

b Przeszkody w odbiorze istnie przewodach, złą bzolac.ię, źle do silni'k .. powodująlcy zakłócen:a dług-ości; P>fzy ~Ion]e o 6.000 Hpr p otrze y. 
. ją już od czasu zainstalowani~\ kr~coną żarówkę lub b~zl>iecz- w udbiorze radjofonicznvm, u- !zów te magnesy będą .ieszcze 

Przemysł rad,iotechnicznv po krótsze, a mianowicie każdy "': 
J . l'l . . l " pierwszeno o.dbiornika, .I'cdnak- nik, zepsuty wyłącZ'nik iłd. lub ruchail11iamy odbiornik l' obra· ~. (7. ;e I olę n:\ !>zereg speC.la nOli- ... nich będzie miał tylko 0,16 mm. 

ci. t. j. sa fabryki, k,!lóre produ- że dopiero wtedy, gdy w . im'taI'ae,ii antena·ziemia, 0- camy walizką . Przy pewlIlem jeJ długości. To znaczy, że nau 
ku ją tylko części składowe od· raz uszkodzenie wewnątrz od- 'poł-ożeniu zakł6-cenia w sluchaw rdzel!. żelazny też nie powinien 
1 • 'kó' " ż f b y rad,lo przestało być sensa<,.ł.'" Hornl w I sa rownlC a r . . 'J hiornika, . Doświadczenie uczy, kach będą najwięks>ze , posuwa- być szerszy, niż najwyżej 0.16 
ki , k tÓlre z tych części. według ł zabawką łeClh.nicznQ. a stało t k d t i' n1'm., w przL>CI'u'nym razl'e nl'~, . h h ' t ' że e przesz o y są częs sze, my s ę WIęC W tym kierunku, '" " '" 
swOlC sc emlłtow, lUon uJą ~o sic: przedmiotem codzienneao byłby w ~tanie zare.ł·estrować łOi 
t db ' 'k' niżby sie na-og& wydawało; nb!:erwując .ie d "'". ie zwiększenie owe o l-orDł 1. użytku, .,.. nów o tej częst'otliwości t--gdy!' 

'Vszystkie placówki p'rzemy- przeszkOdy. powOdowane przez ~ię zakłóceń w słuchawkach, - Il:>we drganh~ romieszal.vb·( s;!l 
słu radjotechnicznego zgrll'po- zalCzęto zwracać coraz bacznie.i· zeletryfi.kowane przyl'Ządy JlO- W ten sposób odnajdujemy z przed el · w;.Ją z'),lestrv\VanelUi. 
wały się w Polskim zwia~ku szą uwaRę na niedomoai i nTle- 81)Odarstwa dOmOWeJtO, t>rze'zkaazająey silnik . bo odnośny kawałek drutu znaj 
przedsiębiorstw elektrotechnic1.- szkody w odbwze i stawiano dowałby się j'eszcze w polv 
': vch, w którym 1!wOTZą osobna coraz to wyższe wym~,gania, .iak oakurzacze, wentylatory, Antena dotykowa działania siły żelruzlIlCo/ZO rdze' 
sekcie. maszyny do s~ycia, chłodnie ~uży do wyszuk'ania przewOOu. nia. 

W bieiącym sezonie zostanie Zawsze usłużna technika do- i t. p, OCaz którym płyną prądy zakłócaJą-
wpr{)wadzony z inicjatywy stosowała się do tych wymagań . . ct'! wielkie.l' cz"'·"o-Łliwoścl'. Jdaf' przeSZkody przemysłowe. ))OWo ,<". ~ 
zw illZku znak .iakośc~, w który :l to zarówno technika na·dawa· wzdłuż takie~o 'Przewodu i zbli 
zostanie zaopatrzony każdy od !lia, .lak i odbieTania. Ze ~łTony dowane prze zmOlory, wetlUd 
biorni,k od'Powiada.I'.,cy pcw' oaObo"'e (Windy). mł.cawkOwe ża.ią.e do niego co pewien ~s 

.. P!f'rwsze.i stW'Ol'zOll1o całą t '.J~~. 
nym minimalnym, ale zasadni reklamy 'wletlne f lp. oraz pl7A' an en( uvtY'oKOWą - wra.z ze 

. ~ie~ słacjl p .. owłncJonalny~1i r zym walnmkom, gwaran:!ttlla- szkOdy wywołane przez aparaty wzrostem przes-zk6d w słuchaw 
cym iakość i bezpieczeDstwo od i poo,wyż,szano sta,le leIl moc, kach, zbliżam"', ISi" do zro'.3"-

elekłrO. medł'CZDe . TO '< uwa 
h iornika. Rzecz naturalna. ź(" by móc ka1:deniu abOll1enłowi la ły.-h zaburzeń . 
tylko fahryki , k t6re oosiadll i !'I gwa'I'antowae niezmącony f)rR'- A 
~ ' TlOwiednie lahorafor,ia , 2.1.10· 51kodami odbiór. Jednaki/' w Daral, śledcze 'Aparat 'dol Oilna,czania sum· 
,S~trzonc w należyte instrumenty Przeszkodo w odbiorze ra'dlo- nia zakłóceJ'i po s ia'da przy-

miar.~ p-owię-kszania mocy ttac.ii " 
nfJ.rzędzia i maszyny do wyro· . , , b d rząd, na kt6rym ~.3czytu. 
hu odbiorników, będą mogły powiększał si~ autom.atycznie wym mozna USUJl1ąC po z a a VUJ 

. nl'u z'ro' dła . es k 'd t 'da jemy na,pięcie zakłóca.I'ące (skła zvo1{a-ć prawo umieszczania Złl9 ich za.sięg, stwarza.iąc dla abo- prz z o , o zas . 
ku Jakości na swoich aparatA!!h nr nłów coraz to nowe m07.Uwo wykryć się przy pomocy s~' nOWe symetryczne i nies:vmełrv 

ści odbioru stacji odle~lejszyc\ cialny<,h aparatów. W związku c:mt>\ mierzone bądź przy ma· 
a tern samem podlega.iflcych z ta aktualną sprawą uka7..ałv szynach i aparatach elektrycz­
wpływom P'l'ze~zkoo, Technika się na rynku nvch wywołujących te zakłó~p­

Tern samem cale mnóstwo ra­
dioodbiOi'ników. ktÓtrc rzucali 
stale na rynek niekompeten~ll1i 
radioamatolfzy i róźni drobui 
montcrzy powoli zacznip. znika e 
gdyż tacy wytwórcy nigdy nie 
uzyska ja. prawa umies.z~r.ania 
znaku iakOŚci na swych odbiot 

r.udowy odbiorniJków rozw:flza· 
ła zadanie rozgraniczenbł tej 
witlkiei ilości !Stacji, 

nie znalazła .fednakże dotycli-nikach. Będzie tlo z.iawi,c;ko d,'l ' 
datnie, ,gdyż wytwórcy r.i VI czas uniwersalnego środka. usu 
wielkiej mIerze przyczYlIliali. si~ wającego przeszkOdy 
do negatywnej propagandv ril- radiowe we właściwem słClwa 
d.ia. Pozatern iudzie ci skutkiem 
wzmo.żonei produkcji fabrvc'ł- tego znaczeniu. 

Żr6dła DrZeszk6d 
P]'\ze~zkody radiowe pacho­

nej z~ajd~ wówczas miehce w 
zorganizowanych , warsz.tatacb' 
przemysłowych .- "r'reszcie na 
wprowadzeniu znaku iakości zy 
51, a niewątpliwie radioabonent. dzą z różnych przyczyn, wśród 
fi lbowiem hędzie miał niesly- nich na.iWiatnie.lsze Sił: 

dwa specjalne aparaty, 

a wiec aparat do wy~zukiwanhl 
zr6deł p,rzesZlkód przemysło. 

wych i aparat do oz-na·czania 
stopnia zakłócenia odbioru ra­
d.iow~o. 

Oba aparaty zmontowane są 
w dwuch ręcznych waHzcC'.z­
kach, ok, 7 kRo wagi. 

Aparat do wyszukiwania źr6-
deł przeszkód jest to dwuobwo-
dowy, trzylampowy odbiornik' 
na dwa zakresy częstotliwości 

chanie ułatwiony wybór od . 
hiornika , otrzymuJe w tym zn~ 
ku poważną gwarancję d{)hr~~ 
apa'ratnJ.. Prace nad wprowadzL' 
niem znaku .iakoś·ci, które trwi\ 
ły p'ół roku, są dorobkiem 

nrzeszkody: atmOsferyczne. od 150 do 400 kc i od 500 do 

przeciw którym, .lak dotychcza'S 1500 kc. Układ lamp jest nast.ę­
jesteśmy bezsilni; przeszkody pujący: wielka ezęs,tot,liwość. 
pOwodowane przez aooi-on i mała częstotliWQŚć, ._, 

wspólnych wysiłków Polskiego zbyt bliskie sąsiedztwo dwuch 
zwi az ku p,rzedsięblor~tw eiek · stacji na widmie fal. 
trotechnicznych, jako inicjatora. I ' ., , . . 
SOowarzvszenia elektryl{ów pol obJawIaJące Sl.ę gWI;zdem mter-
skich i PallsłwowE'go instytutu ferencyjny;n. PowstaJą 1e prze· 
lele-komunikacyjnego. szkody, gdy jakaś -słada nie sto 

Odbiorrnik zaopatrzony jest w 
antenę rarpowa. wbudow:lna 
wewnątrz w~Hzki oraz mała Hn 

tenę dotykoWll, 

nia, hądź też przy prze:nos1zą­
cyc h te zakłócenia przewo­
dach elektrycznych. StOtPień za . 
kł'6ce.nia. ktÓłry.Jeist pewnym 
czynnkiem porów.nawczym, o· 
kreślamy w nas-tępu,iacv suo­
~6h: mierzymy między anteną 
j ziemią napięcie zakłócające 

oraz napiecie użyteczne. Stosu­
nek ns,pięcia 2akłocają.ce~0 do 
naIliccia u7.ytec1.nego da nam w 
procentach stopień zakłócenia 

odbioru ra(ljofonicznego. 

Pami.ę,tać należy. że oomiar 
napięcia za'kłóca.iącego wykonu 
iemy w czasie, gdy dana stada 
rad iowa nie oracuje, a prze7. 
antene dosta je się jedynie za, 
kłócenie - ppmiail' zaś napiecia 
użvtcczneJ;!o wykonujemy lt 

czasie trwalIlia przerwy w audy­
ciach danej stacji (fala n,ośna 

niemodulowana) przy braku ja­
kichkolwiek przeszkód. 

6;.000 Herrz6W1 to lta}mnl'eJ'" 
~za ilość, .iaką potrzebujemy 
dla oddania żywego słowa bel 
zarzutu. 

Raz namagnesowany - drut 
slalowy zachowuje tę wlasnoi6. 

TaI{ więc mozna przez całe la ... 
ta i dziesiątki lat przy jego po 
mo,cy zaJChować - 7upełnie, 
iaik na płycie gramofoonowej­
muzykę i żywe słowo, 

Ale .iak uczytIlić te zakonse.r. 
w-owane skarby znów słyszalne 
mi? ... Zupełnie prosto - nawi· 
ia ~ię napo wrót ten drut na 
właściwą rolkę . Następnie pru 
wija się go wokół żelaznegO' 
rdzenia z tą samą szybkością, 
co i przy nagraniu. Przycze'll1 
cewkę żelaznego rdzenia ·łączy .. , 
my z odbiornikiem. Liczne ty" 
s:ące małych magnesików sta­
lowegO/ drutu wzhudza.ią przy! 
obrode elektryczne prądy w 
cewce. Ton o 1.000 Her,f,zów b~ 
dzie więc wywołYwał drganie 
o 1'.000 Hertzów. - To drgani~ 
wzmacnia odbiornik, to drga .. 
nie wzma·cnia z kolei i przeka­
z.uje nam głośni'k - zakonser­
wowany dźwięk znów ożył. 

Można wi~c taki drutdow,ol­
nie czesto przegrywać. Nie zu· 
żywa się w przeciwstawieniu do 
płyt gramofonowych i taśmy fil­
mu dźwięko'\\1Cgo. Jest to wieI· 
ka z·aleta , do które i dochodzą 
jeszcze i dalsze. Płyty gramnf()­
no,,,e i łaśmy dźwiękowe film.u, 
kiedy iuż zostały całkowici,. 
zgrane. stają się zupełnie bcz 
wartościowe. Drut stalowy nie. 

(zg~ał(ie 

Porann,'" 

sU!le się - śoiśle d{) przydzielonej 
I iej przez Międzynarodową. unję 
rad iowa fali; przes1.kody,. . po­
'wstajace w i~S1talac.ii oświetle­

nioWJei J)rzez zły k()iIlta:kt M 

Jak wiadomo, anten~ ra'QlO­
wa Jest kienmkową, to zna'CZ' 
orlbiE'ra najlepiej fa,le, ktÓrych 
k tE'runek leży w płaszczyinif' 

ramy. - Cheąc zatem określić 
miejsce, gdzie ~na.i<mje się .,.i 

Kiedy się nie potuebu je więcei 
zakonserwowanych na nim 
dźwięków, można przys tosować 
fen drut no nowego nagrani{l' 
wystarczy wtedy tylko przeciąg­

- ADatał pomJarOwy Dl'aeOWa~ nąć,go wokół zwyldego magne. 
może ·Jedynie w połączeniu z a- su stalowe~!O. który .. ściera" 
parałem do wyszukiwania ir6- leń w mgnieniu oka stare na­
dcl przeszkód. l granic, bv zrol1ić midsce no ' ,6 • 

w emu 
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BLUZKI· 
N:gdy jeszcze blu1!ki nie ' by.. 

łv ta'k ceniOOle, jalk obec~ie_ -. 
Jest to całkiem zrozumiałe, :-' 
gdyż są. niezbędnem urupełnie:' 
nięm kosfl.ium.ik6w, które obp.~ 
nie królują niepodzielni,e, . Być 
może. fe wpły.nęła na to ekono" 
miczna tendencja mody, . bO .. 
wiem kostjum i bluzka uino~li .. 
wiaią najrozmaitsze kombina­
cie i no zwalają pan.:om 'Pr'lY.'" 
najmniej na małą. odmianę. 

Lem: bluzka ma zamiar , za; 
~ładnąć . rownież ,ter~em po~ 
P9łudniowym. i wieczor0:wv.ln. 
Coprawoo. nazywa' s~ę ona w[!.w 
czru; "lOtnet" lub "kazak", ale VI 

rzeczywi!,l1OOdnozostaje . hlu~kl\ 
~ak, jak przedpołudniowe .. ,che­
misier", "puHovery" i t. ~. ' są 
przeciei: tylko odm:'alIla.mi daw: 
net bluzki. 

Zależnie <id pOTy 'dnia i prz@ 
znaczenia robi się bluzkę z na;.i 
rozma:'tszycb materjal6w_ Na 
przedpołudnie: z jersey, tryko. 
[u. zamszu, prążkowanego ak sa' 
mitu i talki bluzkę nosi s;ę dn 
slJacerowych- i sportowyeh ko­
~tjumów. Nadaie się ona do 
IYszyst!kiego: za;rówOlO do auta. 
iak j tram wa.Tu , wygląda dn­

brze i w podróży, i ńa .space­
rze i w biurze. Stosow:nie do nn 

wei wOlskowej mody, zapina 
si~ ją na klamry, lub zdobi sza 
merunk!em. Te s'Zamerowall\i:a 
rohi się z tasiemek, lub z· ma 
Lf',rhlu. lecz nie z tego, co biu,.­
ka. Nprz. a,ksamitne ozdoby na 
wellniane,j bluzee, lub naoo­
wrót: na . maJf1er,iałach bł~zc7.ą­
CVcll ozdoby matowe, lub ~aod 
wr·ót. Nitura:ltiie bluzka mU':~ii 
po's:adać w6wczas k'ołn;erz oli­
eerski. Te bliIzeczki mają prze-' 
dłużooe ostany, podczas gdy blu 
zeczki kos~ulk'owe ' nosi sie 'Dod 
~J)6dniczką. . I, II 

Bard~,o ładne ' są ~a:m:zel.K~. 
nO'~·zone na stJk!enkach; ro~i 

sie je z materiialu w innym, nif 
"ukni'a, kolorze i zdobi 'hartem 
Jest to' śP~zn'a o~d()lba każde) 
s"k I.'(}mnei sukien ki. 

Bluzeczka popołudn°tiowa mo 
:i.e być k,rótkim k:u:akiem luh 
(Jłur~ą tuniką, zalez.ne to jesł Gd 
długości okrycia. Tuniki są po 
f'.,Z,ęści zapinane z łlVłu. R(\ka\\"V, 
tak samo nrzv kaZlalku. Jak i tu 

/ ·"1 

J1:~,,- są krót1de, lub trzvćw:eJ" 
riowe. Jeżel'i blJuzeczka popo: 
łudniowa ma z tyłu wvr,iecl~' 

może hvć noszona wieczorem z 
dłu'.{ą spćdn!czką. EJega~ckie 

hluzeczki robi ~ię z la.my, gaiy, 
metalowych koronek i kolom ' 
wego aksamitu; uzvwane na ten 
cel sa rÓ'Wllli~ż sati.n'y, mory i 
JIl!en!ące się tafty. Ozdobą. są, 

hafty z metalu. szutas~e. inltru­
s~a(l .fe ze złotei i srebrneJ sk6rv 
i obra.mowania futrzane. 

Slicznie wygląda kazali" ze 
sTebrnej koronki i czarna, dht-
1$. abamitna spódniczka. 

E U - au 

.PA ,! l 

! I 

,. ol 

Koln~erze fli.'triane, ,zapinane 
1>od SZyją, wciąż jes.zcz,e s~ 11).0 ' 

dne (~ysu'l1ek,na prawo), podob' 

\ '". 

" I 

r' 

nie, ja:k n~skie' kołn!erz)'ki, przy 
legające -de ' J)alta, I . ~ak~ztalt 

karozka ' (rysunek 11a lewo). 
• " I.· , 

, 

Na. taki lóki, płaski kołnieu 
na lbardziei nadaje się ° fut'ro () 
krótkich wlosa(!n, jak per~,kie 

• .,. 4 

baranki, indyjsk:e .' brajtsĄ~'an­
ce i t. p. 
, :Pl~s~czyk , z lewei strony. iest 
!ekkow,cięty, eałIs.iem gładki, 
otdobiony t;ylko zmarszczen~a­

mi" w' ksrztałcie trójkątów . . 
Płas~cz ' z prawej strony ma o­

rygioolny ' kołnierz, ' połącz0ny 

z paskiem., 
Poś"fO'dku widzimy ang:el~kie 

pano' ,dwurzędowe; gładkie spor 
tOWe palto ozdabia tylko wąski 
ą~s.amitny .kohlierzvk. . 
.~ ...................... . 

KRÓLOWA FARB 
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Alisamit ilaleiY do niewie1u 
starych matetjałó'w, kt'l5lrę" dzię 
ki zd-obyczom ,techniczny~ ' naJ 
bardzi"ej si~ zmieniły . . IsI:,n,:'eją 
matowe, ciężk: e ,'ak~mity, in­
ne są lekkie i blYoS.ZCzące; iel'z­
czeinne mię'kk;e i puszyste, 
lub też cien'utkie, prawie ' ·nr7.e 
zroczyste . . AksamHv mien ~ące 
si~, ,iak· równ'ei tafty, p.rzeły­
kane akmmitem - ' są ' tryum­
fem łech:ri;ki: Złych OISI~:ath:·ch 

. (Z·J1 . 

Szybkośc, ' z'.iaJią nowa mMa 
wprowadza się 'i ' przeżywa. "ta- _ 
ie się z roku na rok bard'Ziej 
zdU1;niewa.iąca. Kop~eta; ,rOZD.:»­
r,ządzająca niezbyt ' wielkimi 
środkami' materjalny,mi i nie u­
wata iąca spraw roaletowvcb za 
kwe~t.ię życia -- musi wysłrże­
g·ać s'ę rzeczy rzuc..aiących 5!~ 
w <l.czy. Obecnie nprz. pitSTka 
koguCie trzepoczą_ się juŻ" na naj 
tal'i~~lych kapeluszach: Ni~ ma 
się ch.ęci na kapelusz ,:bersa. 
glieri", gdy się ich 'rralic7.vło 53 
sztuki w ciągu gOdziny. ' Tak ' SB. . 
mo często widzi s1ę fioczki, kt6 
re stały s'ę teraz bardz;e{ skom 
pliko\Vane, drapowane 'i ' więk­
~'Ze, n;ż letnie. Są 'one wszv.st­
kie kOP'iami modeii Mar.ii :Gu,V', 
która ' iesl! odpowiedz·a.llIla ' ta tę 

~. . .. .' \. . I 
modę. .1 l .. - ! 

U ,SUSY'. jest cała IllaiSa m,ooeli 
które . są jednocześnie vłl3Śkie i 
wysok!e. Maaat:ne 'SUSy osobj~­
de faworyzuJe małi); ntaskie ka 
pelusiki, non~ewa1; u wała ' je m 
•. odmładza iące", i bardziej. ~a- . 
J!~owe: Lecz w tynt roku mode· • 
te . ki maja ~abawnp. nrzybr~. 
n:a. !terezll~ę WYSOK..<II. o Plooowo 

, l: .. (1", .... ~. ,.. '" • ." '. '. ~j ,. . • " 

,iont sJę . siik.me ~ene.san$Q.wę, · 
k,tóre .. od~yłv dz:,ę~i wtoskie) 
wystawie <l'brą~pw. Suknie ' IW 

~fol.e ba.l'dz0: s~rokle, op-inającf> 
biod~~i ,stan.· ,... "', 

mv's,?:czą~y, , lekki aKsamit 
narla.ie s'ę · na, 'dra,perje, ' hez kt6 
rych . 'w iiVIll ,roku ' nieobe,idzi'" 
się żadl'la ,suknia wieczorowa, 

. '.' 6i';}o~tju.m~ch z ,oaksarilit~ w 
urążki .lqż ', dużo się mOw·lo. Po 
zostaje' leszcze do wym:enie-

fu. ozdobi,óny ' z" boku' wielką ' 
s-ter<!ząc'ą' w :gorę; kokardę, jak 
rówilież' diugi ' model ' z czarne· 
ao aKsamitu; 'gęsto steb~owa'ny, 
z czerwoną; ' ang'elsk.ą koka'rd' 
Ją ' tła ' przód7.:e i długi.etn, : ster­
p.,zac;em . czarnem Di&rp.in: ' 

K'ap.r'Y8Y . -mody ' 
'parysRiej 

w .6re~ l': -;'\i.(": ~.~~ :~:J; " '1"'!~l~~ . 

. ZapretenlfÓnła ' ~'J;': iBrz. 'ft óij~lł~ftI'; 'i",,,*rtt ~~atłai;,,~e". 
maty ;toczek . z Pdp.o.t\ ~",-.~" jalló" Woai~. - . 

, . . .' '.~ .;., 

, . 
nia ro<la aksamitu • .iako <l z doby 
p-rostych, skromnych sukienek 
W tYm wypadku ~tosuie sie a­
ksamit gładki lub prą!kowany 
w· żywych kolom-ach i robisiQ z 
niego kołnierze oficerskie, wy­
kładane. karcz'ki, rękawy. m 'AO­

k:ety, kolkardy, ' żaboty i t. d. 

I .Obok tafty . i .i~d~abill, pra 
wo obywatelstwa .zdobvl 7nów, 
nieco , za.niedbany os.Jatnio. Fa-
tin.. ' 

, Crepe , - , salin, . łącz,onv z obu 
śłron, dit,ie ŚPcz.ne ' komh·vacje,. 
Całkieąi ', nowe są orepe -.lIa­
tin'v, mJl iące z olbu stran. inne 
kf)!o.ry. , MO'Źlł3 ~ ,0l:l;e wyobrazić 
.iakie to daje ·efektv 

Mi~Tzyni 'mody, ' MarlelaiTle 
Vionnet, w swej . kolekcJi pDka 
zala ni"ezwvlde ' ef"ekłowne ' ·wo·. 
aele 'z te$to rodzaju crcne -sa-
tin'ów. 

. , 

N,!,ezr~'7.one ' m:i"teriał~ ' fanła' 
zyjne': cloques, g~nfres; . cel.lo 
phanes, brocI' es, .laik również 
lan~owane ' iu.ż la~en). " p.r·Zl~z 
Schapiu:elli'ego, ' materjały po­
dohne do korv . drzewnei, naj 
lepiei p-rezentu.ią się w. pQstaci 
prQ;~.te.j; ' ciemnej sukle"!1ki, bez' 
ktbrej żadna z Dań ' nie mo1.e 
s!ę :obejść, I Sukienka z ' cloqul:' 
lub ganfre ma Drosłv kr6.i i .le 
dvoną ~j(d ozdobą ' jest · pas'ek 
skórzany w tym samvm odcie­
niu 'itib lkol{)ll'oWy. . Zimą ten 
sum pasek nosić sie będZie na 
pafcie. ' " 

Trzeba zaznaczyć, że eoraz 
chętn'ej noszone są gipiury, w 
rodza fu weneckim, co r6wnież 
przypisać naJeży starym' mi.­
strzom włoskim .. 

Ka'rezek z koronki na ple-
cach ' i mankiety koronkow-e 
zdąb'ą liczne modele 1>OPOł'u, 
dniowe; , , 

Na wiee,z6r st-050wane są czę 
sto, kor,onki 'akier(!)wa,ne~ I'tipiu 
ra t tiuL ' 
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'PraktDczna DOmvsłv 
~owe kolekcje zimowe są fan .. 

tazy jniejsze, ekscentryczniejsze l. 
bardziej lukśusowe, niż zeszło­
roczne. Dla objektywnego widza 
jest to bardzo zabawne, leez kli­
jen tka z ograniczonym hudże­
f em, która chce jednak być ele­
gancka, ma bardzo trudn~ zada ­
Ii.ie przed sobą. Specjalnie skom 
plikowana jest moda wie~zoro­
wa. ,"Vszystkie domy mody pre· 
zentują suknie drapowane, któ­
re nie wszystkie ,panie lubią i w 
którym nic wszystkim jest do· 
brze. 

Vionnet npu. owija dużo me­
trów materjału wokół smukłych 
postaci swyeh manckinów. i nie 
1dóre modele w,yglądają, jak fi­
r'anki na weneckich oknach. 

Draperje Patou są zaś bardzo 
wąskie, i niewiadomo, czy panie 
z.dołają się w nie wcisnąć, 

Spódniczki Schiaparelli'egu 
na kolorowych spodniach są bar 
dzo 'wesołe, ale zdaje się, że żad · 
na z pall nie b<;dzie chciała "do 
żyć ich na siebie. 

Na szczęście znajdujemy rów· 
nież mniej cl,scentryczne propo, 
zycje . 

Maggy RouU pl'ezenLuje kostju 
miki wieczorowe z czarnego a· 
ksamitu z bluzeczką ze srebrnej 
lamy lub błc:1dtnej c.re.py. 

Bluzeczka 7. pl'llłfln d apow-.. . 
na jest, a.ź pod szyję, ą plecy ma 
całkiem w~'cięLe, Guziki przy ża· 
kiecie - są W kolorze bluzki. 

Ten sam kosljum można zro­
bić z ciemno - zielonego lub gra· 
natowego aksamitu, lub z modne 
go opalizującego materjalu. Za­
miast powyżej opisanej bluzecz,; 
ki, można do tego kostjumu no· 
sić' bluzkę z długiemi rękawa­
mi, gdy okazja nie jest zbył 
"wieczorowa". ' Spódniczka jest 
calkiern . długa, tylko z przodu 
ldoszowa. 

KAMIZELKI 
. W tym roku we wSoZY1Stkicb 
kolekcjach paryskich zn~ jouje 
się dużo kamizelek. Op'sz~ pp. 
niżej trzY' śliczne modele, kt~rc 
widziałam na ostatniei lewii. 

F:rma Piquet . zaplrezentowała 
:kamizelkę z hiałego fu~ra, . kt6" 
ra noszona była na cZI3.,mej suk' 
ni, z bardzo szcrokiemi ręka. 

wami. Wyglądało to plI."ześlicz~ 

ni,e, Ta mma firma pokazała. 

również odm:anę tej kamizelki. 
w postad krlitkiego, luźn~(J 

bol~rka, bez rękawów. z te~l) 
samegt) białego futra.. 

F:rma Heim zap,rezent1owała 

ciemno-zieloną suknię z meta· 
lowemi guzikami, na kt6re.! 
znajdowała się rdzawa kamizel 
ka. Jest to prześl'czlllY str6j dla 
młodej dz:ew('.zvny, wielce od 
powiedni do hrolfl.zowego ireha 
kowego futra lub ża:kielu tVgry 
siego. 

Schiaiparelli poka.zał męsk'l 
kamizelkę, WCllętą, z czterema 
kieszonkami, ' którą pozwolił ro 
bić we wszystkich kolorach ' i 

nO!ić na .sukience każdel~' 
wy. nod krótkim lc.b długim la 
kie~ ~ 



JERZY GELLER 

N 
Pióro szybko płynęło po pa­

pierze: "Nie możesz sobie wyo­
braZ'ić, kochana Mateczko, jalt ' 
czarującym jest Szanghaj. A co . 
dopiero w podrÓŻy poślubuef. 
\V ~zystko dokoła wydaJe mi 
się tak piękne, że aż nieprawdo 
pooobne... Dziś jest J)ierwsz-y 
wie<'z6r od chwili meli:o tutaj 
pobyŁu, któ-ry przepędzam sa­
ma", 

lza rozejrzała się dookola. 

N ,z 
- -"'1 ~1'J '., " 

łv pokÓJI ,~ ąo-l\ł docho'dziły od żała cicho z szeroko olwa.rtemi 
gł~~y (( f ucl1l,l A'i zgi~łku wielko- Dczami blisko 20 minut I p-o­

mie..iskięgQ i przeraźliwy gwizd czuła , że znowu jeft bard'~o 

- Co to ZiD8CZV 'Ch~ng?­
zachrypniętym gło~em spytała 

Tza. 

syren.-'- _\b.1eńka lza 'Verner, sama. Zgasiła światlo. Postano ~ CZy sz'anowna pani dzwo-
kt6ra dop iero od uiewielu tygo- wiła opanować się asta- niła? - usłyszała w qdpolVie-
dni -była partią Schmi<dt drżała tecznie i usnąć Nie u- d' 
Z Drze~ trachtl.' Minęła dłuższa płynęły jednak trzy minuty, 
chwila , nim' zdołała ' się onano- ~dy przerażana znów usia<dła 
wać. l na ł-óżku. :ąala ~ię stra.smie. 1 

lI. 

Nie, nie dzwoniłam, nicze 
ao mi nie potrzeba, ChiuJ:t D0-. 
brmoc. ., 

- Nie trzeba się ba.'C . - rOz- . wiedziała już , że ten wewnętrz 
kazała samej sQbie. 'ny niepolkój, który ja ogarnął, .\le Ching 

t. nie był spowodowany jedynie , miejsca. 

nie rusza!' się z 

" r vdą.gnęła .rękę, z:apaliła przeWTażliwieniem. Nie śmiała Nie urzestają.c się uśmierhac, 

JU 
A Ching ~tał wciąż na tern­

s-amem miejscu, Wl)atrzony w 
nią i uśmiechnięty dziwnie. 
Czemu nie odchodzi? Czemu 
nie spuszcza z niej oczu?! Czy 
chce ją napaść, ograb:ć? Nie, n:l 
pewno to nie je-st przyczyną. , A 
m .... że chce ją zabić? Oczywiśc;c 
<?'Da, biała kobieta, a on. T~n 

człowiek napewno nigdy jesz­
cze nie pocałował białej kobie­
ty. Z największym trudem wy­
~zeptała: Tak, w tym dużym, z komfol" 

tern urządzonym pQlk.oju hotelo 
wym była zupelnie sama. 1 ZIl 

raz pożałowała, że napisała to 
qstat'l1it' zdanie ' - ono właśnie 
p'TZypomniało .fe.i o samotności. 
Nie bała ~ię, o nie, to byłoby 
przecież śmiesżne: Nikt tutaj w 
Szanghaju nie mial wobec niej 
7łych zamiarów. A mimo wszy 
stko uczude pustki i 'osamotnie 
Ilia owładnęło nią, chociaż sta­
rała się je opanowa~. 

światło i wzięła ze stoUka (lddychat;, tak bardzo wsłucha- patrzał na. nią. ba czuła, że ' 
książkę. Były to ,jWspomnienia ha była w Cichv, prjlwie' nieu- serce jej biJe- mocnQ. Drżała. , 

I 

- . 'Dzi.ękuję, 
pan iŚĆ sobie ... 

Chin~ .Może 

z woiny" lorda' Churchilla. Ale chwytny sZlł1er.. Jakgayby Bvła sama wśt,ód . nocY z tym 
trudno jej było zebrać rozpro- klucz iakM cichutko przekręcał strasznym ch\ńc'ly'kiem na 9 ' 
~zone myśli L nie mogła czy- się w zamku... Jqż drzwi o- piętrze w hotelu, w ktfi-rym ni: 
tać. Doszła właśnie do walk twarte. Słyszała, czuła to.. O-kogo nie mała. Nie wiedid~ła 
pod Verdun. Każde zdani'e od- gromnym wysiłkiem woli wy- na'wet, cZV sąsiednie pokoje eą ~ 
czytywała kilkakrotnie, a je- cią.gnęła rękę do kontaktu.. t ~ami~zlka;lle, ~tv na 'tem 'ca­
dnak czuła , te to, Co r.zyta, po upływie sekundy w pokoju łem 9 piętrze nie jest sama. 
nie znaJduje odbicia w mózgu, już było ' jasno. Drzwi otWOlI'zy ' Noc, a ona sa,n'la .z tym okrop-
Zamknęła książkę. łv się ostrożnie. Wszedł cicbo, nym człowiekiem... Co robić'? , 

- To nie iest lektura dla 0- bez szelestu b~y Ch~ng. lila' C7.y krzyczeć? Cóż p()l)1oże 
soby zdenerwowanej - pomy- twall'zv jego ig>rał, .laik zawsze, krzyk? Czy lkłilŚ przyjdzie z 

"Wiedziałam przcciet - pi-
Ś'lała. tajemniczy, az.iaJłycki uśmiech. pomocą? Czuła, jak myśli mą-

~ała dalej - że podróż poślub-
Starając się nie myśleć, ' le- Zamknął drzwi . za sobą· __ • " ca jej się z p!z.erażenia, ną Janek musiał poł~c~yć z :-__________________ ,.;.___ -

s woja podróżą handlową. Dziś 
właśnie musiał przyjąć zapro­
, .. zenie na obiad, na krtór.y w 
żadnym razie nie mogłam mu 
towarzyszyć. Rozumiesz sama, 
iak chętnie za.brałby mnie 'T. 

soba,... Wyobrazić sobie nie 
możesz, na.idroż~za Mateczko, 
iak idea,1ną sfużbą są chińczy­
cy .. ·· Grze-ezni, . spokojni , zawsze 
uśmiechnięci, czyści i uprzejmi, 
usłużni i dyskretni. A · jest ich 
na każdem piętrze w lwtelu 
tylu i tak !ą do siebie podob­
ni, że naprawdę trudno jest je­
dnego Dd drugiegQ odróżnić. 

J eszcze nigdy i nigdzie nie hv­
łam tak doDrze obsłużqQ.a , ta,k 
08uta .. . A" teraz, droga Mate{':ż­
ko, kOllezę już te'n list. Jestem 
hardzo zmępzona, bar.dzo ~en , 

na.. Całuję Cię serde~zlł1ie .. ! ! 

Nowa szkola' polska 
kroczy własnemi, ,_p~o,ste~i, ,ale pewn.emi . drog~mi 

Odczyt dyr. Czapczyńskiego w związku z wystawą tlOpieka nad ązieckiem łl 

uczelnie eieszą ~ dość dużem ~ 
wodzeniem. . 

Druga. ' eeoh1!- nowej ~zIioły '- tn 
rozwiązywanie nQwoczesne zagad­
nień, kUre ezerpie się. Iłie z książki, 
ule z tyeia; a. więc. tematy, dotyezą 
ce poznanła. na,jbli;is2;ego ot$)ozemaj 
- otoczenia., mająeegojedna.k za 
gUwne. tło rolskę: - od Sali SZKol 
nej, poprze~ graniee wsi, at do za­
gadnień ogólno • ~wia,towyeh, do· 
t\'czących pośrednio równi!-lż . -na:. 
szpgn kraju. Pozatem pOTU!ia si~ 
Mgadnienia gospodarcze, będące 
Qwym , poziomym, ptzekrojerp: istnty 
Polski. 

c!ozattie kolonji, półkolonji itp. 
Nowa' szkoła ,łba. pozatem o sa­

nlowycbowanie tt\łodtiety. 
Ten d7..iał dzieli się na 3 części' 
~ dzieci czynią. . - a.) dla siebie, 
b) dla szKO.lv, c) dla. innych. 

Dla siebie pracuje młodzież 
w świetlica, '\Ił' · kÓła.oh . 86dalieji 
marjańskiej, w l5traży pn.edniej, 
VI L. O~ P. P'ie i t. p. W okresi" 
karnawałowym zajmuje się urzą, 

dzaniem zabaw, .. eo .' .niety1ko m~ 

sens przy,j'emnośei, ale jest jedno· 
CMśnie pewną formą życiowego 

wyrabiania się. - .' , 
Dla _ szkoły, 'uczniolVie ' :p'racuja, 

Hxządznjąc U;fOC:..ys t:Qści,:! ,gą.Jejtkl. 
ścienne, pomoc dla mniej ; zdol»ych 

- Nie, szanowna 
brzmiała odpOWiedź. 

pani 

l na~Ie chińcz,Ylk zrobił kHka 
kroków w ' stro~ę .ki łÓżka. 

.. - Boże, B,oże :n;tiłosierny, z1i 
tuj się nade~ną - modI:ła się 

w_mY,ili}zabella. Czuła , ~e bIe­
dnie i zamiera. A ,Ching bardzo 
spoko.inie podszedł bliżej, zupel 
nie bliziutko ... Widziała jego uś 
miech... Chciała krzyczeć ... Ni-c 
mogła. Nie mogła się nawet po 
rmzyć ze strachu. 'VszysU,o 
wydało się Je,] koszmarnym 
snem: ten wielki, pokój, księżyc. 
milczący, uśmiechnięty chh't­
czyk tak blisko. 

Nagle Ching wyciągnął rękę. 
{za krzyknęła przeraźliwie ... -

' Ręka chińczyka sięgnęła d0 sto 
lika po ,,\V spommienia wojen­
ne" lorda Churchilla, które !za 
ukłaaa.ią,c się po raz (frugi do 
mu, Dołożyła ... na dzwonku. -
I dzwonek dzwon~ł przeraźliwie 
iut 00 pi~ciu minut, alarmując 
cała służbę hotelow2l. 

' Ching połozył ksiąŻKę nieco 
daleJ na śtoliku i cicho, zawsze 
uśmiechnięty, cof~ął się w stro 
nę drzwi. 

.- .-;:-, Teraz. mogę odejść - po 
wiedzfał uprzejmie ... - Szanow 

Po~pisała lis L., zaadr-esowała 

i rozebrała się szypko. Była na 
nrawdę bardzo senna. Po chwi 
li leżała już w łóżku. Minęło 

zaledwie kilka minut, gdy na­
gle zmęczeni e u~ tąpiło miejsca 
j;rzeraźeniu . Czuła, że' serce je:i 
hije mocno. Usiadła na łóżku. 

Zagaunienie nowej szkoły, po­
ruszone w odczycie dyr. Tadeusza 
Czapezyńskiego, było o tyle zwią­
zane z wystawą, te jak za.7.Dnczył 

pt:elegent we wstępie, poza opieką 
n~d rozwojem fizycznym dzieck~ 
i~t.ni(>je jeszcze niemniej ważna opie 
ka na.l dzieckiem uczącem się. No., 
wa szkoła. zatem - to ćw ogródek 
j',rdaw:wski dla ducha ) pełen myśli , 

c zynćw i projektów na przyszlość, 
zebranych i ustanowionych w 1jr<>­
sep. n dobro wewnętrzne młodzieży. 
C(~ to) jednak jest ta nowa szkoła? 
C2y llal eży jej szukać we Francji, 
Anglji, lub Niemczech? - Nie. 
Szk'iła ta je~t w p~'lsce, gdzie po· 
W'sta!:.t ll!tmorzutnie, uwzględnilt> 

he tylko rozmaite zdotiycze Zaeho ' 
duo . 

kQlegćw. " _, , 
'. T • • fil ... ,\ 

. !la Pilni już ~nie , nie połq;ebu-
ie. Już ·nie dzwOllli. ' ' . 

,TE'7. r·li ehodzi o jej począteK, to 
tkwi on w momencie wydobY-iVania 
Eię Polski ze szponów rosyjskich; 
szkoht chciała sobie wówczas uświa 
domić swoje "ja", stworzyć wlasne 
oblicze, pozatem dorównać swoją 
postawą zagranicy. . 

. Dla< społęczeństwa zaś '- zaj~u, 
hc pewnego rodzaju stanowillku 
wychowawcze wobec dzieci np. w 
żłobkach, w zakładach dla ociemn\a 
łyrh, Do instytucji tych uczęSZ(:za.ją 
uezni"wie nietyłko w celu ·zwiedz .... 
nia ich, ale, oy zdobyć się na. lw 
~"dzicnny wyc~yn przy~eia z pno 

mocą innym. 

_ Je'żeli ,chodzi o . wl~dzę .zwiechni:} 

Dz.iwny azjatyckI uśmieszek 
igrał na jego twarzy. 

- Dobranoc, Ching - za­
chrypłym i :iak gdyby nieswoim 
głooem pOwiedziała lza. - Do­
branOlCI Przepra~zam nardzo, 
bardzo 'Wzi,ęku.ię ... 

Wielki fantastyczny księżyc 

il!aglądał do Ok\lla ' i oświetlał ca 

Druga faza - to oKres, datn.fw~·Y 
się orl czasu urzęuowania mią Czer, 
willski'3go. Od tej chwili nacisk 
zostaje polotony nietyle na zagad­
nienia dydaktyczne, ile na działa!­
ność wychowawczą; więcej bier~e 

się pod uwagę stronę uczuciową. 
a mniej kwest je, dotyczące ściśle 
kształcenia umysłu. 

Nienm.mj' uenł(j8ly; aIlio , - i waż­

niE'j5ly dla ksżtałcenia dueh'owego 
dzieck<t, ,jei!t przeKrój ~Ilienowy, w 
postaci zagadnień histO.r1cznyeh, Z~ 
~pp.c,i:tlnem uwzględnieniem tWGr­
r,zych postaci bohaterów. Wszyst­
kip te cele realizuje I!ię , 'przez do­
~~tosc.wywanie się do psychiki dziee­
!ta. Psychikę tę studjuje- się ód .-pa. 
ru lat bardlo dokładnie, 'bądź 'Iv. for 
Illie prowadzenia ' . cha.rakterystyk 
klas, bądź kart, -wype,łnianych przez 
młod·l.iet, a. przedewszystkiem przy 
[I,)m,'cy odpowiednich programc$ 
szl{(')]uych. Oook tego, jako środ­
ków \V nowej szkołe używa się paw 
r;vch metod nauczaniaj a,. zatem za­
f'f,dnirzo przy nauce je8t swoboda, 
:\!e j>,'dnoczaśnie uwaga zwrccona 
n:l. saffiodzielną pracę tw(rezą (re­
fC1rat '{, wywiady pracozdaweze etc.) 
Du tE'j pracy metodycznej .105t080-
wało się równieź ministerstwo przez 
zwij.~1l1P seminarjów i kursów, a. 
stw:ll'7.nnie katedr; - pozate~ 00-

IN .szko!~ch, to głównem jeJ zada- t--------------­
lIiern jest .. W1)rowadzanie go w ży, 

W Orecji 

Dentysta: Na ten ząb trzeba nasa-
lzić korortę! . 

Pacjent: Koronę ? ' To " ",)' klucz~~el 
Jestem republikaninemt 

D7.iś nowa szkoła polska ma zde­
cydowany juz obraz, posiadając l 
pewne cechy charakterystyczne. A 

I zatem pod względem organizacyj­
nym -- przetywszy w os!.atnich cza 
sach. g-łęboki wstrząs: podział na 
~zjwłę powszechną, gimnazjum i li·, 
ceum - przedstawia dziś sobą szkG 
łę jednolitą· 

U MS stworzenie szk()ły takiej 
uie byłu trudne, w przeciwieństwt(~ 
( l]J. do Niemiec, gdzie . wyrzucano 
aż 12 zagadnień wyznaniowych i 
innych, w związku z pOwyższą Kwe­
st.ją. Celem szkoły jednolitej jest 
umożliwienie studjów ką.żdemu w 
zakresie, odpowiadającym jego war· 
runko!Il. ' W ':)statnich czasach poza. 
tern p~ta.lo .wieIE!' ~imna.zj{w o 
rharakterze zawodowym, ~tóre ' to 

pt;t litpratura.. . 
TI zecia cecha nowej szltoły ~ 

tll on.'eny stosunek nauczydela do 
ul'zni:t; hasłem jego: nie nakaz i 
za!{ą7., ale koleżeńskie ustosunkowa 
uip się i współpra.~a. Dla n:tuezy. 

. df'l.9. jest to postawa. trudniejsza ()(l 
dawMj, trudniej jest bowiem utny 
m::l~ :lIltorytet przy we~trzny{'.h 
e7.yllnikach, niż' przy n.wnętrznyeh. 
~a3tępną ceebll! nowej !1.koły jem 
noWt)tlzesne wyr.lłowanie dziecka. 
.Tpdnyro z głównyeh jego panktlw 
jl'st .rpicka zd.rowotlllt, dalej ćwicze 
nia fizye:mę, poka~ .. sportOllVe, urą , 

C!6 za p01ł10Cą umiejętnego. kiero · . 
w:.p.ia :ęką dziecka. Kwest ja ta 
ide mote Obejść się bez współpra . 
t!y Z domem d~iecka, więc też obec 
nie ws~dzie, czy .na., ''Ysi, czy . w. 
Il~iastach; istnieją koła . rodziców~ 
(lI gar.iza0je harcerskie i . t. d •. 

'w państwach na Zachodzie znaj-o 
dujemy- przejawy nowoczesue bar,. 
{l7.o piękne, piękniejsze niejedno,' 
krotnie, niż 'J. nas; podstawa. jed,' 
nak ich jest bardzo krucha, bo jes,,; 
lIią przewazme indywiduab,wść 
twórcy' . danych inowacji, ' ktl rll: 
więe upadają zazwyczaj wrtlz z ieb . 
aut<!cem. U n~8 natomial!t mamy 
pr7.edewszy~tkiem nooy;oczesnlł pta: 
cę wychowa~czą; (nawet ' po 
wsiac:h ostatnio daje się zauwa.ży~ 
wyczucie chwili obecnej). . , 
Ho~emy .zatem wobf'C zagranicy 

hvć itnmni, te choć id~iemy prO.8t§~ 
te> jednak pewu4 drogą.. . 

R. Gt • . 

POlityka 

- Na JJa,ilość boską, skąd ty wra' 
cas~? 

- Z kongresu pacyfistów ..• 



Art"ś,c; "Rekordy" i "laureaci" , 

FRYDERYK BOUTET 

Do małej mi~ciny przybyli akro~· 
ci" Na porosł~m trawl! placyku przcd. 
sktepikiem owoea'rld wbili; dwa slup~. 
z poprzeczką, na której figurował na­
Ilis: "Variete". Dwa rz~dy ławek z 
prawej j lewej strony, ustawionych 
pólkolem, tworzyły widownię, a kull­
~y zast~pował wóz, będący izbą mie­
szkalną i zarazem teatralną garllero, 
bl(. Był pomalowany nazewnątrz. -
L~cz, deszcz zmył farbę, co wyszło na 
korzyść malowaniu, nadając mu po-

11\1 l 

zory starożytności. ' 
Bieda 'starzeje si~ szybko. Wóz wy­

ghldał na pozostałość z dawnych cza­
!>ó,w,.~ glly malc auto, do którego byl 
Ilfzymocowaoy, ruszało w drogę, wy­
glądało to, jakby wnuk prowadził 

pradziadka, chociaż wnuk sam chro­
mał, zniszczony przez niepogodę i nie­
wygody podróży. 

Na czele trupy stał dyrektor Bilion, 
objeżdżający od wczesnej wiosny do 
późnej jesieni zapadle kąty Austrji. -
Dawniej jeździł również do sąsiedniej 
Bawarji, dopóki wydatek tysiąca ma­
I ęk za p,rzekroczenie granicy nie wy­
kopal przed nim nieprzebytej przepa­
ści. Personel artystyczny Billona ' po­
siadał sklad bardzo uproszczony. -
Stanowiła go jego rodzina, złożona z 
'jedcnastu członków: ojca, matki, jej 
bratanka, grającego rolę klowna, i oś­
miorga dzieci, z których najstarsze 
liczyło lat jedenaście, a najmłodsze 

I:zt('rnaście miesięcy. Dzieci wykony­
\\ aly sztuki akrobatyczne, tańczyły, 

skakaly przez koła. Czteroletni malec 
gi'ał rolę głupiego Augusta, w minja­
turze. Dziewięcioletni chłopiec ' stawał 

lIa r~kach na piramidzlc z krzcseł, z 
których najnnej stojące opierało się 

nogami na cztereeh drewnianyeh hu­
tclkach. Czternasto miesięczne baby tre 
nowało również, ucząe się wywracać 

koziołki i stawać na głowie. Akroba­
ta musi wcześnie rozpoczynać naukę 

pr~żnoścl mięśni i zglaanla stawów. 
W trupie BIlIona nie spędzano eZ8SO 
na prótDiactwle. Nawet podezas obia­
du. kto oprótnU Jut swój garnuszek, 
zabierał się do ćwlezeń z 'przyrząda­
mi. Nie traeUy równleł eZ8S0 dwa 
pieski, kt6re papa Bilion ~ehowal 10-

bic na pomocników. Ćwlezyły się w 
chodzenju na tyln)'ch lapkach w po­
czuciu swego artystyezneco powoła­

nla.-
Dyrektor Bilion nie miał łatwego 

życia. Jego teatrzyk m\lSlał zapewnić 
utrzymanie licznej rodzlale, pieskom 
i umoiHwJć posiadanie auta, gł6wne· 
go środka lokomocji wędrownej trupy. 
Pozatem trzeba było pokrywać wydal 
ki na konserwację przyrząd6w, na ko­
stjumy, podatki, muzykę, a w miaSlecZ 
kacb, gdzie ludzie micH malo zrozu­
mienia dla sztuki, musiano opłacae 
11zierżawę placn na przedstawienia. 

- A teraz, gdy już to posia­
damy, możemy 'Wyjechać. '. ' 

"To był stary p'ortCel. owia1 

zany sznurkiem. Julja, potrzą. I 

s;a iąc płową czupr.yną.. poda~ę" 
la Iro mężowi. ! ' , 

P:otr był powainY_ r Z oC7.H , 
wyzierała mu troska. I 

- CZy to rozsądnLe, Q.r~~ 
Julio? 

Julia odwiazała sznurek, () 
tworzyła ])O<rtfel i wY1ęła 2·ł 
hanknoty po 1000 1,{,f.aIlkÓw , 
dwa PO 500 i trzy po ,100. 

Bvłv to odkładane przez stn , 
,rą ciotkę Po franku oszczędnoś 
ci z emerytu'l'y, Zmarła n'edaw 
00 i zostawiła im oprócz' porŁ· 
felu ieszue , mały domek na 
kra,ńcu prow'ncjonalnego mi3-
~łeczka. Mieszka'U ' w nim w!'a7. 
ze starusżką od ~zterech ' lat, 
czyli od chwili, gdy się pobrali. 

- Roz·sądnie? - zawołah 
Julia. ~ier07sądnie byłoby bpl 

gotówki wybieraćs;ę do Parv­
ża, aby spróbować szczęścia. -
Nie mogliśmy dotychczas tego 
uczvn·ć ze względu na ciotkę­
Ale o'hecnie ... Ach, Piotrz-e. do 
prawdy, n;e powinn::mv sie 
wahać. 

- Waham się jedynie przez 
wzgląd na cieb' e, 

- Właśnie przez wzgląd na 
mnie nie powinieneś tego czy­
n·ć. Czego mogę si.ęspooziewać 
od życia w 'teJ zapadłej m'eści­
nie? Ufam ci! Znam twoje 7.do! 
ności handlowe. Wszak nie zgo 
dzitSZ się bvć przez ' całe żv~ie 
sekretarzem merostwa lub agen 
tern ubezpiecze'ń. ,~T!esz przeci" 
że były burmistrz lLaubertoIl. 
który prowadzi ohecnie w Pa, 
t'yi~ rorległe interesy. przv 
rzekł ci swa protekcję. Dowio· 
dę ci, że .iestem' go.spodarną I 

przezorną kob:etą. ZabierzPtnv 
z sobą tylko 3.500 frank6w 
wraz z oszczpdnośc;ami. które 
"ohie uskładałam. Muszą nam 
wYstarczyć na podróż i mieS? 
kan!e w skromnym pensjona , 
cie, Na początku przyJmiesz ka 
tcł.a pracę, dopóki n'e narlarzy 
.. ie (',oś odpowiedniego. 20 000 
franków pozostawimy, obie ja­
ko rezerwę. Kłade ie znów do 
po,rtfelu, N!e tknie!l).v. ich, -, 
'N'er:h się nam zda.ie. że nie ln~' 
mv ich wcale. Dyrektor Bilion dawał sobie Jakoś 

radę z tem wszystklem przy dziennym 
budżecie, wynoszącym przeciętnie 20 . W Paryżu powiodło s:e. mll-
szylingów! Trzeba przyznać, że hyl i (lej parze źle, \Vplvwowy nan 
pod tym względem artystą. Dzleei Irgo {,aubertoo, , tak uprzejmy iako 
spodarczego pnnktu widzenia Sił, jako hurmistrz małej mieściny. nhl 
wspólpra,cownlcy', nietylko pożerają- hd nim węcej, gdy Pjo()łr go od 
cym, lecz I procentująeym kapltalem. w'edz'ł, aby przvpomn'eć mIl 
Ale rentowność ich praey nie pokry- pl'7vrzpczenie. N:e poznawał 
\\;a W ułamkU' nawet wymagania apety' go wcale i z trudem przypom-
tu. Lalo, będąee głównym okresem do, niał sobie tego nazwi,sko. Piot .. 
chodowym, trwa wszystkiego cztery potra,f'ł Jednak skłonić go clo 
miesiące, zima zali clllą wieczność. Tru udz' elen'a mu posady w ,jeu' 
pa zjeżdta wtedy na martwy tor. Za nem ze swych lkznvch przed-
kwaterę zimową siutą dwa stare wa· ~,iehiorstw. 
gony kolejowe na krańcu jednego z _ To pierw.: zy szczebel dra, 
większych miast. hilOV powodzel1 - uekł Pioh' 

- Może pan wyrzeknie się swego d . O zOOY. 
zaw0t\u, o· ile znajdzie inny sposób 
zarobkowania? Rvła to Jedna,k c11wiejna dTa-

Bilion nie ",.jerzy w motllwość ta- b~na. Wynagrodzen'e P:<Jtra 
kiej zamiany. Pogląd ten potęguje jc- starczyło ' zaledwie, aby uchro, 
"O artysty'cznc zllmlłowanie. Jak 'wielu 1. Samochód, w którym konkurencyjna banda zgładziła przywódcę szajki nić małżonków od głodowe. 
.. amerykańskich gangsterów, jest podziurawiony kulami z karabinu maszyno· ,. . Za . k . 
,"spólcz'es'n"m pasierbom losu, nic 'k't 2 D' . d l' 'Ió h b ~mlercl. mH~'SZ anIe trzeb!ł '" wego, Ja SIO. - • waJ nowojorczycy u a I Się na po w smaczny c ry. 
pozostaje mu nic Innego, jak słutyć .spotykanych na niewielu morzach - tuńczyków, których złowili '21' sztuk ogól h'yło pładć, mus' eli być nrzv-
ideałowi, który płaci skąpo I D1ezaw- nej wagi 3.677 klg. - 3. - 4. Nagrodzone okazy na wielkiej międzynarodo. zwo'cie ubrarii i wydawać mi. 

weJ' 'W.vstawlc psów. n1'malna wd "e szc golówką, lecz częściej wewnętrz- • wp<ra ZI sumę n:ł 
nem zadowoleniem I innymi walorami, ••••••••••••••••••••• UI ••••••••• podtrzymanie towarzysk'ch sto 
niedającymi przeliczyć się na brzęczą- i nowej sztuki, którą zamier:,;a pOdbić Podezas ,w1eezomyeh ,przedstawień, ~u'n:ków. 'Obiadv ' ich 'zaledw~ 
cą monetę. BiIl9n nie chce zastanawiać nIetylko wiejską publikę. 20 szylIagów księżyo ezynU ezęsto zbylecznem śwla z~snakaiałv 'gł6d. Julia sp'orzll 
si~ nad tem. Jako wędrowny artysta wynosi jego dzienny budtet, a żywi tlo dwoch żarówek. W Jego srebl'Z1'- dzała ie sama. NaJchetniej szV­
Idzie za tradycją, przekazaną przez czternaście osób. " stem świetle szluka l IZtuk'mJstrz na- łahv również sama swe suknie. 
przodków i wrodzony popęd. Pokłada Gospodarka papy BlIIona nie mala bl,er. all eza~odzleJskleh eech, aukl. ,enkallecz stał .te~u na. przesl,k0d7.,it 
nadzieje", talenlaeh swyeh dziecI, któ kryzys6w.· malej Zlizy, wykonującej ~wlezenla na hrak um elętnoścl. Dok a zvwa-
re widzi już w duchu kierownikami Dzieci nie ~)~łJaiy iI~ gl~dt.e. - trapezIe>, zrobiona lIe srebrnego 5zy- la ' wprost cudów oszczędno§ci 
prawdziwego teatru. 'Nie weseliły się zbytnio, lecz 1 nie ehu, Iskrzyła się niby titkaDa ze IIrebr- looz przvwie~iMV ka,piłalilr 

Obiecuje sobie wiele z ehoreograflez- smnclły. Rodziee utrzymywali, te ko- nyeh pieniążków. wyczerpywał się. 
nyell adolaoścl dwojga oaimlodsąch dołki słutyl;J. im leJ.leJ, nIł aekolada , ~ POLGAR. Piok zawarł Zll&jomoU & w~ 

lu wpływowymi ludźmi, cenio­
no go, jako zdolnego i obrotn(' 
S!fl fachowca, lecz mimo to nit' 
znajdował odpowiedniego za ił:' 
da, chociaż nie 7.bywab na o· 
ll:ćtn!cach. 

• WkOllCU strac'l l tę odrohiM 
!lraCV, ,iaką dał mu Lauberton 
Przedsiębiorstwo. w którern pr, 
cował lostał<l zlikwidowanp.. 

- Posłucha i - rzekł Piotr 
do Jul.ii, ~ Lauberton chw ' ln 
wo jest nieohecny. Póidę do ni~ 
~o, gdy wróci. Tvmczasem jrd 
nak' musimy nodtrzvmywać stc} 
mnki z ludźmi. Nie powinn'ś, 
mv żyć w ukryc;u. gdyż zginip­
mv, Norbert Et'enne zamiprzlł 
założYć w' elkip IJrzedsichoT -

stwo. Je~<J ż0na znajdu j.e ri.;' 
hHdz.o miłą, Chcn zapros'c nll'" 
do swej posiadłości w Merlev. 
To musi kosztować, 'Vyjmiemy 
kilka hanknotów z portfeiu 

- N'gdy - odrzekła stano,,,, 
C7.0 Julia. - Mam ie~zcze o,." 
cz~dności. Gdy za idzie nolt'7'" 
ha. zastawie moje nieliczne k(,­
slłowności. fLf'oCZ portfelu l1i ,~ 
wolno ruszyć. To nasza o~toia 

Nie tkn'eto równ;eż tal'zma, 
ilU - portfelu, gdy Piotr wkrńł . 
rp' zachorował. Julia ll'f)v'·' do 
kazała cudów 

Wvzdrow'awszy, t'iort udał 
si~ do ILaubertona, kt6'l'V w mie 
dzvczas'e wrócił do Paryża. 

Prvjął Piotra hardzo uprze}­
mie. Powiedzi'ał mu, że uważa' 
~o za bardzo, zdolnego człowi.,.. 
ka i że jego uwolnienie z 00'& ... 
dv było nieprawne. Dodał je~z­
cze, że zamiary Etienne'a. ty.. 
czące sie założenia fabrvki " nl~' 
zasłu~uią na wi~ę. '1ao.Cillro-
,wał przeto Piotrowi nową 1)0" 

sadę u siebie, zatna:cza iac. że 
uważa' ia za wstęp do -vviszegl 
stanowiska i zaprosił go wra~ 
z Julią na obiad, chcąc. ;Hk rot 
wił, przed~tawić ją swej żonie 

- Mus;mv wzią<': przyzwoito 
sze mieszkan:e - mówiła Julja 
do męi:~ DO wizvc' e u Lauber, 
tonów. - Tw()je ('hecne stano, 
wi,sko pozwala na to. 

Po upływie mies:ąea Piotr' 
wróc'ł peWl1e<fo dnia bardzo, 
podn' eeonv do nOWp.!70 m,iesz 
kania. 

- Podplsafem U'u,owę z Lall­
hertonem - rzekł. - Jestem 
szefem wvdz:ału reklamy i o'" 
trzvmuję sto tysięcy frank6w 
rocz.nie. M"ałaś słuszność. ko­
chanie, namaw'aiąc mnie do 
wyJazdu do Paryża. - TwoJej 
przezorności zawdzięczam nhe­
cną pozycję, Gdyby n!e pew­
no.ść. że posiadamv zabezp'ec7.f> 
nie w portfelu, wpadłbym w 
rozpacz. Obecnie. adv ~zek. 
nas żvc!e w dostatku, chcę, łe­
byś sobie kupiła za te pienią· 
dze p'erścionek. Piotr wvi.ął 
portfel, otwor:zvł go... i osłu­
u'al. Portfel był pustv. 

- Wydałam Już te 20,000 
franków-rzekła spokotn;e Jul­
ia - Nie podołałabym inaczeJ 
wvdatkom, Lecz hvłam Dewna, 
ż'e ci się uda. 

- .\ ia wjer7vlem ... - blłk'lł 
Pi<Oitr. 

I- Właśnie koo'ecu.nMl bvł~. 
żebvś , wierzył - doko'ńczyłn 
Tulia, 

1935. 
Na. Dunaju pod Wicdmem. PIJ 

rzece krążą liczne żaglówki. Z bUt> 
gu ktoś wola: 

-- Jaki tam dZlshj wiatr? 
il łodzi rorlegJ, się gniewną od­

llowiedź: 
- Eeh, daj mi spoklj z polky­

Iq. 



ROZRYWKI UMYSŁOWE SZACHY 

Mecz Krzgłówka 
Ostateczny rezultat walki o mistrzostwo świata jeszcze niewyjaśniony 
Jeżeli szachiści, na podstawie powrócić, już nie jest zdolny do 7. Se5xc4 Dd8-c7 

rezultatów ostatniego tygodnia, koniecznego wysiłku. Dodajmy 8. g2-g3 e7- e5 
sądzili, że teraz Aljechin już nie że obecny mecz jest pierwszym, 9. d4xe5 Sd7xe5 
przegra ani jednej partji, to bar- w którym Aljechin nie walczy 10. Lcl-f4 Sf6- d7 
dzo się omylili i i~h rozczarowa bronią swego prze<;iwnika. Prze- 11. Lfl- g2 f7- f6 
nie nastąpiło bardzo szybko. - ciwko Capablance grał pozycyj- 12. O-O .'Wa8-d8 
Jednak dla takich przepowiedni nie, przeciwko Bogoljubowowi, 13. Ddl- cl Dc7- b8 
nie było żadnych podstaw, wo- - ostro kombinacyjnie, co od- 14. Sc3-e4 Lf8- e7 
bec czego możemy z większym powiadało charakterowi ich gry. 15. Dcl- c3 O- O 

,I • 

spokojem ustosunkować się do Przeciwko Euwemu należałoby 16. iWal-dl L f5- e6 
jego przegranej. Nie ulega wąt- wrócić do walki pozycyjnej, ;, 17. Sc4xe5 Sd7xe5 
pliwości, że nastąpią dalsze po- tymczasem Aljechin stara się za- 18. Se4-g5 f6xg5 
rażki. .Ważne jedną.k jest, aby skoczyć go kombinacjami, czyM 19. Lf4xe5 Le7~f6 
Aljechin zebrał przed Euwem uderza w ten punkt, który uwa- 20. Le5xb8 Lf6xc3 

Znaczenie wyrazów: egipcjan. 20) Drllewo. 21) Bada- potrzebnych 15 i pół punktów. ża u przeciwnika za najsłabszy. 21. Lb8-d6 Wf8- f7 
Poziomo: 1) Część całości. 5) nie chemiczne. Klęski są tembardziej możliwe, Przy tern mistrz często dochodzi 22. b2xc3 ' Vf7- d7 

Pomost spacerowy nad morzem. Pionowo: 1) Część pojazdu. jeśli zważyć, że człowiek o wv- do ekscentryczności, do których 23. ;Wdl-bl Wb7xd6 
6) Szlachetny kamień. 8) Dra- 2) Chęć. 3) Mebel. 4) Nagana. 5} czerpanych na ogół nerwach nie Euwe powoli się przyzwyczaił, i 24. ,Wbhb7 Vl d8- d7 

, pieżne zwierzę. 9) Związek che- • Robot. 7) Rodzaj papieru. 10) może się przecież odrazu zmie- w rezultacie oto ostateczny woio 25. ;Wb7xd7 Le6xd7 
miczny. 11) Trunek. 13) Miasto Prezent. 12) Litery umieszczone nić. Kierownik meczu twier- sek Laskera: "Pod koniec me- 26. Lg2-e4 c6- c5 
w Ameryce. 16) Rodzaj śledzia na krzyżu (wspak). 14) Choroba dzi, że nieprawdą jest, jakoby czu Aljechin będzie w ciężkiej 27. c3-c4 Ld7xa4 
(wspak). 18) "Módl się" - w ob- 15) Narzędzie. 16) Tytuł turecki Euwe oficjalnie zaproponował sytuacji" . 28. Le4-d5 szach Kg8-fS ' 
cym języku. 19) Święty byk u 17) Przyrząd astronomiczny. przerwanie meczu. Nie chodzi Obecna sytuacja: Aljechin - 29. ,Wfl-al \-V d6- a6 

l 
ń dk li -L zresztą o propozycję. Faktem 10 i pół punktów, Euwe-9 i pół 30. IWal-a2 Kf8-e7 

, 
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a.a a ODI .. OWa jest, że mistrz świata jest chory punktów. Ogółem było 7 partji 31. f2-f4 g5xf4 

R h k
· i to wpływa wydatnie na jego remisowych. 32. g3xf4 Ke7- -m 
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- -
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-
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-
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uc em omka szachowego, siły do walki. 
odczytać tekst zagadki, a następ 33. e2-e4 g7- Go 
nie ją rozwiązać. Warto wspomnieć opinję La- OBRONA SŁOWIAŃSKA GRA- 34. f4-f5 h7--n5' * skera, który twierdzi , że Aljechi- NA JAKO 20 PARTJA MECZU 35. h2-M g5X!14 

Rozwiązania powyż<;zych roz nowi zaszkodziło osiem lat jego W 'AMSTERDAMIE 36. Kgl-h2 RfG--g5 
rywE'k umysłowyr.h należy nad- pierwszeństwa szachowego w Euwe (Białe) Aljechłn (Czarne) 37. Kh2-h3 'Wa6-a5 
syłać do redakcji "Głosu Poran- świecie. Przyzwyczaiwszy się do 1. d2-d4 d7-d5 38. Ld5-b7 Kg5- f6 
nego" (Piotrkowska 101) z adno błyskotliwych sukcesów, prze- 2. Sgl-f3 Sg8-f6 39. Lb7- d5 Km- g5 
tacją "Rozrywki umysłowe" do ważnie dzięki swoim genjalnym 3. c2-c4 c7- c6 40. Ld5- b7 Kg5-f6 
dnia 1 grudnia. kombinacjom, mistrz odzwyczaił 4. Sbl-c3 d5xc4;w. tern miejscu par tję odlożo 

Za trafne roz",iąz9tl:a f\Pwyż się od gry pozycyjnej i teraz, na- 5. a2-a4 Lc8-f5 no, a następnie Aljcch~n podda 

szych rozrywek U~y~OWVCh,,~w.'e.t.g~d.~.r.C.I.lc.i.a.łb~y~d.o~t.a.k.i.eJ~·~g~r~y~~.6 •. S.f.3~.e.5~~~~~S.b.8~I.d.7~~ją~,~n.ie~k.· o~n.t~y~n~u~u~j~ą~c~g~.~:)~~~~~ 
redakcja przeznacza, drogą loso- :watt!!t Mi 
wania, nagrodę, w postaci dwuch 
biletów do kina. 

Rozwiązania rozrywek z Nr. 43 "REW]I" Jak stae sie obywatelem glO 
ROZWIĄZANIE KRZYtóWKI 

Poziomo: Kraj, rzut, zapał, iwa, oka 
ozy (wspak), przymus, on, Ewa, rok, 
b"k, rózgll, ,arab, ospa. 

przywóz, wapno, kasza, ćma, orka, 
ikra, kra, bas. 
ROZWIĄZANIE PRZESUWANKI 
"Lepszy wróbel w garści, nit kana­

rek na dachu". , 

Poznał jwla. z a.lalem w r~ku' 
Niewątpliwie atlas geograficzuy Oczywiście dalecy jesteśmy w 

jest niebylejakieul kryterjum stanu Polsce od tego stanu nasycenia 
oświaty kraju. Pouczy nas o tem atlasami, jaki spotykamy w zachod­
choc!by przyjrzenie się stosunkom niej EuropIe. Dom z atłasem Jest u 

Jomo§ć §wiata jest nieodzownYI( 
warunkiem powodzenia takich prl!! 

P(onowo~ Klin} Aza, Ra, ~ło, tran, 

Nadesłano 207 rozwiązań, z czeg& Po odbiór nagrody zgłosić się nale- pod tsm względem w Europie. Weź lias wyjątkiem. ZbUienłe się do sta· 
198 było dobrych. ży do administracji "Głosu Poranne- my za przykład Anglję. Znatny kil- nu jakiego takiego, już nie nasyce-
Nagrodę drogą losowania otrzymał go" (piotrkowska 70) w poniedziałek, kanaście angielskiell atlasów geo- nla, ale choćby zaopatrzenia do­

L. Inspektor, ul. Lipowa 12. między godz. {; _ 7 ,pop. graficznych, które umożliwiają ano mów polskich w atlas, czy mapę, 

I 
_____ ~_~_~~.~~~~ ___ ~~_~ __ ~ .. I glikowi odpowiedź na pytanie, Jest doniosłym postulatem kullu-

NAGRODY 
tensji. I \ \ ' 1 1 ' 

\ 

KatalOg firmu lason i S-Ba 
' gdzie leży jakaś mle.lscowość, orJen ralnym. Przecież obywatel polski 
tują go w stosunkach etnograficz- zupełnie się nie orjentuje w dal­
nych, gospodarczych itd. Czytając szych zagadnieniach topograficz 
n. p. notatkę dziennikarską z woj- n~ch. Mówi się dużo o nleznajomoś­
ny abisyńsko - włoskiej, Illoże on ci geografji u francuzów czyangli· 
swe wątpliwości topograficzne z po ków, którzy pomieszali Śląsk (Si­
mocą atlasu łatwo usunąć. AUa'! leosie) z Cylicją (Citicie). Przeciętny 
w domu angielskim, czy zachodnio- obywatel polski nie posiada lep' 

Ale atlas geograficzny~ ktb:' ~ 
dzle służył polakowi, , :agT!C~lll~ 
się zorjentować w aktua\~ad~ ~wia'. 
towych, to nie m:l tjyć wyl'}ezni( 
spis miejscowości z zaznaez"iliea 
rołoż~nia. Wymag<lmy więcej od ~ 
kiego wydawnictwa. WspoJnn!!'lls 
my poprzednio o locie KaTptisld~ 
go. Atlas, który nam da t:r li,,, , U­
szczególne miejsca Jlosto.h Ir"l!';ka 
nie zadowoli nas jeszcze. P '. ~>jd 
ten pilot leci nad górami, pH5t'mia 
mt Jak wysokie są te g:Jr;'~ Chce 
my odpowiedzi na takie l'~'la llie 

Hurtownia przyrządów do oszukiwania 
zielonym stoliku 

przy 

Znaczna liczba amerykan spę 
dza wieczory Drzy zielonym sto 
liku. Za szczelnie zamkni~temi 
i pilnie strzeżonemi drzwiami 
k wilnie hazard : wszelkie~o rO-

dzaJu karciane oszustwo. 
Bliższe zaznajomiooie si~ z 

ka talor,iem firmy Ma~on i spół. 
ka daje ciekawy obraz oszukań-
czej techiniki. 1 -

Założyciel firmy Hardngton 
Drake r o.zpoczął przed szesna · 
stu laty 

reczną prOdukcję kart. 

Obecnie jest właści·cielem ol­
brzymiego przedsiębiorstwa, któ 
rego wytwórnie znajdują sj~ w 
Newark w słanie New Jersey, a 
f il je we wszystkich prawie sta­
n ach Unji. Katalog firmy ohej­
muje ws zelkie możliwe przy­
rządy, ułatwia.iące pTzes1epną 
gr~ , 

Oto "llajskutecmiejszy mag­
nes", pozwalający dowolnie ma 
newrować rzuc.!Jtlą kostką. Za 
270 do,lar6w otrzymuje się silny . 
ma~n{'s, 10 metrćw kabla i kom 
pleł namagnesowanych kOstek. 

Aparat może hyć przytwier­
dzony pod każdvm sŁołem i po­
s iada tal: ą siłę , że 
))oprzez blat może odwrócl~ Ie-­

żącą na nim kOSłkt:!. 
Słabsze aparaty kosztują 5 do 

20 ' dolarów. Inny l>l'zyrząd, mo()­
ż e wyrzucać kostki z wyższemi 
iedvnie lub niższemi cyframi 
punktów. 

Wiadomo, jak wielkie znal;!ze- europejskim, Jest niezbędnym szcze ~ej znajomości topografji świat o-
nie ma dla gracza gółem, podobnie jak biblja, ellcyklo weJ. Uniwersytety nasze skarzą się 
możliwość wglądu w karly pedJa itp. . ciągle na poziom wykształcenia stu 

partnera. 1iI~~~.~.~_.~~~~_ dentów, którzy przy r():tpoczęcin 
Manipulacje taką ułatwiają studjów umieszcza,tą Hawnnnę na 

przyrządy, zwane ,,!hiners", _ szkieł, których doświadczony Filipinach, anektują Indochiny albo 
Jest to małe lusterko, trzymane oszust umie odpowiednio u- do Chin, albo tl0 IndJI, a)l; nazwą 
przez rozdającego karty pod ż vć. Argentyny potrafią w najlepszym 
talią, odbijają się w niem rOz , Niektórzy ,.gracze" używają ta- razie złączyć tango. A czyż dużo 
dawane karty. I ' Iii. ułożOIl1vch w Pl"W'Ilvm po- jest czytelników, Id6rzy będą umie 
Lusterko znika później w reka- rządku. Firma sprzedaje przy- li powiedzieć, gdzie są takie niepo· 

wie właściciela. rzą.d, zwany "hoJd out machi· clległe państwa, Jak Saudlja I Tan.-
KOiSztu.ie do 75 dolar6w. TE'n .Ile", za pomocą kt6rego odpo- nutua. Możemy mnożyć ·dowolnie 

sam cel daje się osiągnąć lapo. y, iednio "ułożona" tal ia wy~,u- ilość tych przykładów. 
mocą pudełka od zapałek z lu , wa sie z rekawa do rąk gracza. Chcemy się ,iednak zastrzec prze 
strz n Ś • k 1 b.l . d p'Odczas gdy. trzymana dla POz(~ a ą Clan ą. u oupOWle ~ "Iw temu, !aRobySmy c'ląZyIf, by 
nio skonstruowanego pierście- ru w rękach znika w drugimi IVSzyscy polacy zaczęli się nagwałt 

. rekawif,l. ' l '\~~ nla. uczyć geografii regjonalnej. Dezy· 
'Viad1()mo, że Specjalnościa firmy są Drze · deraty Jlasze są ~nacznie 81Homniej 

znaczone karły wydatnie dOpO. zroczyrte kostki, posiadaJąc! S7.e. Pragnęlibyśmy ty~ko, by prze-
magają szczęściu". obciażenie w wydrążeniu oCzek cjętny czytelnik gazety zechciał 

Firma Mason i spółka posia- Katalog poucza, że najtrud- choć raz w tygodniu, w niedzielę, 
da cały szereg wzorów, czynią- niejszym dla gracza - oszusta umiejscowić sobie dalekie telegra. 
cych grzbiety kart ,,m ów iqcy· wyczynem jest "palming", czvli my prasowe na globie ziemskim. 

." P ~, ' . b' przyklejanie nrzedmiotu do dło, mi. ewna rlJ'zmca w za arWl6 .. Wyobraźmy sobie, że czy. ta depe· 
. . któ h k t k l ni. Finna sprzedaje mu me rryc ra e , o i e szę o niepotwjach w Nikaragui. 

b · t k tk .• l' specjalny kle", ulatwia.iący te grz le V są ra, owane: ,Je~e l Niech popatrzy do atlasu, glizie ten 
t b · t h manIpulację. zas osowane są na grz le a~ kraik się znajd1lje. Przy loele Kar-

ozdoby w rodzaju podohizn lu- Objęto.ść tegot'OcwegO kata- piaskiego do Australji niech popa-
dzi, lub DfzedmiotÓ'W, to pew IORu wynosi 108 stronic. Kto trzy, gdzie lezą owe Bender Abbasy 
ne niflznaczne różnice w l)'O- ta·warł bliższą z,najom.ość z Jc;go Darwiny i inne dziwacznie nazwane 
~zczególnych ich czeŚoCiach, lub tl'eścia, będzie żywil mniej zo- mieJscowości. Wysiłek to istotnie 
położeniach, zdradzaj4l, treś~ ufania do przvgodnY'Ch partne, niewielki, a w znakomity spos6b 
karty. : i I ~ raw przy zielo.nym s,tole . Firma. uzupełniający, a przedewszystkiem 

looy rodzaj znakowaillia 1)0- Mason i spólka d1()pomaga WY- utrwalający nasze wyobrażenIe o 
lega na umieszczeniu na grzbie datnie szulerom, leCI jedqQC7eś- świecie. Stajemy ~~ przez to ducho 
tach kart na,p~, kt6re mORą nie uiawniaprzed OR6łem ar- ·nmi ollywatelami §wiata. Preten-
być odczytane jedynie za,pomo- kam oszwkallcze,' 1n'Y. dujemy do kolon.il, wysyłamy naszą 
.. ,a odpowiednio aabał'wioDJch Dr. lobu Graee. .emigrację za dalekie oceany. Zoa-

Dlac'lego Japottja prze na )wnty' 
n~t azjatycki? Bo ma ilrzehldnieilie, 

Jak wygląda to przelur,lll!enle. J 
znów żądamy od atlasu :.dpowiedzi 
na takie pytanie. Jak widzimy, de 
zyderaty nasze w stosunku do na­
~zego atlasu rozrosły się, atlas ma 
w myśl nich ':Jyć wszechstronnem 
hompendjum rozmieszczenia geogrn 
fj('znego naJr6żniejszycb ~fawis!~ 
na św~ie. 

Ostatnie dysponujemy tak'ą p~ 
blikac.ią z d~cha i produł{cji pol., 
sklej. To "Powszechny atlas geOol 
graficzny" Romera ze skorowid7.em 
nazw. Sąd!imy, że podnie!>iollt! tu 
rozliczne dezyderaty spełnia wy­
dawnictwo to w sposób najzupet­
niej pop,·awny. Przez swoją war­
tość !1aulwwą i techniczną już ZJesz 
tą zy:;kało "obie jak najlep8ze za­
granirzue opinje. Jest ono ~~1Ijytn 
więcej argumentem, że stajemy się 
obywatelami całego świata i że ten 
świat znamy. Oby ta znajomość 

świata objęła za pośrednictwem 

nl1asu jaknajszersze koło nasz!l'ch 
obywateli. T. S. 

WSPOMNIENIE. 

- Przypominasz sobi~? Pod tt'In 

właśnie drzewem wyznaliśmy Babili 
MSZą miłoŚĆ? 

- Tule, il teraz zawieszono na 
uiem tablic:aę z ostrzoz~ni8111. 


